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Skarga kasacyłha 
Rylskiego 

Warsz. koresp. "GłoSu Por8llne 
go" (Fr.) telefonuje: 

Obrońca majora Rylskiego, ska
tanego przez sąd w Przemyślu na 
karę śmierci za zamordowanie żo· 
ny, wnióSł w dniu wczorajszym 
skarle kasacyjną. 

Endecja usiłuje zrobiC z Wóicika bohatera narodowego 
Ucieczka 

ZI Studzieńca 
Warsz. koresp. "Głosu Poranne. 

go" (Fr.) telefonuje: 
W dniach najblitsozycb wyjet

d~ do Studzieńca specjalna komi
sja, powołana przez ministra Cara 
do zbadania. sprawy ucieczki z 
f,3.kładu 17 wychowanków. 

Przewodniczącym komisji miano 
WaDy został prokura.tor RudnickJ. 

1000 ollar 
łrzęsłenia ziemi w Persji 

LONDYN. 10. 5. (ATU). Noto
"ano wczoraj przez sejsmografy 
powtórne trzęsienie ziemi miało 
miejsce na terenie Persji, w okrę
łach północno-zachodnich. 

Z Teheranu donoszą, że skutki 
były Straszne. Runęło przeSzło ty
Siąc domów mieszkalnych. Liczba 
ofiar, według dotychczasowych da 
nych, przewy~za t1'Zy tysiące. 

Lipsk-Warszawa 8:1 
LIPSK, 10, 5. (PAT). Na tutej· 

'zym placu sportowym odbył się 
dziSiaj mecz piłki nowej między 

reprezentacyjną drużWoą Warsza

Wy a drużyną LIpSka. Drui:yna nie 

miecka wygrała w .tosunku 3:1 

(2:1). 

Honorową bramkę dla drużyny 

warszaWSkiej zdobył Pazurek. 

Warsz. kor. "Głosu Poranne- J Obrońca oskarionego, 8dw.!.&wego rodzaju bohatera naro-
go" (Fr.) telefonuje: Kijeński. w bardzo obszernem dowego. 

Wczorajszy proces Wójcika I Drzemówienlu zaatakował gwał I 
Jlrzybr8J charakter wielkiej de- łownie cały system poD\ajllwy, Replikował prokUl'ator Gra-
monstrac.tt politycznej. przedstawiając Wójeik~ jakI' bowskl, nie wychodząc po za 

Pogrzeb sen. Stanisława Pusnera 
Przedstawił:iele l'oboóiił:zeJ lodzl eskortowali 

RUDlDt; z laiku do Warlzawg 
WczoraJ rano wyjechały • to- dół l maJomyeb Zmarlego. ,ocUPlewuJąc "Czerwony utandar". 

dzl cłelegacJe łódzkIch partJl so- Delegacje przyłąezyły .q dO Wrellzele na trumnic złożono su
eJaUs~cznyeb, samorządu nalzego konduktu, poezem cały Ol'llak ru. reg wle6c6w, poclem trunm~ nu' 
miaSta, klasowych związków za.. szył w kleruaaku dwor~ kolejowe- męto do podstawionego wagonu. 
wodoWYCh, TUR. I PolSkiego Zwłąz go. Obol, trumny zaJeła miejSce warta 
ku MyśU Wolnej udając się na po- honorowa milicji PPS. Wagon zoo 
grzeb wicemarszałka senatu, sen. Stał przyczepiony do pociągu, któ 
Stanisława PoSoera. W Skład de- ry o goll2. 4 popoł. wyruszył w 
legacji weszli m. In. prezydent drogę do Lodzl, wioząc również 
Ziemlęekl. wiceprezydenci Wie1iń. członków wspomnianych delegacji 
skI I Rapal.Ski oraz ławnik Purtai. I gości z orszaku żałobnego. Przez 
Niezależnie ód ~ego na stację w La Lódź pociąg przejechał o godzinie 
Sku udała Się delegacja łódzkiej 7 wieczorem. Zwłoki sen. Posnera 
milicji PPS. ze sztandarem i wiań- przybyły do WarSzawy o godz. 2 
cem. Ogółem w uroczystościach po północy, eSkortowane aż do sto 
Wobnych wzięło udział okolo 100 Iicy przez członków łódzłdej dele-
oSób z Łodzi i okolicy. gacjL 

Wszystkie delegacje, natych. Pogrzeb w Warszawie odbędzie 
miaSt po przybyciu do Łasku uda. się dziSiaj o godz. 5 popoł. na 
ły się ze sztandarami i wieócaml koszt państwa z udziałem przedsta 
na szOSę w kierunku Piorunowa, wicieli rządu, Sejmu, poselstw I am 
skąd miał nadciągnąć kondukt po- hasad, akredytowanych przy rzą· 
grzebowy bowiem, jak wiadomo dzie polskim, partJi politycznych, 
sen. p~sner zmarł w majątk~ stowarzyszeń i organizacji społecz 
Swych przyjaCiół, Piorunowie, nych. 
POd Lutomlerskiem. 

Po chwili oczekiwania na 'zosie 
pod otwartem niebem członkom de. 

Wicemarszałek Posner 

,..-----------. legacji ukazał się w oddali tuman, 
Przed ulokowaniem trumny w 

Specjalnym wagonie prezydent 
Ziemięeld w krótkich, serdecznych 
słowach pożegnał długoletniego, 

niezmordowanego bojownika Ideo. 
logjl PPS., który nagle opuścił aze 
regi ku wielkiemu talowi awych 
towarzyszy pracy I przyJaciół. 

BERLIN, 10, V. (pAT). Cała 
wczorajsza prasa niemiecka, nie 
wyłączając dzienników prawico. 
wych, z wyjątkiem »Vorwiirtsu", 
zamle§cna wiadomość o śmierci 

wice-marszałka senatu Stanisława 
PoSoera. "V OSslsehe Zeitung" po
święca byłemu wice-marszałkowi 
Bellatu dłuższe wpomnienie, pod. 
kreślając, iż należał on do najlep
szych prawników w Polsce i Ze w 
l't-ytokim stopniu przyczynił się do 
wzmocnienia Idei sojuszu polsko. 
franCuSkiego w szeregach radyka
łów francuSkich. Senator PoSner, 
pisze dziennik, właśnie na podsta
wie dokładnej znajomości stosun. 
ków francuskich zalecał zawarcie 
rorozumienła z NiemcamL 

Poddeble 
Pensjonat dla dzieci 

Anny Mio[ ·Hol[manowej 
Zgłoszenia od zaraz: W Pod
dębiu willa "Zdrowie" daw-
nieJ p. Janiszewskiej 

na miejscu łelef.181-92 codziennie 
lir godz. 5-7 oprócz niedziel i świ"t 

zwiaStujący zbUianie się żalobne

go konduktu. Niebawem ukazał 
się wielki wóz, przybrany zielenią 
l krepą, a zaprzężony w cztery ko 
nie, na którym spoczywała trumna 
ze zwłokami sen. Posnera. W pew_ 
nej odległości za tym prostym ka
rawanem Jecbało ktlka powozów, 
w których przybyU włdciclele Pio 
runowa. państwo NiemyScy, sio
stra ł grono naJbU1J1zych przy ja-

Następnie, po odegraniu przez 
orkieStrę marSza ł.ałobnego, pochy 
10no nad trumną przybrane krepą 
sztandary J oddano Zmarłemu hołd 

motywy, poruszone w sądzie l 
iusłaneji. 

W ójcik w ostatniem słowie, 

które trwało godzin~ bronił z 
fanatyzmem zasad . ideałów 

~ndeckich. kończąc w sposób 
następujqcy swe przemówie, 
nie: 

.. Sfery wojskowe, które po
pIerały przewrót majowy, 0- ' 

trzymały zań brzęczącą zaplat, 
w formie dodatkowego źołdu, 
wypłaconego w dn1u 2ó Dlaj. 
1928 roku". 

Sąd apelacyjny po naradzłł\ 
wydał wyrok, uehylaJąey wy
rok sądu okl"ęgov.'eg o tyle. 
że kara 2 lał wI~en1a 20$tnta 
Wójcikowi zmniejszona do .led 
nego roku, przyezem Jednai. 
sąd apelacyjny utrzymał kwa
lifikacJę sądu okręgowego co 
do tego, że W ójclk usiłował po 
pełnić zabó.tstwo. Sąd apelacyj 
ny zrulczYł skazanemu ares7i 
Pl·eweneyjny. 
Obrońca . Kijeńskj zgłasm 

skargę kasacyjną. do sądu naJ
wyżSzego. 

Endecy zrobili z proce&tt 
Wójcika eause celebr". .,Gaze· 
ta Warszawska" w godzinacli . 
wieczornyeh wydała fI,clatek 
nadzwyczajny z treścią wy. 
roku. 

Echa napadu 
pod BukarBsztBm 

BUKARESZT, 10, 5. (ATU). -
Rząd rumuński zamówU u Jednego 
z jubilerów w Bukareszele naszyje 
nik podobny do zrabowanego u 
małżonki posła polSkiego hr. Szem. 
bekowej. NaSzyjnik będzie wręezo. 
Py p. Szembekowej. Wyznaczono 
100,000 lei nagrOdy za schwytanie 
sprawców napadu. W pobliżu miej 
scowości Ciganesti, na drodze Bu
kareSzt - Pleesti, wydarzył Się 
ponownie napad bandycki na au· 
tobus. Szofer wyprowadził podróż. 
nych z niebezpieczeństwa, zwięk

szaJąc szybkość. 

JJ~ł~[ln~ Pol!~i~ fiimnuium M!!~i~ 
W ŁODZI, POMORSKA 105, TEL. 132-18. 
Zapisy na rok szkolny 1930 I 31 przyjmuje kanoelarja 

gimnajum codziennie od godziny 11-1. 

Przeszlo milion zlot" 
nadwyżki bud:i:ełowej w kwietniu 

Od pooz'łtku roku 8zkolnef{o czynna będzie kl., .A" 
dla nieurr'lieJących czyta~. 

Bud,feł państwa w kwietniu 
r. b. został wykonany z n'lld· 
wyżką budżetową, wynoszącą 
1.269.856 zł. 

~ ______________________ .. _____ •• __ , R.zeczywQ.s.te wydatki wrnio-

slV 233,5 rni1jon6w złotych, 8. 
dochody pal1..stwa 234,7 miljo
-nów złotych, w tern daniny pu
bliczne i monopole państwowf 
194 miljonv złotych. 
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Skarga kasacyłha 
Rylskiego 

Warsz. koresp. "GłoSu Por8llne 
go" (Fr.) telefonuje: 

Obrońca majora Rylskiego, ska
tanego przez sąd w Przemyślu na 
karę śmierci za zamordowanie żo· 
ny, wnióSł w dniu wczorajszym 
skarle kasacyjną. 

Endecja usiłuje zrobiC z Wóicika bohatera narodowego 
Ucieczka 

ZI Studzieńca 
Warsz. koresp. "Głosu Poranne. 

go" (Fr.) telefonuje: 
W dniach najblitsozycb wyjet

d~ do Studzieńca specjalna komi
sja, powołana przez ministra Cara 
do zbadania. sprawy ucieczki z 
f,3.kładu 17 wychowanków. 

Przewodniczącym komisji miano 
WaDy został prokura.tor RudnickJ. 

1000 ollar 
łrzęsłenia ziemi w Persji 

LONDYN. 10. 5. (ATU). Noto
"ano wczoraj przez sejsmografy 
powtórne trzęsienie ziemi miało 
miejsce na terenie Persji, w okrę
łach północno-zachodnich. 

Z Teheranu donoszą, że skutki 
były Straszne. Runęło przeSzło ty
Siąc domów mieszkalnych. Liczba 
ofiar, według dotychczasowych da 
nych, przewy~za t1'Zy tysiące. 

Lipsk-Warszawa 8:1 
LIPSK, 10, 5. (PAT). Na tutej· 

'zym placu sportowym odbył się 
dziSiaj mecz piłki nowej między 

reprezentacyjną drużWoą Warsza

Wy a drużyną LIpSka. Drui:yna nie 

miecka wygrała w .tosunku 3:1 

(2:1). 

Honorową bramkę dla drużyny 

warszaWSkiej zdobył Pazurek. 

Warsz. kor. "Głosu Poranne- J Obrońca oskarionego, 8dw.!.&wego rodzaju bohatera naro-
go" (Fr.) telefonuje: Kijeński. w bardzo obszernem dowego. 

Wczorajszy proces Wójcika I Drzemówienlu zaatakował gwał I 
Jlrzybr8J charakter wielkiej de- łownie cały system poD\ajllwy, Replikował prokUl'ator Gra-
monstrac.tt politycznej. przedstawiając Wójeik~ jakI' bowskl, nie wychodząc po za 

Pogrzeb sen. Stanisława Pusnera 
Przedstawił:iele l'oboóiił:zeJ lodzl eskortowali 

RUDlDt; z laiku do Warlzawg 
WczoraJ rano wyjechały • to- dół l maJomyeb Zmarlego. ,ocUPlewuJąc "Czerwony utandar". 

dzl cłelegacJe łódzkIch partJl so- Delegacje przyłąezyły .q dO Wrellzele na trumnic złożono su
eJaUs~cznyeb, samorządu nalzego konduktu, poezem cały Ol'llak ru. reg wle6c6w, poclem trunm~ nu' 
miaSta, klasowych związków za.. szył w kleruaaku dwor~ kolejowe- męto do podstawionego wagonu. 
wodoWYCh, TUR. I PolSkiego Zwłąz go. Obol, trumny zaJeła miejSce warta 
ku MyśU Wolnej udając się na po- honorowa milicji PPS. Wagon zoo 
grzeb wicemarszałka senatu, sen. Stał przyczepiony do pociągu, któ 
Stanisława PoSoera. W Skład de- ry o goll2. 4 popoł. wyruszył w 
legacji weszli m. In. prezydent drogę do Lodzl, wioząc również 
Ziemlęekl. wiceprezydenci Wie1iń. członków wspomnianych delegacji 
skI I Rapal.Ski oraz ławnik Purtai. I gości z orszaku żałobnego. Przez 
Niezależnie ód ~ego na stację w La Lódź pociąg przejechał o godzinie 
Sku udała Się delegacja łódzkiej 7 wieczorem. Zwłoki sen. Posnera 
milicji PPS. ze sztandarem i wiań- przybyły do WarSzawy o godz. 2 
cem. Ogółem w uroczystościach po północy, eSkortowane aż do sto 
Wobnych wzięło udział okolo 100 Iicy przez członków łódzłdej dele-
oSób z Łodzi i okolicy. gacjL 

Wszystkie delegacje, natych. Pogrzeb w Warszawie odbędzie 
miaSt po przybyciu do Łasku uda. się dziSiaj o godz. 5 popoł. na 
ły się ze sztandarami i wieócaml koszt państwa z udziałem przedsta 
na szOSę w kierunku Piorunowa, wicieli rządu, Sejmu, poselstw I am 
skąd miał nadciągnąć kondukt po- hasad, akredytowanych przy rzą· 
grzebowy bowiem, jak wiadomo dzie polskim, partJi politycznych, 
sen. p~sner zmarł w majątk~ stowarzyszeń i organizacji społecz 
Swych przyjaCiół, Piorunowie, nych. 
POd Lutomlerskiem. 

Po chwili oczekiwania na 'zosie 
pod otwartem niebem członkom de. 

Wicemarszałek Posner 

,..-----------. legacji ukazał się w oddali tuman, 
Przed ulokowaniem trumny w 

Specjalnym wagonie prezydent 
Ziemięeld w krótkich, serdecznych 
słowach pożegnał długoletniego, 

niezmordowanego bojownika Ideo. 
logjl PPS., który nagle opuścił aze 
regi ku wielkiemu talowi awych 
towarzyszy pracy I przyJaciół. 

BERLIN, 10, V. (pAT). Cała 
wczorajsza prasa niemiecka, nie 
wyłączając dzienników prawico. 
wych, z wyjątkiem »Vorwiirtsu", 
zamle§cna wiadomość o śmierci 

wice-marszałka senatu Stanisława 
PoSoera. "V OSslsehe Zeitung" po
święca byłemu wice-marszałkowi 
Bellatu dłuższe wpomnienie, pod. 
kreślając, iż należał on do najlep
szych prawników w Polsce i Ze w 
l't-ytokim stopniu przyczynił się do 
wzmocnienia Idei sojuszu polsko. 
franCuSkiego w szeregach radyka
łów francuSkich. Senator PoSner, 
pisze dziennik, właśnie na podsta
wie dokładnej znajomości stosun. 
ków francuskich zalecał zawarcie 
rorozumienła z NiemcamL 

Poddeble 
Pensjonat dla dzieci 

Anny Mio[ ·Hol[manowej 
Zgłoszenia od zaraz: W Pod
dębiu willa "Zdrowie" daw-
nieJ p. Janiszewskiej 

na miejscu łelef.181-92 codziennie 
lir godz. 5-7 oprócz niedziel i świ"t 

zwiaStujący zbUianie się żalobne

go konduktu. Niebawem ukazał 
się wielki wóz, przybrany zielenią 
l krepą, a zaprzężony w cztery ko 
nie, na którym spoczywała trumna 
ze zwłokami sen. Posnera. W pew_ 
nej odległości za tym prostym ka
rawanem Jecbało ktlka powozów, 
w których przybyU włdciclele Pio 
runowa. państwo NiemyScy, sio
stra ł grono naJbU1J1zych przy ja-

Następnie, po odegraniu przez 
orkieStrę marSza ł.ałobnego, pochy 
10no nad trumną przybrane krepą 
sztandary J oddano Zmarłemu hołd 

motywy, poruszone w sądzie l 
iusłaneji. 

W ójcik w ostatniem słowie, 

które trwało godzin~ bronił z 
fanatyzmem zasad . ideałów 

~ndeckich. kończąc w sposób 
następujqcy swe przemówie, 
nie: 

.. Sfery wojskowe, które po
pIerały przewrót majowy, 0- ' 

trzymały zań brzęczącą zaplat, 
w formie dodatkowego źołdu, 
wypłaconego w dn1u 2ó Dlaj. 
1928 roku". 

Sąd apelacyjny po naradzłł\ 
wydał wyrok, uehylaJąey wy
rok sądu okl"ęgov.'eg o tyle. 
że kara 2 lał wI~en1a 20$tnta 
Wójcikowi zmniejszona do .led 
nego roku, przyezem Jednai. 
sąd apelacyjny utrzymał kwa
lifikacJę sądu okręgowego co 
do tego, że W ójclk usiłował po 
pełnić zabó.tstwo. Sąd apelacyj 
ny zrulczYł skazanemu ares7i 
Pl·eweneyjny. 
Obrońca . Kijeńskj zgłasm 

skargę kasacyjną. do sądu naJ
wyżSzego. 

Endecy zrobili z proce&tt 
Wójcika eause celebr". .,Gaze· 
ta Warszawska" w godzinacli . 
wieczornyeh wydała fI,clatek 
nadzwyczajny z treścią wy. 
roku. 

Echa napadu 
pod BukarBsztBm 

BUKARESZT, 10, 5. (ATU). -
Rząd rumuński zamówU u Jednego 
z jubilerów w Bukareszele naszyje 
nik podobny do zrabowanego u 
małżonki posła polSkiego hr. Szem. 
bekowej. NaSzyjnik będzie wręezo. 
Py p. Szembekowej. Wyznaczono 
100,000 lei nagrOdy za schwytanie 
sprawców napadu. W pobliżu miej 
scowości Ciganesti, na drodze Bu
kareSzt - Pleesti, wydarzył Się 
ponownie napad bandycki na au· 
tobus. Szofer wyprowadził podróż. 
nych z niebezpieczeństwa, zwięk

szaJąc szybkość. 

JJ~ł~[ln~ Pol!~i~ fiimnuium M!!~i~ 
W ŁODZI, POMORSKA 105, TEL. 132-18. 
Zapisy na rok szkolny 1930 I 31 przyjmuje kanoelarja 

gimnajum codziennie od godziny 11-1. 

Przeszlo milion zlot" 
nadwyżki bud:i:ełowej w kwietniu 

Od pooz'łtku roku 8zkolnef{o czynna będzie kl., .A" 
dla nieurr'lieJących czyta~. 

Bud,feł państwa w kwietniu 
r. b. został wykonany z n'lld· 
wyżką budżetową, wynoszącą 
1.269.856 zł. 

~ ______________________ .. _____ •• __ , R.zeczywQ.s.te wydatki wrnio-

slV 233,5 rni1jon6w złotych, 8. 
dochody pal1..stwa 234,7 miljo
-nów złotych, w tern daniny pu
bliczne i monopole państwowf 
194 miljonv złotych. 



I 

Wal'szawa. w ma.tu. 
Wal'Szawa - głupie miasto. 

W tak niepochlebny sposób za
łatwia się przeciętny łodzianin 
ze stolicą. Miasto leniuchów i 
dal'IIlozjadów, wymuskanych! 
gogusiów i damulek, zabi .iają
cych czas przy stolikach _cQ' ler
nianycb. Miasto blagierów, po
zU.iących na udzielnych ksi~· 
żął. Miasto snobów po
wierzchownych durniów, któ
rych elWopejskość pole~a tylko 
na tern, że godzinami wysiadu
ją miękkie meble w kawiarni 
Europejddej. 

Taki .fest sąd Łodzi o Warsza
_le. Sąd nie nOwy. Liczy sobie 
już wiele lat - wiele lat łódz
kiej pogardy. 

Kraków - stary gród, dum
Ay ze swej wielowiekowej kul
tury, bogate.ł tradyc.ii, ~robów 
królewskieh, nie znosi Wal'sza
Wv za jej tandetny blichtr i 
'I zazdrością spogląda na jej 
".stołeczność". Dzień po dniu są 
czy się z prasy krakowskie.l u
gmieeh politowania i grom 
~ewu na warszawskich biuro
kratów z domowem wykształ
'!eniem, pielęgu.iących niekiedy 
r; pietyzmem, godnym lepszej 
sprawy, stęchłe zwyczaje naj
(orszego gatunku e.zynownic
łWt\ moskiewskiego. 

Co pewien czas odzywa się 
'lOs krakowski o konieczności 
pJlenieslenia stolicy Polski 
Warszawy pod Wawel, eo mia
łoby być zbawiennym środkiem 
na wszelkie nasze bolączki. 
Poznań oczywiście równłe-~ 
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nie ma svmpatji dla W31'szawy. ul'ze<kie, czy dostawa rządowa. Głupota tego miasta staje si~! Łódź, niestety, mimo najlep
Jest oua dlall za postępowa, za czy proces sądowy. W31'Szawla dla nas .ieszcze bardzie.l oczywł- I sZyt~h chęci nie .test w stanie 
mało klerykalna, za mało eu- nin ma pod reką ministel'S1WlI. sta. Wiemy, że akc.la to nader I obsłużyć pana ze stolicy towa
deeka i zbyt "zamnieiszościu~ wszystkie cootralne instytucje, pO'lyteczna, że sława polskiego rem tak rdzennie polskim, jak 
wiona". apelacje i ~ąd najwyższy. Tam1 włókiennictwa rozniesie się da- to mogła uczynić .leszcze przed 

Dla nas łodzirul .iednak bl'ak gdzie biedny łodzi31lin cały leko poza mury stolicy, że co- kilku laty. 
serca do Wal'szawy nie wynika dzień musi stracić, i naraża si., prawda wpłynie to nieznacznie P 
ani z zazdrości dla je.i czołowe- na poważne koszty - tam. syn na konsumcję, ale zato w opinji olska nędza robotnicza, pol 

stoli~y - szczęs'cial'z ma nf.ł- publl'czneJ' wZ"ośw'e zauJ.!anI·e ska praca pozostała nadal pol-go stanowiska w palistwie, ani "',. c< 1. k Al t t '. , godzinną fatyf!.ę, po które.' trzy do kraJ'owych tkanl·n. A ]'ednak s ą· e warsz a prawIc .luz 
z powodu .1e.' takiego lub inne- ~ " I'Z st ł b ć 1 ki bo albo 
go oblicza l)olitycznego, ani godziny wypoczywa. I ieszcz,' czujemy niesmak i wzruszamy p e a y po s -

śmie;" siec i patrzv, z politOV'l~- ramionami nad bezmiarem sto- w mi~zyczasie przeszedł na 
oczywiście z ciasnych przcs"'- J~ ',1 - ła"'nośc' c IzoZ!' mea lb 
dów dzielnicowych. Nazvwan;Y niem na .zzia.ianego, zmęczonf' łe('znej głupoty. I zada.iemv so- w ~ li( e , a o 

dO "lodzermen:scba" - .'ak 11;ł." bie szereg pytan'. .iest obciążony długami zagra-
ją pOpl'ostU ghtpiem miastem, Po,' • z m' .... .jeszcze tu i owdzie nazywa.ią. mc ne I, przewyzszaJącemI Ole 
tak iak do naszej Łodzi pl'zy- Glu' •. fi d" Dlaczego to do niedawna łódz raz .lego wartoś~ Kapitał rów-
warł niesprawiedliwy epitet Pl, W3I'SZllWS1U" a er 'ki klik"d . pOSiadający stOSunki wsz~... e per a I znaj owałv tutaJ nież W lwie.i ezęki nie jest pol 
,,złego miasta". pijący pół czarnei z sekreta. Jedynie słowa pogardy, a naraz ski. Nasze banki zamknęły 

Nie możemy przcdewszyst- rzem ministra, grający w brJ- ul'osły do świętości niemal na- swe kasy dla niebudzącego zau 
klem wybaczyć Warszawie jej dża z panią kolnisarzową i tań- rodowej? Dlaczego ieszcze wczo fania przemysłu łódzkiego i 
niefrasobliwości. My, wiecznie cząCy w dancin~\ł z samą J13nnt;J rai przemysł łódzki był tylko fabloykanci, aby się ratowae, 
zapracowana zacharowana pułkownikówną, .iesł dmnny Zł' ~iemiecko - tydowskim pasoźy- musieli sięgnąć po pieniądze za 
Łódź, nie jesteśmy w stanic spo swei pot~żue., roli, .iaką odf!rv- em, który należy zniszczyć dla graniczne. Obcy kapiłiał wszedł 
kojnic patrzeć na łatwe, lek- wa w życiu pallstwa, i szczY(',i dobra pSllstwa, (i ktÓl'Y 1'7~czy- niełylko do produkcji, ale wet. 
kie życie przeciętne~o warsza- się swem wiclkiem posłanllic- .., ".. <J • 

I 
wiście konsekwentnie niszczo- sn!łł SI'ę do bl'ur zai"ł ga"iue 

wianina. My, którzy nie kończy- twem. A gdy jeszcze uda m-;;t się no', a tu naraz został wyniesio- ty szefowskie i dyrektorsl~\e. 
my za,ir,cia przed ósmą wieczór przl'jechać autem lv~ądow~ID :!v na piedestał kleJnotu koron- Łódź za rosnące z dnia na 
(do teatru na pół do dziewiątei przez Nowy Świat lub "przv- nego? Dlaczego każdy prawowi- dzień długi wypr~daje sic: za-

ty warszawianin w"e nOSI'ł I'nne- granl'cy Szkoda z'e WarS"Z'l,"8 
ledwie zdołamy zdąiyć, z ostał- czepić się" do lepszego towu- • , • " 
nim kęsem w ustacb), spoldą- l'Z~twa na cSkapadę do Wiła- go ubrania, jak z angielskiego nie pomyślała o ulgach podał-
damy z pogardą, swoistą lu- nowa, wówczas.... wówczas ni.. szewiotu i z llogardą odrzncał kowych i o samowystarualno. 
dziom czynu, na wiecznie wol- przystępui do niego bez ki.ia. łódzką popelinę na koszulę, aż SCI wówczas, gdy nóż był na 
nych i zawsze l'OZ}lOl'z~ldza,lą- Warszawa _ ghtpie miasto. tu nagle zerwał od razu z tymi gal'dle, ale .leszcze nie zacząl 
cych czasem warszawskich pJ'ÓŻ Jak kaida stolica łatwo się u- zl1)!ranicznymi .trzesądami? kra.lać. Dzjsie.{sza fala nadzu. 
niaków. Może to lepszy rozkład nosząca to w tym. to w innym Słowacki nazwał Polskę "pa- I ~~1 i up~~łoś~i -t to w~ak 
dnia? a możc doskonalsza orga. kierunku, swói chwilowy po- wiem narodów i papugą·~. Ww'- s.zy. 'p0Spleszn~ e ap zap~z.ę, 
uizacja pracy, bardzie i zbliiona ryw sturająca się narzucić całe- szawa .fest pawiem i papugą ~ gama Slę n~ dlugle la~a w ~arJ 
do wzorów zachodnio _ eUl'opej mu krajowi. Łódź, myślaca bar miast. Wystarczy aby jakiś za- mo zagramcznego WlerzyClel~ 
skicb'l Nie mamy zaufania do dziel poważnic i biorąca życie granIczny dyplo~ata - komiwo- cudzOZiemskiego kapitału. 
tej doskonałości. Widzimy, :te bardziej sel'.\o, nie .iest w stanie ,1ażeT wyląd~wał przed Brysto- Akc.la na rzecz łódzkich pe~ 
wszystko co nam pI'zychotlzi z zrozumieć te.1 "chorągiewkowa- ~e~ w p~cle nowego fasonu, ~ kalików, .iak już zaznaC'.~ynś
trudnością i wysiłkiem, w81'S1l)- tości" p~glądów, tei giętkości l lUZ nazaJutrz ~szyscy st~łecznl my, w bardzo małym stopniu 
wianinowi leci .iak pieczone go kl'ółkotrwałośei zasad. Łódź. lalusie paradUją w takIch sa~ wpłynie na waost konsumcji. 
łąbki do gąbki. Czy s-pra wa w brzydząca się patrjotyczną bln- mych paletkach. Czyż nikt nie Przemysłowiec łódzki nie wie

gą 1 wszelkim wogóle frazesem, zastanowił. się nad tern, że ha- le się po nie. 1 spodziewa - po
jest bardziej zrównoważoml. a slo patr,lOtyzmu tekstylnego piera ją, ale nie oddaje się złu
przez to bardzic.l zimna j dale- rzucIł p. Dewey, anglosas? dnym nadziejom. Poprawi ona 
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ko mnie.l uzewll4!trzniaiąca swe Czyż to nie wstyd, że wł~ś- jedynie imię naszych wyro
gorące u~z\łcia. Mając wstręt do nie cudzoziemiec musi ucz)'e bów, które nie wiadomo dlaeze 
zdawkowych haseł~ do po- Polskę szacunku dla polskich go było zawsze w kraju jaknaj
wierzchownego entuzjazmu, do wyrobów? Ta sama akcja zai- gorsze. Pozatern nic się nie 
napuszonego patosu. Łódź s~ nic.łowana przez tubylca 'lub to zmieni. Warszawianin kupuJą· 
gląda na waftłza'wskiego kame- dzimą instytucję nie mogłally cy dawniej łódzkie materje ia
leona, .iak szef solidn~o, do- nigdy liczyć na poważniejszy ko zagraniczne, dziSiaj o tyle 
bru ugruntowanego, szczycą- sukces. Aie gdy mówi obc" wydaje się mędrszy, że otrzy
cego się swą firmą przedsiębior- trzeba go słuchać małpować muje ten sam towar pod sw • 
stwa na właśei('.iela przenośneJ, oklaskiwać.' , właściwa etykietą. Łódzki jed-
krylej płótnem budy jannarcz- j WaJ.'s ,. I wab sprzedaje się za łódzki, • 
nej. j zawa - głupIe mlaslo. i nie za francuski. Szerokie ma-

·W ,.' t Okrzyczauo przemysł łódzki f dn ' , .' k" " . j al'szawa - ~łnple m18S o. . k b 't" k 'al t ' ki I sy u OSCt mle.1S le] I wle -
Gdzie fakt zapuszczenia małej ~a ó o et ;11\ o ~ P ~s y~~ ,skie.i nigdy angielskiego sukna 
blond bródki przez Samborski .. w t:;a",~ ,g, y t. f!u. Gar :;e.t I ani czeskiego madepolamu nie 

, 
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I 
go .lest seusaeją dnia, upamięt- po s k;' n!z .lest tk~s~a] m; dO. żądały. A to wszak Jedyni kon 

, niona na łamach pl'asy n: b aJową aru~ą we Y' , sumenci, z którymi należy się 
, Dzisiaj trzeba witać Tomasza g y ~ła ;:na Is; peknyc~ st~ liczyć. Reszta stanowi minimaJ 
Manna":"" robi się odpowif'dni Pkil'?Cenbatc :kDO ą: t at I ~, po.- ny odsetek i popyt tych "obere 

ł!I--_: s ro o Dl , na warsz aCIe, na hu t d"" t t nastr,,;j wzbudza sie podziw dla l ' d I' ze ausen rue les w s a-
C" , ezucym o po skiego pI'~my-· , , yt'" łJ:.. 

pot~i niemieckiego ducha i ea- j ł ' , ł k- me zawazyc nil s uac.'1 w go , . . , .. I s owca, pracu.1ą~eAo po s Im kiennictwa polskiego 
łU.lą SH;~ warszaWIaki ze "szwa- kapitałem Dzisiaj gdy owczy • 
b~~" ~ du~eltówki. Jutl'~ ja- pęd pchnął wal'Sza~skicgo kOll JAN URB<lCH. 
Jus nac.1onabsta- "hackenlueu~ sumenta po krajowy wyrób, 
!er" wymyśla Polsce, - War
szawa bul'zy się, klnie na teu
tońskich barbarzyńców t bOdaj 
zaraz chce maszerować na Ber 
lin. Ten słomiany ogień zapału 
i zapalczywości niedoważonego 
młodzieniaszka jest dla łodzia
nina czemś nieZ'l'ozumiałem, 0-

21-ej LOTERJI PAŃSTWOWEJ I-=m 

Szanse olosalne i n· eb,wale 
Gł. wygr. zł. 750.000. Og61na suma wygr. 32 mIljony 

Co drugi los wygrywali! Dwie Premjell! 
Szczęśliwe losy w pozostałej niewielkiej Ilo§ci S" jeszcze u nas 

do nabycia. 

Cena losu niezmieniona: 
---1/-~-z-ł.-1-0-.- 1=1'---1-'2-Zł-. -2-0-.---

I Cały los zł. 40.-

Obg1l1l7aillłllJJ !" W n.iedaw~.o za~ończonej V klasie 
.. "". • 20-e) loter)l Panstw. zn6w padła 

n~s Główna wygrana zł. 350.000 na H~ 184.188 
Również Premja w zł ..eAO 000 na Nr. 110562 
19-ej Lot. Państw. • "AU. padła u nas. 

A wlfłc wszyscy śpieszcie do nas po kupno szczęśliwego losulI! 
Czas naglIlII Wzywamy Was wszystkich po szczęście, fortunę 

i dobrobyt do nasfIl do nasI!! 

I tóni 

Jedyna Największa I słynna 
z wIelkich I częstych wygra

nych Kolektura w Polsce 

. LICHTEnSTEln 
I Oddz. ul. Piotrkowska 72 (Gmach Grand-Hotelu) 
II" " ,,11 550 

• 

hydnem. 
Obecnie Warszawa zdobyła' 

nowego konika, na którym mo
że wyładować swą niepohamo
waną żądzę wykrzyczenia się· 
Hasło samowystarczalności ~O
spodal'cze.i, piękne hasło nosze
nia ubrań i sukien wyłącznie 
z krajowych matel'jałów, chwa-I 
Icbne zadanie podtrzymania 
pI'odllkcji polskiej, ratowania I 
gasnącego przemysłu łódzkiego, 
pl'zeobra,ziło sie w Warszawie, 
w tern głu.piem mieście, w ja
kąś hałaśliwą, kolorową orgję, 
której pełne uszy ma każd.r 
przybysz do stolicy. Właściwie 
Łódź powinnaby się jedynie cle 
szyć z taklei żywiołowej miło
ści do łódzkich perkalików. A 
jednak z niesmakiem przecbo
dzimy obok te.ł reklamy naszej 
krwi l n8Sze40 DOto. 1 

Dziś I dni następnych I N!1jwiększy dźwiękowy film _Fon" 
Reżysp.r: Raoul Walsh, twórca ~Złodzieja z Bagdadu" 

i nŚwiata w Płomieniach" 

,cerze Miłostek 
W rolach gt,ówn.ych: lal-II 011 MłTII oraz niezapomnia~a 

ubostwlana n.'. n para "rywali" 

WIKTOR Me. LAGLEN i EDMUND LOWE 
Film ten usłali doskonałe mniemanie Sz. Publiczności o pierw

szorzędnej warto§ci naszych aparat6w dźwiękowych. 
O filmie tym mówi" 

Charlle ChapIIn: ~Najwspanialszy film, jaki kiedykolwiek 
widziałem. Bylem wzruszony, bylem rozbawiony ... 

Douglaa Falrbanks: ~Jeszcze żaden film mnie do tego 
stopnia nie zemocjonowal, jak .Rycerze Miłostek". 

Maks Relnhardt: ~Rycerze Mlłostek-, to największy film 
amerykański. 

Aparatura: Western Electrlc. 
Ponadto: niespodlIlanka dla Szan. bywalców Grand-Kina, 
IIdyż zobacz" §wiatowej sławy, artyst~ filmowego Iwana 
Moduchlna w towarzystwie przepięknej Zofii Batycklej 
(Miss Polonia) oraz ulub, całej Polski Jadwigi Smosarskiej • 

Passe-partout i bilety ulgowe nie ważne. - Poczć\tek o 4 pp. 
W sob" niedz. i aiwięta o g. 12-ej w poł. 
Ceny miejsc na I-szy seans od 1 zł. 

I 

Wal'szawa. w ma.tu. 
Wal'Szawa - głupie miasto. 

W tak niepochlebny sposób za
łatwia się przeciętny łodzianin 
ze stolicą. Miasto leniuchów i 
dal'IIlozjadów, wymuskanych! 
gogusiów i damulek, zabi .iają
cych czas przy stolikach _cQ' ler
nianycb. Miasto blagierów, po
zU.iących na udzielnych ksi~· 
żął. Miasto snobów po
wierzchownych durniów, któ
rych elWopejskość pole~a tylko 
na tern, że godzinami wysiadu
ją miękkie meble w kawiarni 
Europejddej. 

Taki .fest sąd Łodzi o Warsza
_le. Sąd nie nOwy. Liczy sobie 
już wiele lat - wiele lat łódz
kiej pogardy. 

Kraków - stary gród, dum
Ay ze swej wielowiekowej kul
tury, bogate.ł tradyc.ii, ~robów 
królewskieh, nie znosi Wal'sza
Wv za jej tandetny blichtr i 
'I zazdrością spogląda na jej 
".stołeczność". Dzień po dniu są 
czy się z prasy krakowskie.l u
gmieeh politowania i grom 
~ewu na warszawskich biuro
kratów z domowem wykształ
'!eniem, pielęgu.iących niekiedy 
r; pietyzmem, godnym lepszej 
sprawy, stęchłe zwyczaje naj
(orszego gatunku e.zynownic
łWt\ moskiewskiego. 

Co pewien czas odzywa się 
'lOs krakowski o konieczności 
pJlenieslenia stolicy Polski 
Warszawy pod Wawel, eo mia
łoby być zbawiennym środkiem 
na wszelkie nasze bolączki. 
Poznań oczywiście równłe-~ 
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nie ma svmpatji dla W31'szawy. ul'ze<kie, czy dostawa rządowa. Głupota tego miasta staje si~! Łódź, niestety, mimo najlep
Jest oua dlall za postępowa, za czy proces sądowy. W31'Szawla dla nas .ieszcze bardzie.l oczywł- I sZyt~h chęci nie .test w stanie 
mało klerykalna, za mało eu- nin ma pod reką ministel'S1WlI. sta. Wiemy, że akc.la to nader I obsłużyć pana ze stolicy towa
deeka i zbyt "zamnieiszościu~ wszystkie cootralne instytucje, pO'lyteczna, że sława polskiego rem tak rdzennie polskim, jak 
wiona". apelacje i ~ąd najwyższy. Tam1 włókiennictwa rozniesie się da- to mogła uczynić .leszcze przed 

Dla nas łodzirul .iednak bl'ak gdzie biedny łodzi31lin cały leko poza mury stolicy, że co- kilku laty. 
serca do Wal'szawy nie wynika dzień musi stracić, i naraża si., prawda wpłynie to nieznacznie P 
ani z zazdrości dla je.i czołowe- na poważne koszty - tam. syn na konsumcję, ale zato w opinji olska nędza robotnicza, pol 

stoli~y - szczęs'cial'z ma nf.ł- publl'czneJ' wZ"ośw'e zauJ.!anI·e ska praca pozostała nadal pol-go stanowiska w palistwie, ani "',. c< 1. k Al t t '. , godzinną fatyf!.ę, po które.' trzy do kraJ'owych tkanl·n. A ]'ednak s ą· e warsz a prawIc .luz 
z powodu .1e.' takiego lub inne- ~ " I'Z st ł b ć 1 ki bo albo 
go oblicza l)olitycznego, ani godziny wypoczywa. I ieszcz,' czujemy niesmak i wzruszamy p e a y po s -

śmie;" siec i patrzv, z politOV'l~- ramionami nad bezmiarem sto- w mi~zyczasie przeszedł na 
oczywiście z ciasnych przcs"'- J~ ',1 - ła"'nośc' c IzoZ!' mea lb 
dów dzielnicowych. Nazvwan;Y niem na .zzia.ianego, zmęczonf' łe('znej głupoty. I zada.iemv so- w ~ li( e , a o 

dO "lodzermen:scba" - .'ak 11;ł." bie szereg pytan'. .iest obciążony długami zagra-
ją pOpl'ostU ghtpiem miastem, Po,' • z m' .... .jeszcze tu i owdzie nazywa.ią. mc ne I, przewyzszaJącemI Ole 
tak iak do naszej Łodzi pl'zy- Glu' •. fi d" Dlaczego to do niedawna łódz raz .lego wartoś~ Kapitał rów-
warł niesprawiedliwy epitet Pl, W3I'SZllWS1U" a er 'ki klik"d . pOSiadający stOSunki wsz~... e per a I znaj owałv tutaJ nież W lwie.i ezęki nie jest pol 
,,złego miasta". pijący pół czarnei z sekreta. Jedynie słowa pogardy, a naraz ski. Nasze banki zamknęły 

Nie możemy przcdewszyst- rzem ministra, grający w brJ- ul'osły do świętości niemal na- swe kasy dla niebudzącego zau 
klem wybaczyć Warszawie jej dża z panią kolnisarzową i tań- rodowej? Dlaczego ieszcze wczo fania przemysłu łódzkiego i 
niefrasobliwości. My, wiecznie cząCy w dancin~\ł z samą J13nnt;J rai przemysł łódzki był tylko fabloykanci, aby się ratowae, 
zapracowana zacharowana pułkownikówną, .iesł dmnny Zł' ~iemiecko - tydowskim pasoźy- musieli sięgnąć po pieniądze za 
Łódź, nie jesteśmy w stanic spo swei pot~żue., roli, .iaką odf!rv- em, który należy zniszczyć dla graniczne. Obcy kapiłiał wszedł 
kojnic patrzeć na łatwe, lek- wa w życiu pallstwa, i szczY(',i dobra pSllstwa, (i ktÓl'Y 1'7~czy- niełylko do produkcji, ale wet. 
kie życie przeciętne~o warsza- się swem wiclkiem posłanllic- .., ".. <J • 

I 
wiście konsekwentnie niszczo- sn!łł SI'ę do bl'ur zai"ł ga"iue 

wianina. My, którzy nie kończy- twem. A gdy jeszcze uda m-;;t się no', a tu naraz został wyniesio- ty szefowskie i dyrektorsl~\e. 
my za,ir,cia przed ósmą wieczór przl'jechać autem lv~ądow~ID :!v na piedestał kleJnotu koron- Łódź za rosnące z dnia na 
(do teatru na pół do dziewiątei przez Nowy Świat lub "przv- nego? Dlaczego każdy prawowi- dzień długi wypr~daje sic: za-

ty warszawianin w"e nOSI'ł I'nne- granl'cy Szkoda z'e WarS"Z'l,"8 
ledwie zdołamy zdąiyć, z ostał- czepić się" do lepszego towu- • , • " 
nim kęsem w ustacb), spoldą- l'Z~twa na cSkapadę do Wiła- go ubrania, jak z angielskiego nie pomyślała o ulgach podał-
damy z pogardą, swoistą lu- nowa, wówczas.... wówczas ni.. szewiotu i z llogardą odrzncał kowych i o samowystarualno. 
dziom czynu, na wiecznie wol- przystępui do niego bez ki.ia. łódzką popelinę na koszulę, aż SCI wówczas, gdy nóż był na 
nych i zawsze l'OZ}lOl'z~ldza,lą- Warszawa _ ghtpie miasto. tu nagle zerwał od razu z tymi gal'dle, ale .leszcze nie zacząl 
cych czasem warszawskich pJ'ÓŻ Jak kaida stolica łatwo się u- zl1)!ranicznymi .trzesądami? kra.lać. Dzjsie.{sza fala nadzu. 
niaków. Może to lepszy rozkład nosząca to w tym. to w innym Słowacki nazwał Polskę "pa- I ~~1 i up~~łoś~i -t to w~ak 
dnia? a możc doskonalsza orga. kierunku, swói chwilowy po- wiem narodów i papugą·~. Ww'- s.zy. 'p0Spleszn~ e ap zap~z.ę, 
uizacja pracy, bardzie i zbliiona ryw sturająca się narzucić całe- szawa .fest pawiem i papugą ~ gama Slę n~ dlugle la~a w ~arJ 
do wzorów zachodnio _ eUl'opej mu krajowi. Łódź, myślaca bar miast. Wystarczy aby jakiś za- mo zagramcznego WlerzyClel~ 
skicb'l Nie mamy zaufania do dziel poważnic i biorąca życie granIczny dyplo~ata - komiwo- cudzOZiemskiego kapitału. 
tej doskonałości. Widzimy, :te bardziej sel'.\o, nie .iest w stanie ,1ażeT wyląd~wał przed Brysto- Akc.la na rzecz łódzkich pe~ 
wszystko co nam pI'zychotlzi z zrozumieć te.1 "chorągiewkowa- ~e~ w p~cle nowego fasonu, ~ kalików, .iak już zaznaC'.~ynś
trudnością i wysiłkiem, w81'S1l)- tości" p~glądów, tei giętkości l lUZ nazaJutrz ~szyscy st~łecznl my, w bardzo małym stopniu 
wianinowi leci .iak pieczone go kl'ółkotrwałośei zasad. Łódź. lalusie paradUją w takIch sa~ wpłynie na waost konsumcji. 
łąbki do gąbki. Czy s-pra wa w brzydząca się patrjotyczną bln- mych paletkach. Czyż nikt nie Przemysłowiec łódzki nie wie

gą 1 wszelkim wogóle frazesem, zastanowił. się nad tern, że ha- le się po nie. 1 spodziewa - po
jest bardziej zrównoważoml. a slo patr,lOtyzmu tekstylnego piera ją, ale nie oddaje się złu
przez to bardzic.l zimna j dale- rzucIł p. Dewey, anglosas? dnym nadziejom. Poprawi ona 

Już 

17 
i 

19 
maia 

ko mnie.l uzewll4!trzniaiąca swe Czyż to nie wstyd, że wł~ś- jedynie imię naszych wyro
gorące u~z\łcia. Mając wstręt do nie cudzoziemiec musi ucz)'e bów, które nie wiadomo dlaeze 
zdawkowych haseł~ do po- Polskę szacunku dla polskich go było zawsze w kraju jaknaj
wierzchownego entuzjazmu, do wyrobów? Ta sama akcja zai- gorsze. Pozatern nic się nie 
napuszonego patosu. Łódź s~ nic.łowana przez tubylca 'lub to zmieni. Warszawianin kupuJą· 
gląda na waftłza'wskiego kame- dzimą instytucję nie mogłally cy dawniej łódzkie materje ia
leona, .iak szef solidn~o, do- nigdy liczyć na poważniejszy ko zagraniczne, dziSiaj o tyle 
bru ugruntowanego, szczycą- sukces. Aie gdy mówi obc" wydaje się mędrszy, że otrzy
cego się swą firmą przedsiębior- trzeba go słuchać małpować muje ten sam towar pod sw • 
stwa na właśei('.iela przenośneJ, oklaskiwać.' , właściwa etykietą. Łódzki jed-
krylej płótnem budy jannarcz- j WaJ.'s ,. I wab sprzedaje się za łódzki, • 
nej. j zawa - głupIe mlaslo. i nie za francuski. Szerokie ma-

·W ,.' t Okrzyczauo przemysł łódzki f dn ' , .' k" " . j al'szawa - ~łnple m18S o. . k b 't" k 'al t ' ki I sy u OSCt mle.1S le] I wle -
Gdzie fakt zapuszczenia małej ~a ó o et ;11\ o ~ P ~s y~~ ,skie.i nigdy angielskiego sukna 
blond bródki przez Samborski .. w t:;a",~ ,g, y t. f!u. Gar :;e.t I ani czeskiego madepolamu nie 

, 
CI~li IE B 
1 Kb"SY 

I 
go .lest seusaeją dnia, upamięt- po s k;' n!z .lest tk~s~a] m; dO. żądały. A to wszak Jedyni kon 

, niona na łamach pl'asy n: b aJową aru~ą we Y' , sumenci, z którymi należy się 
, Dzisiaj trzeba witać Tomasza g y ~ła ;:na Is; peknyc~ st~ liczyć. Reszta stanowi minimaJ 
Manna":"" robi się odpowif'dni Pkil'?Cenbatc :kDO ą: t at I ~, po.- ny odsetek i popyt tych "obere 

ł!I--_: s ro o Dl , na warsz aCIe, na hu t d"" t t nastr,,;j wzbudza sie podziw dla l ' d I' ze ausen rue les w s a-
C" , ezucym o po skiego pI'~my-· , , yt'" łJ:.. 

pot~i niemieckiego ducha i ea- j ł ' , ł k- me zawazyc nil s uac.'1 w go , . . , .. I s owca, pracu.1ą~eAo po s Im kiennictwa polskiego 
łU.lą SH;~ warszaWIaki ze "szwa- kapitałem Dzisiaj gdy owczy • 
b~~" ~ du~eltówki. Jutl'~ ja- pęd pchnął wal'Sza~skicgo kOll JAN URB<lCH. 
Jus nac.1onabsta- "hackenlueu~ sumenta po krajowy wyrób, 
!er" wymyśla Polsce, - War
szawa bul'zy się, klnie na teu
tońskich barbarzyńców t bOdaj 
zaraz chce maszerować na Ber 
lin. Ten słomiany ogień zapału 
i zapalczywości niedoważonego 
młodzieniaszka jest dla łodzia
nina czemś nieZ'l'ozumiałem, 0-

21-ej LOTERJI PAŃSTWOWEJ I-=m 

Szanse olosalne i n· eb,wale 
Gł. wygr. zł. 750.000. Og61na suma wygr. 32 mIljony 

Co drugi los wygrywali! Dwie Premjell! 
Szczęśliwe losy w pozostałej niewielkiej Ilo§ci S" jeszcze u nas 

do nabycia. 

Cena losu niezmieniona: 
---1/-~-z-ł.-1-0-.- 1=1'---1-'2-Zł-. -2-0-.---

I Cały los zł. 40.-

Obg1l1l7aillłllJJ !" W n.iedaw~.o za~ończonej V klasie 
.. "". • 20-e) loter)l Panstw. zn6w padła 

n~s Główna wygrana zł. 350.000 na H~ 184.188 
Również Premja w zł ..eAO 000 na Nr. 110562 
19-ej Lot. Państw. • "AU. padła u nas. 

A wlfłc wszyscy śpieszcie do nas po kupno szczęśliwego losulI! 
Czas naglIlII Wzywamy Was wszystkich po szczęście, fortunę 

i dobrobyt do nasfIl do nasI!! 

I tóni 

Jedyna Największa I słynna 
z wIelkich I częstych wygra

nych Kolektura w Polsce 

. LICHTEnSTEln 
I Oddz. ul. Piotrkowska 72 (Gmach Grand-Hotelu) 
II" " ,,11 550 

• 

hydnem. 
Obecnie Warszawa zdobyła' 

nowego konika, na którym mo
że wyładować swą niepohamo
waną żądzę wykrzyczenia się· 
Hasło samowystarczalności ~O
spodal'cze.i, piękne hasło nosze
nia ubrań i sukien wyłącznie 
z krajowych matel'jałów, chwa-I 
Icbne zadanie podtrzymania 
pI'odllkcji polskiej, ratowania I 
gasnącego przemysłu łódzkiego, 
pl'zeobra,ziło sie w Warszawie, 
w tern głu.piem mieście, w ja
kąś hałaśliwą, kolorową orgję, 
której pełne uszy ma każd.r 
przybysz do stolicy. Właściwie 
Łódź powinnaby się jedynie cle 
szyć z taklei żywiołowej miło
ści do łódzkich perkalików. A 
jednak z niesmakiem przecbo
dzimy obok te.ł reklamy naszej 
krwi l n8Sze40 DOto. 1 

Dziś I dni następnych I N!1jwiększy dźwiękowy film _Fon" 
Reżysp.r: Raoul Walsh, twórca ~Złodzieja z Bagdadu" 

i nŚwiata w Płomieniach" 

,cerze Miłostek 
W rolach gt,ówn.ych: lal-II 011 MłTII oraz niezapomnia~a 

ubostwlana n.'. n para "rywali" 

WIKTOR Me. LAGLEN i EDMUND LOWE 
Film ten usłali doskonałe mniemanie Sz. Publiczności o pierw

szorzędnej warto§ci naszych aparat6w dźwiękowych. 
O filmie tym mówi" 

Charlle ChapIIn: ~Najwspanialszy film, jaki kiedykolwiek 
widziałem. Bylem wzruszony, bylem rozbawiony ... 

Douglaa Falrbanks: ~Jeszcze żaden film mnie do tego 
stopnia nie zemocjonowal, jak .Rycerze Miłostek". 

Maks Relnhardt: ~Rycerze Mlłostek-, to największy film 
amerykański. 

Aparatura: Western Electrlc. 
Ponadto: niespodlIlanka dla Szan. bywalców Grand-Kina, 
IIdyż zobacz" §wiatowej sławy, artyst~ filmowego Iwana 
Moduchlna w towarzystwie przepięknej Zofii Batycklej 
(Miss Polonia) oraz ulub, całej Polski Jadwigi Smosarskiej • 

Passe-partout i bilety ulgowe nie ważne. - Poczć\tek o 4 pp. 
W sob" niedz. i aiwięta o g. 12-ej w poł. 
Ceny miejsc na I-szy seans od 1 zł. 
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Jak Polska ługa i szeroka ... 
Drugi pożar Uchnowa szybko po s\!hodach i wlpadła 

do domu. 
miasteczku Uchnów w Li.'Itkowrey nie zdążyli jesz-

l\"ojew6dztwie lwowskiem wczo cze zamknąć drzw.i, gdy .Takub 
raj po r a z d rugi w cir"",~u bieżą r:zyk wtarglllął do mieszkauia. 
oego tygodnia wyhuchł pożar . Nie zwracając uwagi am na 
Mianowicie okota godziny 2 po męża, ani na dzieci - pijany 
południu w jednej ze stodo!, I mężozyZ'na rzucił s.i~ na p. Fe
zna.}dująJCeJ się pod miastecz- licję. 
kiem, wybuchł pożar, wsku- - WynosIć mi się stąd! -
tek nieostroż,nego obchodzenia krzyknął Listkowski. 

. &i ę dzieci z zapałkami. Wobec Jaku.bczyk 7,Q3wał /ilę tego 

Pomań - Miłosław tuż za 
Środą ws.kutek pę,knięcia osi 
ClZV też U1Szkodzenia I..~erowl1li
r.y wpadł na drzewo i rozhił 
się. 9 pasażermv i szofer od
nieśli rany. Stan 6 osób wraz 
z szofer:em jest groźny. Ran. 
nych przewieziono do szpitala 
w Środzie. 

Marysiu, 
wściekam się 
ze złości, 

patrząc na moją żółk
niejącą po kaźdem 
praniu bieliznę. C o 
ja mam począć? 

si l nego wiątru płoĘl1ienie prze- nie sły:s.zeć. W dalszym ciągu 

Wojna elektrowni 
z magistratem 

rzudty 5i~ na inne budynki, szarpał kobietę. W dniu wczorajszym elek
ogarnl3.JQ.c calą poludniową Lis \Jkowski, podlraŹllliony do trownia w Białymstoku, wyko
cz.ęŚć miasteczka. Ogółem spIo najrwy~szego stopnia, nie panu-I nując swą groź,bę co do odcię

'pęlo 29 domów i 24 !?todoły. .rą.c już Inad so,bą, chwycił re- cia miasta od prą.du wobec 
Szkody wynoszą okolo pół mi- wolwer i oddał do Jakuoczyka ' nie~płacelIlia przez magistrat 
ljana złotych. Na pomoc przy- 9 strzalów. :taległości w sumie 110 tY'sięcy 

Franiu, złość 
piękności szkodzi 

bdy liczne oddziały straży po- "Vs1.)"stkie kule były celne. zł., jako demonstrację 
żarnej z całe.i okolicy. PożaT, Jakubczyk l.wailił sie martwy wstrzymała p,rąd QJa billI' ma
któ.ry szalat w Uchnawie w na podłogę. gistrackich. W dalszym ciągu 

tak, jak liche mydło 
szkodzi twej bieliźnie. 
Je~1i chcesz mieć 
zawsze białą bieliznę, 
stosuj tak, jak ja tylko 

~rodę bieżącego tygodnia , 5tra- Po dokon.anem zl1bój\S.twie kolejno ma nastą,pić wstrzyma 
.... a 12 domów mieszkalnych. T ,istkowski uspokoił nieco prze nie prądu dla innych instytu

Plorderstwo 
w obronie żony 

W mieszkaniu niejakiego Dy
szla w i\1iędzyłesiu pod War
szawą odbywała się koleżell,ska 
liba·cja. Gości em Dyszla był 
RO·letni Jan Jakuhczyk. 

Gdy przyJaciele dobrze .ruz 
sobie podpili, Jakuhczyk zau
waż~rł przez okno p. Felicję 
Listkows'ką, zamieszkałą z mę 
żem, Franciszkiem i dwojgiem 
dzieci na pierwszem piętrze. 

P. Listkowska wychodziła na 
chwilę na podwflrzc i wT3cala 
wlaŚ!Ilie do domu. 

Pi jany Jakubczyk w~'biegł za 
/li n. C,hcial ję zatrz:vmać. Prze 
ra t ona kobieta uciekła ,jednak 

rażoną żonę i dzieci, wziął re- cji miejskich. W razie, gdy' de
wolwer i uda} siE: na posteru- monstracja Dowyższa llie po
nek policji. może, t. zn., że magistrat nie 

Tam zameldował o tragicz- wpłaci chociaż połowy raległo-
,"em zaiściu. śd, WIStrzymany hędzie prąd 

y ,isŁkowskiego ares,ztowano i 4wietIn)i ua wicach, 
pr.zekazano do dyspozycji sę
dziego śledczego. 
Zwłoki Jakubczyka l.abez

pieczono w mieszkaniu. Dziś 
1:05ta1y one przewiezione do 
pr asek torjum. 

Kafastrofa aufo
busowa 

Na szosie między ~rodą a 
Miłoslawem Vi Poznańskiem 
wydarzyła się wczoraj wieczO
rem straszna katastrofa autobu 
sowa. Mianowicie autobu'S linji 

Plaoa chrabąszczy 
Wielkopols,kę i Pomorze na 

wiedzila klęska chora ha'>1.ci-Y. 
które zjawiły się w nip.notowa
ne i dotychczas ilości. 

Ch.rabąszcze ob~ryza tą d.rze· 
wa owo"')we i niszczą młode 
zboże. Władze przysią,piły (lO 

tllipienia ich, płacąc po 10 />{TO

szy od litra uwieranych cnrn
bąszczy. 

Całe wioski i gminy W~:rtłS7.l'1 
ją. w pole celem tepienia nwa
d6w. 

25 milionów fran • 1M Ul cieniu 
Posągu WOlności na nowe kredyty dla samorządów i rzemiosła l. 

Bank gospodarstwa krajoy.re-, odbyła się w dniu 8 b. m. i ea
Roumieścił na rynku franeu- ła wyłożona suma została po
,kim przy wsp6łudziale Socie- kryta bezzwłocr.nie. Uzyskane 
te Centrale des Banques de Pro w ten sposób sumy będą użyte 
viJl~e , pierwszą transzę 7 proc. w p.rzeważnej mierze na po
ohligac.p komunalnych w su- moc kredytową dJa samorzą
mie 25:000.000 fr. Suhs,krypcja dów i rzemiosła. 

Zdziczenie obyczajG w 
w St. Zjednoczonych 
NOWY JORK, 10 V. (PAT). 

Szalg - t:blodnle 
Według doniesień z Shennan, 
wybuchły tam gwaMowne rOMU 
ehv. zwrócone p1"zeciwko lud
,n ości murzYllsklej. Ciało jedM 
go z zabitych munynów zosta 
lo w ciągu nocy porwane 
przez rozwkieczony tłum, któ
ry wśród okrzyków radości i 
oklasków wyrzucił je z okna 
drugiego piętra gmachu sądo
wego, poozem trup 7.05tal przy 
wiązany łańcuchami do aut~ 
mobilu i włóczony po' mieście. 
W tłumie zajdowa-ła sic z.nlllCZ

na Hczha \obiet. 

W gospodarstwie domowem 

Nie ellzie chwilowo ' rozłamu 
w klubie prasy zagranicznej w Warszawie 

WarSz. kor. "Głosu Porannego" 
telefounje: 

W dniu wczorajSzym odbyło się 
i\'alne zgromadzenie klubu prasy 
7.agranicznej w Warszawie, Preze
Sem klubu został wybrany kore
spomlent "VosSische Zeitung" i a· 
gencji Ullsteina, Immanuel Birn. 
baum. Ponadto weszli do zarządu: 

hrabia Huyn, korespondent biura 
W olfa, p. Zank, korespondent 
"Daily NewS" i p. Eugenjusz Bra
t~ koreSpondent "Izwiestji". 

Należy zaznaczyć, że wybory 
te dowodzą iż próby rozłamu w 
klubie prasy zagranicznej, zmierza 
jące do odłączenia się od prasy nie 
mleckiej i Sowieckiej, nie dały po
zytywnego rezultatu. 

Zamordowanie prost,tutki 
Gubernat,or zarządził wysła

nie do Sherman jeszcze jedne
go oddJziahl gwardji narodowej 
w liczbie 225 ludzi z karabina-

Największą pozycją w budtecie 
każdej rodziny są wydatki na za
kup antykułów żywnościowych, 

ponieważ wynoszą one przeciętnie 

około 36 proc. dochodów. Dlatego 
też właściwe przechowywanie pro
duktó.w jest dla każdej praktycz
nej gospodyni rzeczą pierW&lorzęd 
nej wagL 

Z doświadczenia wiemy, że pro~ 
dukty spożywcze, przechoVlrywanc 
w pokojowej temperaturze, ulega
ją szybko zepsuciu i stają. się " 
st.osunkowo kr&tkim czasie niezdat 
Iłemi do użytku. Statystyki wyka
zują, te w ten sposób marnuje się 
około 20 . proc. produktów, co jest 
dotkliwą stratą dla katdej rodziny 
z,ważywszy, że w ciągu roku stra'" 
ty z tego powodu wynikłe, docho

mi maszy:nowemi i gazami łza- dzą d.o znacznej sumy. 
przez trzech zwyrodniałych wyrostków .. W b d'· Jedynym pewnym sposobem "a.-

wląceml. o ec Ilzasa nlOneJ .. 
Dzisiaj o godzinie l-e.l w I\U- jSłwierdZiĆ, że ofiara best~l- obawy dalszych gwałtownych bezpieczenia produktów spożyw'" 

tY przed domem Br. 40 prz" skiego morderstwa "marla wys.f::!Jpień tłumu przeciwko c1.ych przeciw zepsuciu jest prze-
uJJicy Wolborskiej zamoruow:ł- wskutek krwotoku, który rru- chowywanie ich w tempera.turze 
II zosi ł ..... kał ł '1" • • i murzynom, oddziaJ..· wojs'ka a a a ZruDl~Z a w \-m- CI jej su~ usiaDlI l nszam, a 'J ponitej 10 stopni O., w której zu-
JAJ domu 22-leblia prostytutka bvl następstwem k-rwotoku we trzyma,ne są w gotowości i hę- pełnie ustaje rozwój' i działanie mi
Władysława Kukiela. 'CrU}J8 wnętl'7Jnego, jako skutku pokłó dą w razie potrzehy natych- kroorganizmów. . Osi~~ taką 
pl'zewiezIono do pl'osektOl' jUJll. cia nożami. miast w}'!Słane .jo Shermain. 
Władzom śledCZYm udało UM\i '"GiI1" t€mperruturę można tylko przy po 

łię Odl'SZU stwierdzić, że JUor- !!!!!!!!!!!!!!'!~!!!-!!!!-!!!!.!!!!!!!!~!!~~~!!!!!!~!!!!~~ mocy racjonalnego chłodzenia. 
dercami było trzech wyrllSł- taden ze stosowanych obecnie 

k ]w, z których dWłlch in~,. · lon.nrornntoure dl"WI-ObOW[e nolrlJl-e sposobów chłodzenia nie d.:'tje nie-
l'eszłowauo. Nazwisko trzeciego UU p ~~ n U ~A II ~R stety należytego za.bezpieczenia 
zbrodniarza jest policji róW' produktów przed zepsuciem, nie 
n i ... ż znane, Zostanie On praw- nagrywać będzie wielka wytwórnia ,.Paramountu może bowiem stale zapewnić wła~'-
;lopodohnie w ciągn na.ibliż- Warsz. koresp. "Głosu Poranne- Na konferencji prasowej w sali dwej temperatury chłodzenia, a 
szych godzin odstawiony do a- go" (Fr.) telefonuje: hotelu EuropejSkiego p. Zuckor mianowicie: temperatl\ry poniżej 
te~u. • W dniu wczorajSzYm przybył OŚWiadczył, że "Paramount" przy_ 10 !lit. C. W lodówce temperatura 
d' chwili, kiedy nm;:;r kO~- do Warszawy założyciel i właści- stąpi w najbliźszeJ przyszłości do przewazme wynosi około 14 st. C., 
a.lł~OmkY i

na ~:St złYU~'S Oz UnkCl~ ciel jednej z największych amerY"j realizowania POlSkich filmów dźwię prócz tego powietrze w niej jest zw n e z"" a a .1e Z~ e on. . 
CZOU8 i wobec tego przyczyna I kańsklc~. wytwórni fdm~,wycb, a kowycb, przyezem nie hę'!' to fil· przesycone wilgocią, co sprzyja 
śmlercl . nie jest one.ialnle n- mianowtcle "Paramounłu, p. A- my z wkładkami polskieml~ a abra tworzeniu się plf>~ni. 
lPIłalmHI . ZrlołalHmv jedynie dolt Zllc~or. ~z'y w 100 procentach onlsl.t,A UtMymn ć f'tn le .wl[lticiwa tern-

peraturę chłodzenia motna tylko 
przy pomocy chłodni mechanicz
nej, która znakomicie rozwią.zuje 
zagadnienie chłodzenia produktów 
w gospodarstwie do~owem. 

Jak się dowiadujemy, tego ro. 
dzaju chłodnie pojawiły się na 
rynku polskim. Są to tak zwane 
:'hłodnie elektryczne Fńgida.ire. 

Szafy-chłodnie Frigidaire odzlUt" 
c ?:ają się wytwornym wyglądem i 
ą. na biało la.kierowane. Sprzęt ta 

:d może być ozdobą. najwytwornie' 
urzą.dzonego mieszkania. 

Posiadanie takiej chłodni w d0-
mu daje !Jak wielkie korzyści i wy 
gody, a przedewszystkiem chroni 
zdrowie rodziny, że warto się bli
żej zainteresować tym na.prawdęr 
potytecznYm wynalazkiem. 

Czytelnikom naszYm polecam~ 

ogłoszenie "Frigidaire" w dzisieJ
szym numerze naszego pisma,. 

sa Z& 

Szwarcbart wygłasza 
Odczyty 

KOWNO, Hl, 5. (Tel. wŁ) - W 
dniu 15 maja br. przybyć ma do 
Kowna Szwarcbart, zabójca atama_ 
na Petlury, który wygło~i odczyt 
pt. "Martyrologja żydOWSka". 

Z Kowna uda się Szwarcbart do 
Ryg~ gdzie wygłosi podobny od, 
('zyt. (lskra). 

Zapisujcie się 
na członków L.D.P.P, 

,Nr 1271 11.V - "GŁOS PORANNr - 1910 

Jak Polska ługa i szeroka ... 
Drugi pożar Uchnowa szybko po s\!hodach i wlpadła 

do domu. 
miasteczku Uchnów w Li.'Itkowrey nie zdążyli jesz-

l\"ojew6dztwie lwowskiem wczo cze zamknąć drzw.i, gdy .Takub 
raj po r a z d rugi w cir"",~u bieżą r:zyk wtarglllął do mieszkauia. 
oego tygodnia wyhuchł pożar . Nie zwracając uwagi am na 
Mianowicie okota godziny 2 po męża, ani na dzieci - pijany 
południu w jednej ze stodo!, I mężozyZ'na rzucił s.i~ na p. Fe
zna.}dująJCeJ się pod miastecz- licję. 
kiem, wybuchł pożar, wsku- - WynosIć mi się stąd! -
tek nieostroż,nego obchodzenia krzyknął Listkowski. 

. &i ę dzieci z zapałkami. Wobec Jaku.bczyk 7,Q3wał /ilę tego 

Pomań - Miłosław tuż za 
Środą ws.kutek pę,knięcia osi 
ClZV też U1Szkodzenia I..~erowl1li
r.y wpadł na drzewo i rozhił 
się. 9 pasażermv i szofer od
nieśli rany. Stan 6 osób wraz 
z szofer:em jest groźny. Ran. 
nych przewieziono do szpitala 
w Środzie. 

Marysiu, 
wściekam się 
ze złości, 

patrząc na moją żółk
niejącą po kaźdem 
praniu bieliznę. C o 
ja mam począć? 

si l nego wiątru płoĘl1ienie prze- nie sły:s.zeć. W dalszym ciągu 

Wojna elektrowni 
z magistratem 

rzudty 5i~ na inne budynki, szarpał kobietę. W dniu wczorajszym elek
ogarnl3.JQ.c calą poludniową Lis \Jkowski, podlraŹllliony do trownia w Białymstoku, wyko
cz.ęŚć miasteczka. Ogółem spIo najrwy~szego stopnia, nie panu-I nując swą groź,bę co do odcię

'pęlo 29 domów i 24 !?todoły. .rą.c już Inad so,bą, chwycił re- cia miasta od prą.du wobec 
Szkody wynoszą okolo pół mi- wolwer i oddał do Jakuoczyka ' nie~płacelIlia przez magistrat 
ljana złotych. Na pomoc przy- 9 strzalów. :taległości w sumie 110 tY'sięcy 

Franiu, złość 
piękności szkodzi 

bdy liczne oddziały straży po- "Vs1.)"stkie kule były celne. zł., jako demonstrację 
żarnej z całe.i okolicy. PożaT, Jakubczyk l.wailił sie martwy wstrzymała p,rąd QJa billI' ma
któ.ry szalat w Uchnawie w na podłogę. gistrackich. W dalszym ciągu 

tak, jak liche mydło 
szkodzi twej bieliźnie. 
Je~1i chcesz mieć 
zawsze białą bieliznę, 
stosuj tak, jak ja tylko 

~rodę bieżącego tygodnia , 5tra- Po dokon.anem zl1bój\S.twie kolejno ma nastą,pić wstrzyma 
.... a 12 domów mieszkalnych. T ,istkowski uspokoił nieco prze nie prądu dla innych instytu

Plorderstwo 
w obronie żony 

W mieszkaniu niejakiego Dy
szla w i\1iędzyłesiu pod War
szawą odbywała się koleżell,ska 
liba·cja. Gości em Dyszla był 
RO·letni Jan Jakuhczyk. 

Gdy przyJaciele dobrze .ruz 
sobie podpili, Jakuhczyk zau
waż~rł przez okno p. Felicję 
Listkows'ką, zamieszkałą z mę 
żem, Franciszkiem i dwojgiem 
dzieci na pierwszem piętrze. 

P. Listkowska wychodziła na 
chwilę na podwflrzc i wT3cala 
wlaŚ!Ilie do domu. 

Pi jany Jakubczyk w~'biegł za 
/li n. C,hcial ję zatrz:vmać. Prze 
ra t ona kobieta uciekła ,jednak 

rażoną żonę i dzieci, wziął re- cji miejskich. W razie, gdy' de
wolwer i uda} siE: na posteru- monstracja Dowyższa llie po
nek policji. może, t. zn., że magistrat nie 

Tam zameldował o tragicz- wpłaci chociaż połowy raległo-
,"em zaiściu. śd, WIStrzymany hędzie prąd 

y ,isŁkowskiego ares,ztowano i 4wietIn)i ua wicach, 
pr.zekazano do dyspozycji sę
dziego śledczego. 
Zwłoki Jakubczyka l.abez

pieczono w mieszkaniu. Dziś 
1:05ta1y one przewiezione do 
pr asek torjum. 

Kafastrofa aufo
busowa 

Na szosie między ~rodą a 
Miłoslawem Vi Poznańskiem 
wydarzyła się wczoraj wieczO
rem straszna katastrofa autobu 
sowa. Mianowicie autobu'S linji 

Plaoa chrabąszczy 
Wielkopols,kę i Pomorze na 

wiedzila klęska chora ha'>1.ci-Y. 
które zjawiły się w nip.notowa
ne i dotychczas ilości. 

Ch.rabąszcze ob~ryza tą d.rze· 
wa owo"')we i niszczą młode 
zboże. Władze przysią,piły (lO 

tllipienia ich, płacąc po 10 />{TO

szy od litra uwieranych cnrn
bąszczy. 

Całe wioski i gminy W~:rtłS7.l'1 
ją. w pole celem tepienia nwa
d6w. 

25 milionów fran • 1M Ul cieniu 
Posągu WOlności na nowe kredyty dla samorządów i rzemiosła l. 

Bank gospodarstwa krajoy.re-, odbyła się w dniu 8 b. m. i ea
Roumieścił na rynku franeu- ła wyłożona suma została po
,kim przy wsp6łudziale Socie- kryta bezzwłocr.nie. Uzyskane 
te Centrale des Banques de Pro w ten sposób sumy będą użyte 
viJl~e , pierwszą transzę 7 proc. w p.rzeważnej mierze na po
ohligac.p komunalnych w su- moc kredytową dJa samorzą
mie 25:000.000 fr. Suhs,krypcja dów i rzemiosła. 

Zdziczenie obyczajG w 
w St. Zjednoczonych 
NOWY JORK, 10 V. (PAT). 

Szalg - t:blodnle 
Według doniesień z Shennan, 
wybuchły tam gwaMowne rOMU 
ehv. zwrócone p1"zeciwko lud
,n ości murzYllsklej. Ciało jedM 
go z zabitych munynów zosta 
lo w ciągu nocy porwane 
przez rozwkieczony tłum, któ
ry wśród okrzyków radości i 
oklasków wyrzucił je z okna 
drugiego piętra gmachu sądo
wego, poozem trup 7.05tal przy 
wiązany łańcuchami do aut~ 
mobilu i włóczony po' mieście. 
W tłumie zajdowa-ła sic z.nlllCZ

na Hczha \obiet. 

W gospodarstwie domowem 

Nie ellzie chwilowo ' rozłamu 
w klubie prasy zagranicznej w Warszawie 

WarSz. kor. "Głosu Porannego" 
telefounje: 

W dniu wczorajSzym odbyło się 
i\'alne zgromadzenie klubu prasy 
7.agranicznej w Warszawie, Preze
Sem klubu został wybrany kore
spomlent "VosSische Zeitung" i a· 
gencji Ullsteina, Immanuel Birn. 
baum. Ponadto weszli do zarządu: 

hrabia Huyn, korespondent biura 
W olfa, p. Zank, korespondent 
"Daily NewS" i p. Eugenjusz Bra
t~ koreSpondent "Izwiestji". 

Należy zaznaczyć, że wybory 
te dowodzą iż próby rozłamu w 
klubie prasy zagranicznej, zmierza 
jące do odłączenia się od prasy nie 
mleckiej i Sowieckiej, nie dały po
zytywnego rezultatu. 

Zamordowanie prost,tutki 
Gubernat,or zarządził wysła

nie do Sherman jeszcze jedne
go oddJziahl gwardji narodowej 
w liczbie 225 ludzi z karabina-

Największą pozycją w budtecie 
każdej rodziny są wydatki na za
kup antykułów żywnościowych, 

ponieważ wynoszą one przeciętnie 

około 36 proc. dochodów. Dlatego 
też właściwe przechowywanie pro
duktó.w jest dla każdej praktycz
nej gospodyni rzeczą pierW&lorzęd 
nej wagL 

Z doświadczenia wiemy, że pro~ 
dukty spożywcze, przechoVlrywanc 
w pokojowej temperaturze, ulega
ją szybko zepsuciu i stają. się " 
st.osunkowo kr&tkim czasie niezdat 
Iłemi do użytku. Statystyki wyka
zują, te w ten sposób marnuje się 
około 20 . proc. produktów, co jest 
dotkliwą stratą dla katdej rodziny 
z,ważywszy, że w ciągu roku stra'" 
ty z tego powodu wynikłe, docho

mi maszy:nowemi i gazami łza- dzą d.o znacznej sumy. 
przez trzech zwyrodniałych wyrostków .. W b d'· Jedynym pewnym sposobem "a.-

wląceml. o ec Ilzasa nlOneJ .. 
Dzisiaj o godzinie l-e.l w I\U- jSłwierdZiĆ, że ofiara best~l- obawy dalszych gwałtownych bezpieczenia produktów spożyw'" 

tY przed domem Br. 40 prz" skiego morderstwa "marla wys.f::!Jpień tłumu przeciwko c1.ych przeciw zepsuciu jest prze-
uJJicy Wolborskiej zamoruow:ł- wskutek krwotoku, który rru- chowywanie ich w tempera.turze 
II zosi ł ..... kał ł '1" • • i murzynom, oddziaJ..· wojs'ka a a a ZruDl~Z a w \-m- CI jej su~ usiaDlI l nszam, a 'J ponitej 10 stopni O., w której zu-
JAJ domu 22-leblia prostytutka bvl następstwem k-rwotoku we trzyma,ne są w gotowości i hę- pełnie ustaje rozwój' i działanie mi
Władysława Kukiela. 'CrU}J8 wnętl'7Jnego, jako skutku pokłó dą w razie potrzehy natych- kroorganizmów. . Osi~~ taką 
pl'zewiezIono do pl'osektOl' jUJll. cia nożami. miast w}'!Słane .jo Shermain. 
Władzom śledCZYm udało UM\i '"GiI1" t€mperruturę można tylko przy po 

łię Odl'SZU stwierdzić, że JUor- !!!!!!!!!!!!!!'!~!!!-!!!!-!!!!.!!!!!!!!~!!~~~!!!!!!~!!!!~~ mocy racjonalnego chłodzenia. 
dercami było trzech wyrllSł- taden ze stosowanych obecnie 

k ]w, z których dWłlch in~,. · lon.nrornntoure dl"WI-ObOW[e nolrlJl-e sposobów chłodzenia nie d.:'tje nie-
l'eszłowauo. Nazwisko trzeciego UU p ~~ n U ~A II ~R stety należytego za.bezpieczenia 
zbrodniarza jest policji róW' produktów przed zepsuciem, nie 
n i ... ż znane, Zostanie On praw- nagrywać będzie wielka wytwórnia ,.Paramountu może bowiem stale zapewnić wła~'-
;lopodohnie w ciągn na.ibliż- Warsz. koresp. "Głosu Poranne- Na konferencji prasowej w sali dwej temperatury chłodzenia, a 
szych godzin odstawiony do a- go" (Fr.) telefonuje: hotelu EuropejSkiego p. Zuckor mianowicie: temperatl\ry poniżej 
te~u. • W dniu wczorajSzYm przybył OŚWiadczył, że "Paramount" przy_ 10 !lit. C. W lodówce temperatura 
d' chwili, kiedy nm;:;r kO~- do Warszawy założyciel i właści- stąpi w najbliźszeJ przyszłości do przewazme wynosi około 14 st. C., 
a.lł~OmkY i

na ~:St złYU~'S Oz UnkCl~ ciel jednej z największych amerY"j realizowania POlSkich filmów dźwię prócz tego powietrze w niej jest zw n e z"" a a .1e Z~ e on. . 
CZOU8 i wobec tego przyczyna I kańsklc~. wytwórni fdm~,wycb, a kowycb, przyezem nie hę'!' to fil· przesycone wilgocią, co sprzyja 
śmlercl . nie jest one.ialnle n- mianowtcle "Paramounłu, p. A- my z wkładkami polskieml~ a abra tworzeniu się plf>~ni. 
lPIłalmHI . ZrlołalHmv jedynie dolt Zllc~or. ~z'y w 100 procentach onlsl.t,A UtMymn ć f'tn le .wl[lticiwa tern-

peraturę chłodzenia motna tylko 
przy pomocy chłodni mechanicz
nej, która znakomicie rozwią.zuje 
zagadnienie chłodzenia produktów 
w gospodarstwie do~owem. 

Jak się dowiadujemy, tego ro. 
dzaju chłodnie pojawiły się na 
rynku polskim. Są to tak zwane 
:'hłodnie elektryczne Fńgida.ire. 

Szafy-chłodnie Frigidaire odzlUt" 
c ?:ają się wytwornym wyglądem i 
ą. na biało la.kierowane. Sprzęt ta 

:d może być ozdobą. najwytwornie' 
urzą.dzonego mieszkania. 

Posiadanie takiej chłodni w d0-
mu daje !Jak wielkie korzyści i wy 
gody, a przedewszystkiem chroni 
zdrowie rodziny, że warto się bli
żej zainteresować tym na.prawdęr 
potytecznYm wynalazkiem. 

Czytelnikom naszYm polecam~ 

ogłoszenie "Frigidaire" w dzisieJ
szym numerze naszego pisma,. 

sa Z& 

Szwarcbart wygłasza 
Odczyty 

KOWNO, Hl, 5. (Tel. wŁ) - W 
dniu 15 maja br. przybyć ma do 
Kowna Szwarcbart, zabójca atama_ 
na Petlury, który wygło~i odczyt 
pt. "Martyrologja żydOWSka". 

Z Kowna uda się Szwarcbart do 
Ryg~ gdzie wygłosi podobny od, 
('zyt. (lskra). 

Zapisujcie się 
na członków L.D.P.P, 
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MORD ADOliKU 
POWIESC SENSACYJNO-KRYMINALNA A. CHRISTIE. 

.Ciąg dalszy). 

- Ale ja ... 

- Coś myślał, - rzekł we-
soło Poirot, wpychaj~~ mnie 
do saloniku, - że będę głośno 

krzyczał w MerlinviIle nazwi
sko: Duveen? 

Rzeczywiście w saloniku znaj 
dowała się Cinderella. Chwyci
łem jej rękę w moje dłonie, a 
oczy dopowiedziały jej resztę. 

- Moje dzieci, - zauważył 

Poirot, - nie wolno 'nam jesz
cze oddawać się sentymentowi. 
Mamy jeszcze dużo pracy przed 
iObą. Czy pani przywiozła to. 
o co panią prosiłem? 

Nie odpowiadając CinderelIa 
wyjęła z torebki iakiś przed
miot, owinięty w papier i poda
ła Poirotowi, który rozpakował 
{)aczuszkę. Cofnąłem ~ię zdu
miony - w paczce był sztyle
ei.k, który rzekomo Cinderella 
rzuciła do morza. 

- Bardzo dobrze, moje 
Cłziecko, - rzekł Poirot. 
~elltem & p.am.i zadowolony. Te
raz pożegnamy się. Ha.sting i ja 
mamy dził jeszcze dużo roboty. 
tJutro się &obaezycie. -

- Dokąd panowie idą' 
- Jutro pani al.; o W1Szyst-

iiem dowie. 

- Pójdę tam, ~'Zie wy. 
-. Alet, proszę pani.. .. 
- Powiedziałam, że idę z wa 

!ni. -
Poirot, widząc, że opór był

by daremny, skinął głową. 
- Niech pani wię)C idzie z na 

tni. Uprzedzam panią, że nie bę 
dzie to interesujące. Pr.awdopo 
dobnie nic się nie zdarzy, 

W pół godziny póinlej wy
'zliśmy z hotelu. Był gorący, 

bezksiężycowy wieczór. Poirot 
prowadził naoll w stronę willi 
Margllerite. PJ'zy fudce zatrzy
mał PQ. 

cał się z boku na bok. Twarz 
jego płonęła. 

- Czy lekarz przyjdzie? -
spytał Poirot szeptem. 

- Dopiero gdy go zawołamy. 
Jaok śpi - a to jest najwai.niej 
sze; ma'ma gotuje dla niego ja
kieś zioła. -

Gdy opu'SzczaHśmy pokój, 
Marta zahrała się znólW do haf
towania. Pani Daubreuil odpro 
wadziła nas do drzwi. Obserwo 
wałem ją z zainteresowaniem, 
myśląc o jej przeszłości. Stała 

naprzeciw nas z przymknię-te

mi oczyma i taJemniczym u
śmiechem na ustach. Nagle po
czułem trwogę, trwogę jaką od
czuwa się na widok pięknego, 

jadowitego gadu. 
- Mam nadzieję , że nie spra· 

wiliśmy pani kłopotu , - rzekł 

uprzejmie Poirot, gdy już wy
ehodziliśmy. 

- Wcale nie, proszę pana. 
- Czy pan Stonor nie był 

dziś w Merlinville? - spytał 

Poirot? 
Nie miałem pojęeia, cO może 

1lD.aczyć to pytanie, ponieważ 

wiedziałem, że sprawa ta jest 
dla Poirota zupełnie bez zna· 
czenia;. 

Pani Daubreui1 odparła 
kojnie: 

- Nic o tem nie wiem. 

spD-

o- Czy nie rozmawiał 00 

przY'Padkowl) .I panią Re-
nauld? 

- Skąd mogę o t~ wie
dzieć, pro.szę pan~? 

- Myślałem, że pani go wi
działa, jak szedł do willi, czy 
jak wracal P,rzepra,gzam. Qo
branoc pani. 

- Dlaczego..... - zacząłem. 

- Teraz niema Cl,asu na 
żadne "dlaczego". 

P'rzed domem ozekała na na's 
Cinderella, z którą szybka uda
liśmy się do wilIi Genevieve. 

- Chciałbym się dowiedzieć, Poirot podniósł głowę i spoj-
Jak się ma Jack Renauld. rzał raz jeszcze na oświetlooe 
Chodt ze mną, Hastingu. Pani okno, za którem widać było 
poczeka na ~ tutaj. • profil Marty DaubreuiI. 

Otworzyliśmy furtkę i na.
liśmy się alejką w stronę domu. 
W pewnej chwili Poiroł pad
niósł głowę i trącił mnie. Na tle 
szyby, w oknie pierwszego pię
trll rysował się ostro profil Mar 
ty Daubreuil. 

- W tym pokoju znajduje się 
Jack Renauld! - rzekł Poirot. 

Drzwi otworzyła nam paDł 
baubreuil. Powiedziała, że stan 
Jacka się nie zmienił i spytała, 

czy chcemy się o tern p,rzeko
nać. Zaprowadziła nas do sy
pialni na pierwsze piętro. Mał'

ta siedziała przy stole i robiła 

robótkę. Gdy weszJiśmy położy
ta palec na ustach. 

Jack sPał niespokojnie i uu-

~ Na wszelki wypadek jest 
on strzeżony, - szeplIlął, 

Gdy zbliżyliśmy się do wilIi, 
Poi rot stanął za krzakami na 
lewo od wejścia, my zaś sta1nę

liśmy przy nim. Było to dobre 
ukrycie, - sami ,niewidziani, 
mielioŚmy świetny punkt obser
wacyjny. WilIa była pogrążona 
w ciemnościach. Napoz6r 
wsz~cy spali. Znajdowammy 
się pod sypialnią pani Renauld. 
Poirot patrzył bez przerwy 
w górę, w stronę otwartego o
kina .. 

- Co teraz zrobimy? - szep 
nąłem. 

- Będziemy uważali. 

- Ale .... 

- Sądzę, że przed u'Pływem ch'U i posuwającą się w &tronę ~ Tak', był .już na jwv~s~ 
godziny nie się waż1nego nie oświetlonego okna. czu. Była prawie bez sił. 
zdarzy, ale .... - Wielki Boże! S.padniel - Pani Rena.uld spoczywała 

Słowa jego przerwał słaby krzyknąłem. w p6ł leżącej pozyeji na t6łku 
krzyk: - ZapommM'Z o t~, Hastin i cięŻlko oddychała. 

- Ratunku! 

W jednym z pokoi pierwsze 
go pięt,ra, na prawo od wejścia, 
zapłonęło świ9Jtło. Z tego wła
śnie pokoju doleciał krzyk. Na 
firance zarysO'Wał się Clen 
dwuch walczących sylwetek 

..:... MiJ,le tonnerrres! - krzy
knął Poirot. - Zmieniła po
k6j! -

gu, że z zawodu jest ona a.kro- - O mało co, byłaby mnie 
batką. Opatrzność bos'ka ka- udusiła, - szepnęła z trudem. 
zała jej dziś iść Tazem z nami. Cirlderella podniosła co§ z po 
Błagam Boga, aby prz)'lbyła w dłogi i podała Poirotowi. B-yh 
poręl to cienka, ale mocna dubinkB 

Okrzyk bezgranicznego prze- .iedwabna. 
rażenia rozległ się w dszv noc- - Środek ucieczki, - rzekl 
nej, w chwili, gdy D1lide s.ko- Poi rot. - Chciała uciec 0" 

czyta do pokoju przez otwarte knem, podczas gdy my wywa· 
okno. Po chwili rozległ si~ jej lalibyśmy drzwi. Gdzie ona 
głos: jest? 

Pobiegł naprzód i zaczął wa- - Nie, pani tego nie uczyni. Cinderella odsunę~1ł się na 
lić w główne drzwi. Następnie Trzymam panią, a mok r~ce bok i wskazała na leżącą w l.;~ 
pospieszył do drzewa, rosną,ce- są silne, jak stal. cie postać, zawiniętą w ciemna 
RO na klombie i wdrapał się Jednocześnie Franciszka 0- chustkę. 
na nie zręcznie, jak kot. Uda- t tworzyła drzwi naszego wtezie- - Nie żyje? 
łem się w jego ślady; gdy by- . nia. Poirot odsunął ją na stro- - Zdaje się. Uderzyła głow~~ 
tern już prawie na wysokości nę i pobiegł szybko przez ko· o marmurowy kant komilIlka. 
okna, Poi rot wskoczył do po- rytar! do drzwi, przed kt6remi - Ale kto tl"' jest? - krzy,-
koju. Spojrzałem w dół. Dukia -stała- słuŻ"ba. lmąłem. 

była już lla niższeJ ga.łęzi. - Są zamknięte l wewnął1'7. - Morderczyni pana Be. 
- Uważaj! ~ krzyknąłem. proszę pana. nauld, Hastingu, która o malo 
- Niech pan uważa! - od- Wewnątrz .rozlegl .si~ . głuchy co byłaby rów,nież morderczv-

parła. ' i łoskot. Po kilku chwilach klucz nią pani RenauId. 
_ Dla mnie jest to zabawką.: przekTęcono i drzwi się powoli Zdumiony ulcląk.łem na podł/\ 
Poirot przebiegł pusty pokój I otworzyły. Stala w ich Cinde- dze i odgiąłem ró~ chustki i uj· 

i zaczął walić w drzwi. l rella trupio blada. rzałem martwe, piękne oblicz' 
_ Zamknięte zzewnątrz, _ ! - Czy jest uratowana 1. ...0.1 Martv Daubreuil. 

krzyknął. _ Nim Je wyłamię, I spytał Poirot. (Dok. MStą.pi). 
może być z !lJP6źno. I 
Wołania o pomoc stawały Dźwiękowy Teatr Świetlny 

się coraz słabsz·e. W oczach 16' 6: I ~ O 
Poi,rota widni~ła .. rozpacz. Obaj I" "1' 
razem podwazyhsmy drzwI. i • ____________ _ 

i 
Od strony okna rozległ się Dziś i dni n 3stfiłpnych r 

spokojny głos Cinderelli: 

- Przybędziecie zapófuo. -
Zdaje mi się, że ja jestem jedy 
ną osobą, która może pomóc. 

Nim zdążyliśmy odpowie-
dzieć, rzuciła się z okna, ja,kby 
w próżnię. Z zapartym odde-
chem spojrzałem za nią. Ujrza
łem ją wiszącą za ręce na da-

Detektory od zł. 7 .50 
komplet z anteną i słuchawką 

od zł. 25.
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DODATEK POWIEŚCIOWY "GŁOSU PORANNEGO" Z D. 11.V. 1930. R. Nr. 44 

MORD ADOliKU 
POWIESC SENSACYJNO-KRYMINALNA A. CHRISTIE. 

.Ciąg dalszy). 

- Ale ja ... 

- Coś myślał, - rzekł we-
soło Poirot, wpychaj~~ mnie 
do saloniku, - że będę głośno 

krzyczał w MerlinviIle nazwi
sko: Duveen? 

Rzeczywiście w saloniku znaj 
dowała się Cinderella. Chwyci
łem jej rękę w moje dłonie, a 
oczy dopowiedziały jej resztę. 

- Moje dzieci, - zauważył 

Poirot, - nie wolno 'nam jesz
cze oddawać się sentymentowi. 
Mamy jeszcze dużo pracy przed 
iObą. Czy pani przywiozła to. 
o co panią prosiłem? 

Nie odpowiadając CinderelIa 
wyjęła z torebki iakiś przed
miot, owinięty w papier i poda
ła Poirotowi, który rozpakował 
{)aczuszkę. Cofnąłem ~ię zdu
miony - w paczce był sztyle
ei.k, który rzekomo Cinderella 
rzuciła do morza. 

- Bardzo dobrze, moje 
Cłziecko, - rzekł Poirot. 
~elltem & p.am.i zadowolony. Te
raz pożegnamy się. Ha.sting i ja 
mamy dził jeszcze dużo roboty. 
tJutro się &obaezycie. -

- Dokąd panowie idą' 
- Jutro pani al.; o W1Szyst-

iiem dowie. 

- Pójdę tam, ~'Zie wy. 
-. Alet, proszę pani.. .. 
- Powiedziałam, że idę z wa 

!ni. -
Poirot, widząc, że opór był

by daremny, skinął głową. 
- Niech pani wię)C idzie z na 

tni. Uprzedzam panią, że nie bę 
dzie to interesujące. Pr.awdopo 
dobnie nic się nie zdarzy, 

W pół godziny póinlej wy
'zliśmy z hotelu. Był gorący, 

bezksiężycowy wieczór. Poirot 
prowadził naoll w stronę willi 
Margllerite. PJ'zy fudce zatrzy
mał PQ. 

cał się z boku na bok. Twarz 
jego płonęła. 

- Czy lekarz przyjdzie? -
spytał Poirot szeptem. 

- Dopiero gdy go zawołamy. 
Jaok śpi - a to jest najwai.niej 
sze; ma'ma gotuje dla niego ja
kieś zioła. -

Gdy opu'SzczaHśmy pokój, 
Marta zahrała się znólW do haf
towania. Pani Daubreuil odpro 
wadziła nas do drzwi. Obserwo 
wałem ją z zainteresowaniem, 
myśląc o jej przeszłości. Stała 

naprzeciw nas z przymknię-te

mi oczyma i taJemniczym u
śmiechem na ustach. Nagle po
czułem trwogę, trwogę jaką od
czuwa się na widok pięknego, 

jadowitego gadu. 
- Mam nadzieję , że nie spra· 

wiliśmy pani kłopotu , - rzekł 

uprzejmie Poirot, gdy już wy
ehodziliśmy. 

- Wcale nie, proszę pana. 
- Czy pan Stonor nie był 

dziś w Merlinville? - spytał 

Poirot? 
Nie miałem pojęeia, cO może 

1lD.aczyć to pytanie, ponieważ 

wiedziałem, że sprawa ta jest 
dla Poirota zupełnie bez zna· 
czenia;. 

Pani Daubreui1 odparła 
kojnie: 

- Nic o tem nie wiem. 

spD-

o- Czy nie rozmawiał 00 

przY'Padkowl) .I panią Re-
nauld? 

- Skąd mogę o t~ wie
dzieć, pro.szę pan~? 

- Myślałem, że pani go wi
działa, jak szedł do willi, czy 
jak wracal P,rzepra,gzam. Qo
branoc pani. 

- Dlaczego..... - zacząłem. 

- Teraz niema Cl,asu na 
żadne "dlaczego". 

P'rzed domem ozekała na na's 
Cinderella, z którą szybka uda
liśmy się do wilIi Genevieve. 

- Chciałbym się dowiedzieć, Poirot podniósł głowę i spoj-
Jak się ma Jack Renauld. rzał raz jeszcze na oświetlooe 
Chodt ze mną, Hastingu. Pani okno, za którem widać było 
poczeka na ~ tutaj. • profil Marty DaubreuiI. 

Otworzyliśmy furtkę i na.
liśmy się alejką w stronę domu. 
W pewnej chwili Poiroł pad
niósł głowę i trącił mnie. Na tle 
szyby, w oknie pierwszego pię
trll rysował się ostro profil Mar 
ty Daubreuil. 

- W tym pokoju znajduje się 
Jack Renauld! - rzekł Poirot. 

Drzwi otworzyła nam paDł 
baubreuil. Powiedziała, że stan 
Jacka się nie zmienił i spytała, 

czy chcemy się o tern p,rzeko
nać. Zaprowadziła nas do sy
pialni na pierwsze piętro. Mał'

ta siedziała przy stole i robiła 

robótkę. Gdy weszJiśmy położy
ta palec na ustach. 

Jack sPał niespokojnie i uu-

~ Na wszelki wypadek jest 
on strzeżony, - szeplIlął, 

Gdy zbliżyliśmy się do wilIi, 
Poi rot stanął za krzakami na 
lewo od wejścia, my zaś sta1nę

liśmy przy nim. Było to dobre 
ukrycie, - sami ,niewidziani, 
mielioŚmy świetny punkt obser
wacyjny. WilIa była pogrążona 
w ciemnościach. Napoz6r 
wsz~cy spali. Znajdowammy 
się pod sypialnią pani Renauld. 
Poirot patrzył bez przerwy 
w górę, w stronę otwartego o
kina .. 

- Co teraz zrobimy? - szep 
nąłem. 

- Będziemy uważali. 

- Ale .... 

- Sądzę, że przed u'Pływem ch'U i posuwającą się w &tronę ~ Tak', był .już na jwv~s~ 
godziny nie się waż1nego nie oświetlonego okna. czu. Była prawie bez sił. 
zdarzy, ale .... - Wielki Boże! S.padniel - Pani Rena.uld spoczywała 

Słowa jego przerwał słaby krzyknąłem. w p6ł leżącej pozyeji na t6łku 
krzyk: - ZapommM'Z o t~, Hastin i cięŻlko oddychała. 

- Ratunku! 

W jednym z pokoi pierwsze 
go pięt,ra, na prawo od wejścia, 
zapłonęło świ9Jtło. Z tego wła
śnie pokoju doleciał krzyk. Na 
firance zarysO'Wał się Clen 
dwuch walczących sylwetek 

..:... MiJ,le tonnerrres! - krzy
knął Poirot. - Zmieniła po
k6j! -

gu, że z zawodu jest ona a.kro- - O mało co, byłaby mnie 
batką. Opatrzność bos'ka ka- udusiła, - szepnęła z trudem. 
zała jej dziś iść Tazem z nami. Cirlderella podniosła co§ z po 
Błagam Boga, aby prz)'lbyła w dłogi i podała Poirotowi. B-yh 
poręl to cienka, ale mocna dubinkB 

Okrzyk bezgranicznego prze- .iedwabna. 
rażenia rozległ się w dszv noc- - Środek ucieczki, - rzekl 
nej, w chwili, gdy D1lide s.ko- Poi rot. - Chciała uciec 0" 

czyta do pokoju przez otwarte knem, podczas gdy my wywa· 
okno. Po chwili rozległ si~ jej lalibyśmy drzwi. Gdzie ona 
głos: jest? 

Pobiegł naprzód i zaczął wa- - Nie, pani tego nie uczyni. Cinderella odsunę~1ł się na 
lić w główne drzwi. Następnie Trzymam panią, a mok r~ce bok i wskazała na leżącą w l.;~ 
pospieszył do drzewa, rosną,ce- są silne, jak stal. cie postać, zawiniętą w ciemna 
RO na klombie i wdrapał się Jednocześnie Franciszka 0- chustkę. 
na nie zręcznie, jak kot. Uda- t tworzyła drzwi naszego wtezie- - Nie żyje? 
łem się w jego ślady; gdy by- . nia. Poirot odsunął ją na stro- - Zdaje się. Uderzyła głow~~ 
tern już prawie na wysokości nę i pobiegł szybko przez ko· o marmurowy kant komilIlka. 
okna, Poi rot wskoczył do po- rytar! do drzwi, przed kt6remi - Ale kto tl"' jest? - krzy,-
koju. Spojrzałem w dół. Dukia -stała- słuŻ"ba. lmąłem. 

była już lla niższeJ ga.łęzi. - Są zamknięte l wewnął1'7. - Morderczyni pana Be. 
- Uważaj! ~ krzyknąłem. proszę pana. nauld, Hastingu, która o malo 
- Niech pan uważa! - od- Wewnątrz .rozlegl .si~ . głuchy co byłaby rów,nież morderczv-

parła. ' i łoskot. Po kilku chwilach klucz nią pani RenauId. 
_ Dla mnie jest to zabawką.: przekTęcono i drzwi się powoli Zdumiony ulcląk.łem na podł/\ 
Poirot przebiegł pusty pokój I otworzyły. Stala w ich Cinde- dze i odgiąłem ró~ chustki i uj· 

i zaczął walić w drzwi. l rella trupio blada. rzałem martwe, piękne oblicz' 
_ Zamknięte zzewnątrz, _ ! - Czy jest uratowana 1. ...0.1 Martv Daubreuil. 

krzyknął. _ Nim Je wyłamię, I spytał Poirot. (Dok. MStą.pi). 
może być z !lJP6źno. I 
Wołania o pomoc stawały Dźwiękowy Teatr Świetlny 

się coraz słabsz·e. W oczach 16' 6: I ~ O 
Poi,rota widni~ła .. rozpacz. Obaj I" "1' 
razem podwazyhsmy drzwI. i • ____________ _ 

i 
Od strony okna rozległ się Dziś i dni n 3stfiłpnych r 

spokojny głos Cinderelli: 

- Przybędziecie zapófuo. -
Zdaje mi się, że ja jestem jedy 
ną osobą, która może pomóc. 

Nim zdążyliśmy odpowie-
dzieć, rzuciła się z okna, ja,kby 
w próżnię. Z zapartym odde-
chem spojrzałem za nią. Ujrza
łem ją wiszącą za ręce na da-

Detektory od zł. 7 .50 
komplet z anteną i słuchawką 

od zł. 25.
Radjoaparaty i części 
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tel. 105-34. 
Tanio, bo w podwórzu! 
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!fr. 1'-' 

-
5T ANISLAW THUGUT W ŁO· 

DZI. - W dniu dzisiejszym o go· 
dzinie 11 przed południem w te .. 
atrze miejskim wygłosi Stanisław 

'Ihugut, b. minister rządu ludowe· 
go w Polsce odczyt na temat "Dy
ktatury". 

Odczyt organizuje towarzystwo 
tmiwersytetu robotniczego w Lo
dzi. 

LOTNE KOMISJE SANITARNE 
Z dniem wczorajszym lotne komi" 
sje sanitarne, składające się z 
przedstawiciela magistratu tn. Lo 
dzi, policji, właściciela nierucho
mości ł lekarza sanitarnego, rozpo 
częły kontrolę stanu posesji. 
Należy zaznaczyć, że komisje 

te, nietylko zwracają uwagę na 
atan hygjeniczny poszczególnych 
posesji, lecz również kontrolują. 

piwnice, oraz strychy, badając, 

czy ~rzest.rzegane są. zarządzenia 

władz, w kwest.ji bezpieczeństwa 
ogniowego. (a) 

11. V. - .,GŁOS PORANNY'" - 1930 

Młodzież szkolna, ą kluby sporło 
Przg(zgng, dla kiórgt:h wladze szkolne zabraniają 

wgt:bowankoDl należenia do klubów 

, 

e 
W dzisiejszym artykule ohciał mają dziś odwagę trąbić na lekkoatletek 'wyniki rekordo- I naszych czołowych klubach 

bym poruszyć sprawę, która 0- wszystkie strony, ze młodzie~ I we? Zresztą znane mi są te tre- sportowych. 
statnio na łamach pism niejetl- w szkole nic nie robi, że nau· ningi klubowe. Niejednokrotnie I Podawanie do publicznej wia 
nokrotnie była omawiana, t. j. czyciel wychowania fizycznego odwiedzałem boiska i, śledząc domości nazwiska łudzi zna
sprawę przynależenia mlodzie- nic jej nie daje, a sami młodzież I przebieg tych treningów, mu- nych, stojących na wysokich, 
ży szkolnej do klubów sporto· tę w czasie całego sezonu zimo- szę je poprostu nazwać paro- odpowiedzialnych stanowiskach 
wych. wego nie przygotowywali, lecz dją. Bo przecież ·nie możemy na czy to prywatnych czy państwo 

Kluby sportowe, z kt6-ryc,h mimo to wystawiają do zawo- I zwać treningiem tego, gdy kie- wY'ch, jako kierowników tej 
rekrutuje się nasza młodzież dów, to niech mi będzie wolno rownik sekcji wkracza na boi- czy innej sekcji w danym kIu·' 
szk~lna i ich .kierownic;y sP " ~' 1 powiedzie~, że c.i panowie ~l~. I sko, wręcza ~lo~zieży piłkę, bie, .jest ~Opf()st~ , ~ydl~iem 
ŁOWI, starają Się ·na każoym me . bowcy ŚWIadomie popelmają sam usadaWIa SIę poza bo- oczu ludziOm meswIadomym .. 
maI kroku zabłysnąć, zdobyć zbrodnię. Jak mowa nieprzygo- iskiem gry, z gwizdkiem w u- S ą to panowie, z którymi mło 
dla siebie laury i usunąć w cieli towane jednostki zaprzęgać do stach z rękoma w kieszeni, ~Y dzież spotyka się na jakichś za 
tych, którzy, cicho pracuj[). nad tak intensywnej pracy i wysil· prowadzić 2-god?inne jakIeś wodach reprezentacyjn. lun na 
mIoJ "- lą. ku, jakich wymagają zawody zmagania się powierzonej mu ,niektóq~h zebraniach nadzwy-

N l.UCZ}:' ~ : wychowalli ł fi - klubowe? młodzieży. czajnych. Na zwykłych zbiór-
zycznego pracując od 3 do 6 Czyż kierownicy klubowi, hę- Albo wręcza się zawodnikom kach i treningach tych pan6w 
godzin tygodniowo przez cały dąc przekonani, że gdy ten mło kulę, dysk i dwa oszczepy, Łam niema. 
sezon zimowy nad swym wycho dy sportowiec lub sportsmenka z których jeden jest tylko imi- A gdy trzeba dać odpowiedł 
w.ankiem, m~ n~stępujące zada- po za klubem nie ma ią trenin- I ta~ją. i. d?pi?~uje się słowam,~: na to, co potrafi u~zy~ić klub 
Ole do spełDleDla: gu, zaprawy, lub p.rzygotowpJ "slhuejl SilmeJl trzeba rzucać! , ze zdolnej zawodmczkl, mog~ 

wyrobić i wzmocnić przez sy- nia, mogą z czystem sumieniem Ilub stojąc przy mecie z czaso- odpowiedzieć krótko i węzłowa 
stematyczne racjonalne ćwicze- nakładać na młodociane barki I mierzem w ręku daje wskazów- to: maszynę, kt6ra pracuje po
nia gimnastyczne wszystkie gru tak ciężką pracę, której mus:-ł ki, polegające na tern, że ?an~ nad siły, zdobywając laury dla 
'py mięśniowe danego ucin·'. oni podołać w czasie całego let- zawodnik musi jeszcze w~~~ barw klubu, a dla siebie błysz -

NOCNE DYżURY APTEK. - lub uczenicy t. zu. wzmocnić niego sezonu i zaprzęgać lI> "gazować" ażeby nadrobIć czące blaszki. 
Dziś w nocy dyiurują. następują.ce układ mięśniowy, nerwowy i or d~iesiątków k?nkurenćji, ro- sek" potrzebne do pobicia re- Formy i wyników żaden 
apteki: G_ Antoniewicza (pabja- ganV weWiIlętrzne, bIąC z zawodDlka poprostu ma- I kordu okręg~wego: .. klub u żadnego zawodnika lub 
wcka 50); K. Chą.dzyńskiego (piotr wyrobić ruchliwość, gibkość, szynę? . . .. Czy to m~.Ją byc t~en~ngl? • zawodniczki nie zdołał popra. 
kowska 164); W. Sokolewicza elastyczność, odwagę, silną wo- A moz: odpowIedzą I?-ll, ze ,Proszę J?:1l wskazac kl~rowm- wić, gdyż niektóre konkurenc je 
(Przejazd 19): R. Rcmbielińskiego lę i ambi~j,e sport0.we,. przed .kazdenll zaw:od~ml k1u? kow sekCJI, ~t~rzy samI U?-ogą w zawodach ~~k~]nych dal eko 
'And - 28)' J Z d l' wzbudzlC zamlłowa11le do przeprowadza trenIngi na bOl- zademonstro\\ ac rzut dyskIem, w"żet' stoją amzeh w zawodach 
l rzeJa ,. un e eWlcza . . 'k L 2 3 t . . 1 b h" k Ją .T . • . _ k 2~ - K k" gier, sportów l współzawodmc- s u. - ecz czy - remngl oszczepem u. P? męCIe , u , szkolnych. Mogę udowodnić, że 
(pI~trkows a o), a,s.per leWlcza twa, przed zawodami są wystarcza- I którzyby moglI zllustrowac ca- niektóre zawodniczki należllce 
(Zgler~ka 54); S. Trawkowska wytępić z natury wrodzony e- j~ce ażeby I?r~ygotow~ć za,:"od- ly szereg p~sz~zególnych .mo- obecnie do klubów S1portowych, 
\Brzezmska 56). goizm i nauczyć swych wycho- ~llk~ do takl~j pracy l wyslłku, mentó,,:, z ]aklc.h wSP.~D1ane mają dziś gorsze wyniki nit 

wanków pracy zespołowej, jakI~go od mego ~lub ,,:ymaga? rzu~y SH~. skład~.lą. Mozh~e, ~e dwa lata temu na zawodach 

Posiedzenie 
rady miejskiej 

Odbędzie się w czwartek 
W dniu 15 :maja., w czwartek, !) 

i'odzinie 19 i pół odbę(h;ie się 12 
(lV IMjl') posiedzenie rady miej
tldel. 

Zapisy kandydatów 
do miejskiego gimna

zjum męskiego 

Od dnJa 15 maja do dnia. l&go 
'Uerwc& r. b. miejskie gimnazjum 
męskie im. J. Piłsudsltiego (Sien
kiewicza 46) przyjmuje w godzi~ 

nach urzędowych zapisy kandyda
~ów do klasy czwartej, piątej i szó 
~j. 

łłalszczęśliwsza 
koleKtura 

zaznajomić ich z poszczeg61· Czyzby te~ krótki .tremng był t~klCh klerowmk6w ,posI~d~Ją szkolnych. Lec-z wtedy nie ota-
nemi gałęziami sportu i ich sy- wy;tarczający, azeby wydo: mek~óre ~luby, lecz Dl~ wIdZla· czano ich "ojcowak,," opieką 
sternami, tak teoretycznie jak hyc z naszych lekkoatletów 1 tern Jch mgdy na tremngach w klubową. 

i praktycznie. Reasumując to wszystko mu -
Jednem słowem zadaniem na Dft O o· lu szę jeszcze rax podkreśli ć, ż p 

uczyciela wychow. fizycznego " niekt6re kluby szczycą się przy 
jest przygotować swego wycho- Kt6~ ł Was nie słyszoł jeszcse o tych wielkich wygranych, kM- właszczonym materjałem "por-
wanka w okresie z·iJnowym re t"l~ cz~sto prz;ypadoi'ł w udziale uczestnikom Polskiej Loterji towym jako swoim, lecz za z('zv 
wszechstronnie do sezonu let- Pal)' "vowej? ty, które im przypada.'''' są zdo-. l . . l ' \ . szok od czasu do czasu szczęśliwi Łodzianie zdobywaj~ u nas ... 
nIego, t. j. do wa ki na ZIe onej wielkie fortuny. zapewniając Sobie i Rod:;inie beztroski tryb życi~1 byłe dzięki intensywmej, sys le-
murawie w grach sportowych Już powszechnie wiadomo, iź pod względem doboru szc ~Gśh- matycznej pracy nauczycieli 
czy tei lekkiej atletyki. \Vyma. wych losów słynie w całym kraju Kolektura naszo wychowania fizycznego, ktÓlrzy 
ga to dużej pracy, poświęcenia, S J T PIOTRKOWSKA 22 nad tYm materiałem pracowali 
cierpliwości a nadewszystko PIOTRKOWSKA 68 i ... pracują wytrwale, bezusta.n-
znajomości fachowej i pedago-· PABJANICE, PL. DĄB. 3. nie. Tym nauczycielom wycho-
gicznej. Kupujcie wszyscy nosze szczęgliwe losy/ a szczęście ~IlS nie ominieIII wania fizucznego nie chodzi o 

.. . ·k· Oto wygrane nasze z ostatnich loterjl! J 

A teraz wejrzyjmy w taJDl l N 45419 laury, które upI'ększa]'ą dunln. Premja 415.000 na Nr. 60373 15.000 na Nr. 30916 10.000 na r. 
klubowe: sezon zim-owy mar- Wygrano 75.000 ~ " 41519 15.000" " 74657 10,000"" 50246 czoła panOm klubowcom. Ni. 
twy, nic się nie robi, ponieważ ,,70.000. " 89106 15.000" 8 140013 10,000"" 99149 mają zamiaru sięgać po nie. 
boiska, przykryte są śniegiem. 50,000" " 31082 15.000" ,,157833 10.000"" 102271 Nie mogą jednak .pozwolić, ate-
S l · t l kt6 h 50.000" " 991 27 15.007" ,,169254 10.000"" 1 03241 

a glmnas ycznyc 1, w ryc "25.000,, ,,140024 10,000" " 16869 10.000"" 107124 by ci panowie przywłaszczoną 
możnaby prowadzić zaprawę "20.000,, " 50010 10.000" " 16863 10.000"" 136575 młodzież szkolną prowadzili na 
zimową, kluby nie posiadają, "15.000",, 828 10.0JO" .. 28013 10.000"" 140079 manowce, ażeby tę młodzi e ż 
nie posiadają również i ludzi, i wiele, wiele Innych po: 10.000, 5.000, 3.000 I t. d.. szkolną zrywano i z młodych, 
zdolnych do prowadzenia po- II załem szczęście wzywa Was do MS I Nie zwlekajcie I Czas na~h. zdrowiem tryskających , jedno-
dobnych treningów, lub zapra- stek, fabrykowali inwalidów 
wy, a więc, siłą rzeczy, cały sportowych. I jeśli kluby spor-

Ogłoszony 'tostał bilans wygry- czas zimowy jest śpiączką klu- 1Ifr rAz Alf'Z .:;a ~ł-IP towe nie zmienią swej zgubneJ 
lIych, jakie padły w ostatnich bową, która się kOl1CZy z chwi· I. V"''L U JI ~ dla naszej młodzieży taktyki i 
ciągnieniach w kolekturze S. Jatka lą, gdy promienie słoneczne b nie naprawią swych błędów, je-
Piotrkowska 22 i 66. Daje się za" wzywają i zapraszają na łono wypłata zapomogi zimowej za m. kwiecień r. • stem pewien, że nauczyciele 
uważyć w tym bilansie szereg wy natury. Wtedy budzą się klubo- Urząd zasiłkowy magistratu m'l wą za. miesią.c m.arzec 1930 roku z wychowania fizycznego będą 
granych, sięgających sumy miljo- wi kierow.nicy sportowi i przy Łodzi podaje do wiadomości osób kasy urzędu zasIłkowego. zmuszeni nie pojedyl'i.czo lecz 
nów złotych. Niema się przeto zielonym stoliku z kalendarzy- 1ainteresowanych, że począwszy Wyplata odbywa~ się będzie w zbiorowo zabrać w tei sprawie 

kiem w ręku układają cały sze-. dk głos, by nie dopuścić do zwy-t7.emu dziwić, że kolektura powyż kk" d któ h od ponieltziałku, dnia 12 mal'a rb. następującym porzą u: reg on urencJI, o ryc ma rod.nienia pięknej i wzniosłej 
sza uznana. została powszechnie być zaprzęgnięta młodziej;. rozpocznie się wypłata zapomogi Poniedziałek, dnia 12 maja lite· idei, jaką jest wychowanie fi-
jako najszczęśliwsza. I jeśli ci kierownicv klubowi zimowej za. kwiecień 1930 roku z ry: A, B, C, D, E, F. zyczne wśród naszej młodzież~' 
ł="",:''lę:!-r:.:ct;Mlii$4~!!!A!I&~~=!!I~li~,.~!!~.~.~~!!Mt:~aa~~~~!!g!!!~~~~~_~ funduszów państwowych w lokalu Wtorek, dnia 13 maja l~ry: szkolnej 

przy ul Gdańskiej 131 - od go- G, H, I, J. My, nauczyciele wychowani~ 
dziny 9 do 14, dla bezrobotnych, środa, dnia 14 maja litery: K. L. fizycznego nie możemy w dal. Podatek od nieruchomoSci 

zaskarżą do najwyższego trybunału właści· 
c:ele dom6w 

Jak wiadomo rada miejska 
uchwaliła w swoim czasie pobrać 

za rok 1930 - 200 proc. dodatku 
cd państwowego podatku od nie
ruchomości. Dzięki wyStąpieniom 

organizacji właścicieli lIieruchomoś 

ci podatek ten zoStał zredukowany 
do 125 proc. i od domów z mniej
fzymi dochodami i należących dO 
kategorji jednoizbowych mieszkań 

ilo 25 - 50 i 75 proc. 
W sprawie tej przedstawiciel 

Masności nieruchowej w sejmie 
poseł MilcołaJ OSada wniósł inter· 
pelację do ministra spraw we. 
wnętrznych. Obecnie ministerstwo 
w,yjaśniło .woje Stanowisko w tel 

sprawie i w odpowiedzi na interpe
lację m. in. pisze: "W danym wy
padl<u zezwoliłem na wy7lJze ob
ciążenie podatkowe nieruchomoś

ci w Łodzi, mając na względzie to, 
że wpływy z tego źródła podatko
wego są przeznaczone na częścio. 

we poluycie kOSztów robót kanalie 
7.acyjnych, przeprowadzenie kte}.. 
rych leży w intereSie właścicieli I 

nieruchomości". 

Jak nas informują kilku człon_ 

ków centralnego stowarzyszenia 
właścicieli nieruchomości m. Łodzi 
w Sprawie tej podało .kargę do 
najwyższego trybunału administra 
Cyin~.llo.. 

którzy otrzymali zapomogę zimo· L. szym ciągu mUczeć i patrzeć . 
Czwartek, dnia 15 maja litery: przez palce jak naszą młodzież 

M, N O. szkolną zabierają ludzie, nie 
Piątek, dnia 16 maja litery: P. mający nic wspólnego ze szkol

nictwem a w dodatku bez ele-
R. S. mEmtarnych po,ięć o zasadach 

Sobota. dnia 17 maja litery: T, w~howania. 
U, W, Z, t. Ze młodzież szkolna chętn ie 

Bezrobotni, zgłaszający się po garnie się pod sztandary klubo
odbiór zapomogi zimowej, powinni we jest zrozumiałe: różnorodue 
okazać: podarunki, w postaci barwnych 

d i kosłJumów klubowych, Mysz-
1) dowód oeobisty, wzgIę n e czące blaszki, bankiety i wy jaz-

inne urzędowe zaświadczenie toż- dy imponu,ją jej. Nie zda.ie so
samoścf; bie ona z tego s'prawy, gdyż 

2) legitJymację pupp_, stwierdza jest jeszcze niedoświadczona: 
jącą. fakt p<>bierania zapomogi zi" lecz ci, których postawiono na 
mowej 'ta. miesiąc marzec 1930 r. straży, winni pamiętać, że ich 
oraz świętym obowiązldem jest czu· 

8) ksłą!eczk~ uhezpieczenłową. wać narl Iq młodzieżą, 
kasy chorych. W. Robakowskl. 

!fr. 1'-' 

-
5T ANISLAW THUGUT W ŁO· 

DZI. - W dniu dzisiejszym o go· 
dzinie 11 przed południem w te .. 
atrze miejskim wygłosi Stanisław 

'Ihugut, b. minister rządu ludowe· 
go w Polsce odczyt na temat "Dy
ktatury". 

Odczyt organizuje towarzystwo 
tmiwersytetu robotniczego w Lo
dzi. 

LOTNE KOMISJE SANITARNE 
Z dniem wczorajszym lotne komi" 
sje sanitarne, składające się z 
przedstawiciela magistratu tn. Lo 
dzi, policji, właściciela nierucho
mości ł lekarza sanitarnego, rozpo 
częły kontrolę stanu posesji. 
Należy zaznaczyć, że komisje 

te, nietylko zwracają uwagę na 
atan hygjeniczny poszczególnych 
posesji, lecz również kontrolują. 

piwnice, oraz strychy, badając, 

czy ~rzest.rzegane są. zarządzenia 

władz, w kwest.ji bezpieczeństwa 
ogniowego. (a) 

11. V. - .,GŁOS PORANNY'" - 1930 

Młodzież szkolna, ą kluby sporło 
Przg(zgng, dla kiórgt:h wladze szkolne zabraniają 

wgt:bowankoDl należenia do klubów 

, 

e 
W dzisiejszym artykule ohciał mają dziś odwagę trąbić na lekkoatletek 'wyniki rekordo- I naszych czołowych klubach 

bym poruszyć sprawę, która 0- wszystkie strony, ze młodzie~ I we? Zresztą znane mi są te tre- sportowych. 
statnio na łamach pism niejetl- w szkole nic nie robi, że nau· ningi klubowe. Niejednokrotnie I Podawanie do publicznej wia 
nokrotnie była omawiana, t. j. czyciel wychowania fizycznego odwiedzałem boiska i, śledząc domości nazwiska łudzi zna
sprawę przynależenia mlodzie- nic jej nie daje, a sami młodzież I przebieg tych treningów, mu- nych, stojących na wysokich, 
ży szkolnej do klubów sporto· tę w czasie całego sezonu zimo- szę je poprostu nazwać paro- odpowiedzialnych stanowiskach 
wych. wego nie przygotowywali, lecz dją. Bo przecież ·nie możemy na czy to prywatnych czy państwo 

Kluby sportowe, z kt6-ryc,h mimo to wystawiają do zawo- I zwać treningiem tego, gdy kie- wY'ch, jako kierowników tej 
rekrutuje się nasza młodzież dów, to niech mi będzie wolno rownik sekcji wkracza na boi- czy innej sekcji w danym kIu·' 
szk~lna i ich .kierownic;y sP " ~' 1 powiedzie~, że c.i panowie ~l~. I sko, wręcza ~lo~zieży piłkę, bie, .jest ~Opf()st~ , ~ydl~iem 
ŁOWI, starają Się ·na każoym me . bowcy ŚWIadomie popelmają sam usadaWIa SIę poza bo- oczu ludziOm meswIadomym .. 
maI kroku zabłysnąć, zdobyć zbrodnię. Jak mowa nieprzygo- iskiem gry, z gwizdkiem w u- S ą to panowie, z którymi mło 
dla siebie laury i usunąć w cieli towane jednostki zaprzęgać do stach z rękoma w kieszeni, ~Y dzież spotyka się na jakichś za 
tych, którzy, cicho pracuj[). nad tak intensywnej pracy i wysil· prowadzić 2-god?inne jakIeś wodach reprezentacyjn. lun na 
mIoJ "- lą. ku, jakich wymagają zawody zmagania się powierzonej mu ,niektóq~h zebraniach nadzwy-

N l.UCZ}:' ~ : wychowalli ł fi - klubowe? młodzieży. czajnych. Na zwykłych zbiór-
zycznego pracując od 3 do 6 Czyż kierownicy klubowi, hę- Albo wręcza się zawodnikom kach i treningach tych pan6w 
godzin tygodniowo przez cały dąc przekonani, że gdy ten mło kulę, dysk i dwa oszczepy, Łam niema. 
sezon zimowy nad swym wycho dy sportowiec lub sportsmenka z których jeden jest tylko imi- A gdy trzeba dać odpowiedł 
w.ankiem, m~ n~stępujące zada- po za klubem nie ma ią trenin- I ta~ją. i. d?pi?~uje się słowam,~: na to, co potrafi u~zy~ić klub 
Ole do spełDleDla: gu, zaprawy, lub p.rzygotowpJ "slhuejl SilmeJl trzeba rzucać! , ze zdolnej zawodmczkl, mog~ 

wyrobić i wzmocnić przez sy- nia, mogą z czystem sumieniem Ilub stojąc przy mecie z czaso- odpowiedzieć krótko i węzłowa 
stematyczne racjonalne ćwicze- nakładać na młodociane barki I mierzem w ręku daje wskazów- to: maszynę, kt6ra pracuje po
nia gimnastyczne wszystkie gru tak ciężką pracę, której mus:-ł ki, polegające na tern, że ?an~ nad siły, zdobywając laury dla 
'py mięśniowe danego ucin·'. oni podołać w czasie całego let- zawodnik musi jeszcze w~~~ barw klubu, a dla siebie błysz -

NOCNE DYżURY APTEK. - lub uczenicy t. zu. wzmocnić niego sezonu i zaprzęgać lI> "gazować" ażeby nadrobIć czące blaszki. 
Dziś w nocy dyiurują. następują.ce układ mięśniowy, nerwowy i or d~iesiątków k?nkurenćji, ro- sek" potrzebne do pobicia re- Formy i wyników żaden 
apteki: G_ Antoniewicza (pabja- ganV weWiIlętrzne, bIąC z zawodDlka poprostu ma- I kordu okręg~wego: .. klub u żadnego zawodnika lub 
wcka 50); K. Chą.dzyńskiego (piotr wyrobić ruchliwość, gibkość, szynę? . . .. Czy to m~.Ją byc t~en~ngl? • zawodniczki nie zdołał popra. 
kowska 164); W. Sokolewicza elastyczność, odwagę, silną wo- A moz: odpowIedzą I?-ll, ze ,Proszę J?:1l wskazac kl~rowm- wić, gdyż niektóre konkurenc je 
(Przejazd 19): R. Rcmbielińskiego lę i ambi~j,e sport0.we,. przed .kazdenll zaw:od~ml k1u? kow sekCJI, ~t~rzy samI U?-ogą w zawodach ~~k~]nych dal eko 
'And - 28)' J Z d l' wzbudzlC zamlłowa11le do przeprowadza trenIngi na bOl- zademonstro\\ ac rzut dyskIem, w"żet' stoją amzeh w zawodach 
l rzeJa ,. un e eWlcza . . 'k L 2 3 t . . 1 b h" k Ją .T . • . _ k 2~ - K k" gier, sportów l współzawodmc- s u. - ecz czy - remngl oszczepem u. P? męCIe , u , szkolnych. Mogę udowodnić, że 
(pI~trkows a o), a,s.per leWlcza twa, przed zawodami są wystarcza- I którzyby moglI zllustrowac ca- niektóre zawodniczki należllce 
(Zgler~ka 54); S. Trawkowska wytępić z natury wrodzony e- j~ce ażeby I?r~ygotow~ć za,:"od- ly szereg p~sz~zególnych .mo- obecnie do klubów S1portowych, 
\Brzezmska 56). goizm i nauczyć swych wycho- ~llk~ do takl~j pracy l wyslłku, mentó,,:, z ]aklc.h wSP.~D1ane mają dziś gorsze wyniki nit 

wanków pracy zespołowej, jakI~go od mego ~lub ,,:ymaga? rzu~y SH~. skład~.lą. Mozh~e, ~e dwa lata temu na zawodach 
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tldel. 

Zapisy kandydatów 
do miejskiego gimna

zjum męskiego 

Od dnJa 15 maja do dnia. l&go 
'Uerwc& r. b. miejskie gimnazjum 
męskie im. J. Piłsudsltiego (Sien
kiewicza 46) przyjmuje w godzi~ 

nach urzędowych zapisy kandyda
~ów do klasy czwartej, piątej i szó 
~j. 

łłalszczęśliwsza 
koleKtura 

zaznajomić ich z poszczeg61· Czyzby te~ krótki .tremng był t~klCh klerowmk6w ,posI~d~Ją szkolnych. Lec-z wtedy nie ota-
nemi gałęziami sportu i ich sy- wy;tarczający, azeby wydo: mek~óre ~luby, lecz Dl~ wIdZla· czano ich "ojcowak,," opieką 
sternami, tak teoretycznie jak hyc z naszych lekkoatletów 1 tern Jch mgdy na tremngach w klubową. 

i praktycznie. Reasumując to wszystko mu -
Jednem słowem zadaniem na Dft O o· lu szę jeszcze rax podkreśli ć, ż p 

uczyciela wychow. fizycznego " niekt6re kluby szczycą się przy 
jest przygotować swego wycho- Kt6~ ł Was nie słyszoł jeszcse o tych wielkich wygranych, kM- właszczonym materjałem "por-
wanka w okresie z·iJnowym re t"l~ cz~sto prz;ypadoi'ł w udziale uczestnikom Polskiej Loterji towym jako swoim, lecz za z('zv 
wszechstronnie do sezonu let- Pal)' "vowej? ty, które im przypada.'''' są zdo-. l . . l ' \ . szok od czasu do czasu szczęśliwi Łodzianie zdobywaj~ u nas ... 
nIego, t. j. do wa ki na ZIe onej wielkie fortuny. zapewniając Sobie i Rod:;inie beztroski tryb życi~1 byłe dzięki intensywmej, sys le-
murawie w grach sportowych Już powszechnie wiadomo, iź pod względem doboru szc ~Gśh- matycznej pracy nauczycieli 
czy tei lekkiej atletyki. \Vyma. wych losów słynie w całym kraju Kolektura naszo wychowania fizycznego, ktÓlrzy 
ga to dużej pracy, poświęcenia, S J T PIOTRKOWSKA 22 nad tYm materiałem pracowali 
cierpliwości a nadewszystko PIOTRKOWSKA 68 i ... pracują wytrwale, bezusta.n-
znajomości fachowej i pedago-· PABJANICE, PL. DĄB. 3. nie. Tym nauczycielom wycho-
gicznej. Kupujcie wszyscy nosze szczęgliwe losy/ a szczęście ~IlS nie ominieIII wania fizucznego nie chodzi o 

.. . ·k· Oto wygrane nasze z ostatnich loterjl! J 

A teraz wejrzyjmy w taJDl l N 45419 laury, które upI'ększa]'ą dunln. Premja 415.000 na Nr. 60373 15.000 na Nr. 30916 10.000 na r. 
klubowe: sezon zim-owy mar- Wygrano 75.000 ~ " 41519 15.000" " 74657 10,000"" 50246 czoła panOm klubowcom. Ni. 
twy, nic się nie robi, ponieważ ,,70.000. " 89106 15.000" 8 140013 10,000"" 99149 mają zamiaru sięgać po nie. 
boiska, przykryte są śniegiem. 50,000" " 31082 15.000" ,,157833 10.000"" 102271 Nie mogą jednak .pozwolić, ate-
S l · t l kt6 h 50.000" " 991 27 15.007" ,,169254 10.000"" 1 03241 

a glmnas ycznyc 1, w ryc "25.000,, ,,140024 10,000" " 16869 10.000"" 107124 by ci panowie przywłaszczoną 
możnaby prowadzić zaprawę "20.000,, " 50010 10.000" " 16863 10.000"" 136575 młodzież szkolną prowadzili na 
zimową, kluby nie posiadają, "15.000",, 828 10.0JO" .. 28013 10.000"" 140079 manowce, ażeby tę młodzi e ż 
nie posiadają również i ludzi, i wiele, wiele Innych po: 10.000, 5.000, 3.000 I t. d.. szkolną zrywano i z młodych, 
zdolnych do prowadzenia po- II załem szczęście wzywa Was do MS I Nie zwlekajcie I Czas na~h. zdrowiem tryskających , jedno-
dobnych treningów, lub zapra- stek, fabrykowali inwalidów 
wy, a więc, siłą rzeczy, cały sportowych. I jeśli kluby spor-

Ogłoszony 'tostał bilans wygry- czas zimowy jest śpiączką klu- 1Ifr rAz Alf'Z .:;a ~ł-IP towe nie zmienią swej zgubneJ 
lIych, jakie padły w ostatnich bową, która się kOl1CZy z chwi· I. V"''L U JI ~ dla naszej młodzieży taktyki i 
ciągnieniach w kolekturze S. Jatka lą, gdy promienie słoneczne b nie naprawią swych błędów, je-
Piotrkowska 22 i 66. Daje się za" wzywają i zapraszają na łono wypłata zapomogi zimowej za m. kwiecień r. • stem pewien, że nauczyciele 
uważyć w tym bilansie szereg wy natury. Wtedy budzą się klubo- Urząd zasiłkowy magistratu m'l wą za. miesią.c m.arzec 1930 roku z wychowania fizycznego będą 
granych, sięgających sumy miljo- wi kierow.nicy sportowi i przy Łodzi podaje do wiadomości osób kasy urzędu zasIłkowego. zmuszeni nie pojedyl'i.czo lecz 
nów złotych. Niema się przeto zielonym stoliku z kalendarzy- 1ainteresowanych, że począwszy Wyplata odbywa~ się będzie w zbiorowo zabrać w tei sprawie 

kiem w ręku układają cały sze-. dk głos, by nie dopuścić do zwy-t7.emu dziwić, że kolektura powyż kk" d któ h od ponieltziałku, dnia 12 mal'a rb. następującym porzą u: reg on urencJI, o ryc ma rod.nienia pięknej i wzniosłej 
sza uznana. została powszechnie być zaprzęgnięta młodziej;. rozpocznie się wypłata zapomogi Poniedziałek, dnia 12 maja lite· idei, jaką jest wychowanie fi-
jako najszczęśliwsza. I jeśli ci kierownicv klubowi zimowej za. kwiecień 1930 roku z ry: A, B, C, D, E, F. zyczne wśród naszej młodzież~' 
ł="",:''lę:!-r:.:ct;Mlii$4~!!!A!I&~~=!!I~li~,.~!!~.~.~~!!Mt:~aa~~~~!!g!!!~~~~~_~ funduszów państwowych w lokalu Wtorek, dnia 13 maja l~ry: szkolnej 

przy ul Gdańskiej 131 - od go- G, H, I, J. My, nauczyciele wychowani~ 
dziny 9 do 14, dla bezrobotnych, środa, dnia 14 maja litery: K. L. fizycznego nie możemy w dal. Podatek od nieruchomoSci 

zaskarżą do najwyższego trybunału właści· 
c:ele dom6w 

Jak wiadomo rada miejska 
uchwaliła w swoim czasie pobrać 

za rok 1930 - 200 proc. dodatku 
cd państwowego podatku od nie
ruchomości. Dzięki wyStąpieniom 

organizacji właścicieli lIieruchomoś 

ci podatek ten zoStał zredukowany 
do 125 proc. i od domów z mniej
fzymi dochodami i należących dO 
kategorji jednoizbowych mieszkań 

ilo 25 - 50 i 75 proc. 
W sprawie tej przedstawiciel 

Masności nieruchowej w sejmie 
poseł MilcołaJ OSada wniósł inter· 
pelację do ministra spraw we. 
wnętrznych. Obecnie ministerstwo 
w,yjaśniło .woje Stanowisko w tel 

sprawie i w odpowiedzi na interpe
lację m. in. pisze: "W danym wy
padl<u zezwoliłem na wy7lJze ob
ciążenie podatkowe nieruchomoś

ci w Łodzi, mając na względzie to, 
że wpływy z tego źródła podatko
wego są przeznaczone na częścio. 

we poluycie kOSztów robót kanalie 
7.acyjnych, przeprowadzenie kte}.. 
rych leży w intereSie właścicieli I 

nieruchomości". 

Jak nas informują kilku człon_ 

ków centralnego stowarzyszenia 
właścicieli nieruchomości m. Łodzi 
w Sprawie tej podało .kargę do 
najwyższego trybunału administra 
Cyin~.llo.. 

którzy otrzymali zapomogę zimo· L. szym ciągu mUczeć i patrzeć . 
Czwartek, dnia 15 maja litery: przez palce jak naszą młodzież 

M, N O. szkolną zabierają ludzie, nie 
Piątek, dnia 16 maja litery: P. mający nic wspólnego ze szkol

nictwem a w dodatku bez ele-
R. S. mEmtarnych po,ięć o zasadach 

Sobota. dnia 17 maja litery: T, w~howania. 
U, W, Z, t. Ze młodzież szkolna chętn ie 

Bezrobotni, zgłaszający się po garnie się pod sztandary klubo
odbiór zapomogi zimowej, powinni we jest zrozumiałe: różnorodue 
okazać: podarunki, w postaci barwnych 

d i kosłJumów klubowych, Mysz-
1) dowód oeobisty, wzgIę n e czące blaszki, bankiety i wy jaz-

inne urzędowe zaświadczenie toż- dy imponu,ją jej. Nie zda.ie so
samoścf; bie ona z tego s'prawy, gdyż 

2) legitJymację pupp_, stwierdza jest jeszcze niedoświadczona: 
jącą. fakt p<>bierania zapomogi zi" lecz ci, których postawiono na 
mowej 'ta. miesiąc marzec 1930 r. straży, winni pamiętać, że ich 
oraz świętym obowiązldem jest czu· 

8) ksłą!eczk~ uhezpieczenłową. wać narl Iq młodzieżą, 
kasy chorych. W. Robakowskl. 
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Przewód ~ądowy wykazał brak wszelkich podstaw oskarżenia 

Po wznowieniu obrad prze
n'odlliezący zwrócił się do bie
głych z następującem pyta
llit'm: "Pauowie biegli l'aezą te 
raz 
\VYJAŚNIĆ W 24 WYPAD-

KACH. 

objętych aktem osltal'źenia, czy· 
orzeczenie komisji poborowej, 
względnie oskarżonego były 

pJ'awidłowe, zgodne z przepisa
mi san. 1};.24, czy też nie, a o 
ile nie, to . dlaczego? 

BIEGLI (kpt. Lewandowski i 
Kpt. HeIlwig): RÓŻNICA PO
MIĘDZY roGLĄDEM KOMI
SJI POBOROWEJ A KOMISJI 
ROZPOZNAWCZEJ MOŻE SIĘ 
RÓŹNIĆ NIEZBYT SKRUPU
I,ATNEM BADANIEM JEDNEJ 
l KOMISJI, SPOWODOW A
NEM POŚPIECHEM. 

N astępnie biegli odpowiadają 
na pytanie sądu, iż różnice mię 
dzy komis.łą poborową 

NIE SĄ ZBYT WIELKIE, 
a w niektórych wy,padkach na
wet się pokrywają. 

Po zemaniach biegłych sąd 

mmyka przewód sądowy i od
daje głos prokuratorowi kpt. 
Mltowsldem1L 

,we 

Bezrobocie 
Na terenie państwowego urzędu 

pcśrednictwa pracy w Łodzi (mis, 
sto Łódź l poWiaty) w dniu 9 maja 
t980 r. by10 w ewidencji zarejestro 
wanych bezrobotnych 46,665, w 
tem w samej Łodzi 31,341. 

W samej Łodzi z zasiłków ko~ 

tzystało w ubiegłym tygodniu -
16,999 bezrobotnych. 

Prokurator 
domaga się kary ... 
PJ.·okurałor kpt. MITOWSKI 

w kl'ótkiem przemówieniu 
~wem popierał oskarżen~e, któ-
1'C podzielił na trzy części. 

A mianowicie 
PIERWSZA CZĘŚĆ TYCZY 

SIĘ plENIĘDZY. 

OSkarżyciel publiczny nie może 
zrozumieć dlaczego oskarżony 

miałby otrzymać tak znaczny 
spadek od ojca, natomiast inne 
dzieci nic. 

DRUGA CZĘŚĆ JEST TO 
SPRAWA OSÓB, 

które otaczały kpt. Lipińskiego 
(Światłowscy, Prajsowie i inni). 
W TRZECIEJ SWEJ CZĘŚCI 
p. PROKURATOR POWOLlJ-

JE SIĘ NA OBOWIĄZKI 
OFICERA· 

i szkody mater.ialne, Idól'e spo 
wodowały zmniejszenie katego 
rji różnym poborowym. Poza
tern proknrator zrzekł się o
skarżenia w stosunku do 7 po
borowych. W konkluz.ii swego 
pI'zemówienia 
PROKURATOR WNOSI O SU
ROWE UKARANIE PODSĄD-

NEGO. 

'NWiGJ4D 

VI mala sie 
W ubiegłym tygodniu straciło 

pracę na terenie Łodzi 926 bezro
botnych, otrzymało pracę przez 
llrząd 202 bezrobotnych, wys,łano 

do pracy 225, zdjęto z ewidencji 
1, innych przyczyn 3,748. 
Urząd rozporzllidza 26 wolnemi 

miejscami dla robotników różnych 
:zawodów. 

Wolne posallg 
Państwowy urząd pośrednictwa 

pracy poszukuje kandydatów z do 
bremi świadectwami i referencja~ 

mi do obsadzenia nas~tPUją.cych 
1}O:S;oo: ' . , .. ;,' 

NA MIEJSCU 

NA WY JAZD W KRAJU 
1 prasowacza olejów jadalnych z 
cUugole'tnią. praktyką., 15 pończosz 
ników na ręczne maszyny, 1 polie
ł:!' s,t ltdniarskiego na budowę bar" 
dzo głębokich studzien. 

NA WYJAZD DO FRANCJI 
10 służących do gospodarstwa do- 25 szpularek, 10 ketlarek, 15 napy
Ulowego. chaczek do skarpetkowyph maszyn 

ł:lł5INO 
Dziś po raz ostatni 

WIELKA RElUJA PłODY 
me 

pod egidą bIgi Samowystarczalności Gospodarczej 
Zapowiada sympatyczny p. ZNICZ. 

... ob.rona unip.\Vin~ 
nienia 

Wysoki łrybunale! Co do po
dejrzane.i snmy, znalezionej u 
oskarżonegoA to twierdzę, iż 

gdyby kpt. Lipiński powiedział, 
iż zaI'obiłie sam, nie istniałaby 
ta cała spraw.a. A przecież 

MÓGL TAKIEGO TLOMA
CZENIA lJŻ\Ć. 

./ 

waniaeh, opal'tyeh na nieści-

słych założeniach. Co zaś do o
taczających osób, to mogę 
stwierdzić, iż oskal'żonego ola-
4tZ81a .jedna osoba, była to 

OSOBA KONFIDENTa po
ZNAŃSKIEGO, 

który wszak nie ma stałej ga
ży, a 

Pł ... ACĄ MU OD (iLOWY. 
Śmiem stwierdzić, że kpt. Li 

piński należy do bal'dzo ulot. 

OsIatnie słowo 
oskarżonego 

"Oświadczam. IZ na pobo' 
rach działałem zawsze w mysI 
najlepsze.i wiary i wiedzy dla 
dobl'a palistwowego, cO zaś do 
pieniędzy oświadczam jeszcze 
I'az, że oh'zymałem je w spad· 
ku od ojca". 

Zwracam uwagę ~ ~'Sokj(,ll1u nych i śmiałyc.h lekarzy, jeżeli 

sądowi, że są to gOI'S'te (Ha nie dawał llewnc kategorje, to 

Po p!'zemowach stron do 
pl'zewodniczącego sądu pułk. 

Ol'skiel!o z~łasza się nłe.1akl 

Szyja Teitelbaum, kuzyn pobo
rowego Prajsa. Oświadczył on 
pl'zewodniczą\~emu sądu, że ma 
REWELACYJNY MATERJAł.., 

tyczący się konfidenta Poznań. 

go pozornie zeznanie, co do KATEGOR,JE TE RYŁ Y 
znalezienia l)ieniędzy w skry t- SŁUSZNE, 

ce nie należy traktować jako opal'te na przepisac~h i instt'uk
rzecz n,iem&łliwą. a l'acze.i wy- I cjach swoich przełożonych. 
nikającą ze stosunków rodzin- W austrjackie.i al'm,ii ceniro 
!łych i charakteru oskal'i;one- się ofieel'ów odważnych, u nas 
go, przyczem zaznacza. iż Q- zaś to jest przestępstwem. 

skarżony Wszak oskarżony działał w naj 

skiego snosobów. 
zwalniał pobm'Ol\'yeh 
ska. 

.iakiemt 
z woj-

PI'zewodniczący sądu oświad 

czyi, iż zgłoszenie się świa(fka 

.jest s>późnione, ponieważ prze
wńd jes'ł już dawno zam!mięty. 

NIE JEST CZŁOWIEKIEM. 

KTÓRYBY SZUKAŁ' 

łatwie.tszych może, a nie}liraw
dziwych dróg w obronie wlaa.. 
nej. 

Gdyby rodzina oskarżonego 
chciała skorzystać z pI'zyslugu 
iącego je., pl'awa niezeznawa· 
nia. to sąd nie mógłby nic po
wiedzieć o pochodzeniu pienię 
dzy, jednakowoż rodzina ta 
składa zeznania, z kłóI'ych wy
nika, Iż nie są to robione z~zna 
nia, gdyż brat oskarżon~go 

DO OSTATNIEJ CHWILI NIE 
WIEDZlAL 

o istnieniu skrytki w biurku oj 
ca, podczas gdy siostra dowie
działa się o istnieniu te.i skrył
ki kilka czy kilkanaście miesię 
cy po śmie~i ojca. 

Wyrażam słowa uznania dla 
4licznie skonstruowanej mowy 
pana prokuratora, jed'mł1kowoż 

sposbozegam. iż pan prokurator 
popełnia poważną nieścisłość w 
~wych twiexdzeniach i l'ozumo 

= tMdj.t 

Pr~ykry gość 
W obecnym okresie zmimmej 

pogody coraz czę~ciej zjawia się 

niepożllidany i nieproszony gość -
katar. 

Wszyscy znają, dobrze niezwy
kłą łatwość zarażenia się katarem 
L. obawiają się go. I słusznie, 

gdyż ka.tar doprowadza częste do 
powikłań, przechodzących latwo w 
ciężkie ropienia. Krótko mówillic, 
katar bywa nierzadko począ.tkiem 

poważnych chorób. 

Z tego powodu należy starać się 
zapobiec w porę przykrym skut
kom niewinnego z pozoru kataru 
lub przeziębienia. Można w tym ce
lu gorąco polecać zażywanie wy
próbowanych oryginalnych ta,ble
tek Aspirin (znak ochronny
napis "Bayer" w kształcie krzyża). 
Tabletki A~rin są. do nabycia we 
wszystkich aptekach. Pozatem na" 
lety, koniecznie zmieniać częściej 
chustki do nosa i często myć ręce, 
aby niedopuścić do dalszego sze
rzenia się kataru. 

KaMy, kto postępuje w ten s.po
sób, dba nietiy1ko o zachowanie 
swego zdrowia, lecz oddaje rów 
niaż usłuKę innym. 

lepszej wh~!'zc ze .""w iallomo
ścią, że chorzy nie mog,ą nietyl 
ko zaJmować weranlI szpital
nych, aJe talde i ogl'Odów szpi
halnych. Z tego pailsłwo 1)01-
skie nie mogło ponieść szkód 
matel'Jałnyeh, ale wrecz pl'ze
eiwnie oskat'żony chil'~uił pań

stwo od sz.kód. 
Wkońcu Ohl'Olica adw. Bilyk 

prosi sąd o uniewinnienie. 

Następnie sąd uda.ie się na 
ual'nd~, idóra il'w~~ła p,rzeszhl 
dwie ~odziny, po której ogłasza 
WYROK, MOCĄ KTÓREGO O
SKARŻONY KPT. DR. WLO
DZIl\lIEFZ LIPIŃSKI ZOST A· 
J E Z lSRAKU DOWODÓW WIo 
NY VNIEWINNIONY. 

Pob6r rocznika 1909 i 1908 
Dziś, t. i. w niedzielę komisje po. \ nie 4. komiSarjat~ p •. P., kt?ryeh 

borowe nieczynne: nazWiska zaczynają SIę na litery: 

Jutro winu i się stawić przed ko' G, F, Hd' k .. bo ~ 
'S' b ul Z Prze omlSJą po rową nr. ~ 

mI Ją po orowa nr. 1 przy . a- Al K .. ki 21 . . i . . - .. . przy. OSClllSZ męzczyzn 
kątneJ 82 męzczyzm rocznika 1909 'k 1908 k t B . . l' . I . . roczm 'a , a. • uznam za 
zamIeszka I na terente 3 wmIsarJa . d I h d ł'b . . czaSowo nIez o nyc o s uz 1 
tu p. p., ktorych naZWiSka zaczy' 'sk' .. 1929 .. . wOJ .oweJ w malU 1 czerwcu 
naJa Się na btery: L. Ł. . s k l' u te . 4 k • . r., zamle z 'a l na reme Olm· 

Plzed komisją poborową nr. 2 Sarjatu p. p., których nazwisk, 
przy ul. Ogrodowej 34 mężczyini zaczynają się na litery: A, B, C, Dt 
rocznika 1909 zamieszkali na tere- E, F, G. H. I. J, K, L. 

PARK HELENÓW W NOWEJ 
SZACIE 

Jak się dowiadujemy otwarcie 

.. 
Wyc~eczka klubu 

IUmowBgo 
najpiękniej szeg'o zaką.tka Łodzi - W niedzielę, dnia 18 maja rb. ł 
parku Helenowa nastąpi w. sobotę ) w razie niepogody dnia 25 maja 
dnia 17 b. m. Zarzą,d Helenowa roI. Am. Klub Filmowy w Łodzi 
chcą.c parkowi bardziej jeszcze na urządza wycieczkę towarzysko
dać wygląd europejski nie szczę'" krajoznawczą. z nakręcaniem filmu 
dził kosztów i pod wytirawnem 0- na którą. zarząd klubu zaprasza 
kiem znanego w tutejszych sfe- wszystkie miłośniczki i milo§.nj
rach architelda Zygmunta Wie-sne- ków g-ry filmowej. W nakręconym 
ra przekształcił ogród w prawdzi- filmie p. t. "Rozkosze wycieczki" 
wą oazę. Wszystkie budynki w będą. mogli wziąć udział wszyscy 
ogrodzie zostały odświeżone, zmo- uczes,tniczy wycieczki. Ponadto wy 
dernizowane i doprowa.dzone . do de czka urozmaicona będzie muzy· 
tak wspaniałego wyrazu, że nie za ką, tańcami, śpiewem oraz kon· 
wstydziłyby się przed najlepsżymi kursem fotograficznym zdjęć ama
parkami zagranicznymi. NowoFcią f.orskich Itp. 
w sezonie bieżącym będzie wybudo Pragną.cy wziąć udział w wyi 
wane, na· wzór zagraniczny, wśród cieczce proszeni są o zapisywania 
drzew naprzeciw orkiestJry, podium <"ię najdalej do dnia 15 maja br. w 
które słui:yć będzie do tańców dla "Film _ Studio" przy zakładzie fo
publicznoścI. tograficznym p. Cukrowskiego -

Zwiększony zespół orkiestrowy Łódź, ul. Przejazd Nr. 24 w go" 
pod dyr. popularnego w Łodzi dzinach od 11 do 19 codziennie, 
Teodora Rydera, koncertować bę" gdzie udziela się bliższych infor' 
dzie codziennie, za wyjątkiem po- macji. 
niedziałków. Program muzyczny Ci", __ ""Wll2Y_aIl __ l!!7.iIi!kJ:'lffltDIII_

przewiduje koncerty symfo:niczne, 
popularne, również odbywać się Lo ka I 
będą w niedziele i s.więta tak bar- Oddam połowę lokalu fronto 
dzo przez łodzian uczęszczane po' wego przy ul. Piotrkowskiej 
ranki muzyczne, ktMe niewą.tpli- pomiędzy ul. Moniuszki i Prze
wie, zwyczajem lat ubiegłych, jazd. - Oferty do biura. ogło' 
5ciągną. najwy1Jworniejszll! publicz- 'szeń Fuchsa 'Piotrkowska 50, 
ność naszego mia;st&. =sub .Lokal 100", 
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Przewód ~ądowy wykazał brak wszelkich podstaw oskarżenia 

Po wznowieniu obrad prze
n'odlliezący zwrócił się do bie
głych z następującem pyta
llit'm: "Pauowie biegli l'aezą te 
raz 
\VYJAŚNIĆ W 24 WYPAD-

KACH. 

objętych aktem osltal'źenia, czy· 
orzeczenie komisji poborowej, 
względnie oskarżonego były 

pJ'awidłowe, zgodne z przepisa
mi san. 1};.24, czy też nie, a o 
ile nie, to . dlaczego? 

BIEGLI (kpt. Lewandowski i 
Kpt. HeIlwig): RÓŻNICA PO
MIĘDZY roGLĄDEM KOMI
SJI POBOROWEJ A KOMISJI 
ROZPOZNAWCZEJ MOŻE SIĘ 
RÓŹNIĆ NIEZBYT SKRUPU
I,ATNEM BADANIEM JEDNEJ 
l KOMISJI, SPOWODOW A
NEM POŚPIECHEM. 

N astępnie biegli odpowiadają 
na pytanie sądu, iż różnice mię 
dzy komis.łą poborową 

NIE SĄ ZBYT WIELKIE, 
a w niektórych wy,padkach na
wet się pokrywają. 

Po zemaniach biegłych sąd 

mmyka przewód sądowy i od
daje głos prokuratorowi kpt. 
Mltowsldem1L 

,we 

Bezrobocie 
Na terenie państwowego urzędu 

pcśrednictwa pracy w Łodzi (mis, 
sto Łódź l poWiaty) w dniu 9 maja 
t980 r. by10 w ewidencji zarejestro 
wanych bezrobotnych 46,665, w 
tem w samej Łodzi 31,341. 

W samej Łodzi z zasiłków ko~ 

tzystało w ubiegłym tygodniu -
16,999 bezrobotnych. 

Prokurator 
domaga się kary ... 
PJ.·okurałor kpt. MITOWSKI 

w kl'ótkiem przemówieniu 
~wem popierał oskarżen~e, któ-
1'C podzielił na trzy części. 

A mianowicie 
PIERWSZA CZĘŚĆ TYCZY 

SIĘ plENIĘDZY. 

OSkarżyciel publiczny nie może 
zrozumieć dlaczego oskarżony 

miałby otrzymać tak znaczny 
spadek od ojca, natomiast inne 
dzieci nic. 

DRUGA CZĘŚĆ JEST TO 
SPRAWA OSÓB, 

które otaczały kpt. Lipińskiego 
(Światłowscy, Prajsowie i inni). 
W TRZECIEJ SWEJ CZĘŚCI 
p. PROKURATOR POWOLlJ-

JE SIĘ NA OBOWIĄZKI 
OFICERA· 

i szkody mater.ialne, Idól'e spo 
wodowały zmniejszenie katego 
rji różnym poborowym. Poza
tern proknrator zrzekł się o
skarżenia w stosunku do 7 po
borowych. W konkluz.ii swego 
pI'zemówienia 
PROKURATOR WNOSI O SU
ROWE UKARANIE PODSĄD-

NEGO. 

'NWiGJ4D 

VI mala sie 
W ubiegłym tygodniu straciło 

pracę na terenie Łodzi 926 bezro
botnych, otrzymało pracę przez 
llrząd 202 bezrobotnych, wys,łano 

do pracy 225, zdjęto z ewidencji 
1, innych przyczyn 3,748. 
Urząd rozporzllidza 26 wolnemi 

miejscami dla robotników różnych 
:zawodów. 

Wolne posallg 
Państwowy urząd pośrednictwa 

pracy poszukuje kandydatów z do 
bremi świadectwami i referencja~ 

mi do obsadzenia nas~tPUją.cych 
1}O:S;oo: ' . , .. ;,' 

NA MIEJSCU 

NA WY JAZD W KRAJU 
1 prasowacza olejów jadalnych z 
cUugole'tnią. praktyką., 15 pończosz 
ników na ręczne maszyny, 1 polie
ł:!' s,t ltdniarskiego na budowę bar" 
dzo głębokich studzien. 

NA WYJAZD DO FRANCJI 
10 służących do gospodarstwa do- 25 szpularek, 10 ketlarek, 15 napy
Ulowego. chaczek do skarpetkowyph maszyn 

ł:lł5INO 
Dziś po raz ostatni 

WIELKA RElUJA PłODY 
me 

pod egidą bIgi Samowystarczalności Gospodarczej 
Zapowiada sympatyczny p. ZNICZ. 

... ob.rona unip.\Vin~ 
nienia 

Wysoki łrybunale! Co do po
dejrzane.i snmy, znalezionej u 
oskarżonegoA to twierdzę, iż 

gdyby kpt. Lipiński powiedział, 
iż zaI'obiłie sam, nie istniałaby 
ta cała spraw.a. A przecież 

MÓGL TAKIEGO TLOMA
CZENIA lJŻ\Ć. 

./ 

waniaeh, opal'tyeh na nieści-

słych założeniach. Co zaś do o
taczających osób, to mogę 
stwierdzić, iż oskal'żonego ola-
4tZ81a .jedna osoba, była to 

OSOBA KONFIDENTa po
ZNAŃSKIEGO, 

który wszak nie ma stałej ga
ży, a 

Pł ... ACĄ MU OD (iLOWY. 
Śmiem stwierdzić, że kpt. Li 

piński należy do bal'dzo ulot. 

OsIatnie słowo 
oskarżonego 

"Oświadczam. IZ na pobo' 
rach działałem zawsze w mysI 
najlepsze.i wiary i wiedzy dla 
dobl'a palistwowego, cO zaś do 
pieniędzy oświadczam jeszcze 
I'az, że oh'zymałem je w spad· 
ku od ojca". 

Zwracam uwagę ~ ~'Sokj(,ll1u nych i śmiałyc.h lekarzy, jeżeli 

sądowi, że są to gOI'S'te (Ha nie dawał llewnc kategorje, to 

Po p!'zemowach stron do 
pl'zewodniczącego sądu pułk. 

Ol'skiel!o z~łasza się nłe.1akl 

Szyja Teitelbaum, kuzyn pobo
rowego Prajsa. Oświadczył on 
pl'zewodniczą\~emu sądu, że ma 
REWELACYJNY MATERJAł.., 

tyczący się konfidenta Poznań. 

go pozornie zeznanie, co do KATEGOR,JE TE RYŁ Y 
znalezienia l)ieniędzy w skry t- SŁUSZNE, 

ce nie należy traktować jako opal'te na przepisac~h i instt'uk
rzecz n,iem&łliwą. a l'acze.i wy- I cjach swoich przełożonych. 
nikającą ze stosunków rodzin- W austrjackie.i al'm,ii ceniro 
!łych i charakteru oskal'i;one- się ofieel'ów odważnych, u nas 
go, przyczem zaznacza. iż Q- zaś to jest przestępstwem. 

skarżony Wszak oskarżony działał w naj 

skiego snosobów. 
zwalniał pobm'Ol\'yeh 
ska. 

.iakiemt 
z woj-

PI'zewodniczący sądu oświad 

czyi, iż zgłoszenie się świa(fka 

.jest s>późnione, ponieważ prze
wńd jes'ł już dawno zam!mięty. 

NIE JEST CZŁOWIEKIEM. 

KTÓRYBY SZUKAŁ' 

łatwie.tszych może, a nie}liraw
dziwych dróg w obronie wlaa.. 
nej. 

Gdyby rodzina oskarżonego 
chciała skorzystać z pI'zyslugu 
iącego je., pl'awa niezeznawa· 
nia. to sąd nie mógłby nic po
wiedzieć o pochodzeniu pienię 
dzy, jednakowoż rodzina ta 
składa zeznania, z kłóI'ych wy
nika, Iż nie są to robione z~zna 
nia, gdyż brat oskarżon~go 

DO OSTATNIEJ CHWILI NIE 
WIEDZlAL 

o istnieniu skrytki w biurku oj 
ca, podczas gdy siostra dowie
działa się o istnieniu te.i skrył
ki kilka czy kilkanaście miesię 
cy po śmie~i ojca. 

Wyrażam słowa uznania dla 
4licznie skonstruowanej mowy 
pana prokuratora, jed'mł1kowoż 

sposbozegam. iż pan prokurator 
popełnia poważną nieścisłość w 
~wych twiexdzeniach i l'ozumo 

= tMdj.t 

Pr~ykry gość 
W obecnym okresie zmimmej 

pogody coraz czę~ciej zjawia się 

niepożllidany i nieproszony gość -
katar. 

Wszyscy znają, dobrze niezwy
kłą łatwość zarażenia się katarem 
L. obawiają się go. I słusznie, 

gdyż ka.tar doprowadza częste do 
powikłań, przechodzących latwo w 
ciężkie ropienia. Krótko mówillic, 
katar bywa nierzadko począ.tkiem 

poważnych chorób. 

Z tego powodu należy starać się 
zapobiec w porę przykrym skut
kom niewinnego z pozoru kataru 
lub przeziębienia. Można w tym ce
lu gorąco polecać zażywanie wy
próbowanych oryginalnych ta,ble
tek Aspirin (znak ochronny
napis "Bayer" w kształcie krzyża). 
Tabletki A~rin są. do nabycia we 
wszystkich aptekach. Pozatem na" 
lety, koniecznie zmieniać częściej 
chustki do nosa i często myć ręce, 
aby niedopuścić do dalszego sze
rzenia się kataru. 

KaMy, kto postępuje w ten s.po
sób, dba nietiy1ko o zachowanie 
swego zdrowia, lecz oddaje rów 
niaż usłuKę innym. 

lepszej wh~!'zc ze .""w iallomo
ścią, że chorzy nie mog,ą nietyl 
ko zaJmować weranlI szpital
nych, aJe talde i ogl'Odów szpi
halnych. Z tego pailsłwo 1)01-
skie nie mogło ponieść szkód 
matel'Jałnyeh, ale wrecz pl'ze
eiwnie oskat'żony chil'~uił pań

stwo od sz.kód. 
Wkońcu Ohl'Olica adw. Bilyk 

prosi sąd o uniewinnienie. 

Następnie sąd uda.ie się na 
ual'nd~, idóra il'w~~ła p,rzeszhl 
dwie ~odziny, po której ogłasza 
WYROK, MOCĄ KTÓREGO O
SKARŻONY KPT. DR. WLO
DZIl\lIEFZ LIPIŃSKI ZOST A· 
J E Z lSRAKU DOWODÓW WIo 
NY VNIEWINNIONY. 

Pob6r rocznika 1909 i 1908 
Dziś, t. i. w niedzielę komisje po. \ nie 4. komiSarjat~ p •. P., kt?ryeh 

borowe nieczynne: nazWiska zaczynają SIę na litery: 

Jutro winu i się stawić przed ko' G, F, Hd' k .. bo ~ 
'S' b ul Z Prze omlSJą po rową nr. ~ 

mI Ją po orowa nr. 1 przy . a- Al K .. ki 21 . . i . . - .. . przy. OSClllSZ męzczyzn 
kątneJ 82 męzczyzm rocznika 1909 'k 1908 k t B . . l' . I . . roczm 'a , a. • uznam za 
zamIeszka I na terente 3 wmIsarJa . d I h d ł'b . . czaSowo nIez o nyc o s uz 1 
tu p. p., ktorych naZWiSka zaczy' 'sk' .. 1929 .. . wOJ .oweJ w malU 1 czerwcu 
naJa Się na btery: L. Ł. . s k l' u te . 4 k • . r., zamle z 'a l na reme Olm· 

Plzed komisją poborową nr. 2 Sarjatu p. p., których nazwisk, 
przy ul. Ogrodowej 34 mężczyini zaczynają się na litery: A, B, C, Dt 
rocznika 1909 zamieszkali na tere- E, F, G. H. I. J, K, L. 

PARK HELENÓW W NOWEJ 
SZACIE 

Jak się dowiadujemy otwarcie 

.. 
Wyc~eczka klubu 

IUmowBgo 
najpiękniej szeg'o zaką.tka Łodzi - W niedzielę, dnia 18 maja rb. ł 
parku Helenowa nastąpi w. sobotę ) w razie niepogody dnia 25 maja 
dnia 17 b. m. Zarzą,d Helenowa roI. Am. Klub Filmowy w Łodzi 
chcą.c parkowi bardziej jeszcze na urządza wycieczkę towarzysko
dać wygląd europejski nie szczę'" krajoznawczą. z nakręcaniem filmu 
dził kosztów i pod wytirawnem 0- na którą. zarząd klubu zaprasza 
kiem znanego w tutejszych sfe- wszystkie miłośniczki i milo§.nj
rach architelda Zygmunta Wie-sne- ków g-ry filmowej. W nakręconym 
ra przekształcił ogród w prawdzi- filmie p. t. "Rozkosze wycieczki" 
wą oazę. Wszystkie budynki w będą. mogli wziąć udział wszyscy 
ogrodzie zostały odświeżone, zmo- uczes,tniczy wycieczki. Ponadto wy 
dernizowane i doprowa.dzone . do de czka urozmaicona będzie muzy· 
tak wspaniałego wyrazu, że nie za ką, tańcami, śpiewem oraz kon· 
wstydziłyby się przed najlepsżymi kursem fotograficznym zdjęć ama
parkami zagranicznymi. NowoFcią f.orskich Itp. 
w sezonie bieżącym będzie wybudo Pragną.cy wziąć udział w wyi 
wane, na· wzór zagraniczny, wśród cieczce proszeni są o zapisywania 
drzew naprzeciw orkiestJry, podium <"ię najdalej do dnia 15 maja br. w 
które słui:yć będzie do tańców dla "Film _ Studio" przy zakładzie fo
publicznoścI. tograficznym p. Cukrowskiego -

Zwiększony zespół orkiestrowy Łódź, ul. Przejazd Nr. 24 w go" 
pod dyr. popularnego w Łodzi dzinach od 11 do 19 codziennie, 
Teodora Rydera, koncertować bę" gdzie udziela się bliższych infor' 
dzie codziennie, za wyjątkiem po- macji. 
niedziałków. Program muzyczny Ci", __ ""Wll2Y_aIl __ l!!7.iIi!kJ:'lffltDIII_

przewiduje koncerty symfo:niczne, 
popularne, również odbywać się Lo ka I 
będą w niedziele i s.więta tak bar- Oddam połowę lokalu fronto 
dzo przez łodzian uczęszczane po' wego przy ul. Piotrkowskiej 
ranki muzyczne, ktMe niewą.tpli- pomiędzy ul. Moniuszki i Prze
wie, zwyczajem lat ubiegłych, jazd. - Oferty do biura. ogło' 
5ciągną. najwy1Jworniejszll! publicz- 'szeń Fuchsa 'Piotrkowska 50, 
ność naszego mia;st&. =sub .Lokal 100", 



861e w łołądku, '§ciskanle w doł
'u, obstrukcję. gnicie w kiszkach, go
rycz w ustach, złe trawienie, b6le gło
wy, obłożony język, blad,\ cerę łatwo 
usunąć stosuj,\c często wodę gorzk,\ 
Franclszka-J6zefa i bior,\c wieczo- Iki 

H.V. - ,.GŁOS PORANNY"' - 193t1, 

• • • n ro umlenl 
rem przed udaniem się na spoczynek C 
pełnll szklankę takowej. Specjaliści .8~'Uftn" 
chorób' narzi\dów trawienia bardzo Itis~l:! w,qJ V 'B Krz,ż jest dobrodzieistwem' wsz,stkich ob,watell 

przedewsZY51klem w czasie pOkoiu zalecają wodę Franclszka-J6zefa, 
jako jeden z najskuteczniejszvch środ-
ków domowych. Z'ldać w apt. i drogo 

Zjazd psychiatrów 
'iY dniach 7, 8 i 9 czerwca r. b. 

bdbędzie się w Lodzi x.. zjaLll 
psychjatrów polskich. Uczestniczyć 
w zjeździe oędą najwybituiejsi u
czeni by w trzydniowych obradach 
roztrząsać sprawę alkoholizmu. Re 
Ierat.y, licznie zgła.szane, dadzą 
obraz najnowszych wysiłków na 
poJu zwalcr.ania i leczenia chorób, 
wywołanych nadużyciem alkoholu 
oraz pchną na nowe tory wiedzę 
poiską.. Odczyty i referaty zgłosi~ 

li najwyoitniejsi uczeni jak prof. 
~Iazurkiewicz, prof. Piltz, prof. 
'Piotrowski, prof. Grzywo - Dąr 

bromki, decent Rose, płk. N elken 
ł wielu innych. 

Jeden z pierwszych na t.ak wy .. 
Aokim poziomie naukowym 7.jazti 
urządzany w Łodzi niewątpliwie 

zadokumentuje, te nasze miasto 
nietyJko jest ośrodkiem przemysłu, 
ale również i nauki. 

Komitet organizacyjny pod prze 
~'odni(}twem pp. d-rów Starzyń

skiego ł Frenlda wytęża. siły, aby 
godnie przyjąć gości w naszem 
mieście. 
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POWIEM WAM PEWIEH wnln 
SEKRET KOBUCY 

powłada panł HUguBffB Bx·DunOI. 

.,Na to, łeby mle~ piękn" szy
ję, bial" i gładk,\ i usuną.ć wszel
kie zbyteczne włoski i puszek na 
calem ciele należy używać kremu 
prześlicznie pachnącego "TAKY", 
wyciskaillc go wprost z tubYł po 
pięciu minutach obmyć wodll- oto 
wszystko. Będziecie Panie zachwy
cone skutkiem i pożegnacie raz na 
zawsze zarówno niebezpieczną brzy
twę, dzięki kt6rej wyrastają twarde i 
obfitsze włoski i ukazują się pryszcze 
oraz skomplikowane i niepachnące 
depilatoiry. Ekonomiczny i nie· 
szkodliwy "TAKY" niszczy włos z 
korzeniem i zapobiega porostowi 
włosów. To nadzwyczajny w"na
lazek, jestem nim zachwycor a·. 

Uwaga! .. TAKY" jest jeC:ynym 
francuskim, prawnie zastrzeżony.ll 
kremem. usuwajllcym włosy. Do 
nabycia we wszystkich perfumer
jach. Duża tuba jedyny model 
Zł. S.- Cena bardzo przystępna. 

Generalny przedstawiciel:, 
A. BORNSTEIN. & Co., GDANSK 

Zalety "TAKY": bardzo przy~ 
jamny zapach, sZl1bkie działa
nie, nie zasycha VI tubie. 

Dr. med. . 3243 

S. iewiażs i 
Specjalista chorób skórnych 
wenerycznych i moczopłciowych 
leczenie światłem, badanie krwi 

i wydzielin 

Andrzeja 5. łelef. 159-40 
Przyjmuje od 8-11 i od S-9 wiecz 

w niedziele i §więta od 9-1 
Oddzielna poczekalnia dla poń 

~ 

Od czasu do czasu na szpal
tach dzienników pojawia się 
wzmianka o odczyoie. o balu 
maskowym, czy innym podwie 
czorku. urządzanym przez czer 
wony krzyż. Rzadziej oczywi
ście znajdujemy garść cyfr, ma 
jących ilustrować działalność 
tej instytucji. Ale cyfry mają 
to do siebie, że acz są bardzo 
ścisłe, to jednak nie dają wyo
brażenia o całokształcie pracy 
i ideach przewodnich instytu
cji, do której się odnoszą. Mo· 
że dlatego właśnie w llmy' 
słach niezlkzonych ilośd uby
wateli pokutuje wdąż jellt.cł:ł~ 
opinja, którą ująć moina w na 
stępujące zdanie: 

"Przecież czerwony krzyż 
pracuje podczas wOJny! Pocóż 
więc istnieje i pracuje dzisiaj, 
w czasie pokoju?" 

Oczywiście, że to pyldTIiC 
jest niesłychanie naiwne. L(,'(:l 

smutniejszą jeszcze jest odpo. 
wiedź na to pytanie, jaką si~ 
często słyszy z ust nietylko lai 
ków, ale nawet działaczy spo
łecznych. Mówią oni mianov.+ 
cie: 
"CŁerwany krzyż w czasie 

pako ju przygotowuje społe~ 'eil 
I;two do wojny i jej wtórnych. 
a tragicznych objawów!" 

Gorliwi propagatorzy takit>gn 
poglądu oddają D1eslychvnit· 
pożytecznej instytucji niedźwie 
iJzią przyshlg~. Szeroka Ula"" 
boi się nawet myślt!ć o wojnie, 
uważaJąc za najn,iehezpiee 7 niej 
sze zjawisko wszelkie przygoto 
wania do nowj rzezi. Masa nie 
uwzględnią konieczności przy
gotowania się jednego, fłdy inni 
się przygotowują. I dlatego cala 

praca czerwonego krzyża, w I stale pracująca stacja dożywia· 
takiem świetle przedstawiana. nia dzieci, ambulutorjum 'fla 
nie spotyka się nawet w części niezamożnych uczniów szkół 
z takiem poparciem, na Jakie średnich, nie mających możno
zasługuje. ści korzystania z usług kasy 

A tymczasem owoce. Jakh~ chorych, masowe stkolenie pie 
przynosi i przynieść może pra- lęgniarek, kursy samtarne w 
ca czerwonego krzyża w C7.11!\H! fabrykach, cały lIzel'eg akcji 
nokoju, ma dla społeczeństwa społecznych na terenach. bąd:i' 
olbrzymie, stałe znaaenie, rólw zniszczonych przez działania 
nież, a może nawet l>t7.edcwszy wo.ienne, bądź dotkniętych ka
stkiem w czasie pokoju. tastrofą żywiołową (pamiętna 

Sprobujmy tylko wspomnieć powódź w Małopolsce'. kursy 
o zakresie działanIe teJ instytll sanitarne po małych miastel!z
cji; ograniczmy się przytem do kach i wsiach, pogotowie dro
okręgu łódzkiego. gowe dla niesienia pomocy w 

A więc projekt budowy szpi wypadkach katastrof komuni· 
tal a na 170 łótek, pomoc dla kacyjllych ~ czyż to wszystktl 
bQzrobotnych prze.,; umożliwia ma coś w'spólnego z przygoio· 
nie im przejazdu do mie.fscoWQ waniem się do wojny? 
~ci. gdzie mogą otrzyma~. pra- Pośrednio o~zywiście tak, 
cę, a. nawet zaopatry.wame tch Bowiem wykwalifikowana pic. 
CZęŚCIOWO w narZl(dZla pracy. lęg:niarka będzie się naturalnie 
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Zbiórka szparagów 

jest nieomylnym znakiem, ~e wiosna panuje w pełni. 
sm AGI" + 

Malarstwo i rzeźba 

WystawI prac Joachima Kahane 
Rzeźba, a raczej płaskorzeź

ba w blachach metalowych -
w srebrze, mosiądzu i miedzi
to sztuka par excellence stoso
wana. Znani nam są arty,~ci, 
którzy w tych blachach starają 
się stworzyć obrazy pod każ
dym względem współczesne, wy 
dajP nam się jednakże, że twór 
cy dzieł tego rodzaju są na lllY\ 
.uej drodze. Dzieła takie mogą 
być na wet wysoce wartośdowe 
pod względem artystycznym -
brak im jednak owej konier.r
nej zgody między materjałem a 
treścią, i na dłuźszv dystans 
twórczość nosząca w sobie tllką 
dysharmonję nie może sip' o
stać. 

Na poparcie tego, cośmy po
wiedzieli wyżej, nie będziemv 
przytaczali nazwisk; zna je każ 
dy prawie, kto się w kraju bli
żej sztuką interesuje, i każdy 
mógł zaobserwować. że wszvSC'V 
ci artyści w mniejszym lub szer 
szvm zakresie porzucili Dróhv 
"kutego malarstwa", a przeszH 
do sztuki stosowanej. do reko
dzielnietwa artystycznego. 

We Francji taki artysta • rp.
kodzielnik nazywa sie artisan. 

Dawniej byli ci artisani mistrza I do pomocy artysty. a ozdoba na 
mi nad mistrze; dziś iest ich en niejednym korku od radjatora 
raz mniej - rzemieślnikowi nic jest prawdziwem dziełem sztu
wypada być artystą - woli CZy ki. 
tać ,.Hasło" i być przez to u- Dziś jest lepiej, a wyrazem 
świadomionym, woli ponadto tego jest fakt, że pracują art y
uważać sztukę za rzecz niepo ,ści ci tego rodzaju co Kahane. 
trzebną, a artystów wszelkie~ Kahane jest w swym rodzaju 
rodzaju za element mało solid- sztuki jednym z nielicznvch. 
ny i może nawet wywrotowy: Idzie świadomie po najwłaściw-

artysta zaś nie chce być rze- szej linji - po linji sztuki sto
mieślnikiem, bo zbyt dobra zna sowanej i tutaj tworzy rzeczy 
jomość fachu - nie jest r7.eczą I doprawdy wartościowe. Ponad
prawdziwie "wolnego" malarza I to, czują.c pewną patynę, która 
lub rzeźbiarza. jakby przywarła do materjalu. 

Dlalego też przez dłuższy skrzętnie dobiera tematy równa 
czas byliśmy świadkami pownt- patyną pokryte. Te stare motv
nego upadku sztuk stosown.· wy, kute w starym metalu, po
nych: do niedawna jeszcze ota- dane są jednak w nowem uję
czały nas w życiu codziennem ciu artystycznem. Kahane skla
szmiry najgors,zego gatunku: nia się świadomie do prymity
wystarcza jeszcze dziś rzucić I wu, lecz prymitywu zmoderni
okiem po dostatnim domu, za- zowanego. I nawskroś wspólcze 
opatrzonym w równej mierze w sne skróty i uproszczenia Ka.ha 
tradycję. jak w brak smaku. bv nego czują się w tych bla1::hach 
zachodzić w głowę. skąd ludzi" jak u siebie w domu: od pry
wzięli te gołe niewiasty na Da mitywu wieku dwudziestego nie 
pierośnicach, te zawoalowane , jest tak bardzo daleko do pry. 
damy pod lampami: (taka panj ' mitywów średniowiecza ani 
trzyma zwykle całą lampę na egzotyki rzeźby staro - hebraJ
głowie) i t. d. Dziś jest lepiej - ski ej i asyryjskiej, jak daleko 
zrobił to wielki przemysł, kt6- jest od roku 1930 do roku 1900 
ry niejednokrotnie ucieka Siie chociaiby._ 

podczas pokoju toczy wieczną, 
nieubłaganą woy...., a . ~łvmj t.v 
wiolami. z zllzdor.-d~pa o ,we 
tajemnice naturą, z t.J.dcsi~t~~. 
jącemi ludność epidemjami." 

W tej ~ezkrwawe.i, ale nl~. 
mniej groźnej wojnie społe
czeństwo również powinno 
mieć przygotowanie, a właśnie 
czerwony krzyż to przygotowa 
nie daje. 

Wysz'kolona pielęgniarka tali 
samo potrzebna jest choremu 
na tylUlS, jak rannemu w po
tyczcel 

Wyleczone dziecko jest pnć 
dewszystkiem pożyteczmym ob, 

i walelem. a dopiero w ostaterl 
ności zdrowym żołnierzem! 

Apteczka podręcmla w pr:r.y' 
drożnej chade chłopskiej wieh .. 
razy przyniesie ulgę nieszczę
śIiwvm podróżnym. zanim na~ 
dejdzie chwila, gdy je,' u.słlli 
potrzebne b~ą przeciągające I 
armii. 

Pomaganie zdemobilizowa-
nym żołnierzom. w zdobywan!u 
pracy nie ma z wojną nic wspól 
nego, bowiem zdemobilizowanv 
żołnierz jest już tylko zwykłym 
bezrobotnvml 

Oto jak wygląda działaJnoś~ 
czerwonego k,rzyża ze społecz· 
nego punktu widzenia! 

Oto pod .lakierni hasłami 'po
winna być propaganda na 
rzecz tej instytucji samarytall
skiej prowadzona.! Jestem prze
konany, że tak poprowadzona 
akcja spotka się zgłębokiem 
zrozumieniem całego społeczeń
stwa i da imponujące rezultaty. 

W dniach od 1 do 8 czerwca 
na terenie całej Polski odbe
dzie się tydzień propagandowy 
czerwonego krzyża. Jeśli spo· 
łeczeństwu zostaną otworzoue 
oczy na istotne, pokojowe zada
nia tej organizacji, to werbu
nek członków pójdzie bardzo 
łatwo. 

Nikt nie pożałuje 3 złot"c.h 
rocznie (tyle wYllosi składka), 
aby zostać członkiem instytucji 
która mu w każdej chwili oddać 
może wielkie usłu'~iI 
Każdy obywatel może potrze 

bo wać pomocy czerwonego 
krzyża, względnie ludzi, przez 
niego wykwalifikowanvch do 
udzielania pomocy, za' miesiąc 
za tydzień, jutro, dziś - zupeł· 
.uie niezru1eŻlDie od tego, czy bę· 
dziemy . w tej chwili wojowali 
czy leż pracowali pokojowo 
nad tworzeniem fundament6", 
normalnego 7.yci~~ 

Civls 

861e w łołądku, '§ciskanle w doł
'u, obstrukcję. gnicie w kiszkach, go
rycz w ustach, złe trawienie, b6le gło
wy, obłożony język, blad,\ cerę łatwo 
usunąć stosuj,\c często wodę gorzk,\ 
Franclszka-J6zefa i bior,\c wieczo- Iki 

H.V. - ,.GŁOS PORANNY"' - 193t1, 

• • • n ro umlenl 
rem przed udaniem się na spoczynek C 
pełnll szklankę takowej. Specjaliści .8~'Uftn" 
chorób' narzi\dów trawienia bardzo Itis~l:! w,qJ V 'B Krz,ż jest dobrodzieistwem' wsz,stkich ob,watell 

przedewsZY51klem w czasie pOkoiu zalecają wodę Franclszka-J6zefa, 
jako jeden z najskuteczniejszvch środ-
ków domowych. Z'ldać w apt. i drogo 

Zjazd psychiatrów 
'iY dniach 7, 8 i 9 czerwca r. b. 

bdbędzie się w Lodzi x.. zjaLll 
psychjatrów polskich. Uczestniczyć 
w zjeździe oędą najwybituiejsi u
czeni by w trzydniowych obradach 
roztrząsać sprawę alkoholizmu. Re 
Ierat.y, licznie zgła.szane, dadzą 
obraz najnowszych wysiłków na 
poJu zwalcr.ania i leczenia chorób, 
wywołanych nadużyciem alkoholu 
oraz pchną na nowe tory wiedzę 
poiską.. Odczyty i referaty zgłosi~ 

li najwyoitniejsi uczeni jak prof. 
~Iazurkiewicz, prof. Piltz, prof. 
'Piotrowski, prof. Grzywo - Dąr 

bromki, decent Rose, płk. N elken 
ł wielu innych. 

Jeden z pierwszych na t.ak wy .. 
Aokim poziomie naukowym 7.jazti 
urządzany w Łodzi niewątpliwie 

zadokumentuje, te nasze miasto 
nietyJko jest ośrodkiem przemysłu, 
ale również i nauki. 

Komitet organizacyjny pod prze 
~'odni(}twem pp. d-rów Starzyń

skiego ł Frenlda wytęża. siły, aby 
godnie przyjąć gości w naszem 
mieście. 
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POWIEM WAM PEWIEH wnln 
SEKRET KOBUCY 

powłada panł HUguBffB Bx·DunOI. 

.,Na to, łeby mle~ piękn" szy
ję, bial" i gładk,\ i usuną.ć wszel
kie zbyteczne włoski i puszek na 
calem ciele należy używać kremu 
prześlicznie pachnącego "TAKY", 
wyciskaillc go wprost z tubYł po 
pięciu minutach obmyć wodll- oto 
wszystko. Będziecie Panie zachwy
cone skutkiem i pożegnacie raz na 
zawsze zarówno niebezpieczną brzy
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depilatoiry. Ekonomiczny i nie· 
szkodliwy "TAKY" niszczy włos z 
korzeniem i zapobiega porostowi 
włosów. To nadzwyczajny w"na
lazek, jestem nim zachwycor a·. 

Uwaga! .. TAKY" jest jeC:ynym 
francuskim, prawnie zastrzeżony.ll 
kremem. usuwajllcym włosy. Do 
nabycia we wszystkich perfumer
jach. Duża tuba jedyny model 
Zł. S.- Cena bardzo przystępna. 

Generalny przedstawiciel:, 
A. BORNSTEIN. & Co., GDANSK 

Zalety "TAKY": bardzo przy~ 
jamny zapach, sZl1bkie działa
nie, nie zasycha VI tubie. 

Dr. med. . 3243 

S. iewiażs i 
Specjalista chorób skórnych 
wenerycznych i moczopłciowych 
leczenie światłem, badanie krwi 

i wydzielin 

Andrzeja 5. łelef. 159-40 
Przyjmuje od 8-11 i od S-9 wiecz 

w niedziele i §więta od 9-1 
Oddzielna poczekalnia dla poń 

~ 
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wzmianka o odczyoie. o balu 
maskowym, czy innym podwie 
czorku. urządzanym przez czer 
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głowie) i t. d. Dziś jest lepiej - ski ej i asyryjskiej, jak daleko 
zrobił to wielki przemysł, kt6- jest od roku 1930 do roku 1900 
ry niejednokrotnie ucieka Siie chociaiby._ 

podczas pokoju toczy wieczną, 
nieubłaganą woy...., a . ~łvmj t.v 
wiolami. z zllzdor.-d~pa o ,we 
tajemnice naturą, z t.J.dcsi~t~~. 
jącemi ludność epidemjami." 

W tej ~ezkrwawe.i, ale nl~. 
mniej groźnej wojnie społe
czeństwo również powinno 
mieć przygotowanie, a właśnie 
czerwony krzyż to przygotowa 
nie daje. 

Wysz'kolona pielęgniarka tali 
samo potrzebna jest choremu 
na tylUlS, jak rannemu w po
tyczcel 

Wyleczone dziecko jest pnć 
dewszystkiem pożyteczmym ob, 

i walelem. a dopiero w ostaterl 
ności zdrowym żołnierzem! 

Apteczka podręcmla w pr:r.y' 
drożnej chade chłopskiej wieh .. 
razy przyniesie ulgę nieszczę
śIiwvm podróżnym. zanim na~ 
dejdzie chwila, gdy je,' u.słlli 
potrzebne b~ą przeciągające I 
armii. 

Pomaganie zdemobilizowa-
nym żołnierzom. w zdobywan!u 
pracy nie ma z wojną nic wspól 
nego, bowiem zdemobilizowanv 
żołnierz jest już tylko zwykłym 
bezrobotnvml 

Oto jak wygląda działaJnoś~ 
czerwonego k,rzyża ze społecz· 
nego punktu widzenia! 

Oto pod .lakierni hasłami 'po
winna być propaganda na 
rzecz tej instytucji samarytall
skiej prowadzona.! Jestem prze
konany, że tak poprowadzona 
akcja spotka się zgłębokiem 
zrozumieniem całego społeczeń
stwa i da imponujące rezultaty. 

W dniach od 1 do 8 czerwca 
na terenie całej Polski odbe
dzie się tydzień propagandowy 
czerwonego krzyża. Jeśli spo· 
łeczeństwu zostaną otworzoue 
oczy na istotne, pokojowe zada
nia tej organizacji, to werbu
nek członków pójdzie bardzo 
łatwo. 

Nikt nie pożałuje 3 złot"c.h 
rocznie (tyle wYllosi składka), 
aby zostać członkiem instytucji 
która mu w każdej chwili oddać 
może wielkie usłu'~iI 
Każdy obywatel może potrze 

bo wać pomocy czerwonego 
krzyża, względnie ludzi, przez 
niego wykwalifikowanvch do 
udzielania pomocy, za' miesiąc 
za tydzień, jutro, dziś - zupeł· 
.uie niezru1eŻlDie od tego, czy bę· 
dziemy . w tej chwili wojowali 
czy leż pracowali pokojowo 
nad tworzeniem fundament6", 
normalnego 7.yci~~ 

Civls 
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Bezpłatne 
szczepienia ospy 

Od j do 17 b. m. odbywają, si~ 

óczptntne szczepienia ospy ochron 
]jej dzieciom, urodzonym w 1929 
roku, oraz dzieciom, które do tej 
l}ory nie były jeszcze szczepione. 

Szczepienia te dokonywane są 

w g'odzill:1ch od 8 do 10 rano co
dziennie w następujących 8 dozo
ra ch sanitarnych: 

I dozór sanitarny przy ul. B. Li
manowskiego 3'7; 

II dozór sanitoarny przy ul. Pira
tnowicza 10; 

III dozór sanitarny przy ul. Że
romskiego 4; 

IV dozór sanitarny przy ul. Ko
tlernika 19; 

V dozór saJlitarny przy ul. Prze
fazd 86; 

VI dozór sanitarny przy ul. Soo 
"nowej 1; 

VII dozór sanitarny przy ul. 
Wólczańskiej 251; 

VIII dozór sanitarny przy ul. 
Bazarnej 4. 

Spra;wdzanic, czy ospa się przy
jllla, odbywać się br:dzie w tych 
samych lokalach i godzinach, od 
:lnia 19 do 24 maja 1'. b. włącznie. 

frzeciwko zazi~bieniu 
\V okre~ i e je-; iennym i wiosennym 
pn 'zi,:l i"nie ~i , : jesi plap:ą na).!!Jlin 
11'1. W:;zy 'uy Jlieomal lJlU pouleg«
ją. Wszyscy noszą różne pastylki, 
cukierki i t. p. zazwyczaj dość dro, 
gie i'pl'z~z to używane oszczędnie. 

P0wna część nowych pastylek 
zawiera. istotnie olejki dezynfeku
jące drogi oddechowe przez t. zw. 
inhalację wewnętrzną, ale najmoc
J!ie,i c!zialnj'l one nie- przez tesub· 
lILancje - tylko przez culder w 
nich zawarty. Cukier bowiem daje 
organizmowi olbrzymią stosunko~ 

\\'0 ilo~ć ciepł:t. Pod tym względem 
nie może się z cukrem porównać 
żaden inny środek odżywczy. I to 
wlaśnie uodpornia organizm prze
ciwl;o zaziębieniu. 

To też o wiele lepiej jest skon
SUIJIOW,I Ć kilka kl:lwałków białego 

cllkrn, niż za.prawioIlą woniami 
jedną, pastylk~. 

;\iestcty, nie wszyscy o tpm wie 
dz'l , a odbija się to nielylko na 
l;ieszr lli, ale i Da zdrowiu. ~a kosz 
(0 1\"11(\ pil stylki nie każdego stać, 

ale każdy może sobie przed wyj
~cieJll z domu, w Czas zimny i słot

l:y zjeść }xtrę kostpk bia.lego cu
kru. Zaleca się to również, gdy w 
mieszkaniu jest zimno. 

1I.V. - 'GŁOS PORANNY - rJ3b tęr. 13 , , l 

OZ M " L WI 
" Wieczór Doelreki w Tealrze Kameralnrm 

Dzialo się to ubiegłej niedzieli: 
dwaj poeci - łodzianie - Marjan 
Piec hal i Grzegorz Timofiejew - i 
Jerzy Ronard Bujański, poeta kra 
kowski od roku w Lodzi, jako kie
rownik literacki teatru miejskiego 
pracujący, - trzej razem wziąw
szy poeci - wystąpili z koncertem 
poetyckim. Wspomożeni przez mi
łujące poezję artystki dramatycz
ne pp. Faleńską i Niedźwiecką, ci 
trzej recytowali właa.ne utwory. 

Taki występ brzmi mocno pa
tetycznie: w Lodzi jednak właśnl& 
tak należy przynajmniej zaczynać 
spra.wozdal'Ja o wieczorach poe" 
tyckich. Gdyż w Lodzi poezja jesz 
cze nie zeszła ze szczytu Parnaeu, 
i chociaż Piechal i jego koledzy pi
szą o Wenus fabrycznej, to Lódź 

widzi jeszcze dotąd w poezji wię
cej pierwiastka z Wenus, niż z fa-

bryki, z ulicy - z codziennego szej osobie. Pani Faleńska była 

szarego życia. Najlepszy dowód, jednym subtelnym liryzmem, gdy 
że na sali było bardzo wiele bezro mówiła liryki Timofiejewa. 
botnycb .• foteli. O gościu: wbrew zwyczajom, na 

Piechal i Timofiejew s~ nam, I końcu. 
jako poeci, dobrze znani! tego wie Twórczość Jerzego Ronarda Bu
czoru dał się nam po raz pierwszy jańskiego poznaliśmy JUZ przed 
poznać Timofiejew - recytator i koncertem z jego tomu poezji p. t. 
przeszedł wszelkie oczekiwania. "Reduta żywego słowa". Ksią.żka 

"Djalog" Timofiejewa, wypowie- ta, to cykl erotyków. Autor plonie 
dziany z niezwykłą. bezpośredniO" niepoha.mowaną. miłością ku swej 
ścią, i mocą, odkrył nanowo nam idealnej kochance, zachłysta się 

niezwykłe walory tego mocnego j słow:l.mi, wielbiąc jej różnorakie a 
głębokiego poetyckiego utworu. jakż~ przebogate wdzięki. Dla niej 
Szkoda, te autor nie pomieścił w i przez nią pracuje, dla niej żyje 
:'!wym zbiorniku. "Niema mnie w i żyć pragnie. Jak w kamem naj~ 
domu". gorętszem uczuciu, gdy znajduje 

Pani Niedźwiecka, doskonała ono upu&t w słowach, tak i w tych 
recytatorka, miała 8'Zczęśliwą myśl, słowach jest wiele powtórzeń, są 

gdy odczytała "Wenus fabryczną" !!trofy całe nieomal powtarzające 
- dzieje zwykłej fabrycznej mi- się: świadczy to jedynie o żarze 
łości robotnicy łódzkiej w pierw- uczuć autora i żarze słów, któremi 

swą ukoehaną wielbi. OtwórZID) 
karty nie łudźmy nikogo: tą nade
wszystko ukochaną Bujańskiego, 

tą kochanką piękną., wzniosłą, dnu: 
ną i bogatą w krasy wszelkie jest.. 
mowa polska jest żywe słowo. 

Auior "Reduty żywego słowal 

jest nietylko poetą, ale i aktorem, 
Nie tylko pisze swe utwory, ale je 
równiet wygłasza. I stąd płyną 

niektóre zasłuchania się w dźwięk 
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"zagonić się - :~apić - za· 
chłysnąi' 

perlistem winem słów -
Mowo: srebrna ojczyzno 
Wieżo plomiennych snów. 

i czasami z:1ehły~nięty nie chc~ 1------------------------------------------; wiedzieć co pi~ze, chcc tylko sły

JORCHI(lJSTHRIa-SKI KOMPRES RRDOWY "RRDIU(lJCHErąR" 
Kompresy te zalecajll najwybitniejsi lekarze i profe. 
sorowie chorym na reumatyzm, artretyzm, ischias, 
nerwoból, objawy starości i choroby kobiece. Żlldaj-

cie bezpłatnych prospektów od: 
"RADIUMCHEMA" Qł. Skład 

jest dobrodziej
stwem dla cier
piącej ludzkości. W II r s z a w II Apteka Dr. HEINRICH 

Śniadeckich 22 L. tel. 283·11 W a p s z a w II, PI. Teatralny 

Zwycięski pochód BIBkIrycznoś 
• 

w dziedzinie oSwłeilenla "gltaw Iklepowgt:b 

szeć, co mówi ... 
Drugą. wiązaną mową n:lpisauą 

część swego (omu p0eta rozpoczy' 
na od .,Pochwały mojej moy.y '. 
Pochwala to pełna milo;ci nie ogra. 
nicIonej: 

,.0 miodopłynna -- klo~na 

!'.wadziebmt mowo żyzna -
ucieczko wszystkich wiprn:'cb 
błl1c1z [fcyrh p o oJ li.: l.yI' J: "' . 

a końt;zy "i~ ta )Jo ~I1\"' ała szo \', iuiz 
mem najpiękniejszym BiJ. jaki stać 

człowieka: 

"Arko przymierza Mowo
Siermięgo 

p07.łacana pszenicą a srebrzo' 
na żytem 

W związku z akc.ią samowy- nalety ZWl'6cI~ uwagę w oImłe przedmiotem szerokieh ł grun
starczalnośei gospodarczej l wystawowem Iklepn Elekkow- townych studjów, a doświadcze 
pl'opagandy krajowej p1'Oduk- 01, gdyt jeSt ODO ... asem wapa nła fachow~w W8kazują coraz 
c.ii zorganirowany został KON- Dlałą I Interesująq ebposyeJą nowe drogi dla udoskonaleń l biało czerwona wstęgo: -

flago dumna Rzeczypospo-
KURS WYSTAW SKLEPO- wyr6bów ftrmy EjIlugoa.. Gu- ulepueń. Sklep Elektrowni litej __ 

WYCH, zachęcających do kup.. stowue. w*"'*'1ste, pelne b..-w, LódzkleJ pokaiZUje nam to Powie ktoś może, te ta poezja 
na polskich wyrobów. Właści- i połylllu tk .... y "WJłaD.laM wayatko, co OSTATNIE SLO- nie ma nic wspólnego z żydem. -
ciele najpięknie.i i najbardziej się z dekoraeyjnłe pomyGaDyeh WO TECHNIKI zdołało powie- ba. że nie jest społeczna. Alp, czy 
pomysłowo wykonanych I ude-, ram. Wszystko. eo nowoeH8Jla dzieć 1 wykonać. Wystarczy mowa nie jest w równej mierze 
korowanych wystaw otrzymają technika tekstylna sclOłala 01111 spojrzeć na wykwintne matuja naszym chlebem codziennym, c') 
cenne nagrody, któJ'e 811 WJSta goąĆ, a eo dotychczas uwMano ty EJtingona w słoneczne polu- woda i powietrze? I nasza mil ość 
wione na widok publiczny W u nas ogólnie za wyłąCllDy przy dnie, a późnie.i przY.trzeć się im do ~?w! jest .taka w nas głęboka. 
OKNIE STrLEPU ELEKTROW wilej z<l"ranłcy mamy okazje ó' • d k że JeJ me czujemy wcale. Trzeb, 

.q. ..,.", p znym wleCJlOrem. g y w o - , t d ,', "l' T 

NI LÓ.nZKIEJ I Pi t d···· k .... ~'ó la l.. • ~ La o opIero "'lO" poety ... 
:il przy 11. o r- po zlwlac. ]8 o ... p" r a .... - nie płoDle ŚWiatło, aby się przc l S G-l;:. 

k.owskiej Ul'. 117. Tam wszy- wy, łódzki. WYSOKĄ KLASĘ konać do .iakiego stopnia RY-I----..--------
scy ł01lzianie mogą oglądać te wyrobów ejtingonoW8kteh W ALIZACJA ŻARÓWKI z na- (!lł;!l Adz' 
cenne i piękne przedmioty, któ PODNOSI JESZCZE BAR. turalnem źródłem promieni, Gl III " 

lk 'ć będ mi uznała, iż grać na Loterji należy tyl' 
re niety o stanOWI Ił - DZIEJ WZOROWE OŚWIE- sta.le się OOI'az bard7.ie.i zwycię- ko w słynnej ze szczęścia kolekturze 
łą pamiątkę, ale zarazem świad TLENIE. zainstalowane w ok- skim sukcesem f'nerg.ii elek- kantoru wymiany 

czyć będą chlubni.. o wysił- nie przez sklep Elektrowni. lryeznej. ~ RMłI[' 
kach nagrodzonych w kierun- Sklep ten, jak wiadomo, JEST Niecha.t wszySCy zainteJ,'eso- "Ił" U I. 
ku przyozdobienia ~wych ma- PIONIEREM W DZIEDZINIE wanl, a specjalnie właścicIele 58 PIOTRKOWSKA 58 

Ó • ZWRÓCENIA NA filji nie posiadamy. Główna wygrana 
gazyn W l RACJONALNEGO WYZYSKA. sklepów, nie zaniedbają okazji zł. 750.000. Na3zvm graczom wypłaci-
NIE UWAGI przechodniów. NIA ŚWIATLA dla ulów rekIn i przekonają się naocznie JAK liśmy już miljony wygranych. 

I lk I Szczęśliwe losy do I·ej klasy już do 
A e nieły o na te naarody mowyeh i .pI'zyczynil się On do OKNO WYSTAWOWE PO- nabycia. Ciągnienie l-ej klasy 17 i 19 

znacznego rozwoju efektów WINNO BYĆ OŚWIETLONE. maja. 

Dziś 
i dni następnych! 2-gi t,dzień! 2 .. gi t,dzień! 

Potężne arcydzieło realizacji Jerzego Asagarewa 

świetlnych na lócbkleJ ulicy, 
która może dzisiaj gmlalo ry
walizował ~ tYm względem 
z wlelkleml artetjamł stollc za 
chodn1o • europejskich. Okno 
wystawowe sklepu Elektrowni, 
o którem mówilłśmy powyżej, 

STANOWI NOWĄ REWELA,
CJĘ w tej dziedzinie. Umie
jęln1e dobrane I pomysłowe 

rozmieszczone lampy powodu~ 
ją, że światło, rzucone na wy

stawione tkaniny, niczem alę 
różni od normalnego gwlatła 

dziennego, I OŚWIETLENIE 
TO ZNAKOMICIE PODKRE
ŚLA WSZYSTKIE WYSOKIE 

Najwiąkszy film dtwiękowy św(ałll, realizacja Michllła Kertesza 

/lrka N ~f! "Zielona Brygada" 
A 

(Pieśń Kozaków Dońskich) 
Fascynująca legenda o 12 rozbÓjnikach. rozgrywająca się na 

tle bezmiernych stepów ukraińskich. 
Wrolach głównych: W rolach głównych, 

H A ~[hlenow w roli zdegradowanego oficera ro· )wao 
• • IJ syjskiego i atamana zbójeckiego. " • 

Kowal·~amborski wd;~~n~~~ Ueo Oeyers ~ r~~t~~~~:a~ 
Hnrta Waltnr - w roli wyuzdanej 

li li stepowej dziewczyny 
Wspaniała ilustracja muzycsna pod dyrekcją Leona Kantora 
przy współudziale zwiększonego chóru pGd kier. S. Lewitina. 

Pocz~tek sellnsów o g. 4 po pot, w sobotę i niedzielę o g, 
12 w poł. - Ceny miejsc zniżone, w sob. i niedz. od 12 do 3 
po 50 gr. i 1 zł. - Passe-partout i bilety wolnego wej§cia 

bezwzlllędnie nieważne. 

WALORY TOWARÓW. 
Jak wiadomo, sprawa r~Jo

nalnego, obfitego. a zarazem 
ekonomicznego WYZYSKANIA 
OŚWIETLENIA ELEKTRYCZ
NECrt> dla celów propagando
wo • reklamowyth jest obecnie 

BOllKU [~~j[m r~fil~[ ~'~m(~ 
PONADTO: PONADTO: 

Groteskowy zesp6ł saksofonowy 

Sześciu braci Brownll 

Początek o godz. 2-ej po poło 
Aby udostępnić wszysłkim obejrzenie największego filmu 
dźwiękowego "ARKA NOEGO" Dyrekcja postanowila ~d 
poniedziałku obniżyć ceny: wzystkie miejsca na b.alkonle 
sł. 1.-, wszystkie miejsclI na parterze zl. 1.50. N a pIerwsze 

seanse cena wszystkich miejsc zł. 1.-
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spra.wozdal'Ja o wieczorach poe" 
tyckich. Gdyż w Lodzi poezja jesz 
cze nie zeszła ze szczytu Parnaeu, 
i chociaż Piechal i jego koledzy pi
szą o Wenus fabrycznej, to Lódź 

widzi jeszcze dotąd w poezji wię
cej pierwiastka z Wenus, niż z fa-

bryki, z ulicy - z codziennego szej osobie. Pani Faleńska była 

szarego życia. Najlepszy dowód, jednym subtelnym liryzmem, gdy 
że na sali było bardzo wiele bezro mówiła liryki Timofiejewa. 
botnycb .• foteli. O gościu: wbrew zwyczajom, na 

Piechal i Timofiejew s~ nam, I końcu. 
jako poeci, dobrze znani! tego wie Twórczość Jerzego Ronarda Bu
czoru dał się nam po raz pierwszy jańskiego poznaliśmy JUZ przed 
poznać Timofiejew - recytator i koncertem z jego tomu poezji p. t. 
przeszedł wszelkie oczekiwania. "Reduta żywego słowa". Ksią.żka 

"Djalog" Timofiejewa, wypowie- ta, to cykl erotyków. Autor plonie 
dziany z niezwykłą. bezpośredniO" niepoha.mowaną. miłością ku swej 
ścią, i mocą, odkrył nanowo nam idealnej kochance, zachłysta się 

niezwykłe walory tego mocnego j słow:l.mi, wielbiąc jej różnorakie a 
głębokiego poetyckiego utworu. jakż~ przebogate wdzięki. Dla niej 
Szkoda, te autor nie pomieścił w i przez nią pracuje, dla niej żyje 
:'!wym zbiorniku. "Niema mnie w i żyć pragnie. Jak w kamem naj~ 
domu". gorętszem uczuciu, gdy znajduje 

Pani Niedźwiecka, doskonała ono upu&t w słowach, tak i w tych 
recytatorka, miała 8'Zczęśliwą myśl, słowach jest wiele powtórzeń, są 

gdy odczytała "Wenus fabryczną" !!trofy całe nieomal powtarzające 
- dzieje zwykłej fabrycznej mi- się: świadczy to jedynie o żarze 
łości robotnicy łódzkiej w pierw- uczuć autora i żarze słów, któremi 

swą ukoehaną wielbi. OtwórZID) 
karty nie łudźmy nikogo: tą nade
wszystko ukochaną Bujańskiego, 

tą kochanką piękną., wzniosłą, dnu: 
ną i bogatą w krasy wszelkie jest.. 
mowa polska jest żywe słowo. 

Auior "Reduty żywego słowal 

jest nietylko poetą, ale i aktorem, 
Nie tylko pisze swe utwory, ale je 
równiet wygłasza. I stąd płyną 

niektóre zasłuchania się w dźwięk 
mowy, zasłuchania pełne zachwytu 
i upojenia: w ten jedynie sposób 
moź,na wytłumaczyć szereg miejsc 
nieja!\Jl.ych dla rozumu, a jaki.e 
jasnych i dźwięcznych dla ucha. 

"zagonić się - :~apić - za· 
chłysnąi' 

perlistem winem słów -
Mowo: srebrna ojczyzno 
Wieżo plomiennych snów. 

i czasami z:1ehły~nięty nie chc~ 1------------------------------------------; wiedzieć co pi~ze, chcc tylko sły

JORCHI(lJSTHRIa-SKI KOMPRES RRDOWY "RRDIU(lJCHErąR" 
Kompresy te zalecajll najwybitniejsi lekarze i profe. 
sorowie chorym na reumatyzm, artretyzm, ischias, 
nerwoból, objawy starości i choroby kobiece. Żlldaj-

cie bezpłatnych prospektów od: 
"RADIUMCHEMA" Qł. Skład 

jest dobrodziej
stwem dla cier
piącej ludzkości. W II r s z a w II Apteka Dr. HEINRICH 

Śniadeckich 22 L. tel. 283·11 W a p s z a w II, PI. Teatralny 

Zwycięski pochód BIBkIrycznoś 
• 

w dziedzinie oSwłeilenla "gltaw Iklepowgt:b 

szeć, co mówi ... 
Drugą. wiązaną mową n:lpisauą 

część swego (omu p0eta rozpoczy' 
na od .,Pochwały mojej moy.y '. 
Pochwala to pełna milo;ci nie ogra. 
nicIonej: 

,.0 miodopłynna -- klo~na 

!'.wadziebmt mowo żyzna -
ucieczko wszystkich wiprn:'cb 
błl1c1z [fcyrh p o oJ li.: l.yI' J: "' . 

a końt;zy "i~ ta )Jo ~I1\"' ała szo \', iuiz 
mem najpiękniejszym BiJ. jaki stać 

człowieka: 

"Arko przymierza Mowo
Siermięgo 

p07.łacana pszenicą a srebrzo' 
na żytem 

W związku z akc.ią samowy- nalety ZWl'6cI~ uwagę w oImłe przedmiotem szerokieh ł grun
starczalnośei gospodarczej l wystawowem Iklepn Elekkow- townych studjów, a doświadcze 
pl'opagandy krajowej p1'Oduk- 01, gdyt jeSt ODO ... asem wapa nła fachow~w W8kazują coraz 
c.ii zorganirowany został KON- Dlałą I Interesująq ebposyeJą nowe drogi dla udoskonaleń l biało czerwona wstęgo: -

flago dumna Rzeczypospo-
KURS WYSTAW SKLEPO- wyr6bów ftrmy EjIlugoa.. Gu- ulepueń. Sklep Elektrowni litej __ 

WYCH, zachęcających do kup.. stowue. w*"'*'1ste, pelne b..-w, LódzkleJ pokaiZUje nam to Powie ktoś może, te ta poezja 
na polskich wyrobów. Właści- i połylllu tk .... y "WJłaD.laM wayatko, co OSTATNIE SLO- nie ma nic wspólnego z żydem. -
ciele najpięknie.i i najbardziej się z dekoraeyjnłe pomyGaDyeh WO TECHNIKI zdołało powie- ba. że nie jest społeczna. Alp, czy 
pomysłowo wykonanych I ude-, ram. Wszystko. eo nowoeH8Jla dzieć 1 wykonać. Wystarczy mowa nie jest w równej mierze 
korowanych wystaw otrzymają technika tekstylna sclOłala 01111 spojrzeć na wykwintne matuja naszym chlebem codziennym, c') 
cenne nagrody, któJ'e 811 WJSta goąĆ, a eo dotychczas uwMano ty EJtingona w słoneczne polu- woda i powietrze? I nasza mil ość 
wione na widok publiczny W u nas ogólnie za wyłąCllDy przy dnie, a późnie.i przY.trzeć się im do ~?w! jest .taka w nas głęboka. 
OKNIE STrLEPU ELEKTROW wilej z<l"ranłcy mamy okazje ó' • d k że JeJ me czujemy wcale. Trzeb, 

.q. ..,.", p znym wleCJlOrem. g y w o - , t d ,', "l' T 

NI LÓ.nZKIEJ I Pi t d···· k .... ~'ó la l.. • ~ La o opIero "'lO" poety ... 
:il przy 11. o r- po zlwlac. ]8 o ... p" r a .... - nie płoDle ŚWiatło, aby się przc l S G-l;:. 

k.owskiej Ul'. 117. Tam wszy- wy, łódzki. WYSOKĄ KLASĘ konać do .iakiego stopnia RY-I----..--------
scy ł01lzianie mogą oglądać te wyrobów ejtingonoW8kteh W ALIZACJA ŻARÓWKI z na- (!lł;!l Adz' 
cenne i piękne przedmioty, któ PODNOSI JESZCZE BAR. turalnem źródłem promieni, Gl III " 

lk 'ć będ mi uznała, iż grać na Loterji należy tyl' 
re niety o stanOWI Ił - DZIEJ WZOROWE OŚWIE- sta.le się OOI'az bard7.ie.i zwycię- ko w słynnej ze szczęścia kolekturze 
łą pamiątkę, ale zarazem świad TLENIE. zainstalowane w ok- skim sukcesem f'nerg.ii elek- kantoru wymiany 

czyć będą chlubni.. o wysił- nie przez sklep Elektrowni. lryeznej. ~ RMłI[' 
kach nagrodzonych w kierun- Sklep ten, jak wiadomo, JEST Niecha.t wszySCy zainteJ,'eso- "Ił" U I. 
ku przyozdobienia ~wych ma- PIONIEREM W DZIEDZINIE wanl, a specjalnie właścicIele 58 PIOTRKOWSKA 58 

Ó • ZWRÓCENIA NA filji nie posiadamy. Główna wygrana 
gazyn W l RACJONALNEGO WYZYSKA. sklepów, nie zaniedbają okazji zł. 750.000. Na3zvm graczom wypłaci-
NIE UWAGI przechodniów. NIA ŚWIATLA dla ulów rekIn i przekonają się naocznie JAK liśmy już miljony wygranych. 

I lk I Szczęśliwe losy do I·ej klasy już do 
A e nieły o na te naarody mowyeh i .pI'zyczynil się On do OKNO WYSTAWOWE PO- nabycia. Ciągnienie l-ej klasy 17 i 19 

znacznego rozwoju efektów WINNO BYĆ OŚWIETLONE. maja. 

Dziś 
i dni następnych! 2-gi t,dzień! 2 .. gi t,dzień! 

Potężne arcydzieło realizacji Jerzego Asagarewa 

świetlnych na lócbkleJ ulicy, 
która może dzisiaj gmlalo ry
walizował ~ tYm względem 
z wlelkleml artetjamł stollc za 
chodn1o • europejskich. Okno 
wystawowe sklepu Elektrowni, 
o którem mówilłśmy powyżej, 

STANOWI NOWĄ REWELA,
CJĘ w tej dziedzinie. Umie
jęln1e dobrane I pomysłowe 

rozmieszczone lampy powodu~ 
ją, że światło, rzucone na wy

stawione tkaniny, niczem alę 
różni od normalnego gwlatła 

dziennego, I OŚWIETLENIE 
TO ZNAKOMICIE PODKRE
ŚLA WSZYSTKIE WYSOKIE 

Najwiąkszy film dtwiękowy św(ałll, realizacja Michllła Kertesza 

/lrka N ~f! "Zielona Brygada" 
A 

(Pieśń Kozaków Dońskich) 
Fascynująca legenda o 12 rozbÓjnikach. rozgrywająca się na 

tle bezmiernych stepów ukraińskich. 
Wrolach głównych: W rolach głównych, 

H A ~[hlenow w roli zdegradowanego oficera ro· )wao 
• • IJ syjskiego i atamana zbójeckiego. " • 

Kowal·~amborski wd;~~n~~~ Ueo Oeyers ~ r~~t~~~~:a~ 
Hnrta Waltnr - w roli wyuzdanej 

li li stepowej dziewczyny 
Wspaniała ilustracja muzycsna pod dyrekcją Leona Kantora 
przy współudziale zwiększonego chóru pGd kier. S. Lewitina. 

Pocz~tek sellnsów o g. 4 po pot, w sobotę i niedzielę o g, 
12 w poł. - Ceny miejsc zniżone, w sob. i niedz. od 12 do 3 
po 50 gr. i 1 zł. - Passe-partout i bilety wolnego wej§cia 

bezwzlllędnie nieważne. 

WALORY TOWARÓW. 
Jak wiadomo, sprawa r~Jo

nalnego, obfitego. a zarazem 
ekonomicznego WYZYSKANIA 
OŚWIETLENIA ELEKTRYCZ
NECrt> dla celów propagando
wo • reklamowyth jest obecnie 

BOllKU [~~j[m r~fil~[ ~'~m(~ 
PONADTO: PONADTO: 

Groteskowy zesp6ł saksofonowy 

Sześciu braci Brownll 

Początek o godz. 2-ej po poło 
Aby udostępnić wszysłkim obejrzenie największego filmu 
dźwiękowego "ARKA NOEGO" Dyrekcja postanowila ~d 
poniedziałku obniżyć ceny: wzystkie miejsca na b.alkonle 
sł. 1.-, wszystkie miejsclI na parterze zl. 1.50. N a pIerwsze 

seanse cena wszystkich miejsc zł. 1.-
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GŁOS RADJOWY 
INOW ACJE RADJOWE W SO, 

WIETACH. Na półrocze kwiecień 
- wrzeSietl centralny komitet usta 
lił nowy vlan programu, który ma 
następujący podział: 

STACJA NADAWCZA W TRY
JEŚCIE. WłOSkie towarzystwo ra. 
djowe komunikuje, że już rozpoczę 
ły się prace wstępne nad budową 

nowej stacji nadawczej w Tryje' 
ścłe. Poświęcenie stacji odbędzie 
Się prawdopodobnie w październi

ku bieżącego roku. 

TBI\TR.PlUZYKA i SZTUKA 

24 procent programu polityczne
go, 20 procent audycji zastosowa' 
uych dla wSi, 20 proc. audycji na
tury artyStycznej, 17 proc. o socjal 
nych formach życia, 17 proc. po· 
święcone popularyzacji nauki i 
wreszcie 2 proc. audycji dla celów 
ipecjalnych. 

Z pośród trzech moskiewskich 
Macji nadawczych, przeznaczonych 
częściowo do za.granicznej propa· 
gandy, usunięta zostaje stacja 
Moskwa - Popow i będzie zastą

piona przez Stację WZSPS w Strel· 
kowie pod Moskwą. Urządzenie Po 
powa ma być stacją rezerwową, 

używaną przy Specjalnych oka· 
zjach. Stacja WZSPS, pracując z 
siłą 100 kw. w anteni~ została za' 
łoi.ona przedewSzy5tkiem ze wzglę 
du na mniejszości narodowe w o· 
brębie Rosji sowieckiej, które mo' 
gą słuchać programów jedynie w 
a>wym języku macierzystym. Na· 
przykład 3 razy w tygodniu dawa· 
ny będzie program w języku nie
mieckim, przeznaczony dla niem' 
ców w okręgu Wołg~ na Syberji 
J TurkieStanie. Na przyszłość pro
gramy będą ustalane nie na tygod. 
nie. lecz na dekady. W miesiącach 
o 31 dniach ostatni dzień będzie 

"dniem wolnym", przeznaczonym 
1Ia programy specjalne. 

OTWARCIE STACJI WATYKA 
NU. Uroczyste otwarcie nowej sta
cJi nadawczej Watykanu wyznaczo 
ne zostało na 29 czerwca b. r. Przy 
tej okazji papież skieruje do naro. 
dów orędzie pokojowe. 

RADJO W WIĘZIENIU. -.,. W 
więzieniu kobiecem w Barcelonie 
(Hiszpanja) zainstalowano nowo' 
czesną stację odbiorczą, do której 
przyłączonych Jest 30 głośników. 

JAPONJA ROZMAWIA Z AN. 
GLJĄ. Krótkofalowa stacja na· 
dawcza pod Yokkolchi w Japonji 
została ukończona i podjęła próby 
nadawcze. Stacja ta przeznaczona 
jest do kOlllunikacji z Anglją. 

WIADOMOŚCI RADJOWE. Przed 
niedawnym czasem zapadł przed 
sądem niemieckim wyrok w sporze 
o rozpoWSzechnianie w prasie wia. 
domości, nadawanych przez stacje 
radjowe, który wypowiadał się w 
tym senSie, że takie rozpowszech~ 
uianie jest dozwolone. Jednakże 

według nowego ujęcia przepiSów z 
dniem t maja dozwolone jest rozpo 
wSzechnianie w vrasie wiadomości 
Stacji radjowych jedynie za zgodą 
zaiwereSowanej stacji nadawczej. 

RADJOST ACJA W BUŁGARJI. 
- W Sofji podjęte zostały już pra 
ce przygotowawcze, pozoStające w 
związku z realizacją planu budowy 
pierWSzej bułgarskiej radjostacjl 

Z estrady koncertowej 

Ił~(ital TalDarg Hag 
Niezbyt dużo publiczności ze' delssohna, LiSzta, Chopina, De. 

brało Się na czwartkowym koncer- bullSy'ego i Sehumanna dałyar. 

cie p. Tamary Bay, choć to dziecko tystce możność ujawnienia obfite
Łodzi, córka znanego kantora łódz go bogactwa środków, których u. 
kiej synagogi. Łodzianie uznają żywa dla otrzymania całej masy 
tylko plomby zagraniczne - to urozmaiceń w kolorycie, ekspresji 
juz leży we krwi mieszkańców fa- i plastyce. W .,Symfonicznych etu' 
brycznego miasta. To też nasi ar- dach" Schumanna mOZna by uczy 
tyści najlepiej się czują poza gra. ' nić pewne . zastrzeżenia co .do uję

nicami kraju. Pierwsze kroki jed- cia temp (przeważnie przyśpieszo. 

nak stawiała artyStka l1a gruncie nych) i zbyt szorstkiego podkreśla 
łódzkim, pobyt w centrach muzycz. nia akcentów, przez co ucierpiała 
Dych Niemiec i Szwajcarji wydał w marzycielska nuta, przepojona 
stosunkowo krótkim czasie nleobo· tchnieniem naStrojowej romantycz' 
.iętne korzyśc~ dziś bowiem gra ności. Nieprzeciętną okazała się 
młodej artystki zajmuje poważnie, pianistka w interpretowaniu De
a sam wybór dzie~ Składających bu~'ego, wykazując przejrzy~ 

się na program, dowodzi wszech- stość w grupowaniu efektów kolo 
stronności talentu wirtuozki. Aka~ rystyeznych a najwydatniejszym ,. 
demicka dokładność w opracowa. momentem wieczoru było wykona-
niu Szczegółów stylu i dynamiki, nie niektórych utworów Brahmsa. 
subtelne wyczucie dźwięku, płomien Tu można się było rozkOSzować 
ny temperament i niepospolita mu- tem poddaniem się artystki żywio' 
7.ykalność - to główne walory, łowi tonów, które udziela się slu
które koncertantka w swej grze cbaczom i stanowi o suggestji gry. 
jednoczy. Utwory Br~hmsa, Men' F. Halpern. 

NajodDowiedniejsza pora zakUDU chłodni 
Zapytajcie tych, którzy już posiadaj~ automatyczne chłodnie elektryczne 

"flłlti DJ\llłf" 
a dowiecie się, że Sil one źródłem wielkich wygód i oszczędności. 
"H10DNlf. domowe, przemysłowe. kamery dla sklep6w rseź~ 
., • niczych i mleczarń, szafy dla sklepów kolonjal
nych, konserwatory do lodów i t , p. polecaj" ze składu przedstawiciele: . ELIBOAli Sp. Akc. ·Handl. Przem. Ł. J. Borkowski 
" oddz. wŁodzi, Kilińskiego 70, tel. 101-72,181-74 

STACJA NADAWCZA NA MA. 
[)AGASKARZE. Dyrekcja gene' 
ralna dla Spraw komunikacji kolo
nji francuSkich uchwaliła utworze. 
nie wielkiej stacji nadawczej na 
Madagaskarze. stacja chwilowo 
pracować będzie z siłą 15 kw. i zbu 
dowana zos1la.nie w: pobliżu stolicy 

nadawczej. KOSzta budowy stacji • 
wynosić będą ' około 15,000,000 le- . .. MUZBA ·ŁÓDZKIE , POPIS SZKOL Y GIMN,ASTYKI 

Tananariwo. 
wów, której to s~, w myśl pro. 1) Mezum i\{rejskie przy ui. ..Piotr I TAŃCA ARTYSTYCZNEGO 
jektu dyrektora poczt i telegrafów, kowskiej 91 (ze zbiorami przyrod- IRENY PRUSICKlEJ 

AFGAN1ST AN LĄClY SIĘ Z Sawowa, dOslt~lrczyć mają bułgar- niczemi ~ etnograficznemi). W nadchodzą.cą. niedzielę, tj. 
~UROP Ą. Władza AfganiStanu da- skie kaSy oszczędności. Kierownic' Otwarte w dnie powszednie od dnia 18 bm. o godz. 11,30 odbędzie 
la oStatnio zamówienie francuslde. two stacji nadawczej pozostawać godz. 10 - 13 i od 16 - 19, w się w teatrze miejskim pora.nek ta" 
mu przemysłowi radjowemu na bu ma w rękach Specjalnego komitetu, dnie świąteczne i niedziele od godz, neczny, w którym. maleńkie i do· 
dowę i całkowite urządzenie trzech w którym zasiadać mają przedsta- 15 - 18. rosłe pionierki sztuki tanecznej 
atacJi nadawczych krótkofalowych. wiciele związku muzyków, litera- Ceny wstępu: dla młodzieży pokażą. wyniki całorocznej pracy 
Te trzy nowe stacje nadawcze prze tów, dzieunikarzy itp. Stacja buł. szkolnej i wycieczek zbiorowych w szkole Bogaty program zapowia 
7.naczone są do wymiantY wiadOmO_\ garska aqdycje swe nadawać bę- po 10 gr. od osoby, dla dorosłych da wspaniałą. baśń taneczną dla 
lci z pańStwami europejskiemi. dzie na fali 319 metrów. po 20 gr. dzieci "W zaczarowanym lesie", 

Co uslrsz,mv dziś przez radio! 
Łódź (233,8) RADJO ZAGRANICZNE 
10,15 Naboż811tswo z katedry Berlin (418) 

fOznallskiej. 20,00 Koncert (M. in. Uwertura 
12,10 Poranek muzyczny z fil- d'Alberta, Rapsodja słowiańska 

harmonji warszawskiej. Nr. 1 Dworzaka, Koncert fortepia-
10,00 "Co słycb,.ć, o czem wie" nowy Es·dur Liszta, Serenada Mo

dzieć trzeba" - dyr. S. l\fędrzy- zarta). 
eki. Frankfurt (390) 

15.20 Muzyka. .'"' 19,30 Sonaty wiolonczelowe: 
16,00 Odczyt p. t. "Przyrodnik Rachmaninowa G-moll i Beethove

t myśliwy" - prof. St. Su miński. n& D.nur. 
16,20 Mnzyka z płyt gramofono- Langenberg (473) 

łlych. 20,00 Operetka Aschera "J ego 
16,40 .,0 szlakach wycieczek au' Wysokość tańczy walczyka". 

tomobilowych po kraju" - p. St. Królewiec (276) i Lfpsk (259) 
Lewicki. 20,00 Opera Verdiego "Truba. 

16,55 Płyty gramofo.nowe. dur". . 
17 ,05 ,,0 mlOd.ych latach Zyg- Monachjum (53.3) \. _ .cr" 

lfJunta Augusta" - prof. H. Mo- 20,00 Operetka Falla "K:iężnicz 
ścieki. k3. dolarów". 

17:30 Koncert popołudniowy. Hilver8unt (1071) 
18,50 Rozmaitości. 20,55 Symfonje R('(>th""na VI i 
19,15 Wiadomości przyjemne VII. 

pożyteczne. Turyn (274) 
19,35 Płyty gramofonowe. 20,30 Operetka Ostaliego "Nowa 
19,40 F eljeton. P, Wanda Grabili kochanka.". ,," .. ,. '- '#... 

Ika: ,.Nad Lemanem". Kowno (1936) A " 

20,0'0 Koncert wieczorny. 20,10 Operetka Gilberta "Cno tli 
20,45 Kwadrans literacki. An~ wa Zuzanna". 

drzej Stnlg: Fr~<rJnent z "Klucza Oslo (493) 
Otchłani". 22,10 Recital fortepianowy (So-

21.00 Koncert wieczorny. nata A"<lur Mozarta, Taniec gno-
22',00 Transmisja z teatru "We- mów i Campt\.nella Liszta). 

Mły wieczór" w Warszawie. Re- Wiedeń (517) 
wja 'O. t. uNaokoło świat.&l&.. , 11.00 Koncert (Symfonia Ha.1'd-. 

2) Muzeum . Miejskie Historji i crkiestrę perkusyjną" w której 
Sztuki im. J. i K. Bartoszewiczów udział bierze kilkadziesiąt ucze" 
przy Placu Wolności Nr. 1 (Gmach r.ic oraz tańców ("Dzwony" "Ma
ratuszowy), I piętro. zur" "Gavot" "Walc" i "Parodja 

Otwarte w środy i soboty od treningu gimnas.tycznego"). Akom· 
godz. 11 - 16, w nied?iele od go- panjament p. Gomółki oraz orygi
dziny 10 - 16. nalne kostjumy przyczynią się do 

Ceny wstępu: dla. młod7,ieży .uświetnienia widowiska. Bilety 011 

s7.kolnej i wycieczek zbiorowych 1 zł. do 8 zł. nabyć motna w sekre 
po 10 gr. od osoby, dla dorosłych tarjacie szkoły, Piotrkowska 57, 
po 30 gr. codziennie od 11 - 1 i od 6-7. 
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I. FAJMEAł 
Piotrkowska Nr. 75 

Fllje Piotrkowska 112 
Piotrkowska 148 -

na, Koncert fortepianowy C-moll 
Rachmaninowa, Sinfonietta Siegla, 
Suita baletowa Regera). 

19,00 Muzyka kameralna. (M. in. 
Kwartet smyczkowy Cis.od.ur Dwa
rzalra, Trzy pieśni z towarzysze
niem kw:utetu Grecza,ninowa). 

Motala (1348) 
20,00 OpBra Thomaslt "MignonU 

Praga (487) 
19,30 ~~a Flotowa .. Marta". 

Dr. med. 

1. ~a~oki~nki 
CHIRURG 

STOMATOLOG 
choroby dall!lseł, Języka, 

SlIC:lfłk I t. d. 

RentgenodJagnostyka 
al. "a"'aUlIIr. 1&t. -IDI. 111-liO 

Ord,nute 3-7 4'27 

Odłzgig 
Z TOW. IM. DANTE ALIGHIERI 

W poniedziałek, dnia 12 maja o 
godz. 9 wieczorem p. prof. Hors 

backi wygłosi odczyt pll. "Giotto". 
Odczyt ilustrowany licznemi prze 
zrocza,mi odbędzie się w lokalu 
miejskiej galerji sztuki. 

Nowy wieczorowy kurs języka 
~1łoskiego rozpoczyna się tV po
niedziałek, dnia 19. 5. Zapisy i in. 
formacje w miejskiej galerji sztu· 
ki w środy od G do 8 i w soboty 

Jld.11 - S. 

Teatr Nieiski 
Dziś: 4 "Perfumy 

mojej żony". 

" 8~ "Noc pod 
"Singapore" 

Jutro 730 ,.Noc pod 
SingapOl'e .. 

Dziś o godz. 4-ej po południu p<l 

cenach najn.iższych kapitalna ko' 
medja Lenza "Perfumy mojej żo

ny". 
Dziś o godz. 8,30 po cenach po

pularnych barwna, egzotyczna, 1>:a 
pitalnie skonstruowana o sensa· 
cyjnym przebiegu akcji sztuka 
Maughama "Noc pod Singapore". 

W poniedziałek, o godz. 7,3ll 
"Noc pod Singapore". Ceny najn.il 
sze. 

TEATR POPULARNY 

Dziś I) godz 4,20 popoI. i 8,30 "" 
oraz dni następne komedja Al. hr, 
Fredry "Pan Geldhab". 

Ceny miejsc zniżone od G') Q"l 

do 2 zł. 

TEATR GEYEROWSKI 

Dziś o godz. 4,20 popoł. i 8.~O 

wieczorem krotochwila wojsko\' a 
"Dwaj kamraci rcek i Kaituf UT 

wojsku. 

SENSACYJNY WYNALAZEK 
W LODZL 

Trudno opiaać poprostu wraże· 
nie, jakie odbiera słuchacz na. 
koncercie z udziałem aparatów 
prof. Theremina, stanowiących epo 
kowy, wynalazek w dziedzinie mu' 
zycznej. Tak 'subWlnyeh l ozarują
cych tonów nie wydaje ładen in
strument na świecie. Pozatem pu' 
bliczność jest oi'lzołomiona, nie 
chce się bowiem wierzyć, ~e ta 
przecudne tony motu wydobyć 
poprostu z powietr7.&. Koncerty na. 
aparatach Theremina wywołały za 
granic3t burzę entuzjazmu wśród 
najpoważniejszych krytyków mu
zycznych. Profesor Albert Einstein 
był zachwycony zarówno genjal
nym wynalazkiem jak i koncertem. 

Wkrótce Lódź będzie miala o· 
kazję zapoznania się z tą. nową. 

mutyką. eteryczną, gdyż w najblii 
szych dniac.h w sali filharmonji od. 
będzie się jedyny koncert na apa
ratach Theremina. 

KONCERT WSPÓŁCZESNEJ MU. 
ZYKI 2YDOWSKIEJ 

W czwartek, dnia 15 maja bm. 
odbędzie się:w sali fitharmonjł 
koncert w:spółczesnej muzyki ży. 

dowskiej, urządzony przez tydo\v
&kie towarzystwo muzyczne w Kra. 
kowie. Jako wykonawcy progra
mu., złożonego z utworów skrzypco 
wych ł fortepianowych najwybit. 
niejszych kompozyrr,orów, wystąpiąl 
p. Alfred Scllenker (skrzypce). p. 
Marja Zimermanowa (fort epia n) ł 

p. Wilhelm Mantal (forte]1i;I1 J ;" ." 
!ekcjll). 

HAZOMIR 

Osl:11n ie przedstawię ni e .. l\,.ip ;J,. 

cze zlota". Dzi§', niedzielv., o godz. 
9 wieczorem ooegrana będzie pc 
raz 21 komedja Szaloma Alojche
ma "Kopacze złota" (Skarb). 

PROGRAM POKAZÓW MODEL' 
W TYGODNIU BIEŻĄCYM 

Niedziela, 11 bm. w .,Gmnd Cal 
fe" o godz. ('; po pot, w kinie "C'a 
inoH o godz. 10 wiecz. , w jJ:,. tkll 

Ponia~owskiego Q J;odz. 12 w pol. 

Nr. 12~ 11.\1. - "GŁOS. PORANNY" - 193tJ 

GŁOS RADJOWY 
INOW ACJE RADJOWE W SO, 

WIETACH. Na półrocze kwiecień 
- wrzeSietl centralny komitet usta 
lił nowy vlan programu, który ma 
następujący podział: 

STACJA NADAWCZA W TRY
JEŚCIE. WłOSkie towarzystwo ra. 
djowe komunikuje, że już rozpoczę 
ły się prace wstępne nad budową 

nowej stacji nadawczej w Tryje' 
ścłe. Poświęcenie stacji odbędzie 
Się prawdopodobnie w październi

ku bieżącego roku. 

TBI\TR.PlUZYKA i SZTUKA 

24 procent programu polityczne
go, 20 procent audycji zastosowa' 
uych dla wSi, 20 proc. audycji na
tury artyStycznej, 17 proc. o socjal 
nych formach życia, 17 proc. po· 
święcone popularyzacji nauki i 
wreszcie 2 proc. audycji dla celów 
ipecjalnych. 

Z pośród trzech moskiewskich 
Macji nadawczych, przeznaczonych 
częściowo do za.granicznej propa· 
gandy, usunięta zostaje stacja 
Moskwa - Popow i będzie zastą

piona przez Stację WZSPS w Strel· 
kowie pod Moskwą. Urządzenie Po 
powa ma być stacją rezerwową, 

używaną przy Specjalnych oka· 
zjach. Stacja WZSPS, pracując z 
siłą 100 kw. w anteni~ została za' 
łoi.ona przedewSzy5tkiem ze wzglę 
du na mniejszości narodowe w o· 
brębie Rosji sowieckiej, które mo' 
gą słuchać programów jedynie w 
a>wym języku macierzystym. Na· 
przykład 3 razy w tygodniu dawa· 
ny będzie program w języku nie
mieckim, przeznaczony dla niem' 
ców w okręgu Wołg~ na Syberji 
J TurkieStanie. Na przyszłość pro
gramy będą ustalane nie na tygod. 
nie. lecz na dekady. W miesiącach 
o 31 dniach ostatni dzień będzie 

"dniem wolnym", przeznaczonym 
1Ia programy specjalne. 

OTWARCIE STACJI WATYKA 
NU. Uroczyste otwarcie nowej sta
cJi nadawczej Watykanu wyznaczo 
ne zostało na 29 czerwca b. r. Przy 
tej okazji papież skieruje do naro. 
dów orędzie pokojowe. 

RADJO W WIĘZIENIU. -.,. W 
więzieniu kobiecem w Barcelonie 
(Hiszpanja) zainstalowano nowo' 
czesną stację odbiorczą, do której 
przyłączonych Jest 30 głośników. 

JAPONJA ROZMAWIA Z AN. 
GLJĄ. Krótkofalowa stacja na· 
dawcza pod Yokkolchi w Japonji 
została ukończona i podjęła próby 
nadawcze. Stacja ta przeznaczona 
jest do kOlllunikacji z Anglją. 

WIADOMOŚCI RADJOWE. Przed 
niedawnym czasem zapadł przed 
sądem niemieckim wyrok w sporze 
o rozpoWSzechnianie w prasie wia. 
domości, nadawanych przez stacje 
radjowe, który wypowiadał się w 
tym senSie, że takie rozpowszech~ 
uianie jest dozwolone. Jednakże 

według nowego ujęcia przepiSów z 
dniem t maja dozwolone jest rozpo 
wSzechnianie w vrasie wiadomości 
Stacji radjowych jedynie za zgodą 
zaiwereSowanej stacji nadawczej. 

RADJOST ACJA W BUŁGARJI. 
- W Sofji podjęte zostały już pra 
ce przygotowawcze, pozoStające w 
związku z realizacją planu budowy 
pierWSzej bułgarskiej radjostacjl 

Z estrady koncertowej 

Ił~(ital TalDarg Hag 
Niezbyt dużo publiczności ze' delssohna, LiSzta, Chopina, De. 

brało Się na czwartkowym koncer- bullSy'ego i Sehumanna dałyar. 

cie p. Tamary Bay, choć to dziecko tystce możność ujawnienia obfite
Łodzi, córka znanego kantora łódz go bogactwa środków, których u. 
kiej synagogi. Łodzianie uznają żywa dla otrzymania całej masy 
tylko plomby zagraniczne - to urozmaiceń w kolorycie, ekspresji 
juz leży we krwi mieszkańców fa- i plastyce. W .,Symfonicznych etu' 
brycznego miasta. To też nasi ar- dach" Schumanna mOZna by uczy 
tyści najlepiej się czują poza gra. ' nić pewne . zastrzeżenia co .do uję

nicami kraju. Pierwsze kroki jed- cia temp (przeważnie przyśpieszo. 

nak stawiała artyStka l1a gruncie nych) i zbyt szorstkiego podkreśla 
łódzkim, pobyt w centrach muzycz. nia akcentów, przez co ucierpiała 
Dych Niemiec i Szwajcarji wydał w marzycielska nuta, przepojona 
stosunkowo krótkim czasie nleobo· tchnieniem naStrojowej romantycz' 
.iętne korzyśc~ dziś bowiem gra ności. Nieprzeciętną okazała się 
młodej artystki zajmuje poważnie, pianistka w interpretowaniu De
a sam wybór dzie~ Składających bu~'ego, wykazując przejrzy~ 

się na program, dowodzi wszech- stość w grupowaniu efektów kolo 
stronności talentu wirtuozki. Aka~ rystyeznych a najwydatniejszym ,. 
demicka dokładność w opracowa. momentem wieczoru było wykona-
niu Szczegółów stylu i dynamiki, nie niektórych utworów Brahmsa. 
subtelne wyczucie dźwięku, płomien Tu można się było rozkOSzować 
ny temperament i niepospolita mu- tem poddaniem się artystki żywio' 
7.ykalność - to główne walory, łowi tonów, które udziela się slu
które koncertantka w swej grze cbaczom i stanowi o suggestji gry. 
jednoczy. Utwory Br~hmsa, Men' F. Halpern. 

NajodDowiedniejsza pora zakUDU chłodni 
Zapytajcie tych, którzy już posiadaj~ automatyczne chłodnie elektryczne 

"flłlti DJ\llłf" 
a dowiecie się, że Sil one źródłem wielkich wygód i oszczędności. 
"H10DNlf. domowe, przemysłowe. kamery dla sklep6w rseź~ 
., • niczych i mleczarń, szafy dla sklepów kolonjal
nych, konserwatory do lodów i t , p. polecaj" ze składu przedstawiciele: . ELIBOAli Sp. Akc. ·Handl. Przem. Ł. J. Borkowski 
" oddz. wŁodzi, Kilińskiego 70, tel. 101-72,181-74 

STACJA NADAWCZA NA MA. 
[)AGASKARZE. Dyrekcja gene' 
ralna dla Spraw komunikacji kolo
nji francuSkich uchwaliła utworze. 
nie wielkiej stacji nadawczej na 
Madagaskarze. stacja chwilowo 
pracować będzie z siłą 15 kw. i zbu 
dowana zos1la.nie w: pobliżu stolicy 

nadawczej. KOSzta budowy stacji • 
wynosić będą ' około 15,000,000 le- . .. MUZBA ·ŁÓDZKIE , POPIS SZKOL Y GIMN,ASTYKI 

Tananariwo. 
wów, której to s~, w myśl pro. 1) Mezum i\{rejskie przy ui. ..Piotr I TAŃCA ARTYSTYCZNEGO 
jektu dyrektora poczt i telegrafów, kowskiej 91 (ze zbiorami przyrod- IRENY PRUSICKlEJ 

AFGAN1ST AN LĄClY SIĘ Z Sawowa, dOslt~lrczyć mają bułgar- niczemi ~ etnograficznemi). W nadchodzą.cą. niedzielę, tj. 
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mu przemysłowi radjowemu na bu ma w rękach Specjalnego komitetu, dnie świąteczne i niedziele od godz, neczny, w którym. maleńkie i do· 
dowę i całkowite urządzenie trzech w którym zasiadać mają przedsta- 15 - 18. rosłe pionierki sztuki tanecznej 
atacJi nadawczych krótkofalowych. wiciele związku muzyków, litera- Ceny wstępu: dla młodzieży pokażą. wyniki całorocznej pracy 
Te trzy nowe stacje nadawcze prze tów, dzieunikarzy itp. Stacja buł. szkolnej i wycieczek zbiorowych w szkole Bogaty program zapowia 
7.naczone są do wymiantY wiadOmO_\ garska aqdycje swe nadawać bę- po 10 gr. od osoby, dla dorosłych da wspaniałą. baśń taneczną dla 
lci z pańStwami europejskiemi. dzie na fali 319 metrów. po 20 gr. dzieci "W zaczarowanym lesie", 

Co uslrsz,mv dziś przez radio! 
Łódź (233,8) RADJO ZAGRANICZNE 
10,15 Naboż811tswo z katedry Berlin (418) 

fOznallskiej. 20,00 Koncert (M. in. Uwertura 
12,10 Poranek muzyczny z fil- d'Alberta, Rapsodja słowiańska 

harmonji warszawskiej. Nr. 1 Dworzaka, Koncert fortepia-
10,00 "Co słycb,.ć, o czem wie" nowy Es·dur Liszta, Serenada Mo

dzieć trzeba" - dyr. S. l\fędrzy- zarta). 
eki. Frankfurt (390) 

15.20 Muzyka. .'"' 19,30 Sonaty wiolonczelowe: 
16,00 Odczyt p. t. "Przyrodnik Rachmaninowa G-moll i Beethove

t myśliwy" - prof. St. Su miński. n& D.nur. 
16,20 Mnzyka z płyt gramofono- Langenberg (473) 

łlych. 20,00 Operetka Aschera "J ego 
16,40 .,0 szlakach wycieczek au' Wysokość tańczy walczyka". 

tomobilowych po kraju" - p. St. Królewiec (276) i Lfpsk (259) 
Lewicki. 20,00 Opera Verdiego "Truba. 

16,55 Płyty gramofo.nowe. dur". . 
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19,35 Płyty gramofonowe. 20,30 Operetka Ostaliego "Nowa 
19,40 F eljeton. P, Wanda Grabili kochanka.". ,," .. ,. '- '#... 

Ika: ,.Nad Lemanem". Kowno (1936) A " 

20,0'0 Koncert wieczorny. 20,10 Operetka Gilberta "Cno tli 
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Sztuki im. J. i K. Bartoszewiczów udział bierze kilkadziesiąt ucze" 
przy Placu Wolności Nr. 1 (Gmach r.ic oraz tańców ("Dzwony" "Ma
ratuszowy), I piętro. zur" "Gavot" "Walc" i "Parodja 

Otwarte w środy i soboty od treningu gimnas.tycznego"). Akom· 
godz. 11 - 16, w nied?iele od go- panjament p. Gomółki oraz orygi
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s7.kolnej i wycieczek zbiorowych 1 zł. do 8 zł. nabyć motna w sekre 
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Trudno opiaać poprostu wraże· 
nie, jakie odbiera słuchacz na. 
koncercie z udziałem aparatów 
prof. Theremina, stanowiących epo 
kowy, wynalazek w dziedzinie mu' 
zycznej. Tak 'subWlnyeh l ozarują
cych tonów nie wydaje ładen in
strument na świecie. Pozatem pu' 
bliczność jest oi'lzołomiona, nie 
chce się bowiem wierzyć, ~e ta 
przecudne tony motu wydobyć 
poprostu z powietr7.&. Koncerty na. 
aparatach Theremina wywołały za 
granic3t burzę entuzjazmu wśród 
najpoważniejszych krytyków mu
zycznych. Profesor Albert Einstein 
był zachwycony zarówno genjal
nym wynalazkiem jak i koncertem. 

Wkrótce Lódź będzie miala o· 
kazję zapoznania się z tą. nową. 

mutyką. eteryczną, gdyż w najblii 
szych dniac.h w sali filharmonji od. 
będzie się jedyny koncert na apa
ratach Theremina. 

KONCERT WSPÓŁCZESNEJ MU. 
ZYKI 2YDOWSKIEJ 

W czwartek, dnia 15 maja bm. 
odbędzie się:w sali fitharmonjł 
koncert w:spółczesnej muzyki ży. 

dowskiej, urządzony przez tydo\v
&kie towarzystwo muzyczne w Kra. 
kowie. Jako wykonawcy progra
mu., złożonego z utworów skrzypco 
wych ł fortepianowych najwybit. 
niejszych kompozyrr,orów, wystąpiąl 
p. Alfred Scllenker (skrzypce). p. 
Marja Zimermanowa (fort epia n) ł 

p. Wilhelm Mantal (forte]1i;I1 J ;" ." 
!ekcjll). 

HAZOMIR 

Osl:11n ie przedstawię ni e .. l\,.ip ;J,. 

cze zlota". Dzi§', niedzielv., o godz. 
9 wieczorem ooegrana będzie pc 
raz 21 komedja Szaloma Alojche
ma "Kopacze złota" (Skarb). 

PROGRAM POKAZÓW MODEL' 
W TYGODNIU BIEŻĄCYM 

Niedziela, 11 bm. w .,Gmnd Cal 
fe" o godz. ('; po pot, w kinie "C'a 
inoH o godz. 10 wiecz. , w jJ:,. tkll 

Ponia~owskiego Q J;odz. 12 w pol. 
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Hichard Hofmann 
lewy łącznik. 

Leinberger 
środkowy pomocnik. 

Ludwik Hofmann 
lewe skrzydło. 

W dniu dzisiejszym (w MI ..... - kę. Dalsze alaki nie przynoszą nadspodziewanie dobrze. W a
lę) odbYł się w Berlinie seusa- wyniku cyfrowego i przy sta- talm duszą wszelkich posunięć 
cYlny mecz J)iłki nożnej pomit~, nie 2:1 dla anglików następuje i przebojowości był zuakonllty 
dz;y I'eprezentac.ią Niemiec i przerwa. lewy łącznik Richard Hof
zawodową dl'użyną angielską. Po Ill'zerwie niemcy zaezyna mauu, który był szezęśliwym 
(ii'a była niezwykle emocjonu- Ją grać z nie-zwykłym zapałem. strzelcem 2 bramek. Świetnie 
jąe3 i stała na bardzo wysokim Już po 5 minutach zdobywają grał takie .iego imiennik na le
p01::omie tecłmicznym. An2licy wyrównanie, d po I§zel'egu wem skrzydle Ludwik Hof. 
pokazali wspaniałą gI'e i ,"zac- zmiennych alaków Richard mann. I)omoc niemiecka, kłó
gólnie w Jlicl'wsze.f połowił' Hofmann wSJ)aniałym strzałcm l'a musiuhl dokonać olbrzymiej 
mirU znaczną pl'zewagt:. zdobywa prowadzeule dla praev defensywnet nie zanied-

Po kiIkuna..<iltu minutach ~ry niemców. Anglicy mają wJ'rai-1 bywała ,ówuiez wspomagać 
anglicy ~dobywają pt'owadze- nego pecha, ich precyzyjne ala- piłkami ataku. przyczcm nie
nit' nit'uebronnYm strzałe-ID ze ki roz')ijają się o świetnie dy- słychaną pracowitość i techni
śll~znie wypl·acowane.i pozycji. sponowanych obrońców i br~m kę wykazał środkowy pomoc
l':iemey nie lla(]a.\ą na duc~, kru'za Niemiec. Wreszcie 8 mi· nik LeinbeJ'ger.Ob~ońty i 
~FaJą nlesłyclulDle . ambihJie j nut pl'zed kOlicem gry udaje bramkarz gl'ali bf,z zarzutu i 
twardo i po pewnym ('zasie się anglikOm zdobyć wy;'ówl1a- raiowali wszystko, co się wo
zdobywaJą wyrównanie ze- strza I uRe i po paru obust"onnych n- gółe uratować dało. 
-lu Richarda Hofmanna. A.Ilgli- takach, sędzia odgwizduje 'lac Drużyna angielska była zna
~y ataku.lą liadul - coraz groź- w()dy Plizy stailie 3:3, niezwy- komila we wszyMkich pozy
n·e.i i pomimo hohałerskie.1 0- kle zaszczytnym dla Niemiec. cjach, polt8zala gr«:, iaką się 
brony zdobywa.ią drugą bram- DI'użyna nlemiecka grała wid7.J bardzo rzadko, szczegól

I-szy Dźwiękowy Kino-Teatr w Łodzi 

"Sple ' did" 
(f N y , NI EJ § ł:: 

ZŁ. 

W rolach głównych! W rolach głównych: 

WILLI fRITSCH 
DJTA . PARLO 

Najwi~kszv - dotychczas - -wszechświatowy sukces 
filmu dźwiękowego. . 

PONADTO: REWELACJA 
I ekranu DJtllOfi POISKI -

w niezwykłym 20-sto minutowym polskim filmie 

SENSACJA! 
dźwiękowym. 

SENSACJA! 

nie pod względem technicznyeh 
umiejętności, opanowania pi~i 
i precyz;y,inyeh wprost idealnie 
podań. Winni też byli bez
względnie zwyciężyć, ale mieli 
c.zęściowo pecha, a Pozatem 
niemcy przewyższali ich twar
dością gry, ambicją i wolą zwy 
cięsłwa. 

P. PrzBJiórka \V !ludzi 
rozegrał 23 part je 

szachowe 
Na zaproszenie łódzkiego towa~ 

rzys1twa zwolenników gry szacho
wej przybył do naszego mia.sta 
mistrz szachowy Polski, p. D. Prze 
piórka z Warszawy i wieczorem 
w dniu 4 b. m, dał w lokalu towa. 
rzystwa senas "symulant, grają<: 

jednocześnie z 23 przeciwnikami. 
Rezultat: 5 pa,rtji przegTanych, 7,re 
misowych i 11 wygranych. Ze 
względu na t;o, iż pomiędzy przes 

ciwnikami p. Przepi?rki było spo
ro silnych graczy, wynik należy 

uważać za bardzo korzystny dla 
mistrza. 

Celem zaznajomienia się z łódzs 

kim klubem szachowym, który jest 
jednym z' największych w Polsce, 
a co do tradycji szachowej bodaj, 
że nie pierwszym, przybył razem /, 
p. Przepiórką prezes polskiego zw. 
szachowego, p. Rogoziliski, który 
sam jest dobrym szachistą. i 
gorącym /'wolennikieru tej gry. 
Goście serdecznie żegnani przez 
władze klubu opuścili miasto nasze 
wynosząc z sobą. jaknajlepsze wra· 
żenie z ich wizyty w Lodzi. 

y .. GtOS PORANNY·· 
ł.ODŹ 

11 n <:<,./lt lb~O r. 

Wspaniale zlPowiada sie 
tegoroczn, w,ścig plaski t. A. K. 

Wezmą w nim również udział motocykliści 
Od automobilowego wyścigu pła I dla pani, która osiągnie najwięl~· 

skieO'o który jest częścią. integral- szą, szybkość dnia, a niFl zdobyła 
ną ~~trzostw Polski dzieli nas iadnej z poprzednich nagróQ., 5) 

. zaledwie tydzień czasu. Wszystkie nagroda komisji sportowej LAK 
przygotowania do wyścig'U jak i do dl~ członków za najlepszy. w~nik 
zjazdu gwiażdziSJtego sI!! w pelni. dma, 6) nagroda Vacuum 011 Com 
W dn.iIu wczorajszym odbyło się pan y, 7) nagroda Grand Hotelu. 
posiedzenie komisji sportowej łódz . W dniu wczorajszym wpłynęły jlli 
kieO'o atlltomobilklubu na które m pierwsze zgłoszenia do WySClg11. 

om:wiano sprawy zwią.zane z tech Jako pie~~zy figuruje na, liści.e 
ni~ną. stroną. przeprowadzen~a wy zapisanych do wyścigu p. Kazl
ści!!U. Zostały również podzielone mierz Poznaliski, następnie pp.: 
funl;:cje. Adam hr. Potocki, b. mistrz Polski 

Komandorem wyścigu został wy ('złonek , elity polskich kierowców 
brany p. inż. Karol Kauczyllski, samochodo~vych Henryk Liefeld, 
wicekomandoraroi Pl.>. Artur Thie~ Maurycy Potocki, Widawsld, 
le Aleksv Schicht i Borys Cheshi- l~hrlich, dr. Szwejcer, mistrz Lol:. Funk~je starterów o.bjęli pp.: dzi, członek elity polskich kierow" 
A. Ketsch i BertoJd Fude, chrono· ('ów Stanisław Szwarcenstein., Ja,. 
metrażystami będą.: pp. Ernest Pos I1uszkowski i pani Koźmianowa. 
selt i J ózef Wacław Krauze. Go" Oficj:1,lne deklaracje wymienionych 
spodarzem drogowym został mia- '''płyną w c~ą.g1t dnia dzisiejszego, 
nowany p. Emil Golkont. Postano- jak również i dalsze zgłoszenia. 
wiono wybudować speejalną try~ Jak więc widzimy, wySClgl 

bunę dla widzów w ocienionem IwtomobiIowe w dniu 18 maja hę
miejscu z widokiem na cały prawie dą. nielada ewenementem w życiu 
tor. eportowem naszego miasta. Będzie 

Usta wiona bę(izie również trybu 
11:1 dla sędzió,,'. Porzą.dek utrzymy~ 
wać będą. motorzyści "Unionu", 
straż ogniowa i policja. 

Dla urozmaicenia programu 

to największa impreza samochodo' 
wa jaka się dotycbczas w Lodz: 
c,dbyła. 

Turyśc; UIW,.Hakoah lU 
4:1 (1:1) 

- Zawody o mistrzostwo kl'asy C 
przyniosły zwycięstwo rezerwie Tli 
rystów. Do 8 min. przed kOllcem 
Hako~lh prowadzi 3:1. 

wciągnięto do konkurencji jeszcze 
i- motorzystów, którzy po raz pierw 
&zyst~ną. do wyśc·igó'Y. po d}1i~; 
wczorajszego 'wpłynęło 15 zgłoszeń· 
motorzystów "Unionu", przypusz$ 
czaInie liczba ta do dnia wyści

gów się zwiększy. Motorzysci z ko
szykiem hędą. wypuszczeni poje~ 

dyńczo, motory bez przyczepki lir Kochba 
wypuszczone będą. w grupach. 

wysyła swych zawodni 
Wspaniale się przedstawia .spra- ków do Antwerpj'i 

wa nagród. Do dnia dzisiejszego 
wpl'ynęło 7 n3.0O'l'ód, a. mianowicie: Na. ogólnożydowski zlot organi' 
1) :nagroda. Automobilklubu Polski zowany . przez wszechświatowy 

za najlepszą bezwzględną szyb- związek Makabi, mający się odbyci 
koŚĆ dnia, 2) nagroda łódzkiego w Antwerpji w lipcu rb. Bar Koch 
automobiklubu dla zwycięzcy wra wysyła czterech swych najlep
kla&ie samochodów sportDwych; szych gmmastyków, a mianowicie 
3) nagroda prezesa łódzkiego Auto Lewiego, Warszawskiego, Berke
mobilklubu p. Karola Wilhelma go i Fuksa, oraz 3 mistrzów PolskI 
Scheiblera, 4) nagToda wiceprezesa w podnoszeniu ciężarów a wiW 
LAK p. dr. Eugenjusza Schichta Weingartena, Minca i Sztema. 

Walki francuskie w c,rku 
Cyrk przepełniony: wyzwanie 

rzucone przez Pooshoffa Myrnie 
zelektryzowało miłośników sportu 
zapaśniczego. Czech jak zwykle 
walczył bnttalnie; otrzymał 2 o~ 

strzeżenia, natomiast trzecie na 
które zupełnie zasłużył, zamienio
no na grzywnę 50"Złotową, tylko 
na prośbę Pooshoffa, który nie 
ehoiał zwyciężyć przez dyskwali
fikację przeciwnika., zaznaczył 

jednak, że będzie w dalszej walce 
stosował tę samą metodę co i 
Myrna. W 39 min. Myrna przy· 
pomniał sobie BlWój zeszłoroczny 

niezawodny chwyt .....,. przedni pas 
i młynek - lecz błyskawicznie za 
soosowana ntlada przynosi zwy~ 

cięstwo fydowskiemu szampionowi 

Jaago po 6-minutowej zabawie 
z Motyką w jemu tylko właściwy 
sp-osób rozłożył go na łopatki jak 
dziecko. 

Fiszer 'r' 8 min. skapitulował 

pod podwójnym nelsonem Grilrlsa. 
Okazuje s.ię, że ten zabójczy chwyt 
jest jego specjalnością.. 

favre i Debie walczył! na ret 
mis. Francuz znów zabłysnął swą 

doskonałą. techniką i przewata.l 
nad brutalnym berlińczykiem. 

Dziś walczą, następują.c,e pary: 
Jaago - Klęy, Grikis - Orłow, 
Buchheim - PooshQff, wreszcie 
walka boksęrska Motyka - Krau' 
na wyzwanie Motyki. 

OOOOOOOOCCXXXXX 

Dziś otwarcie Cukierni i Mleczarni 
Piotrkowska 113 

przy Stow. KOptów 

(odziłonie kOD(er~ od «; "i~(zór 

iro Ził 
w niedziele i święta poranki muzyczne. - Wyborowa kut'bnia na miejscu. 

Wejście bez al e! 
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Hichard Hofmann 
lewy łącznik. 

Leinberger 
środkowy pomocnik. 

Ludwik Hofmann 
lewe skrzydło. 

W dniu dzisiejszym (w MI ..... - kę. Dalsze alaki nie przynoszą nadspodziewanie dobrze. W a
lę) odbYł się w Berlinie seusa- wyniku cyfrowego i przy sta- talm duszą wszelkich posunięć 
cYlny mecz J)iłki nożnej pomit~, nie 2:1 dla anglików następuje i przebojowości był zuakonllty 
dz;y I'eprezentac.ią Niemiec i przerwa. lewy łącznik Richard Hof
zawodową dl'użyną angielską. Po Ill'zerwie niemcy zaezyna mauu, który był szezęśliwym 
(ii'a była niezwykle emocjonu- Ją grać z nie-zwykłym zapałem. strzelcem 2 bramek. Świetnie 
jąe3 i stała na bardzo wysokim Już po 5 minutach zdobywają grał takie .iego imiennik na le
p01::omie tecłmicznym. An2licy wyrównanie, d po I§zel'egu wem skrzydle Ludwik Hof. 
pokazali wspaniałą gI'e i ,"zac- zmiennych alaków Richard mann. I)omoc niemiecka, kłó
gólnie w Jlicl'wsze.f połowił' Hofmann wSJ)aniałym strzałcm l'a musiuhl dokonać olbrzymiej 
mirU znaczną pl'zewagt:. zdobywa prowadzeule dla praev defensywnet nie zanied-

Po kiIkuna..<iltu minutach ~ry niemców. Anglicy mają wJ'rai-1 bywała ,ówuiez wspomagać 
anglicy ~dobywają pt'owadze- nego pecha, ich precyzyjne ala- piłkami ataku. przyczcm nie
nit' nit'uebronnYm strzałe-ID ze ki roz')ijają się o świetnie dy- słychaną pracowitość i techni
śll~znie wypl·acowane.i pozycji. sponowanych obrońców i br~m kę wykazał środkowy pomoc
l':iemey nie lla(]a.\ą na duc~, kru'za Niemiec. Wreszcie 8 mi· nik LeinbeJ'ger.Ob~ońty i 
~FaJą nlesłyclulDle . ambihJie j nut pl'zed kOlicem gry udaje bramkarz gl'ali bf,z zarzutu i 
twardo i po pewnym ('zasie się anglikOm zdobyć wy;'ówl1a- raiowali wszystko, co się wo
zdobywaJą wyrównanie ze- strza I uRe i po paru obust"onnych n- gółe uratować dało. 
-lu Richarda Hofmanna. A.Ilgli- takach, sędzia odgwizduje 'lac Drużyna angielska była zna
~y ataku.lą liadul - coraz groź- w()dy Plizy stailie 3:3, niezwy- komila we wszyMkich pozy
n·e.i i pomimo hohałerskie.1 0- kle zaszczytnym dla Niemiec. cjach, polt8zala gr«:, iaką się 
brony zdobywa.ią drugą bram- DI'użyna nlemiecka grała wid7.J bardzo rzadko, szczegól

I-szy Dźwiękowy Kino-Teatr w Łodzi 

"Sple ' did" 
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W rolach głównych! W rolach głównych: 

WILLI fRITSCH 
DJTA . PARLO 

Najwi~kszv - dotychczas - -wszechświatowy sukces 
filmu dźwiękowego. . 

PONADTO: REWELACJA 
I ekranu DJtllOfi POISKI -

w niezwykłym 20-sto minutowym polskim filmie 

SENSACJA! 
dźwiękowym. 

SENSACJA! 

nie pod względem technicznyeh 
umiejętności, opanowania pi~i 
i precyz;y,inyeh wprost idealnie 
podań. Winni też byli bez
względnie zwyciężyć, ale mieli 
c.zęściowo pecha, a Pozatem 
niemcy przewyższali ich twar
dością gry, ambicją i wolą zwy 
cięsłwa. 

P. PrzBJiórka \V !ludzi 
rozegrał 23 part je 

szachowe 
Na zaproszenie łódzkiego towa~ 

rzys1twa zwolenników gry szacho
wej przybył do naszego mia.sta 
mistrz szachowy Polski, p. D. Prze 
piórka z Warszawy i wieczorem 
w dniu 4 b. m, dał w lokalu towa. 
rzystwa senas "symulant, grają<: 

jednocześnie z 23 przeciwnikami. 
Rezultat: 5 pa,rtji przegTanych, 7,re 
misowych i 11 wygranych. Ze 
względu na t;o, iż pomiędzy przes 

ciwnikami p. Przepi?rki było spo
ro silnych graczy, wynik należy 

uważać za bardzo korzystny dla 
mistrza. 

Celem zaznajomienia się z łódzs 

kim klubem szachowym, który jest 
jednym z' największych w Polsce, 
a co do tradycji szachowej bodaj, 
że nie pierwszym, przybył razem /, 
p. Przepiórką prezes polskiego zw. 
szachowego, p. Rogoziliski, który 
sam jest dobrym szachistą. i 
gorącym /'wolennikieru tej gry. 
Goście serdecznie żegnani przez 
władze klubu opuścili miasto nasze 
wynosząc z sobą. jaknajlepsze wra· 
żenie z ich wizyty w Lodzi. 

y .. GtOS PORANNY·· 
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11 n <:<,./lt lb~O r. 

Wspaniale zlPowiada sie 
tegoroczn, w,ścig plaski t. A. K. 

Wezmą w nim również udział motocykliści 
Od automobilowego wyścigu pła I dla pani, która osiągnie najwięl~· 

skieO'o który jest częścią. integral- szą, szybkość dnia, a niFl zdobyła 
ną ~~trzostw Polski dzieli nas iadnej z poprzednich nagróQ., 5) 

. zaledwie tydzień czasu. Wszystkie nagroda komisji sportowej LAK 
przygotowania do wyścig'U jak i do dl~ członków za najlepszy. w~nik 
zjazdu gwiażdziSJtego sI!! w pelni. dma, 6) nagroda Vacuum 011 Com 
W dn.iIu wczorajszym odbyło się pan y, 7) nagroda Grand Hotelu. 
posiedzenie komisji sportowej łódz . W dniu wczorajszym wpłynęły jlli 
kieO'o atlltomobilklubu na które m pierwsze zgłoszenia do WySClg11. 

om:wiano sprawy zwią.zane z tech Jako pie~~zy figuruje na, liści.e 
ni~ną. stroną. przeprowadzen~a wy zapisanych do wyścigu p. Kazl
ści!!U. Zostały również podzielone mierz Poznaliski, następnie pp.: 
funl;:cje. Adam hr. Potocki, b. mistrz Polski 

Komandorem wyścigu został wy ('złonek , elity polskich kierowców 
brany p. inż. Karol Kauczyllski, samochodo~vych Henryk Liefeld, 
wicekomandoraroi Pl.>. Artur Thie~ Maurycy Potocki, Widawsld, 
le Aleksv Schicht i Borys Cheshi- l~hrlich, dr. Szwejcer, mistrz Lol:. Funk~je starterów o.bjęli pp.: dzi, członek elity polskich kierow" 
A. Ketsch i BertoJd Fude, chrono· ('ów Stanisław Szwarcenstein., Ja,. 
metrażystami będą.: pp. Ernest Pos I1uszkowski i pani Koźmianowa. 
selt i J ózef Wacław Krauze. Go" Oficj:1,lne deklaracje wymienionych 
spodarzem drogowym został mia- '''płyną w c~ą.g1t dnia dzisiejszego, 
nowany p. Emil Golkont. Postano- jak również i dalsze zgłoszenia. 
wiono wybudować speejalną try~ Jak więc widzimy, wySClgl 

bunę dla widzów w ocienionem IwtomobiIowe w dniu 18 maja hę
miejscu z widokiem na cały prawie dą. nielada ewenementem w życiu 
tor. eportowem naszego miasta. Będzie 

Usta wiona bę(izie również trybu 
11:1 dla sędzió,,'. Porzą.dek utrzymy~ 
wać będą. motorzyści "Unionu", 
straż ogniowa i policja. 

Dla urozmaicenia programu 

to największa impreza samochodo' 
wa jaka się dotycbczas w Lodz: 
c,dbyła. 

Turyśc; UIW,.Hakoah lU 
4:1 (1:1) 

- Zawody o mistrzostwo kl'asy C 
przyniosły zwycięstwo rezerwie Tli 
rystów. Do 8 min. przed kOllcem 
Hako~lh prowadzi 3:1. 

wciągnięto do konkurencji jeszcze 
i- motorzystów, którzy po raz pierw 
&zyst~ną. do wyśc·igó'Y. po d}1i~; 
wczorajszego 'wpłynęło 15 zgłoszeń· 
motorzystów "Unionu", przypusz$ 
czaInie liczba ta do dnia wyści

gów się zwiększy. Motorzysci z ko
szykiem hędą. wypuszczeni poje~ 

dyńczo, motory bez przyczepki lir Kochba 
wypuszczone będą. w grupach. 

wysyła swych zawodni 
Wspaniale się przedstawia .spra- ków do Antwerpj'i 

wa nagród. Do dnia dzisiejszego 
wpl'ynęło 7 n3.0O'l'ód, a. mianowicie: Na. ogólnożydowski zlot organi' 
1) :nagroda. Automobilklubu Polski zowany . przez wszechświatowy 

za najlepszą bezwzględną szyb- związek Makabi, mający się odbyci 
koŚĆ dnia, 2) nagroda łódzkiego w Antwerpji w lipcu rb. Bar Koch 
automobiklubu dla zwycięzcy wra wysyła czterech swych najlep
kla&ie samochodów sportDwych; szych gmmastyków, a mianowicie 
3) nagroda prezesa łódzkiego Auto Lewiego, Warszawskiego, Berke
mobilklubu p. Karola Wilhelma go i Fuksa, oraz 3 mistrzów PolskI 
Scheiblera, 4) nagToda wiceprezesa w podnoszeniu ciężarów a wiW 
LAK p. dr. Eugenjusza Schichta Weingartena, Minca i Sztema. 

Walki francuskie w c,rku 
Cyrk przepełniony: wyzwanie 

rzucone przez Pooshoffa Myrnie 
zelektryzowało miłośników sportu 
zapaśniczego. Czech jak zwykle 
walczył bnttalnie; otrzymał 2 o~ 

strzeżenia, natomiast trzecie na 
które zupełnie zasłużył, zamienio
no na grzywnę 50"Złotową, tylko 
na prośbę Pooshoffa, który nie 
ehoiał zwyciężyć przez dyskwali
fikację przeciwnika., zaznaczył 

jednak, że będzie w dalszej walce 
stosował tę samą metodę co i 
Myrna. W 39 min. Myrna przy· 
pomniał sobie BlWój zeszłoroczny 

niezawodny chwyt .....,. przedni pas 
i młynek - lecz błyskawicznie za 
soosowana ntlada przynosi zwy~ 

cięstwo fydowskiemu szampionowi 

Jaago po 6-minutowej zabawie 
z Motyką w jemu tylko właściwy 
sp-osób rozłożył go na łopatki jak 
dziecko. 

Fiszer 'r' 8 min. skapitulował 

pod podwójnym nelsonem Grilrlsa. 
Okazuje s.ię, że ten zabójczy chwyt 
jest jego specjalnością.. 

favre i Debie walczył! na ret 
mis. Francuz znów zabłysnął swą 

doskonałą. techniką i przewata.l 
nad brutalnym berlińczykiem. 

Dziś walczą, następują.c,e pary: 
Jaago - Klęy, Grikis - Orłow, 
Buchheim - PooshQff, wreszcie 
walka boksęrska Motyka - Krau' 
na wyzwanie Motyki. 

OOOOOOOOCCXXXXX 

Dziś otwarcie Cukierni i Mleczarni 
Piotrkowska 113 

przy Stow. KOptów 

(odziłonie kOD(er~ od «; "i~(zór 

iro Ził 
w niedziele i święta poranki muzyczne. - Wyborowa kut'bnia na miejscu. 

Wejście bez al e! 
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Włókiennictw o ,Ul ł diach Upadłości zamiejscowe 
sianowi najpotcżniejszą f!alcź przelDgslu 

lawów nie placi I 
W związku z bardzo powamem 

pogorszeniem Się wypłacalności ku 
piectwa lwowskiego, naskutek cze 
go Łódź ponieść może bardzo po
ważne straty, przez dłuższy czaS 
bowiem dostawcy łódzcy obdarzali 
klijentelQ lwOW1iką w~kszem za' 
ufaniem, udzielając jej powainych 
kredytów wekSlowych, napllvnęły 
do sądu dalsze podania o ugodę 

szeregu fir~z których wymienić 
należy przedewszystkiem następu

jące: Kurc i Szapiro; audjencję 

ugodową wyznaczono tej firmie na 
13 czerwca, Ostersetcer Herman -

Ognisko rewolucyjnego mchu 
\V Indjach mieśó się w Bomba
ju' wielkim porcie nad oceanem 
Indyjskim, który jest siedli
skiem wielkiego przemysłu wł6 
kiennirczego. Już \V za
mierzchłyoh cZlł<sach były Indjo 
ojczYZJIą przemys.łu i handlu 
Pliniusz. historyk rzymski, pi
sząc o zbytku rzymian, narze
ka, iż imDort towarów indvj
skich paz ba wia kra i rok rocz
nie ogromnych ilości pieniędzy. 
J eszcze w wieku XVII. w okrp.
sie rządów dyn.a:stji Mogołów, 
pisze jeden z ówczesnych eko
nomistów zachodu, iż Indie zblp 
raJą Za swói towar zloto i sre
bro z całego świata 

Te stosunki uległy radykal
nej zmianie z chwilą opanowa
nia Indji przez anglików, któ). 
rzy nałożyli na wyroby włókien 
nicze, eksportowane z Indii do 
Anglji, cło w wysokośd 30 do 
100 proc. od viartośd. nato, 
miast zwolnili od ceł wyroby 
bawełniane, importowane do 
Indji, czem zrujnowali ongiś ho 
gaty przemysł hinduski. Gdy 
więc w ciągu wieku XX, głów
nie pod wpływem wojny świa
towej, rozwinąŁ się na InowlY 
wielki przemysł włókienniczy, 
tym razem oparty na nQwocze
snych podstawach. nas.tą.pił ró
wnocześnie renesan.s dążeń na 
rodow~b, który znajdu.ie swój 
wyraz w obecnej akcji niepodle
głQściQwej. 

DaW\Ily przemysł włókienni· 
czy zachował się jeszcze pod 
PQstacią miljon6w drobnych 
waflSztatów, np. w Birmie jest 
ich pół mi1jona, w Pend,żabie 
ćwierć mU jon a , w A.%amie ',' 
koło 400.000. Ten drolmy prl .. 
mysI prowadzi naturalme mi
zerny żywot, nie mogąc .spro
stać konkurencJi ang.clskicj i 
wielkich fabryk w Bombaju M.i 
mo tO' pokrywa ten r :ldza.i przc 
my,słu jeszcze dlIsiaj jedną trze 
cią konsumc.ji kn.~qwe; i Gand
hj , wysl1wając h~:5ł\) pr7.f'lllyslu 
domowego, chciał właśnie tą 
drogą pozyskać sobie zaufanie 
zatrudnionych przy tych war
sztatach mas 1 udowych. 

Pozostałe dwie trzecie kon
.umcji pokrywa wspólnie Lan 
cashire i Manczester oraz przf' 
mysł indyjski, który mimo o
poru Anglji, mimo stawianych 
mu trudności, w postaci w~o
kich cel na maszyny doszedł do 
wielkiego rozwoju, jak dowodzi 
poniższe zestaw~enie. Liczba 
zakładÓIW wynosiła w roku 
1889 - 93. w 1899 - 156. w 
1913 - 257, w 1925 - 3:17' 
liczba robotników wynosiła w 
roku 1889 - 75.000, w roku 
1899 - 150.000, w roku 1913 
- 243.000, w roku 1925 ---
370.000: liczba wrzecion wyno, 
siła w roku 1889 - 2 miljony, 
w roku 1913 - 6 miljon6w, w 
roku 1925 - 8 i pół mi1jona . 

WzrQst produkcji nie był wv 
wołany wzrostem konsumcji, ta 
ostatnia w ciągu kilkunastu Jat 
spadła WISkutek postępu.jącego 
zubożenia kraju; przyczyną łp.
go wzrostu był malejący in,· 
port z Anglji. Przemysł indyj
ski, który dzisia.i zaspakaja po· 
łowę konsumcji, zaczyna ostał 
nio eksportować s.wtj wyroby 
do Afryki wschodniej, do M,,· 

ZapisujCie się 
na członków Ia.D.P.P. 

zopotamji, do Arabji a nawet do 
Włoch, wypierając wszędzif' 
konkurencję a'ngiel,ską. Ostat.nio 
i ten przemysł traci charakter 
narodowy, wkmcza tu kapitał 
angiels·ki, tak np. w prowincji 
Madras \yiększość zakładów na 
leży już dzisia i do zagraniCo·, 
nyc.h kapitalistów. 

Obok włókien.niczego rozwi 
nął się na wielIką skale przi' 
nnr.sł jutowy, który zatn.:dniA 
już dzisia i tyleż prawie robot, 
ników co włókienniczy, a któ
rego produkcja rocZll1a przen, - - 5bU 

sta wiała np. w roku 1925 war 
tość pół miljarda rupjL Pr7'" 
mysI ten skoncentrowany jest 
nieomal ca.łkowi.cie w jednej 
orowincji, w Bengalu i opa.no 
wany jest w zupełn\Ści prze7 
anglików. Przemysł jutowy dą · 
je kolosah1c zvs1.ci, dywidend v 
wypłacane p:'zez akcy;llle prled 
siębiorstwa jutowe wahają si~ 
w gralnicach od 100 do 200 % 
Firma Kinniton np. wypłaciła 
w roku 1920 aż 400 proc. dv 
widendl7. 

P. 
Wiwp • 

Upadł ści i na zDry w Ludzi 
Wierzyciele firmy "SPIRO i AB- Jak wynika ze sprawozdań nad. 

BE" zwrócili się do sądu handlo' zOl'cy upadli mieli tyłko 4 wierzy 
wego z prośbą o ogłoszenie jej u- cieli, tych, którzy ogłosili im upa
padłości. Firma "Spiro i Abbe" dło!ić i byli im winni 3000 zł. Obec 
znajduje Się w Łodzi przy ul. Piotr nie po zaSpokojeniu tych wierzycie 
kowskiej 48. Nabywała ona od li i wobec tego, Ze więcej wierzy
swoich wierzycieli przędzę, za któ- cieli się nie zgłoSiło, kurator pro· 
tą wystawiała weksle. Trudności sił o umorzenie upadłości., do cze
płatnicze powstały już dawniej, go przychylił się tez sędzia komi
jednakże Spiro i Abbe uzyskiwali sarz. Upadli w międzyczaSie złoży' 
od swych wierzycieli przedłużenie li opozycję od wyroku ogłaszające
płatności, przyczem zamiaSt sta' go upadłość. Sąd na ostatniem po
tych weksli ~stawiali nowe, O- siedzeniu postanowił całe postępo' 
s~atnio jednak w!aściciele firmy I wanie upadłościowe umorzyć, zaś 
naetylko zaprzestalt wypłat, ale upad:tych pozoStawić bez rozpozna_ 
również odmówili żądaniom wierzy nia. 
cieli wysławienia nowych weksli 
prolongacyjnycb. W tych warun' • • • 
kach wierzyciele zwrócili się do W dniu wczorajszym wpłynęło 
sądu o ogłoSzenie upadłości i załą cło sądu podanie o odroczenie wy
C7Jyli zaprotestowane weksle. Sąd płat Jakuba Dimanta i Abrama Na 
ogłosił upadłość firmie "Spiro i dela, prowadzących przedsiębior
Abbe" oraz jej właścicielom osobiś stwo sprzedaży towarów włókielUli 
de, poczynając od dnia 9 maja czych pod firmą "D. Dimant i A. 
1930 roku. Sędzią komiSarzem mia· Nadel" w Łodzi przy ul. Piotrkow. 
nowano s. h. Hilarego Małochow- Skiej 42 oraz sprzedaży w Warsza
Skiego; a kuratorem masy _ adw. wie przy ul. Nalewki 31. Obaj 
Jerzego Frydego. wSpólnicy znani są w sferach ku' 

• • • piec kich Łodzi od kilkudziesięciu 

DalSza sprawa o ogłoszenie u- lat, jako' wybitni fachowcy i solid_ 
padłości miała zgoła nieoczekiwa' ni kupcy. PrzedSiębiorstwem 

swojem kierują nadal oględnie, przy 
czem od Szeregu lat prGwadzą pra 
widłowe kSięgi handlowe, ujawnia 
jące bieg i stan interesów. Firma 
w okresie ogólnego kryzysu goSpo
darczego roku 1924 - 1925, pomi" 
mo znacznych strat potrafiła utrwa 
lić byt swego przedsiębiorstwa. 

Dopiero ostatni ciężki rok kryzy
su, który przezywamy obecnie, u
nieruchomił znaczną część kapita' 
łu przedSiębiorstwa. Z jednej stro 
ny wobec niewypłacalności całego 
szeregu dostawców jak Sp. Akc. 
Barcińskich, Bennicha, Schweiker
ta, Leonhardta i innych, firma utra 
ciła tr6dło awoich kredytów, z 
drugiej zaś strony długotrwający 

kJ'Yzys uniemożliwia realizację w 
należytym stopniu składu towarów 
bez więkSzych strat. 

Suma bilansowa wynosi 650,000 
zł., '" tern kapitału Jedna trzecia 
część wynosi około 200,000 zł. resz 
ta 450,000 zł. stanowią nale:iności 
krótkoterminowe, przewa:inie z o
twartego rachunku. Nadto przed, 
siębiorstwo poSiada aktywów płyn 
nych 120,000 zł., aktywa p'ółpłyn~ 

ne wynoSzą całą resztę bilansu oko 
ło 420,000 zł, 

ne zakończenie. Wniesiona została _~!!!UlIi!~~5~"~"$!'!!!!!!!!~~-!~'!;.!!!!!!!!!!!~!!!!~!!~&~4,,~.~=!!!!=~a~c.-~!!s~u~.~: 
Ze. Przedstawiciel firmy "Fisch" 
we Lwowie przeciwko firmie
).ARON MENDELSON i SYN", 
Plac W ołności 7 oraz przeciwko 

Rynek Dieniein, 
Moszlwwi Mendelsonowi zam. tam. Ceduła giefdy pien:ężnej 
Ze. Przedstawiciel firmy "Pisch" warszawskiej 
wyjaśnił, że Mendelsonowie zajmu CZEKI 
ją Się handlem konfekcją i są mu 
winni 6,000 zł. Na pokrycie tego 
długu wystawili weksle, płatne na 
począłlfu roltu bieżącego. Ponie
waż nie zostały one zapłacone w 
terminie, a firma "Fisch" skłonna 
była do prolongaty długu Aron 
Mendelson wystawił wekSle na zle 
cenie Moszka l\Iendelsona, jako po, 
krycie za stare weksle. Ponieważ 

jednak i te weJ(sle nie zoStały wy
kupione, firma "Fisch" wniosła po 
danie o ogłoSzenie upadłości. Jed
nakie Mendelsonowie czuwali, gdyż 
na rozprawę, pomimo braku wez' 
wań, Stawił Się ich pełnomocnik. 
Do wydania wyroku wcale nie 
doszło, ponieważ strony pogodziły 

Biologród 15,77,50 
Gdańsk 173,21 
Holandja 358,90 
Londyn 43,33 
Nowy Jork - czeki 8:~ , l 

Nowy Jork - kabel 8,92 
Paryż 34,98,50 
Praga 26,42,25 
Szwajcarja 172,60 
Sztokholm 239,31 
Wiedeń 125,76 
Włochy 46,77 
Berlin 212,79 

AKCJE 

Polski 172,
Zachodni 73,50 

Się i sprawę umorzono. • .......... . 
JeSt to rzadki wypadek w prak

tyce tutejSzego sąd ... 

• • • 
W dniu 5 kwietnia r. b. ogłoszo

no upadłość "SZLAMIE I ENDZE· 
LOWI ROZNEROM" prowadzącym I 
wspólnie przedSiębiorstwo sprzeda . 
:iJy tłuSzczu jadalnego w dwucb I 
Sklepach a mianowicie przy ul. Ce L __ ili:!~:2jill~~~~~~ 
gielJlianej 64 i 6-go Sierpnia 10. 

Chodorów 144,
Łazy 4,-
Cegielski 50,
Modrzejów 12,75 
Starachowice 21 ,
Powsz. Kredyt. 1 J 
Zarobkowy 72,50 
Cukie~ 39,
Węgiel 51,50 
Lilpop 29,-
Ostrowieckie, S€rja B. - 62,50 
Haberbusch 109,50 

PAPIERY PAŃSTWOWE i LISTY 
ZASTAWNE 

4 proe. inwestycyjna 113,
dolarówka 67,75 
kolejowa. 102,-
8 proc. Banku gospodarstwa kra 

jowego 94,-
8 proc. ob!. Banku gos'P0darstwa 

krajowego (budowlane) 93.-
8 proc. listy zasna.wne Przem. 

Poskiego 85,50 
7 proc. li~y za.stawne ziemskie I dolarowe 75,-
4 i pól proc. listy zast. zł. 57,25 
5 proc. m. Warszawy 60,-
8 proc. m. Warszawy 78,75 
8 proc. m. CzęSltochowy 68,35 
10 proc. m. Lubli.n3. 83,25 
8 proc. m. Łodzi 70,75 
6 proc. obI. pot. kon. m, War

szaw;y: z 1926 roku - 60,50 

ugoda z tą firmą wyznaczona zo
stała na dzień 5 czerwca r. b. oraz 
firma Juljusz Hecht i S'ka, której 
ugoda sądowa wyznaczona została 
na dzień 13 czerwca rb. Zaznaczyć 
należy, iż jednocześnie do sądu 

lwowskiego wpłynęło kilkanaście 

podań innych firm, zarówno włó

kienniczych, jak i innych branż, 

Nie ulega wątpliwości, że tak po. 
wawe pogorszenie się wypłacalno
ści ldijenteli lwowskiej, która do
tychczas uważana była za jedną z 
solidniejszych wpłynie ogromnie 
deprymująco na rozwój s.tosunków 
handlowycb z MałopolSką Wscho, 
dnią. 

"Hecht i S-ka" 
w Poznaniu 

W Poznaniu zanotowano nową 
upadłoś,ć. w której zarówno prze· 
mysł, .jak i kupiectwo łódzkie bran 
:i;y włókienniczej jest dość poważ
nie zaangażowane. 

Chodzi tu mianowicie o firmę 

"Hecht i S'ka". Dzieje tej firmy są 
dość osobliwe. Jeszcze bowiem w 
roku ubiegłym firma ta zgłosiła 

podanie do wydziału handlowego 
sądu okręgowego w Poznaniu o 
udzielenie jej odroczenia wypłat. 

Wobec tego, iż sąd h'andlowy, po 
dokładnem zbadaniu bilansu, do. 
Szedł do wniOSku, ii aktywa tel 
firmy w najlepszym wypadku mo
gą być równe pasywom, podanie 
firmy olk·zucH. Firma "Hecht l 
S-ka", niezadowolona I wyroku, 
zgłosiła apelację i wreszcie - na 
początku roku bieżącego - ttq
skała Jednak odroczenie wypłat. 

W końcu kwietnia roku bleł.ą~ 
go nadzorca są,do,,!,y firmy - po 
ponownem zbadaniu bilansu IItWier
dził, it JeSt On nieścłsly I wobec te
go Ze bilans ten JeSt defl~oWJ' 
- firma nie miała ł.adnych pod. 
staw do uzyskania odroczenia WJ' 
płat, wobec czego sprawa ta zna
zła Się ponownie w Sądzie handlo
wym, który ostatecznie postępowa 
nie zapobiegawcze 'uchyli~ wycho
dząc z założenia, że firma nie ma 
dostatecznych środków dla zaspo
kojenia wSzystkich wierzycieli. 

Zaznaczyć należy, iż firma ta " 
rzędzie więłtszych hurtowni włó. 

kienniczych zajmowała powaine 
miejSCe. Dopiero teraz firma 
"Hecbt i S-ka" wobec nie 
udania się rómych machinacji w 
Sądzie handlowym, zwróciła się 

bezpośrednio do łódzkich wierzy. 
cieli celem wSzczęcia pertraktacjL 

Tego rodzaju postępowanie ws~ 
mnianej firmy naraziło wierzycieli 
łódzkich na długotrwałą zwłokę '" 
częściowem choćby uzyskaniu 
swych nale:iności. (ag) 

Plajta puńczosznicz! 
W WarSzawie zawiesiła wypłaty 

bardzo powaina firma branży poń. 
czoszniczej "Wald l Hager", ora, 
zgłoSiła do sądu handlowego poda· 
nie o odroczenie wypłat. 

Rozprawa w wyd~iale handlo' 
wyro sądu okręgowego w Warl>la. 
wie dla firmy tej wyznaczona zoo 
stała na dzień 26 maja r. b. W fir' 
mie tej zaangażowanych zostałe 

kilka łódzkich firm z branży poń. 
czoszniczeJ. 

ł:zgtajC:ie 
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Włókiennictw o ,Ul ł diach Upadłości zamiejscowe 
sianowi najpotcżniejszą f!alcź przelDgslu 

lawów nie placi I 
W związku z bardzo powamem 

pogorszeniem Się wypłacalności ku 
piectwa lwowskiego, naskutek cze 
go Łódź ponieść może bardzo po
ważne straty, przez dłuższy czaS 
bowiem dostawcy łódzcy obdarzali 
klijentelQ lwOW1iką w~kszem za' 
ufaniem, udzielając jej powainych 
kredytów wekSlowych, napllvnęły 
do sądu dalsze podania o ugodę 

szeregu fir~z których wymienić 
należy przedewszystkiem następu

jące: Kurc i Szapiro; audjencję 

ugodową wyznaczono tej firmie na 
13 czerwca, Ostersetcer Herman -

Ognisko rewolucyjnego mchu 
\V Indjach mieśó się w Bomba
ju' wielkim porcie nad oceanem 
Indyjskim, który jest siedli
skiem wielkiego przemysłu wł6 
kiennirczego. Już \V za
mierzchłyoh cZlł<sach były Indjo 
ojczYZJIą przemys.łu i handlu 
Pliniusz. historyk rzymski, pi
sząc o zbytku rzymian, narze
ka, iż imDort towarów indvj
skich paz ba wia kra i rok rocz
nie ogromnych ilości pieniędzy. 
J eszcze w wieku XVII. w okrp.
sie rządów dyn.a:stji Mogołów, 
pisze jeden z ówczesnych eko
nomistów zachodu, iż Indie zblp 
raJą Za swói towar zloto i sre
bro z całego świata 

Te stosunki uległy radykal
nej zmianie z chwilą opanowa
nia Indji przez anglików, któ). 
rzy nałożyli na wyroby włókien 
nicze, eksportowane z Indii do 
Anglji, cło w wysokośd 30 do 
100 proc. od viartośd. nato, 
miast zwolnili od ceł wyroby 
bawełniane, importowane do 
Indji, czem zrujnowali ongiś ho 
gaty przemysł hinduski. Gdy 
więc w ciągu wieku XX, głów
nie pod wpływem wojny świa
towej, rozwinąŁ się na InowlY 
wielki przemysł włókienniczy, 
tym razem oparty na nQwocze
snych podstawach. nas.tą.pił ró
wnocześnie renesan.s dążeń na 
rodow~b, który znajdu.ie swój 
wyraz w obecnej akcji niepodle
głQściQwej. 

DaW\Ily przemysł włókienni· 
czy zachował się jeszcze pod 
PQstacią miljon6w drobnych 
waflSztatów, np. w Birmie jest 
ich pół mi1jona, w Pend,żabie 
ćwierć mU jon a , w A.%amie ',' 
koło 400.000. Ten drolmy prl .. 
mysI prowadzi naturalme mi
zerny żywot, nie mogąc .spro
stać konkurencJi ang.clskicj i 
wielkich fabryk w Bombaju M.i 
mo tO' pokrywa ten r :ldza.i przc 
my,słu jeszcze dlIsiaj jedną trze 
cią konsumc.ji kn.~qwe; i Gand
hj , wysl1wając h~:5ł\) pr7.f'lllyslu 
domowego, chciał właśnie tą 
drogą pozyskać sobie zaufanie 
zatrudnionych przy tych war
sztatach mas 1 udowych. 

Pozostałe dwie trzecie kon
.umcji pokrywa wspólnie Lan 
cashire i Manczester oraz przf' 
mysł indyjski, który mimo o
poru Anglji, mimo stawianych 
mu trudności, w postaci w~o
kich cel na maszyny doszedł do 
wielkiego rozwoju, jak dowodzi 
poniższe zestaw~enie. Liczba 
zakładÓIW wynosiła w roku 
1889 - 93. w 1899 - 156. w 
1913 - 257, w 1925 - 3:17' 
liczba robotników wynosiła w 
roku 1889 - 75.000, w roku 
1899 - 150.000, w roku 1913 
- 243.000, w roku 1925 ---
370.000: liczba wrzecion wyno, 
siła w roku 1889 - 2 miljony, 
w roku 1913 - 6 miljon6w, w 
roku 1925 - 8 i pół mi1jona . 

WzrQst produkcji nie był wv 
wołany wzrostem konsumcji, ta 
ostatnia w ciągu kilkunastu Jat 
spadła WISkutek postępu.jącego 
zubożenia kraju; przyczyną łp.
go wzrostu był malejący in,· 
port z Anglji. Przemysł indyj
ski, który dzisia.i zaspakaja po· 
łowę konsumcji, zaczyna ostał 
nio eksportować s.wtj wyroby 
do Afryki wschodniej, do M,,· 

ZapisujCie się 
na członków Ia.D.P.P. 

zopotamji, do Arabji a nawet do 
Włoch, wypierając wszędzif' 
konkurencję a'ngiel,ską. Ostat.nio 
i ten przemysł traci charakter 
narodowy, wkmcza tu kapitał 
angiels·ki, tak np. w prowincji 
Madras \yiększość zakładów na 
leży już dzisia i do zagraniCo·, 
nyc.h kapitalistów. 

Obok włókien.niczego rozwi 
nął się na wielIką skale przi' 
nnr.sł jutowy, który zatn.:dniA 
już dzisia i tyleż prawie robot, 
ników co włókienniczy, a któ
rego produkcja rocZll1a przen, - - 5bU 

sta wiała np. w roku 1925 war 
tość pół miljarda rupjL Pr7'" 
mysI ten skoncentrowany jest 
nieomal ca.łkowi.cie w jednej 
orowincji, w Bengalu i opa.no 
wany jest w zupełn\Ści prze7 
anglików. Przemysł jutowy dą · 
je kolosah1c zvs1.ci, dywidend v 
wypłacane p:'zez akcy;llle prled 
siębiorstwa jutowe wahają si~ 
w gralnicach od 100 do 200 % 
Firma Kinniton np. wypłaciła 
w roku 1920 aż 400 proc. dv 
widendl7. 

P. 
Wiwp • 

Upadł ści i na zDry w Ludzi 
Wierzyciele firmy "SPIRO i AB- Jak wynika ze sprawozdań nad. 

BE" zwrócili się do sądu handlo' zOl'cy upadli mieli tyłko 4 wierzy 
wego z prośbą o ogłoszenie jej u- cieli, tych, którzy ogłosili im upa
padłości. Firma "Spiro i Abbe" dło!ić i byli im winni 3000 zł. Obec 
znajduje Się w Łodzi przy ul. Piotr nie po zaSpokojeniu tych wierzycie 
kowskiej 48. Nabywała ona od li i wobec tego, Ze więcej wierzy
swoich wierzycieli przędzę, za któ- cieli się nie zgłoSiło, kurator pro· 
tą wystawiała weksle. Trudności sił o umorzenie upadłości., do cze
płatnicze powstały już dawniej, go przychylił się tez sędzia komi
jednakże Spiro i Abbe uzyskiwali sarz. Upadli w międzyczaSie złoży' 
od swych wierzycieli przedłużenie li opozycję od wyroku ogłaszające
płatności, przyczem zamiaSt sta' go upadłość. Sąd na ostatniem po
tych weksli ~stawiali nowe, O- siedzeniu postanowił całe postępo' 
s~atnio jednak w!aściciele firmy I wanie upadłościowe umorzyć, zaś 
naetylko zaprzestalt wypłat, ale upad:tych pozoStawić bez rozpozna_ 
również odmówili żądaniom wierzy nia. 
cieli wysławienia nowych weksli 
prolongacyjnycb. W tych warun' • • • 
kach wierzyciele zwrócili się do W dniu wczorajszym wpłynęło 
sądu o ogłoSzenie upadłości i załą cło sądu podanie o odroczenie wy
C7Jyli zaprotestowane weksle. Sąd płat Jakuba Dimanta i Abrama Na 
ogłosił upadłość firmie "Spiro i dela, prowadzących przedsiębior
Abbe" oraz jej właścicielom osobiś stwo sprzedaży towarów włókielUli 
de, poczynając od dnia 9 maja czych pod firmą "D. Dimant i A. 
1930 roku. Sędzią komiSarzem mia· Nadel" w Łodzi przy ul. Piotrkow. 
nowano s. h. Hilarego Małochow- Skiej 42 oraz sprzedaży w Warsza
Skiego; a kuratorem masy _ adw. wie przy ul. Nalewki 31. Obaj 
Jerzego Frydego. wSpólnicy znani są w sferach ku' 

• • • piec kich Łodzi od kilkudziesięciu 

DalSza sprawa o ogłoszenie u- lat, jako' wybitni fachowcy i solid_ 
padłości miała zgoła nieoczekiwa' ni kupcy. PrzedSiębiorstwem 

swojem kierują nadal oględnie, przy 
czem od Szeregu lat prGwadzą pra 
widłowe kSięgi handlowe, ujawnia 
jące bieg i stan interesów. Firma 
w okresie ogólnego kryzysu goSpo
darczego roku 1924 - 1925, pomi" 
mo znacznych strat potrafiła utrwa 
lić byt swego przedsiębiorstwa. 

Dopiero ostatni ciężki rok kryzy
su, który przezywamy obecnie, u
nieruchomił znaczną część kapita' 
łu przedSiębiorstwa. Z jednej stro 
ny wobec niewypłacalności całego 
szeregu dostawców jak Sp. Akc. 
Barcińskich, Bennicha, Schweiker
ta, Leonhardta i innych, firma utra 
ciła tr6dło awoich kredytów, z 
drugiej zaś strony długotrwający 

kJ'Yzys uniemożliwia realizację w 
należytym stopniu składu towarów 
bez więkSzych strat. 

Suma bilansowa wynosi 650,000 
zł., '" tern kapitału Jedna trzecia 
część wynosi około 200,000 zł. resz 
ta 450,000 zł. stanowią nale:iności 
krótkoterminowe, przewa:inie z o
twartego rachunku. Nadto przed, 
siębiorstwo poSiada aktywów płyn 
nych 120,000 zł., aktywa p'ółpłyn~ 

ne wynoSzą całą resztę bilansu oko 
ło 420,000 zł, 

ne zakończenie. Wniesiona została _~!!!UlIi!~~5~"~"$!'!!!!!!!!~~-!~'!;.!!!!!!!!!!!~!!!!~!!~&~4,,~.~=!!!!=~a~c.-~!!s~u~.~: 
Ze. Przedstawiciel firmy "Fisch" 
we Lwowie przeciwko firmie
).ARON MENDELSON i SYN", 
Plac W ołności 7 oraz przeciwko 

Rynek Dieniein, 
Moszlwwi Mendelsonowi zam. tam. Ceduła giefdy pien:ężnej 
Ze. Przedstawiciel firmy "Pisch" warszawskiej 
wyjaśnił, że Mendelsonowie zajmu CZEKI 
ją Się handlem konfekcją i są mu 
winni 6,000 zł. Na pokrycie tego 
długu wystawili weksle, płatne na 
począłlfu roltu bieżącego. Ponie
waż nie zostały one zapłacone w 
terminie, a firma "Fisch" skłonna 
była do prolongaty długu Aron 
Mendelson wystawił wekSle na zle 
cenie Moszka l\Iendelsona, jako po, 
krycie za stare weksle. Ponieważ 

jednak i te weJ(sle nie zoStały wy
kupione, firma "Fisch" wniosła po 
danie o ogłoSzenie upadłości. Jed
nakie Mendelsonowie czuwali, gdyż 
na rozprawę, pomimo braku wez' 
wań, Stawił Się ich pełnomocnik. 
Do wydania wyroku wcale nie 
doszło, ponieważ strony pogodziły 

Biologród 15,77,50 
Gdańsk 173,21 
Holandja 358,90 
Londyn 43,33 
Nowy Jork - czeki 8:~ , l 

Nowy Jork - kabel 8,92 
Paryż 34,98,50 
Praga 26,42,25 
Szwajcarja 172,60 
Sztokholm 239,31 
Wiedeń 125,76 
Włochy 46,77 
Berlin 212,79 

AKCJE 

Polski 172,
Zachodni 73,50 

Się i sprawę umorzono. • .......... . 
JeSt to rzadki wypadek w prak

tyce tutejSzego sąd ... 

• • • 
W dniu 5 kwietnia r. b. ogłoszo

no upadłość "SZLAMIE I ENDZE· 
LOWI ROZNEROM" prowadzącym I 
wspólnie przedSiębiorstwo sprzeda . 
:iJy tłuSzczu jadalnego w dwucb I 
Sklepach a mianowicie przy ul. Ce L __ ili:!~:2jill~~~~~~ 
gielJlianej 64 i 6-go Sierpnia 10. 

Chodorów 144,
Łazy 4,-
Cegielski 50,
Modrzejów 12,75 
Starachowice 21 ,
Powsz. Kredyt. 1 J 
Zarobkowy 72,50 
Cukie~ 39,
Węgiel 51,50 
Lilpop 29,-
Ostrowieckie, S€rja B. - 62,50 
Haberbusch 109,50 

PAPIERY PAŃSTWOWE i LISTY 
ZASTAWNE 

4 proe. inwestycyjna 113,
dolarówka 67,75 
kolejowa. 102,-
8 proc. Banku gospodarstwa kra 

jowego 94,-
8 proc. ob!. Banku gos'P0darstwa 

krajowego (budowlane) 93.-
8 proc. listy zasna.wne Przem. 

Poskiego 85,50 
7 proc. li~y za.stawne ziemskie I dolarowe 75,-
4 i pól proc. listy zast. zł. 57,25 
5 proc. m. Warszawy 60,-
8 proc. m. Warszawy 78,75 
8 proc. m. CzęSltochowy 68,35 
10 proc. m. Lubli.n3. 83,25 
8 proc. m. Łodzi 70,75 
6 proc. obI. pot. kon. m, War

szaw;y: z 1926 roku - 60,50 

ugoda z tą firmą wyznaczona zo
stała na dzień 5 czerwca r. b. oraz 
firma Juljusz Hecht i S'ka, której 
ugoda sądowa wyznaczona została 
na dzień 13 czerwca rb. Zaznaczyć 
należy, iż jednocześnie do sądu 

lwowskiego wpłynęło kilkanaście 

podań innych firm, zarówno włó

kienniczych, jak i innych branż, 

Nie ulega wątpliwości, że tak po. 
wawe pogorszenie się wypłacalno
ści ldijenteli lwowskiej, która do
tychczas uważana była za jedną z 
solidniejszych wpłynie ogromnie 
deprymująco na rozwój s.tosunków 
handlowycb z MałopolSką Wscho, 
dnią. 

"Hecht i S-ka" 
w Poznaniu 

W Poznaniu zanotowano nową 
upadłoś,ć. w której zarówno prze· 
mysł, .jak i kupiectwo łódzkie bran 
:i;y włókienniczej jest dość poważ
nie zaangażowane. 

Chodzi tu mianowicie o firmę 

"Hecht i S'ka". Dzieje tej firmy są 
dość osobliwe. Jeszcze bowiem w 
roku ubiegłym firma ta zgłosiła 

podanie do wydziału handlowego 
sądu okręgowego w Poznaniu o 
udzielenie jej odroczenia wypłat. 

Wobec tego, iż sąd h'andlowy, po 
dokładnem zbadaniu bilansu, do. 
Szedł do wniOSku, ii aktywa tel 
firmy w najlepszym wypadku mo
gą być równe pasywom, podanie 
firmy olk·zucH. Firma "Hecht l 
S-ka", niezadowolona I wyroku, 
zgłosiła apelację i wreszcie - na 
początku roku bieżącego - ttq
skała Jednak odroczenie wypłat. 

W końcu kwietnia roku bleł.ą~ 
go nadzorca są,do,,!,y firmy - po 
ponownem zbadaniu bilansu IItWier
dził, it JeSt On nieścłsly I wobec te
go Ze bilans ten JeSt defl~oWJ' 
- firma nie miała ł.adnych pod. 
staw do uzyskania odroczenia WJ' 
płat, wobec czego sprawa ta zna
zła Się ponownie w Sądzie handlo
wym, który ostatecznie postępowa 
nie zapobiegawcze 'uchyli~ wycho
dząc z założenia, że firma nie ma 
dostatecznych środków dla zaspo
kojenia wSzystkich wierzycieli. 

Zaznaczyć należy, iż firma ta " 
rzędzie więłtszych hurtowni włó. 

kienniczych zajmowała powaine 
miejSCe. Dopiero teraz firma 
"Hecbt i S-ka" wobec nie 
udania się rómych machinacji w 
Sądzie handlowym, zwróciła się 

bezpośrednio do łódzkich wierzy. 
cieli celem wSzczęcia pertraktacjL 

Tego rodzaju postępowanie ws~ 
mnianej firmy naraziło wierzycieli 
łódzkich na długotrwałą zwłokę '" 
częściowem choćby uzyskaniu 
swych nale:iności. (ag) 

Plajta puńczosznicz! 
W WarSzawie zawiesiła wypłaty 

bardzo powaina firma branży poń. 
czoszniczej "Wald l Hager", ora, 
zgłoSiła do sądu handlowego poda· 
nie o odroczenie wypłat. 

Rozprawa w wyd~iale handlo' 
wyro sądu okręgowego w Warl>la. 
wie dla firmy tej wyznaczona zoo 
stała na dzień 26 maja r. b. W fir' 
mie tej zaangażowanych zostałe 

kilka łódzkich firm z branży poń. 
czoszniczeJ. 

ł:zgtajC:ie 
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~AP(PI~I 
z praktykll2 ł pc1ł 
letni,\ ze znajo 
mośclll prowadze-
nia ksiU zmieni 
posad~ od 1-go UROLOG. 

Chorobv nerek, 
pecheJl:a i dJ6g 

moc.owJoh. 
Pr. Narułowle.a 

28 (D.telna) 
tet.ton 144.10. 

P15,)mu,e 
od 1-2 14-8. 

czerwca r. b. Ofer
ty do administra
cji pod .Kasjerka· 

4539-3 

Lekarz-Dta 

~lMUK1(R 
6łównB ł7 

-utrzymywane przez Tow. "Oświata" w Łodzi 
ul. Ks. Skorupki 13. Telefon 102-98. 

(typ humanl_tyczny) 

Egzaminy wstępne w pierwszym terminie przedwa
kacyi~ym rozpoczną sit; w poniedziałek 2 czerwca 
o godz. 9 rano. 

Podania przyjmuje kancelarja szkolna w dni po
wszednie od godz. 9-14. 

przy szkole czynne są klasy przygotowawcze A, B i C 
Do klasy A przyjmowani są chłopcy i dziewczęta od lat 
6, nieumiejący czytać. 

tel. f 14-33 Dyrekłor 
Przyjmuje 10-2 () ł _.i 8-9. __________ = Wac aw Davison I 

Na dogodnv
oh 

--... -----... ~---..:lI_-_r. warunkachl ~ l;)okt6r 

Internat-Pensjonat 
, Obuwie! 

WłeUd wybór 
wC.tłOw dliaetn
nycb Majowych ł 
IIl~cmlolnycb 16-
:tek meblowyoh 
~.Jlnae.ek Bele
rykańllklch. mn'e
raoy w,ticlola.nl'oh 
Ola&materacy 

dla dziecI I młodzlety 

~-mw~j MA~J11An6Ifft~W(J 
W PODDEBlU 

OIWJlRIY. 

B. DONCHIN 
Specjalista chorób oczu 

wszystkie 
drogi 

powrótil 
przyjmuje codziennie od lO-li 
od 4-7, w niedziele od 10-1 pp. 

prowadz", do firmg BptQiyno"'l'ch 
"Patent"' do 
meblowych Młak 
podłt1g miary. 

ul. Moniuszki 1, 
tel. 209-97. 

lfRf~ I: Naby6 moina w 
'abrycrmym sld a- _d _____ ··_~_ .. -------

dsle 324g 

Opieka lekarska Zapisy na miejscu 

l'Iialio Oeród "l'Ilooeh" 

Doktór 

• lag lnOWI i 
Specjalista ohor6b sH6rnych, wene

rpclnvch i moczopłciowych 
prnoprowadu:lł się na ul. 

Miejsca sprzedaży: Ił D O B R O P O l " 
Pomorska 24, 

Piotrkowska 98 i 160 w firmie J. Rozner 
Piotrkowska 53 w firmie F. Gredziński 

t.6di, 
PlotrkoweD 73 

wpodwónu, 
tel. 168-6'. 

~ II ( f 
na dogodnych warunkach po cenach 
przy:> 'ępnych do sprzedlIniII. Miejsco
wość łlldnie położona. Cegielnia na 
miejscu. - Dojazd trllmwajami 4 i 11 
do Chojen, stąd 15 minut droai ulic,\ 
ŚII,sq do Mł)'nlce. 4030 

Piotrkowskll 70 (róg Traugutta} 
Tel. 61-83. 

Pr.vlmuje od 8.30 do 10.30 rano, 04 
l-ej do !l.30 pp., od 6 do 8.30 wiecs. 
VI njad.łele i śwlQła od 10 do 1-e). ......... ~ .... .a .. m. ................ Ej» 

IYRIK(JA mMnAllUM MUKłI~~ I~R~MAllInIA . K~'[óW m. tlIli 
ul. Naruio1fltza Nr. 68 

podaJe do wIadomości, it egzaminy wstępne odbęd~ się w dniach 30, 31 maja r. b. o 
Podania. do klasy A (dla nieumiejących pisa6 i czyta6), podwstępnej, wBtE}pnej i wyższych, do 

godz. 4-e) po południu. 

czwartej włącznie, przyjmuje 
wcelarja. codziennie od godz. 9 do 14-ej. 

Dgrektor Anioni Idfkowlki. 

Odnajmc 
du~y, 
frontowy, 
słoneczny 

pokój 
,'" ,- •.•• t.r', 1.. :.> 

Zakład krawie~ki ml;ski 

• I 
l6dź. Piotrkowska 145. 

przyjmuje wszelkie zamówienia podług 
• ostatnich wiosenno-letnich modeli . 

Obsluga punktualnil. Cen, najdogodniejsze. 

Dr. Znany penajcmat dla dzieci 

JAN W Hulance (stacia Andrzeiów) 

OObiOWO~!ki ~:taj~!!~r~yB!~l~~~V~~! 
chor. sk6rne Zgłoszenill przyjmuje Hildebrandowa, 
I wenerv@zne Skwerowa 3, m. 8. 1 02~ 

Przyjmuje 
od 8-9, 1-2 1 

i 7-8 w. 

K~!~~!w 26 S • 
DR. 

BilE GAL 
Moniuuhi 11, teler. 163-.22 

z niekrępuj,\cem we i § c i e m, 
ewentualnie z używalnościll kuchni dla Pani lub małżeństwa. ~. ~=-!II __ " ___ -""' ___ "' ___ !l!i* •• I __ .'IIII!i"liIIa ______ " 

ChoJoby sk6rne I wenarycl:ne, elek. 
trotefllpja P,eylmu;e od 810 I od 

5-8, wiece. w n:eca. od 10-12. 
e.,,, • Pokój nada:e się 

również nil biuro 

KilińS~~:n',Om!:'J .. p. Elhell\szp·,S I fryz;er dam!ki POSJlDĘ 
P A n I d: szkoły pIB'tYkl' ł rytmiki' I wyucza ondulllcji ł&two znajdzie ten kto ukończ, 

V.... iY 11 w krótkim czasie ku b balt·' l k' . 
metodą przyspie- rs ue erJl PO\ lerowmo-

~D[~enn~ IRENY p Ił Ił S I (; K I f J szonll, L. Weinrok twem rutynowanego pedagog:\. t:ipe 
ma wolne godziny. I I Wółczańska 61, m. cjlalLY kurs buchalterJ' j bank,)wej 

Frllncuski, Angielski, Niemiecki, Kon- odbędzie się w niedzielę 18 mllja o godz. 11 1/01 S, od 3-4 ł od . t h'ki b' . W' J ś' 
Wielki wybór oryginalnych mo- wersacjll, Literatura. w teatrze mieJSkim. 8-9 w. l ec nI lUroweJ. lU omo c 
deli poJeca Największa Krajowa Dla wyjeżdżających zagranicę kurs Bilety do nabycia codziennie od 11-1 f od 6-7 w administracji "Głosu Pomnne-
Wytwórnia B-cia Koerpel - specjalny. Zgłoszenia 5-8. w sekr. szkoły Piotrkowska 57, II p, 4538 go" lub na. miejsl,u Kilińskiego 6(1 
PI'OTRKOWSKA 114 4311 Sienkiewicza Nr. 37, m. 17. -______ .. ~z::a ___ .. ___ m. 45, m:ędzy 6 - 8 pp. 

Teatr świetlny 

.,Przedwiośnie" 

Żeromskiego 74-76 
IJOjazd framl':" '?mi 5. 6. P, 9 i 1 f r ll 

TORU Żc ;·om~kiello i "v.,~' " " d .,j 

Dzii I dni nasleDn,ch! Dzii I dni następn ch! 

"M iloś · 
Wzruszający dramat odgrywający się na tle ostatniej wojny światowej. 

.. , 
:':yO~:::e ~~":~k~: arszard Barlhelmess i uro:~a~~iazda arion . 

[fDymieju: (-1 zł.. 11-75 ur., III-50 u. _ Na pierwszy seans wszystkie miejsca po 50 gr, 
Poezątek seansów: o godz. 4 pp. w soboty, niedziele i święta o godz. 2 pp. Ostatni seans o godz, 10-ei wi eczór. 

Orkiestra pod dyr. A. Czudnowsklego. Orkiestra pod dyr, A. CZUdtlOW3kir'~() 

Nad program: Pochód Zwi3.!zku Majstrów z okazji 40-to lecia istnienia w dniu ~ l11:1.ja r. b. 

~\ a .. lq)il\ ll1 l~ r ()gr '1 rn: •• !J"~:!O l:. 7.:.~;- ~t .e.f' w ~·o~.ach główni Nora Ney i Adam -S; :ldzlsz. 
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Ifr. 12' 13 _. __ ._-----------------:;:.;:. -

Nomu ik 
. f:' łłf! 'l4Jy ch 

Nadt" o z lach· Ford 

Nowy Ford od chwili zjawlema ~ię na 
rynku uznany został przez wszystkich za samo' 
chód niezrównanej jakości. Jednakowoż prace 
nad jego udoskonaleniem nie uśtawały ani na 
chwile;. Każde nowe ulepszenie zostało wpro
wadzone natychmiast po dokonaniu gruntownych 
doświadczeń i uznaniu celowości. 

Obecnie nadeszła stosowna chwila do zako
munikowania następującej wiadomości: upoważ· 
nieni przedstawiciele Forda w Polsce zaprezen
tują wkrótce serję nowych nadwozi Model A. 

Jest to zdarzenie szczególnej wagi dla każ
dego automobilisty. Pełne wdzięku linje karo
serii nowego Forda, jej przestronność, - każdy 

najdrobnieiszy s~zegół łączący się harmonijnie 
z całością, świadczą o stworzeniu noweao mier
nika wartości w kategorji woz6w tan~h. ., 

Obecnie każdy bęazie w stanie nabyc sa" 
moch6d, odpowiadający najbardziej nowoczes
nemu pojęciu ~}'1a-

Obok dużego wyboru pięknych barw, nie
spotykanego w klasie samochodów w cenie 
niskiej, wyróżniają sie; nowe nadwozia Ford 
tem, ze wszystkie zewnętrzne części błyszczą' 

ce, jak przednie latarnie, oprawa chłodnicy, 
kapsle piasty, tylna lampka, lisl!wy nadwozia 
i rączki drzwiczek są wykonane z nierdzewieją
ee; stali. 

Każdy typ samochodu zapewnia największą 
wygodę i odznacza się bezpieczeństwem, mocą, 

szybkością, akceleracją, łatwością kierowania, 
oszczędnością i trwałością - zaletami, które wsła
wiły nowego Forda wśród miljonów automobili· 
stów całego świata. 

K a! d y p o w i n i e n k o n i e c z n i e o b e j
rz e c n o wen a d w o z ia. Wybitną jakość 

podwozia poł~aono z nadzwyczajną pięknoś' 
cill nadwozi, i zarówno wygLtdem, jak i kon
strukcją, n o w y Ford odniósł n o w e zwy
cięstwo. 

LINCOLN' '.~ .. ' . 

. ' . .... 

FORD MOTOR COMPANY. 

~~J~:Jłi':tNE B-cia POZNAŃSCY INŻYNIEROWIE Sp. z o. o. w Łodzi. 

Swiatło zgasło, motor stanął? 

dzwoń .ele •. 110-11 

,'o~otowie eJektlYune' 
dytury przez całą dob~, w 

w niedziele i święta. 

" naprawa natycbmiastowa " 
NGł raIlg 

Wuelltta dQmsh~ gcrderobe orar: 
roboły futrzane w no;w)liswinłnleJs.ym 
wykonaniu: przyjmuje z wlacnycll I 
powierzonych motcr'oł6w po cenaoh 

konkurencyjnych. 

Mil 1ł~llrnOOflrnłPlG 
CI!ClI2LfnllNA 36. TEL!!F. 108.0Y 

Lewa ofioyn6. n·Wo piQUo. 

Z olna 

Bm AlUIKA 
pouukiwB08 do społecznej instytu[ji 
Ofe~ .ub. -"Zdolna Plelągniarka" 

SALON WYSTAWOWY: PIOTRKOWSKA 144, TEL. 157-44. 
WŁASNA STACJA OBSŁUGI: 28 -p. Strz. Kaniowskich 27, tel. 188-56. 

, 'ł 

TWARDNIENIE 
NAlKÓRKA 

SóL DO nÓG uJJlNA" USUWR DOLEGLIWOŚCI łtóG! 
Wystarczy wsypać 5011 Jana do miski cieplej wody i bolllc,,, nOgQ mocJ:yć w niej przez 10 do 1S minut. 
Po tym czasie schodzi momentalnie spuchlizna, ucisk, .nabrzmienie i stwardnienie naskórka, oru ustaje 
dokuczliwe pieczenie i pocenie się nóg. Najbardziej dokuczliwe i uporczywe bóle ustaj" prz, użyciu lIoli 

do nóg Jana. :-: Do nabycia w aptekach i .kładach i aptecznych. 

~!ó~~l~k~~ład Dr. fLEMER fO[BS, Warszawa, BielaOska 9. • ~:~:gaćf:::Y~::~6a.:ti 

• 
45 Gabunal, 

losmelJlli Dekarsklei 
D-ramed. MarJI LliWINSONOWEJ 
Cegielniana 6, telef. 148·88. 
Godł:. przyj. dla pań i pan6w 

10-2 i 4-8 
Ot,nne 81\ n!lstElpujqce dsiały: 
1. chor. sk6ry I włosOwo 
:J. Booutll 
3. Kuracji odmładl:ajqcvch . 
ł. Masaiu (ogólny i cll(jBciowy). 
5. Epilacji (electrocoBgulacje. 

elelttrolil!lll " 
6; Elekirotera.pji (diGtort(J.jo., d' Ar
lIon.vaUlaoje., ga.lvanofilrad)1s&cja. 
7. Helioterapii (Roentgen, kwocr, 

sollux, kqpiele świetlno), 
8. Chirurgii eafietyczne) (blill

DY, tyleki, :w.iel1sldałoenia , 
nowotwory i t. p.), 
pod kierunItiem chirurga 

D re Z. LEWIN80NA 
oJdynuil\C6$łO eodz. od godll. 1 - 4 

DR. MED. 

Daniel Wajskopł 
Choroby wewnętrł:ne, spec. 
iołądka, klsa:e[t i w~troby 

RENTGEN 

t
PiotrltOWSka 1. 04 B. Tel. 114-8l1, przy,· 
muje- od 4-7 po poł.. w niedzielę od • __________________________________ .. ___ _ 10-12 w .uoL 3115 
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8. Chirurgii eafietyczne) (blill

DY, tyleki, :w.iel1sldałoenia , 
nowotwory i t. p.), 
pod kierunItiem chirurga 

D re Z. LEWIN80NA 
oJdynuil\C6$łO eodz. od godll. 1 - 4 

DR. MED. 

Daniel Wajskopł 
Choroby wewnętrł:ne, spec. 
iołądka, klsa:e[t i w~troby 

RENTGEN 

t
PiotrltOWSka 1. 04 B. Tel. 114-8l1, przy,· 
muje- od 4-7 po poł.. w niedzielę od • __________________________________ .. ___ _ 10-12 w .uoL 3115 
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CAFE-RESTAURANT "I :or:~Jrna sezon letni ł:alodzieODł! u_rzgmanie jglkO fi 
fi ( «: .ll litY skład. się z Sniadania, Obiadu mięsnego i Kolacji mlecznej lub mięsnej. za zł. 

Zawadzka 1. tel. 203-40. I Wieczorem koncert. Przyjmuje si~ zamówienia na §luby, bankiety, bale i t. p, 4407 Z obsługą 

Ulę maszynową 
IN wysokim gatunku dostarcza 

natychmiast 

M~(HANICZNA CEGIELNIA 

"MłODZIENIASZEK
11 

Pabjanice, Tel. 63. 

~ instituf eosmetique 
EL ·q'lt'i~t!J:&N!M •• i49ft!'Ii!r.JiW!WiHStF& H 

t~dź, Piotrkowska 175. parter, m. 9. Tel. 1.387§ 

prowadzony przez absolwentkę 
"Academte Selentlflque de Benut ... w Parylu. 

łłacjonalna nowoczesna higjena urody. Masate plastycz
ne i kosmetyczne twarzy i szyi. Usuwanie nadmiernego 
tłuszczu z podbródka i karku. Pielęgnowani,e cę~y. Usu
wanie wszelkich defektów cery. Maski kalifornijskie 
Masate ogólne i częściowe. ciała. Pielęgnacja. włosów. 
Sollux d'Arsonvalizacja. (Maquillage) 'Upięl<8zanle na 
bale Godz. przyjęć od 10-2 i 4-8. wiecz. 568 

Od soboty dnia 10 maja I dnl następnych 
PREMJERA FILMU DźWIĘKOWEGO p. t. 

ft~mlnJ W~~Ół[le~n~j Panny 
Wspaniała komedja w 10 aktach. . 

W rolach gł.: Collan Moore, Nell Hamilton. 
Nad progra!" : RawelacyJny dOdatek . 

d~""}ALrnw'\l:-· ., ., ./ .. ,' .-

Początek seansów w dni powszednie o g. 
5.30, w soboty, niedz. i święta o g. 3,30. 
Passe-partout i bilety wolnego wejścia nieważne 

Nllstępny program: 
"MARSZ WESELNY" 

• _______ 1I.'IIIIm 

= 

r I nal" W ~!~~u~z~n~~~e 
pod wytrawnem kierownictwem 

p. D. BajlIeimana . długoletniego właściciela "l'IejroPolu" 
polem· iW lu,b~i9 laisjei miejs(Owojti li imaigł:zneJ 

Ceny przystępn.e 

komfortowe pokoje 
obfitą i smaczną kuchnię . 

place tennisowe 
boisko sportowe 
łazienki 

radjo 

Ceny przystępne 

Światło elektryczne. SZYBKA i GRZECZNA OBSŁUGA. Telefon na miejscu. 
Najwykwintniejsze podmiejskie miejsce wycieczkowe. 

W niedziele i święta - piknik towarzyski z jazz-bandem. 
Komunikacja tramwajowa co pół godziny. 

_OTWARCIE - 15-go MAJA. . OTWARCIE - 15-90 MAJA. 
Zgłoszenia 'przyjmuje Biuro "Sekretarz" ·w Łodzi, Zawadzka 23, tel. 139-62 i-Zar,ząd Pensjonatu l}a miejscu, 

UWAGA: Gmach pensjonatu oraz instalacja światła gruntownie odremontowane. ________________________________ -aremm-n.a ______________________________ .: 

:MOŻNA ZE STAREGO OBUWIA UZYSKAĆ NOWE W NAJMOD
NIEJSZYM KOLORZE tylko · w MECHANICZNEJ FARBIARNI [I W EH [i1Al~~i[lHAI 

" 
" PIOTRKOWSKA 10& TELEFON 184·50. 

FARBUJEMY PONADTO WSZELKIE ' WYROBY SKORZANE ORAZ 
PANTOFLE ZAMSZOWE, BROKATOWE, JEDWABNE I PLECIONE 

mLOWNIA OBUWIA SKÓRĄ. I '~UMĄ ~YJSKĄ NA "MIEJSCU. 

l l 
otrzymuje każdy kupujący 

I bez-, 
pieniędzy 

~11f(If[YM" 
G.. 

34. NARUTOWICZA 34. 

Lekarzy-specjalistów 
Zawadzka 1 

TEL. 205-38 

czynna od 8 rano dg 9 wiecz. 
11-.1~ ) przyjmuję 
'"2:- 3 ) Kobieta-lekarz 

w niedzielę i święta od 9-~ pp, 
leczenie chorób 

. wElnerycznych i skórnych 

.Badanie. krwi i wyddelin na 
syfilis i tryper. 

Konaul\ę.cle z neuroleglem 
I urologiem 

Gabinet SwiaUQ-leo!nioey 
Kosme1yka lekarska. 

Odd.lelna poczekalnia. dla Kobiet 

PORADA 3 Zł. 32.36 

Dr. med. 

IIlllflł 
Choroby -skórne I weneryCilne 

UL. NAWROT 2 • eDsze lo ,I 
I UWAGA: Każdy przy kupnie zabawki otrzymuje 1 bon, przy okazaniu 

poleca 10' b . d ł d 
' , -ClU onów otrzymuJe a r m o a ną zabawką. 

I [U KU ~nlA l. ~IM~Un~KI(OO I Zwf~O:~:::~l::;~~n;~i, :t:':e~·~~e~~na: ~~~:: ~:~~e 
TELEFON 179·89 

PłiłfyimtIje do 10 r. i od 4 - 8 wiecSl 
w nłeds1elę od 11 - 2 po poludni't! 

Dla pań spoo. od IJod.ll. 4-5 
DO pol.. dla niemamom.,ch 

PRZEJAZD 1, TEL. 133-72 i 20:,-87 I Ił A' 11" ki' Ib II b II iii i 
porcja 1 zł. P6ł Ba/AlU!; i x wiII.a. ~~lm YIloro~a ~ d a aL wa.a . Do_ 

OBNY LECZNIC, 31154 

I ~~d!o~~do::d:i;a~: darmo I ' , !~!~q~!,-ro . ___________ Aha '. '. '. SpeoJalle'a ohor6b ak6rnvah 
, _____ -__________ ł wenerycanyah 3d 

LECZENI.E 8WlA'l'l.EM 

Znany plerwazorządny pensjonat 

"ZDROWIE" 
został przeniesiony ze wsi Wlewl6rczyn 

do MIASTR-LRSU KOLUMnA 
właścicIel A, Jakubowlcz 

Pokoje duże, słoneczne. znana ze swej dobroci 
kuchnia. Od 16 maja przystanek kolejowy. 

. ~ 
JA~nf KRY~)lC.' 'I·oa"ll (Iampq kwarcowq) Badanie kMI I wrdałelln. 

PIIIl'Jlnllje od 8-2 i od 6-Q. 
w n1edslele i śwlQ_ od 9--ł.. 
Dla pań ud 6 do 6 po pał. 

odd&łelna pOOllellaln\a, 

uznane niedoścignionej dobroci 

polecB 

. 
Dr. med. -2108 

SI. PRAPORT 
prowar Gustaw Keilich, Orla 

~ądaJcle wszędzie I tądajcle wszędzie! " 

Gdafla&..a 778, tel. 208·96, 
GIN.iKOLOG- UROLOG 

CHOROBY KOBIECE 
j DRÓa MOCZOWVCH 
PrtivJmuJe od 5-7 pp. 

i w leCznicy .. BANITA.' 

DR. Dr. med. 

ludwil falk SILBE!!T OM 
. . ZIELONA 11 

specJalista. chorób Tel. 113-42 
sk6rnych I wene- Bhouoby an!Oli'i1fł ł UlD\11:1'Ylnu!J. 

r,yczr1)'ch Usuwanie sapecl\oych włos6w elektro 
NAWROT 7, Iiz4. Lec&enie Lampll Kwarcow~. 

Tel. 128-07, pfllyimuje od 4 do 8 p. p. 
od 10-12i od 5-7 Panie od 4-5. Nledlielll od Q-f 
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NAJIANIEJ 
i NAJSOLIDNIEJ UPUJE 

W HURTOWO-DETALICZNYM SKŁADZIE TOWAROW JEDWABNYCH 

A. D ICZi .KR ne BE 
(dawniej BERNARD DOBRZYŃSKI) ŁÓDZ, PIOTRKOWSKA 10, TEL. 218-84 

POLECAMY w WIELKIM WYBORZE ŚWIE!O OTRZYMANE 

! f § ł N I ., W f fULAR', CRfPf de [Hlny oraz ROŻnE MODnE JEDWABIE nA PAlTJ, SUKniE, 6AR~nnHI i BlfUIHf DAMt~~J rn~!! 

WYlal\CZnA SPRZEDRŻ PIERWSZORZęDltYCH f"BRYK JEDW"BłłYCH laÓDZKICH: 
C E N Y I A N I E ŁÓDZKA FABRYKA WYROBÓW JEDvVABNYOH 

RZYSTIPNE "SETAL~\~~',: Sp. Akc. 
FABRYKA 'WYROBÓW JEDWABNYOH 

KAROL REISFELD 
lÓDŹ. 

przez polskich kuracjusz6w 
od dziesiątków lat najbardziej ulubione 

usdrollJislio dla 
c;floró6 serc;ollJvc;1i • 

neJ!D'ollJuc;1i 
zwałaszcza ~la chor6b reumatycznych. 
kOblf"cych. 5ase~owa, krwi i nerek. 
Najsilmejsze źródl" lelingitu węglanego Niemiec. 

Nowowybudowana hala kuracyjna. 
Prosp~ktv otrzymać można przez blu,. 
podr6ży oraz w zarządzie uzdrowiska. 

:JiurAotel fl'iirstenA.' 
Pierwszorzędny Ilotel ze wszelkim komfortem I a da.· 
konalą kuchnią, - Kuchnia lIletetyczn.. Pielęplarlcf. 

Naturallle kąpiele węglane. 

MIRA BUZYN 
powróciła z Paryża 

z najnow$zemi modelami sukien i palt. 

Przyjmuje od 8 maja. 

MIeJskI Kłnematograf OawlafOWY 
Wodny Rynek (r6~cińsltje!) 

Od wtorku. dnia 6.V.1930 roku. 
do poniedziałku, dn. 12.V. 1950 r. 

DLA DOROSŁYCH: 

ŚWlelE 
K141'1SIWO 
według powieści słynnej laureatki 

Nobla KARIN MICHAELIS 
W rolach głównych: 

SybIlI Morrell i Otto 6ebubr. 
DLA MŁODZIEŻY: 

CYRKOWIEC MIMO WOLI 
Komedja sportowa w 10 aktach. 

W roli gł.: .SLlM" (Karol Dane), 
słynny z "Wielkiej Parady· 

Początek seans6w dla dorolIłych 
o godz. 18 i 21. Pocz~tek seansów 
dla młodzieży o godz. 13 i 15. 
Ceny miejsc dla dorosłych: I m. 
70 gr.. II m. 60 gr., III m. 30 gr. 
Ceny miejsc dla młodzieży: I m. 
25 gr .• " m. 20 gP .• III m. 10 gr. 

IG. 
DR. MED. 

ARGOLIS 
OKULISTA 

Przyjmuje obecnie 
Al. Kościuszki 21 tel. 165·17 

od 1-2 i 5-7 

Zachodnia 23. m. 10 

Dr med. 3237-

Z. DATYNER 
UROLOG 

Choroby nerek, p~herza I dr6g 
moczowych 

Plramowieza Nr. 2 Teleł. 148-95 
Gad!; PlllyjQĆ od 9- 10 i od 6 - 8 

Dr. med. 

S. NeUlDilrk 
Moniuszki 5, tel. 170·50 

powró'i' 
Choroby ak6rne i weneryczne 

Laaenle lampą kwarcową 
Prlyjmuje od 12-1 i od 5-7. 

LECZNICA 
lekBt'IIy specJaU.t6w 
p'sy G6rnym Rynku 

~Iotrkowska 294, tel. 122-89 
(prsy przvstanhu tramw. pabjanickich, 
Csynnll od 10-ej rano do 7-ej wiece. 
w nied.iele i święta do 2-ej po pol 
We..,.tkle specJalnolcl I denty
styka. K"plele świetlne, lampa 
kwarcowe, elektrylacJa, Roen'Ben 
sIcIepienia, analizy (moczu. kału 
krwi. plwocin. wydzielin ltd.) Ope-

racJe, opatrunki. 
Wbiły na miasto. Porada 4 al. 

Porada dentyatyclna ONE wene 
rologle.na dla chor6b sh6rnych 

i wenerycznvch 
a ZC.OTE. 3244 

Do akt • 
Nr. 1334/30 r. 

Ogłoszenie. 
Komornik Sądu 

Grodzkiego w Ło
dzi. Stani sław 

Dulkowski 
zamieszkały w 
Łodzi przy ul. 
Gdańskiej Nr. 6, 

na zasadzie 
art. 1030 U. P. C. 
ogłasza. że w dniu 

20 maja 1930 r. 
od godz. 10 rano 
w Łodzi przy ul. 

Lipowej 20 
odbędzie się sprze
da! z przetargu 
publicznego ru
chomości, nalet,,-

cych do 
ZeIiga NutJciewi

cza 
i składajilcych się 
z maszyny do szy

cia i mebli 
oszacowanych DIl 
sumę Zł. 985.-

Mdł. d. 9.5.30 

Komornik 
St. Dulkowski 

Do akt. 
Nr. 1207 I 30 

Ogłoszenie. 

Komornik S~du 
Grodzkiego w Ło
dzi. Leon Wąsow
ski, zamieszkały 
w Łodzi. przy ul. 
Wólczańskiej 10. 

na za
sadzie art. 1030 
U. P. C. ogłasza 
że w dn. 22 maja 

1930 r. od 
godz. 10 rano VI 

Łodzi, prz, ul. 
Kamiennej 5 
odbędzie slQ 
sprzedał: 

przez Ifc,tację 
ruchomo'ci. naJe

żllcych do 
Mordki Luidora 

i składaillcych się 
z rd!nych mebli 
oszacowanych na 
sumę Zł. 495.-
Ł6dt, 10.5. 1930 r 

Komornik 
L. Wllsowski 

Do akt. 
Do akt. Nr. 809 I 30 r. 

Nr. 1501-30 Ogłoszenie. 

O]łosze nie. 
Komornik Sądu 
Grodzkiego w 

l Łodzi. Stanisłilw 
Dulkowski zamie· 
szkały w Łodzi, 
przy ul. Gdań

skiej 6. na za
sadzie art. 1030 
U. P. C. ogłasza. 
że w dniu 

23 maja 1930 od 
godz. 10 rano w 
Łodzi, przy ul. 
Zawadzkiej 20 
odbędzie się 

sprzedaż z prze
targu publicznego 
ruchomości. nale-

ż,\cych do , 
Biura Ekspedy

cyjnego "Rekord" 
i składajilcych się 
z konia. uprzęży i 

rolwagi 
oszacowanych na 
sumę Zł. 560.-
Łódt. 8.5. 30 r. 

J<omornik 
St. Dulkowski 

się 

Komornik 
VI rewiru 

Sądu Grodzkiego 
w Łodzi. Leon 
Wąsowski zamie· 
szkały w Łodzi 
przy ul. Wólczań

skiej 10. na za
sadzie art. 1030 
UPC. ogłasza. że 

w dn. 23 maja 
1930 r. od god,;. 

10 ra"o 
w Łodzi przy ul. 
Cegielnianej 47 

odbędzie 
się sprzedaf: z 
przetargu publicz
nego ruchomości. 
naleź,\cych do 

Juljana Opoczyń-
skiego 

i składaj~cych się 
r; radjoodbiornika 
pięciolampowego 
własnego wyrobu 
oszacowanego na 
sumę Zł. 850.-

tód~. 1 OłS-30 r. 

Komornik 
L. Wllsowski 

gdy! czyszczenie tkanin wodnym roztworem gazów 
niewątpliwie "astąpi w przyszłości w:lzystk.ie dotych
ozasowe Iposoby chemicznego prania. 

Jedno pudełko "MITOLU" za Zł. 1.50 - .. 
pralnia chemiczna u siebie w domu. 

Prosty i łatwr sposób utyoia w każdem pudełku. 

Do nabycia w8z~dzie. 4114-10 

• 
• :.. .;-,.. I~~, 1.1 ~'J,' '. ' ',' ';'>1~' • ","~'1 •• • ""..,. 'II. 

Ka dODOdoJEb 
3250 WBrDOkBEb 

Q 
Wlr-lkl wybór 

ł 6 i e k me'alo
wych, ·w ó z k ó III' 
dslecinnych kra> 
jowych i zagra
nicznych. Matera
oe wyścielane 
druciane o,ae ma
terace spręłynowe 
hlglenicene "Pa 
fent" do meblo
wych ł6łek podług 

miary. 
Nllbyć motna w 

Fabryclnym 
skladEla 

"OOBROPOL" 
C.6dl' 

Plotrkoweka 78 

w l'odw6f1u 

tel. 188·81. -----

Parkany. Pleciono 
ki, Tkaniny, Gur 
mied.. do filtr6w. 
"Rabiu" do robót 
betonowych, we 

wszystkich meta
lach wyrabia i po

leca 

Rudolf Jung 
L6di, W 61czańska 

151, łel. 138-97. 

Szezeście i Bogactwo 
triO.OOO 'Oz·zł. 

zdobędzie każdy. kto natfchmiast nie zwlekajllc J\ad6 
śle do Kolektury Lot.rJI Państwowej Nr. 184 • 
Warszawie ul. Nalewki 33, swoje imię. rok i mieslllc 

~~O~!~~\o~~~~ł:t~j ld~ l-ej KlalY .lł-ej P~lskiei pa_· 
Ilwowe)' Loter)'I' wybrany zupełnie bezmteresownle 

, przez słynnego Astrologa Szyllera-
Szkolnlka na zasadzie obliczeń kabalistycznych i astro
logji, po uprzedniem wpłaceniu lub przekazem poczto
wym należności za 1/4 losu zł. 10 .• 1/2 losu Zł. 20., 
3/4 losu Zł. 30, c.ły lo. Zł. 40 do P. K. o. za 
Nr. 16.301. O każdej wygranej f stawkach zawilldamia
my natychmiast. Zamieniamy stawki na inne losy be. 
żadnej dopłaty. Uwaga: do każdego losu Kolektura do
ł,\cza podobizn~ pana Szyllera-Szkolnika z własnoręcz. 
nem potwierdzeniem wybranego przezeń numeru. Upra. 

szamy o wyratne podanie nazwiska i adresu. 
.. Co drugi los wygrywa I Ciągnienie I-ej 
,., Klasy odbądzle się 17 119 maja 1930 r. 

Gabinet kosmetyki leczniczej 
i toaletowej 3248 

Absolwentki wydl. lekarsk. unlw. Odeskiego 

Z. SIW 416f, Zielona 17. 
Pielęgnowanie cepy. usuwanie brodawek. zmars.
czek. piegów. wq,gpów i innych defektów. Masat 
kosmetyceny. Maski parafInowe, bslaamlczne 
i in. Utrzymywanie włosów i usuwanie łupietu etc. 

UWAGA: Usuwanie bezpowrotne I bal: iad
nych śladOw szpec~cych włosów wyjątkową 
metodą. 

Godziny przyjeć. od 10-2 ppoł. i od 4-8 wiece. 

Ir. Jakó~ a ~1!1 
elew klinik we Wiedniu. Berlinie i Paryża ordynuje j(l~ 
zwykle w sezonie letnim W Iwoniczu willa. Tuy Liljen 
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NAJIANIEJ 
i NAJSOLIDNIEJ UPUJE 

W HURTOWO-DETALICZNYM SKŁADZIE TOWAROW JEDWABNYCH 

A. D ICZi .KR ne BE 
(dawniej BERNARD DOBRZYŃSKI) ŁÓDZ, PIOTRKOWSKA 10, TEL. 218-84 

POLECAMY w WIELKIM WYBORZE ŚWIE!O OTRZYMANE 

! f § ł N I ., W f fULAR', CRfPf de [Hlny oraz ROŻnE MODnE JEDWABIE nA PAlTJ, SUKniE, 6AR~nnHI i BlfUIHf DAMt~~J rn~!! 

WYlal\CZnA SPRZEDRŻ PIERWSZORZęDltYCH f"BRYK JEDW"BłłYCH laÓDZKICH: 
C E N Y I A N I E ŁÓDZKA FABRYKA WYROBÓW JEDvVABNYOH 

RZYSTIPNE "SETAL~\~~',: Sp. Akc. 
FABRYKA 'WYROBÓW JEDWABNYOH 

KAROL REISFELD 
lÓDŹ. 

przez polskich kuracjusz6w 
od dziesiątków lat najbardziej ulubione 

usdrollJislio dla 
c;floró6 serc;ollJvc;1i • 

neJ!D'ollJuc;1i 
zwałaszcza ~la chor6b reumatycznych. 
kOblf"cych. 5ase~owa, krwi i nerek. 
Najsilmejsze źródl" lelingitu węglanego Niemiec. 

Nowowybudowana hala kuracyjna. 
Prosp~ktv otrzymać można przez blu,. 
podr6ży oraz w zarządzie uzdrowiska. 

:JiurAotel fl'iirstenA.' 
Pierwszorzędny Ilotel ze wszelkim komfortem I a da.· 
konalą kuchnią, - Kuchnia lIletetyczn.. Pielęplarlcf. 

Naturallle kąpiele węglane. 

MIRA BUZYN 
powróciła z Paryża 

z najnow$zemi modelami sukien i palt. 

Przyjmuje od 8 maja. 

MIeJskI Kłnematograf OawlafOWY 
Wodny Rynek (r6~cińsltje!) 

Od wtorku. dnia 6.V.1930 roku. 
do poniedziałku, dn. 12.V. 1950 r. 

DLA DOROSŁYCH: 

ŚWlelE 
K141'1SIWO 
według powieści słynnej laureatki 

Nobla KARIN MICHAELIS 
W rolach głównych: 

SybIlI Morrell i Otto 6ebubr. 
DLA MŁODZIEŻY: 

CYRKOWIEC MIMO WOLI 
Komedja sportowa w 10 aktach. 

W roli gł.: .SLlM" (Karol Dane), 
słynny z "Wielkiej Parady· 

Początek seans6w dla dorolIłych 
o godz. 18 i 21. Pocz~tek seansów 
dla młodzieży o godz. 13 i 15. 
Ceny miejsc dla dorosłych: I m. 
70 gr.. II m. 60 gr., III m. 30 gr. 
Ceny miejsc dla młodzieży: I m. 
25 gr .• " m. 20 gP .• III m. 10 gr. 

IG. 
DR. MED. 

ARGOLIS 
OKULISTA 

Przyjmuje obecnie 
Al. Kościuszki 21 tel. 165·17 

od 1-2 i 5-7 

Zachodnia 23. m. 10 

Dr med. 3237-

Z. DATYNER 
UROLOG 

Choroby nerek, p~herza I dr6g 
moczowych 

Plramowieza Nr. 2 Teleł. 148-95 
Gad!; PlllyjQĆ od 9- 10 i od 6 - 8 

Dr. med. 

S. NeUlDilrk 
Moniuszki 5, tel. 170·50 

powró'i' 
Choroby ak6rne i weneryczne 

Laaenle lampą kwarcową 
Prlyjmuje od 12-1 i od 5-7. 

LECZNICA 
lekBt'IIy specJaU.t6w 
p'sy G6rnym Rynku 

~Iotrkowska 294, tel. 122-89 
(prsy przvstanhu tramw. pabjanickich, 
Csynnll od 10-ej rano do 7-ej wiece. 
w nied.iele i święta do 2-ej po pol 
We..,.tkle specJalnolcl I denty
styka. K"plele świetlne, lampa 
kwarcowe, elektrylacJa, Roen'Ben 
sIcIepienia, analizy (moczu. kału 
krwi. plwocin. wydzielin ltd.) Ope-

racJe, opatrunki. 
Wbiły na miasto. Porada 4 al. 

Porada dentyatyclna ONE wene 
rologle.na dla chor6b sh6rnych 

i wenerycznvch 
a ZC.OTE. 3244 

Do akt • 
Nr. 1334/30 r. 

Ogłoszenie. 
Komornik Sądu 

Grodzkiego w Ło
dzi. Stani sław 

Dulkowski 
zamieszkały w 
Łodzi przy ul. 
Gdańskiej Nr. 6, 

na zasadzie 
art. 1030 U. P. C. 
ogłasza. że w dniu 

20 maja 1930 r. 
od godz. 10 rano 
w Łodzi przy ul. 

Lipowej 20 
odbędzie się sprze
da! z przetargu 
publicznego ru
chomości, nalet,,-

cych do 
ZeIiga NutJciewi

cza 
i składajilcych się 
z maszyny do szy

cia i mebli 
oszacowanych DIl 
sumę Zł. 985.-

Mdł. d. 9.5.30 

Komornik 
St. Dulkowski 

Do akt. 
Nr. 1207 I 30 

Ogłoszenie. 

Komornik S~du 
Grodzkiego w Ło
dzi. Leon Wąsow
ski, zamieszkały 
w Łodzi. przy ul. 
Wólczańskiej 10. 

na za
sadzie art. 1030 
U. P. C. ogłasza 
że w dn. 22 maja 

1930 r. od 
godz. 10 rano VI 

Łodzi, prz, ul. 
Kamiennej 5 
odbędzie slQ 
sprzedał: 

przez Ifc,tację 
ruchomo'ci. naJe

żllcych do 
Mordki Luidora 

i składaillcych się 
z rd!nych mebli 
oszacowanych na 
sumę Zł. 495.-
Ł6dt, 10.5. 1930 r 

Komornik 
L. Wllsowski 

Do akt. 
Do akt. Nr. 809 I 30 r. 

Nr. 1501-30 Ogłoszenie. 

O]łosze nie. 
Komornik Sądu 
Grodzkiego w 

l Łodzi. Stanisłilw 
Dulkowski zamie· 
szkały w Łodzi, 
przy ul. Gdań

skiej 6. na za
sadzie art. 1030 
U. P. C. ogłasza. 
że w dniu 

23 maja 1930 od 
godz. 10 rano w 
Łodzi, przy ul. 
Zawadzkiej 20 
odbędzie się 

sprzedaż z prze
targu publicznego 
ruchomości. nale-

ż,\cych do , 
Biura Ekspedy

cyjnego "Rekord" 
i składajilcych się 
z konia. uprzęży i 

rolwagi 
oszacowanych na 
sumę Zł. 560.-
Łódt. 8.5. 30 r. 

J<omornik 
St. Dulkowski 

się 

Komornik 
VI rewiru 

Sądu Grodzkiego 
w Łodzi. Leon 
Wąsowski zamie· 
szkały w Łodzi 
przy ul. Wólczań

skiej 10. na za
sadzie art. 1030 
UPC. ogłasza. że 

w dn. 23 maja 
1930 r. od god,;. 

10 ra"o 
w Łodzi przy ul. 
Cegielnianej 47 

odbędzie 
się sprzedaf: z 
przetargu publicz
nego ruchomości. 
naleź,\cych do 

Juljana Opoczyń-
skiego 

i składaj~cych się 
r; radjoodbiornika 
pięciolampowego 
własnego wyrobu 
oszacowanego na 
sumę Zł. 850.-

tód~. 1 OłS-30 r. 

Komornik 
L. Wllsowski 

gdy! czyszczenie tkanin wodnym roztworem gazów 
niewątpliwie "astąpi w przyszłości w:lzystk.ie dotych
ozasowe Iposoby chemicznego prania. 

Jedno pudełko "MITOLU" za Zł. 1.50 - .. 
pralnia chemiczna u siebie w domu. 

Prosty i łatwr sposób utyoia w każdem pudełku. 

Do nabycia w8z~dzie. 4114-10 

• 
• :.. .;-,.. I~~, 1.1 ~'J,' '. ' ',' ';'>1~' • ","~'1 •• • ""..,. 'II. 

Ka dODOdoJEb 
3250 WBrDOkBEb 

Q 
Wlr-lkl wybór 

ł 6 i e k me'alo
wych, ·w ó z k ó III' 
dslecinnych kra> 
jowych i zagra
nicznych. Matera
oe wyścielane 
druciane o,ae ma
terace spręłynowe 
hlglenicene "Pa 
fent" do meblo
wych ł6łek podług 

miary. 
Nllbyć motna w 

Fabryclnym 
skladEla 

"OOBROPOL" 
C.6dl' 

Plotrkoweka 78 

w l'odw6f1u 

tel. 188·81. -----

Parkany. Pleciono 
ki, Tkaniny, Gur 
mied.. do filtr6w. 
"Rabiu" do robót 
betonowych, we 

wszystkich meta
lach wyrabia i po

leca 

Rudolf Jung 
L6di, W 61czańska 

151, łel. 138-97. 

Szezeście i Bogactwo 
triO.OOO 'Oz·zł. 

zdobędzie każdy. kto natfchmiast nie zwlekajllc J\ad6 
śle do Kolektury Lot.rJI Państwowej Nr. 184 • 
Warszawie ul. Nalewki 33, swoje imię. rok i mieslllc 

~~O~!~~\o~~~~ł:t~j ld~ l-ej KlalY .lł-ej P~lskiei pa_· 
Ilwowe)' Loter)'I' wybrany zupełnie bezmteresownle 

, przez słynnego Astrologa Szyllera-
Szkolnlka na zasadzie obliczeń kabalistycznych i astro
logji, po uprzedniem wpłaceniu lub przekazem poczto
wym należności za 1/4 losu zł. 10 .• 1/2 losu Zł. 20., 
3/4 losu Zł. 30, c.ły lo. Zł. 40 do P. K. o. za 
Nr. 16.301. O każdej wygranej f stawkach zawilldamia
my natychmiast. Zamieniamy stawki na inne losy be. 
żadnej dopłaty. Uwaga: do każdego losu Kolektura do
ł,\cza podobizn~ pana Szyllera-Szkolnika z własnoręcz. 
nem potwierdzeniem wybranego przezeń numeru. Upra. 

szamy o wyratne podanie nazwiska i adresu. 
.. Co drugi los wygrywa I Ciągnienie I-ej 
,., Klasy odbądzle się 17 119 maja 1930 r. 

Gabinet kosmetyki leczniczej 
i toaletowej 3248 

Absolwentki wydl. lekarsk. unlw. Odeskiego 

Z. SIW 416f, Zielona 17. 
Pielęgnowanie cepy. usuwanie brodawek. zmars.
czek. piegów. wq,gpów i innych defektów. Masat 
kosmetyceny. Maski parafInowe, bslaamlczne 
i in. Utrzymywanie włosów i usuwanie łupietu etc. 

UWAGA: Usuwanie bezpowrotne I bal: iad
nych śladOw szpec~cych włosów wyjątkową 
metodą. 

Godziny przyjeć. od 10-2 ppoł. i od 4-8 wiece. 

Ir. Jakó~ a ~1!1 
elew klinik we Wiedniu. Berlinie i Paryża ordynuje j(l~ 
zwykle w sezonie letnim W Iwoniczu willa. Tuy Liljen 
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Zł. 29.90 Zł. 29.90 

Ładny pantofelek z przyszwą z plecio
nej skóry. ozdobiony skórą WęZOWII 
lub innemi wzorami. Pantofelek ten 
jest ostatnią nowością i wzbudza za
chwyt w na' e!e~antsz\ l h uzdrowiskach 
świata. Jest również bardzo wygodny. 
ponieważ plecionka umożliwia prze-

27.30 zł. 19.90 
31.3b " 24.90 
36.38 " 29.90 

Elegancki półbuc.k dla chłopców z 
bronzowego cielęcego boksu na skó
rzanej podeszwie z gumowym <,bcasem. 

17.22 zł. 9.90 
23.:.!6 " 12.90 
~7.30 " 16.90 
:3 l 35 " 19.90 

Pantofelek dla Waszej córeczki posia
da szerokie noski. dlatego odpowiedni 
w okresie rozwoju nóżki . Elegancki. 
wygodny. na niskim obcasie. 

Ladny pantofelek z przyszwą z plecio
nei skóry'. ozdobiony sk6rą wętową 
lub innemi wzorami. Pantofelek ten 
jest ostatnią nowo4cl, i wzbudza za
chwyt w najeJegantszych uzdrol\iskach 
świata. Jest również bardzo wygodny. 
poniewat plecionka umotliwia prze-

wiew. Obca. niski. wiew. Obcas niski. 
~-________________ -.::....-._ ... "_. __ 6. ltl'l'h r .!JI!I~'" ..... ,._ ----_._-_.--------_.: ~ ---_._-,---~------

Zł. 39.90 
Zł. 34.~O 

Zł. 34.90 Zł. 39.90 
Szeroki fason męskich półbucików jest 
na'ele~antszy i najwvl!odniej~zy. Wy
rabiamy z delikatnl'go ciplęce~o b,,!,su 
w kolorze ciemno - bronzowym lub 

Połączenie pięknego z wygU'lnem je'~ 
zale~ą tel! I spaC'~rowe~o pa~ t('relka. 
Wyk: nany z de ibtnei welurowej skó-

ry. ozdobiony cielęcem boksem. 

Ele~anckiecz6łenko do wiązania na 
podbiciu ozdobną kokardą. zamiast 
kt6rei można ie ozdob i ć skń zaną lub 
celluloidową klamerką. Ozdobne kla
merki stale na składzie we wszystkich 

Męski półbucik z bronzowego cielę
cego boksu dla ele~anckich pan6w' 
Szeroki. a prz'item bardzo ładny falon 
noska. jako td fason derby jest wy
r6żniany ze wz~lędu na wygodę, ga-czarnym 

~aszych filiacb, tunek i ładny wygląd. 

" .S: . 

Polska Sp6łka Obuwia 

Spółka Akcyjna 

Pozna" Pl. Wolno'cl 8 
L6d! Piotrkowska 87 
Warszawa Marszałkowska Uli 

r O~łomnia ~ro~ne 1 •• 
Dr. Fil. UNIWERSYTETU 

Paryskiego l'dziela francuskie
go. Cegielniana 25, m. 1, front 
T piętro, przyjmuje g. 2-4. 

1008·1 

MEBLE: 
t!ypialny, stołowy, kucbnię oka 
zyjnie sprzedamy. Nowo·Zarzew
ska 13, trzecie piętro, lewa stro
na. Godziny !:J-4. 1023-1 

TANIO 
aprzedam kompletne meblo sy
pialni, stołowego, kucbni Gdań· 
ska 38, m. 3, dwonek elektrycz
n y. Godziny ~-5: 1022-1 

MASZY~,l'E 
do pisania "l\lercedes ':-. sprzedam 
okazyjnie. Przejazd 19, m. 7. 
od 3-4 pp. 4537-2 

APARAT FOTOGRAFICZNY 
6x9 wzgl. 5x8 Rollfilm, kupię 
okazyjnie. Oferty z ctmą i mar
ką pod "Fotograf". 4536-2 

ROWER 
mnieJszego rozmiaru kupię. O
ferty ' sub. "T. A." 1021-1 

SPRZEDA1vI 
~ magle wraz z mieszkaniem. 
11 Listopada (Konstantynowska) 
~r. 19. 1020-1 

NAJLEPSZE DETEKTORY 
~o cenach znacznie zniżonych poleca 
inżynier Hamer, 6-go Sierpnia 1. 

3611 

a:: 

Redak.tor: Eugenjusz KronmUl. 

W ATT" I" MEBLE CHCESZ OTRZYMAĆ POSADĘ? PIERWSZORZĘDNY DAMSKI 
warsztaty r;peracv]·ne. Szvbko . do sprz-eda.l\ia: sYf.lalnia. dębowa. w MusilSz ukończye kursy facl1owe, zakład kI6iWtetlti M.. RosenoW8lj6 
ta 

. .... .1. l stylu Ll!dwlka XV, gabmet rena's 
mo reperule. przewIJa l wy- sence, pok6j stotowy norymbergski korespondencyjne profesora Saku- ul. J. Piłsudskiego 40 (~J 

pożycza. Telefonujcie 190-38. Wiadomość: Gdańska 42, front I p łowicza, Warszawa., Żórawia 42-K. Wschodni!ll.) poleca. na BeIIOD wio.. 
4560·1 prawe drzwi. 100~ Kursy wYUl,zaią listownie: bucha}· senny i letni DaÓ!llnVSze modele pil -

-------------.- BiŻUTERJA, terji, rachunkowości kup~eckliej, ryskire, {iakote!! przyjmuje betJ1Iof 
TAXY (iamniki) zegarki na raty, ceny gotówkowe. korespondencji handlowei, steno· my ~ p:liltaj za palto 80 d. ,. --

2 miesięczne czystej rasy sprze- .Preciosa», Piotrkowska 123, w po- grafli, nauki handltl, prawa., kalio stjum 40:tJ. Wykona.nie ~ 
dam. Zielona 44, m. 6, przed· dwórzu. 4404-13 !!r

o 
afj&, pisania na maszynach, to· Praszę się przekonaó. ~ '\ 

poludniem. J.018·1 ... 
wat'oznawstwa, angielskiego, fran-

'I Ił!. SlKOlił 
dla żyd. inteligencji 

(ZAKŁAD FREBLOWSKI) 

Ka[enel~on • Ha[lmmow 
ul. Pomorska 20 

(tel. 183-40). 
Zapisy w g. od 4-7 pop. 

Kancelar;a przyjmuje zapisy ch,łop
ców i dziewcząt 

w wieku szkolnym 
Dla klasy przygotow (Ao) dzieci 

od 5 1/ 2 lat. 
Do przedszkola dzieci od 3-7 lat. 

J!fzyk wykładowy w szkole i przed
szkolu - polskI. 

Dla chłopców powiększony kurs 
hebrajskiego i przedmiotów re
ligii żyd. pod kierownictwem 
r. B. KacenelsonII. 

Dla dziewcząt rytmika, tańce, 
plastyka w zakresie szk6ł ta
necznych pod kier. sił fachowych 

Dla dzieci słabych fizycznie oru 
nlezamoźnych 

S:f:~'i l50 ol do. I pa~~t::;ura 
szkoła o ulgi frBbld'lllka 

WSPÓLNIK (CZKA) 
od Zł. 3000. - 5000.- jest pOllzuki. 
wana do dobrze zaprowadzonego 
interesu pod gWllrancii\ uystego zysku 
od Zł. 1000.- miesięcznie i więcej. 
Oferty: .L. D. N." 990-3 

WSPÓLNICZKA CUSkltlgo, niemieckiego, pisowni 
z kapitaJem 12-15.0UO zł. l (lraz gramatyki pol;;ltiej. Po ukoń· 
spółpracą poszukiwana do pierw- czeniu świadectwo. Żądajoie pro· 

1 LUB 2 POKOJE 
z wejściem z klatki schodowe' ład
nie umeblowane frontowe, słoneczne. 
do wynajęcia. Może być z utrzyma
niem. WindII, telefon, wyg~y. Za
wadzka 1, Dobrzyński. 4287-4 

szorzędnej, dobrze wprowadzo 19 
. ne.i, wypożyczalni książek w Ło spektów. 24- ., 

dzi (centrum miasta). Oferty _------------------------.. 
sub. ~A. Z. 14 ~ do "Glosu Po 
runnego". 1016-1 

DAM POSADĘ BIUROWĄ 
pannie inteligentnej i sprytnej za po 
życzenie mi 750 złotych. Oferty pod 
nXy~ 4496-2 

BUCHALTERJI 
pojedyńczej i pouwójnej (włoskiej 

i amerykańskiej) oraz pisania na 
maszynie gruntownie nauczam za 
80 zł. Pisania na maszynie 10 zł. 
Udzielam również koresponden" 
cji i arymetyki handlowej. Cegiel 
niana 55, m. 15, prawa oficyna, 
I wejście. 937-2 

3 POKOJE 
z kuchnią. z wszelkie mi wygo
dami z meblami lub bez, z po 
wodu wyjazdu natychmiast do 
odstąpienia. Zielona 68, Tybe
rowa, 1011-1 

ZGUBIONO 
kwit kaucyjny wydany przez 
Elektrownię Łódzką dn. 26 lu
tego 1926 r. na sześć dolaró
wek, na nazwisko M. Landaua, 
Gdańska 31. 1010-1 

Najlepszym towarzysz.em w podróży i na 
wycieczce jesł 

APRRRT POTO l RRPICZłty 
utrwalll bowiem pięknie spędzone chwile. 

J. PlORliEłłSTERłł 
PIOTRKOWSKA 

tel. 120-83 40 
Proszę zwr6cić uwagę 

nowy adres. 
na 

DUŻY FRONTOWY 
pokój umeblowany dla solidne
go inteligentnego pana, może 
być lekarza, z używalnością 
wspólnej poczekalni_ Telefon na 
miejscu. Piotrkowska 85, m. 5, 
front. Ubejrzeć można: 3-5 pp. 

4542-2 

MASZVNY 
do szycia "Btirgera". Ceny przy
stępne. W az:unki dogodne. Piotr
kowska. 82 w podwórzu. 

:MIESZKANIA 
do odstąpienia, w starych do' 
mach pojedyńcze, pokói z kuch
nią, 2, 3, 4, 5, 6, 7, 8 w cen
trum miasta, z wszelkiemi wy
godami i lokale handlowe. 
Pośrednik: ul. Andrzeja 13, .m. 
14, telefon 201-86. 4541-1 

BUDOWA 
dom6w drewnianych - letniskowych, 
sprzedaż drzewa i artylml6w budo
wlanych. Tamże willa do sprzedania 
lub wydzierżawienia, ul. Śląska 10, 
tel. 165-75. 441 g 
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Ił> 11 V - "GŁOS POBA~~ 19~O-

a c r 
1(11-----_ _. ._w. ___ • ___ .... ----_______ -----'-------------:--__________________ _ - ------ ... --

Zł. 29.90 Zł. 29.90 

Ładny pantofelek z przyszwą z plecio
nej skóry. ozdobiony skórą WęZOWII 
lub innemi wzorami. Pantofelek ten 
jest ostatnią nowością i wzbudza za
chwyt w na' e!e~antsz\ l h uzdrowiskach 
świata. Jest również bardzo wygodny. 
ponieważ plecionka umożliwia prze-

27.30 zł. 19.90 
31.3b " 24.90 
36.38 " 29.90 

Elegancki półbuc.k dla chłopców z 
bronzowego cielęcego boksu na skó
rzanej podeszwie z gumowym <,bcasem. 

17.22 zł. 9.90 
23.:.!6 " 12.90 
~7.30 " 16.90 
:3 l 35 " 19.90 

Pantofelek dla Waszej córeczki posia
da szerokie noski. dlatego odpowiedni 
w okresie rozwoju nóżki . Elegancki. 
wygodny. na niskim obcasie. 

Ladny pantofelek z przyszwą z plecio
nei skóry'. ozdobiony sk6rą wętową 
lub innemi wzorami. Pantofelek ten 
jest ostatnią nowo4cl, i wzbudza za
chwyt w najeJegantszych uzdrol\iskach 
świata. Jest również bardzo wygodny. 
poniewat plecionka umotliwia prze-

wiew. Obca. niski. wiew. Obcas niski. 
~-________________ -.::....-._ ... "_. __ 6. ltl'l'h r .!JI!I~'" ..... ,._ ----_._-_.--------_.: ~ ---_._-,---~------

Zł. 39.90 
Zł. 34.~O 

Zł. 34.90 Zł. 39.90 
Szeroki fason męskich półbucików jest 
na'ele~antszy i najwvl!odniej~zy. Wy
rabiamy z delikatnl'go ciplęce~o b,,!,su 
w kolorze ciemno - bronzowym lub 

Połączenie pięknego z wygU'lnem je'~ 
zale~ą tel! I spaC'~rowe~o pa~ t('relka. 
Wyk: nany z de ibtnei welurowej skó-

ry. ozdobiony cielęcem boksem. 

Ele~anckiecz6łenko do wiązania na 
podbiciu ozdobną kokardą. zamiast 
kt6rei można ie ozdob i ć skń zaną lub 
celluloidową klamerką. Ozdobne kla
merki stale na składzie we wszystkich 

Męski półbucik z bronzowego cielę
cego boksu dla ele~anckich pan6w' 
Szeroki. a prz'item bardzo ładny falon 
noska. jako td fason derby jest wy
r6żniany ze wz~lędu na wygodę, ga-czarnym 

~aszych filiacb, tunek i ładny wygląd. 

" .S: . 

Polska Sp6łka Obuwia 

Spółka Akcyjna 

Pozna" Pl. Wolno'cl 8 
L6d! Piotrkowska 87 
Warszawa Marszałkowska Uli 

r O~łomnia ~ro~ne 1 •• 
Dr. Fil. UNIWERSYTETU 

Paryskiego l'dziela francuskie
go. Cegielniana 25, m. 1, front 
T piętro, przyjmuje g. 2-4. 

1008·1 

MEBLE: 
t!ypialny, stołowy, kucbnię oka 
zyjnie sprzedamy. Nowo·Zarzew
ska 13, trzecie piętro, lewa stro
na. Godziny !:J-4. 1023-1 

TANIO 
aprzedam kompletne meblo sy
pialni, stołowego, kucbni Gdań· 
ska 38, m. 3, dwonek elektrycz
n y. Godziny ~-5: 1022-1 

MASZY~,l'E 
do pisania "l\lercedes ':-. sprzedam 
okazyjnie. Przejazd 19, m. 7. 
od 3-4 pp. 4537-2 

APARAT FOTOGRAFICZNY 
6x9 wzgl. 5x8 Rollfilm, kupię 
okazyjnie. Oferty z ctmą i mar
ką pod "Fotograf". 4536-2 

ROWER 
mnieJszego rozmiaru kupię. O
ferty ' sub. "T. A." 1021-1 

SPRZEDA1vI 
~ magle wraz z mieszkaniem. 
11 Listopada (Konstantynowska) 
~r. 19. 1020-1 

NAJLEPSZE DETEKTORY 
~o cenach znacznie zniżonych poleca 
inżynier Hamer, 6-go Sierpnia 1. 

3611 

a:: 

Redak.tor: Eugenjusz KronmUl. 

W ATT" I" MEBLE CHCESZ OTRZYMAĆ POSADĘ? PIERWSZORZĘDNY DAMSKI 
warsztaty r;peracv]·ne. Szvbko . do sprz-eda.l\ia: sYf.lalnia. dębowa. w MusilSz ukończye kursy facl1owe, zakład kI6iWtetlti M.. RosenoW8lj6 
ta 

. .... .1. l stylu Ll!dwlka XV, gabmet rena's 
mo reperule. przewIJa l wy- sence, pok6j stotowy norymbergski korespondencyjne profesora Saku- ul. J. Piłsudskiego 40 (~J 

pożycza. Telefonujcie 190-38. Wiadomość: Gdańska 42, front I p łowicza, Warszawa., Żórawia 42-K. Wschodni!ll.) poleca. na BeIIOD wio.. 
4560·1 prawe drzwi. 100~ Kursy wYUl,zaią listownie: bucha}· senny i letni DaÓ!llnVSze modele pil -

-------------.- BiŻUTERJA, terji, rachunkowości kup~eckliej, ryskire, {iakote!! przyjmuje betJ1Iof 
TAXY (iamniki) zegarki na raty, ceny gotówkowe. korespondencji handlowei, steno· my ~ p:liltaj za palto 80 d. ,. --

2 miesięczne czystej rasy sprze- .Preciosa», Piotrkowska 123, w po- grafli, nauki handltl, prawa., kalio stjum 40:tJ. Wykona.nie ~ 
dam. Zielona 44, m. 6, przed· dwórzu. 4404-13 !!r

o 
afj&, pisania na maszynach, to· Praszę się przekonaó. ~ '\ 

poludniem. J.018·1 ... 
wat'oznawstwa, angielskiego, fran-

'I Ił!. SlKOlił 
dla żyd. inteligencji 

(ZAKŁAD FREBLOWSKI) 

Ka[enel~on • Ha[lmmow 
ul. Pomorska 20 

(tel. 183-40). 
Zapisy w g. od 4-7 pop. 

Kancelar;a przyjmuje zapisy ch,łop
ców i dziewcząt 

w wieku szkolnym 
Dla klasy przygotow (Ao) dzieci 

od 5 1/ 2 lat. 
Do przedszkola dzieci od 3-7 lat. 

J!fzyk wykładowy w szkole i przed
szkolu - polskI. 

Dla chłopców powiększony kurs 
hebrajskiego i przedmiotów re
ligii żyd. pod kierownictwem 
r. B. KacenelsonII. 

Dla dziewcząt rytmika, tańce, 
plastyka w zakresie szk6ł ta
necznych pod kier. sił fachowych 

Dla dzieci słabych fizycznie oru 
nlezamoźnych 

S:f:~'i l50 ol do. I pa~~t::;ura 
szkoła o ulgi frBbld'lllka 

WSPÓLNIK (CZKA) 
od Zł. 3000. - 5000.- jest pOllzuki. 
wana do dobrze zaprowadzonego 
interesu pod gWllrancii\ uystego zysku 
od Zł. 1000.- miesięcznie i więcej. 
Oferty: .L. D. N." 990-3 

WSPÓLNICZKA CUSkltlgo, niemieckiego, pisowni 
z kapitaJem 12-15.0UO zł. l (lraz gramatyki pol;;ltiej. Po ukoń· 
spółpracą poszukiwana do pierw- czeniu świadectwo. Żądajoie pro· 

1 LUB 2 POKOJE 
z wejściem z klatki schodowe' ład
nie umeblowane frontowe, słoneczne. 
do wynajęcia. Może być z utrzyma
niem. WindII, telefon, wyg~y. Za
wadzka 1, Dobrzyński. 4287-4 

szorzędnej, dobrze wprowadzo 19 
. ne.i, wypożyczalni książek w Ło spektów. 24- ., 

dzi (centrum miasta). Oferty _------------------------.. 
sub. ~A. Z. 14 ~ do "Glosu Po 
runnego". 1016-1 

DAM POSADĘ BIUROWĄ 
pannie inteligentnej i sprytnej za po 
życzenie mi 750 złotych. Oferty pod 
nXy~ 4496-2 

BUCHALTERJI 
pojedyńczej i pouwójnej (włoskiej 

i amerykańskiej) oraz pisania na 
maszynie gruntownie nauczam za 
80 zł. Pisania na maszynie 10 zł. 
Udzielam również koresponden" 
cji i arymetyki handlowej. Cegiel 
niana 55, m. 15, prawa oficyna, 
I wejście. 937-2 

3 POKOJE 
z kuchnią. z wszelkie mi wygo
dami z meblami lub bez, z po 
wodu wyjazdu natychmiast do 
odstąpienia. Zielona 68, Tybe
rowa, 1011-1 

ZGUBIONO 
kwit kaucyjny wydany przez 
Elektrownię Łódzką dn. 26 lu
tego 1926 r. na sześć dolaró
wek, na nazwisko M. Landaua, 
Gdańska 31. 1010-1 

Najlepszym towarzysz.em w podróży i na 
wycieczce jesł 

APRRRT POTO l RRPICZłty 
utrwalll bowiem pięknie spędzone chwile. 

J. PlORliEłłSTERłł 
PIOTRKOWSKA 

tel. 120-83 40 
Proszę zwr6cić uwagę 

nowy adres. 
na 

DUŻY FRONTOWY 
pokój umeblowany dla solidne
go inteligentnego pana, może 
być lekarza, z używalnością 
wspólnej poczekalni_ Telefon na 
miejscu. Piotrkowska 85, m. 5, 
front. Ubejrzeć można: 3-5 pp. 

4542-2 

MASZVNY 
do szycia "Btirgera". Ceny przy
stępne. W az:unki dogodne. Piotr
kowska. 82 w podwórzu. 

:MIESZKANIA 
do odstąpienia, w starych do' 
mach pojedyńcze, pokói z kuch
nią, 2, 3, 4, 5, 6, 7, 8 w cen
trum miasta, z wszelkiemi wy
godami i lokale handlowe. 
Pośrednik: ul. Andrzeja 13, .m. 
14, telefon 201-86. 4541-1 

BUDOWA 
dom6w drewnianych - letniskowych, 
sprzedaż drzewa i artylml6w budo
wlanych. Tamże willa do sprzedania 
lub wydzierżawienia, ul. Śląska 10, 
tel. 165-75. 441 g 

D-łasllnla -wt.. IIIIlImIIł.rowr ' ... palt • ., <_OM S _palt -)s • teWcie 50 ar.. nadesłane po te. 
lit .. 40 ,..; "'3.1)" do 150 wietUJ 30 er., .,tei -40 ar. Z .. ,ccaine (str. 10 upalt) 11 

" .. Drobne U er. sa .". ,,~ •• I .... ni. s&. UD ". Poscumwllnie pr~~ to lP· ~. wyra~1 na" 
.... ,... s&. 1.10 er_ Ot;DUelłia ~nowe i....wm.o.. tt ... O,aoscenia .anuoJlłCI) .. e obhcune '" o S 
JlOC. dIOłe~ firm I Gh • 100 proc. : 



Lódź 

11 maja 1930 roku 

DODATEK SPOłECZNO-LITERA I. 

D. ROLIN 

Znany rzymski historyk Ta
eyt opowiada, że gdy pewnt'.go 
razu deklamowano na przedsta
wieniu wiersze \Vergilego, cala 
publiczność podniosła się ze 
.wych miejsc i urządziła poe
ele, który przypadkowo znajdo 
wał się w teatrze, owację nie 
mniej głośną i serdeczną, lllZ 

lamemu cesarzowi - popular
nemu wtedy Oktawianowi. 

Już za życia był więc Wergili 
Aławny. Potwierdzają to zgod
nie wsp6łcześni. M6gł jednakO 
woż być znacznie sławniejszy, 

mógł osiągną.e naJwyższe hono
l'y i największe zaszczyty. 'W 
życiu publicznem atoli wbrew 
zwycza,iowi owych wieków sta- I 
nowi!iika żadnego nic zajmował. I 
Czyżby tylko dlatego, że był 

wątłego zdrowia'? I tę okoIicz-1 
DOŚĆ zgodnie stwierdza.ią wsp61 
eześni. Zda.le się jednak, że 

Inna całkiem w tym wypadku . 
wchodziła w grę przyczyna. 
Zdaje się, że z potężnym du
chem poety łączy się dramat -
«łęboki I zagadkowy, na tle ży
~ia dworskiego Oktawjana i 
twórczości wielkiego mistrza. 

Z OKAZJI 2000 ROCZNICY NARODZIN DETY 
pnecież, jako twórcę wielkiej I nie, ktÓl'e uzna.le, które wszysey kim oczekiwaniom stworzył 
Eneidy, wieJkie.i przepięknej e- ,muszą uznaĆ za najważniejsze, Wergili poemat - przepiękny 

.popei rzymskie .• - tworu rzym l na,łchal'3lde"'Ystycznie.fSzc dla! i wzniOSły, lecz nie o wojnie, 
ski ego ducba i gen,juszu - ehlu Ilu(lu i jego historji. Dzieje Rzy- nie o mieczu - o trudach, o 
by narodowej rzymian. mu w ujęCiu współczesnem by- cierpieniach, o mozolne i pracy 

August i d, kt6rzy mu schle-
ły dziejami zwycięskich wojen. Eneasza - prarodziciela, po-

b · l' t .. t t' d . l I' To też ci, którzy przed Wergi- noć, szchlachciców rzymskich. 
la I czy ez IS o me po zle a I , . O dr ". ł 

• '1 d .. b l" b ć IJuszem próbowalI stworzyć pl'O wszem - są w ugle.1 po o-
Jego pog ą y, poWlDllI V I Y E' b" l' .' . t" E 

n61' " Ud ali " :' t . totyp neldy - o lera I za te- WIC poema u l wo.~y: nensz 
szcz~ lWI. aW,:te IS otme I . " , . W h " A " L mat wOJnę z Haumbalem. Magł mUSIał we oszec wOJOwa" 
są ~achwyc~D1.. ec~. było to ra- Wergili' poprzestać na innej z I z blbylcami. Ale każdy czy tel-
czeJ przerazenie nu zadowole- . .. ." .." 

i " . I hcznych I sławnych wOJen. - mk odczuwa, ze OpIS wOjen sta-
n e prawdZIwe raczej rOZCZal'Q.. '"" 

. .. ' " . l\Iógł9 - ~dyby poszedł w sIady nOWI łlajSlabszą częśc poematu, 
wame, ł1IZ radosc 1)l'om1ennL l . . . . t t k ktÓl' os'ał . wie u - opiewać dZIeJe cesarza ze .1es o wy up, y m l 

W epopei powinien poeta o- jako Augusta - namiestnika Wergili złożyć swe.' epoce, tak 
piewać dzieje narodu: to zdarze Jowisza na ziemi. Wbrew wszel samo, .jak musiał w epilogu i 

e 

Dnia 9 maja lS05 roku, a więc przez 125 laty, zmarł Fry' uim zawsze je(lYl1ie pragnienie 
deryk Schiller. Ponii.!ozy li st, napisany przez Wilhelma Hum- do,iścia ua.1proslszemi i najszla
bolta do pani de Stael nale iy nietylko do najpiękniejSzych chetllie.iSzemi drogami do naj
utworów, napiSanych o Sch iJler:>:e, lecz jest po dziś dzień ta!{- wznioślejszeJ sztuki, do najgłęb 
że najlepszym. W liście ty ID zawarte jest wszystko, co da się szych myśli, do najwewnętrz-

nic.1Szych uczuć. Jedynie ten powiedzieć w obronie Sc!tillcra i przeciwko niemu. (Red:j. 
płomień trawił .iego duszę. Moi-

"Piszę do Pani w chwili głQ ' jednccze~nie wszystkie gał~zie na twierdzić z cala odwagą, że 
bok jego bólu. Niech Pani pomy sztuki, któl'a wyobraża sobie nigdy nie isniał taki człowiek, 
śli, Schiller nie żyJe, właśnie o- wszechświat p(td wszf.>lkicmł jak on, mnżnaby tego dowieść 
trzymałem tę wieść. Był to .iedy zmieunemi formami malarstwa, przez wzniosłości i braki jego 
ny człowiek na ziemi, któl'ego muzyid. PI)(,zJi; jego fantazja dzieł. Ta bezustanna czynność, 
bardzo kochałem; do niego Zaw micściła się całkowicie ' w ide- która nigdy nie słabła w dąże
sze kierowały si~ me myśli, ~u~h i w~'mowie. Słowo było niu do pl'zellil{ania głębi istnie
z nim spędziłem lata słodkie.1 .icdynym śyodldem. dunYm mu nia ludzki~go myślą i ubarwle
przyjaźni, z nim l'ozpaŁrywa- przez naturę, ale istniało 0;' nia .le.' wszełłdemi kolorami u
Iłem bezustannie najwznioślej-, w nim całkowicie I napewno ro.jenia, to żarliwe dążenie krj)-

mieJ~cami w dygresjach 
składać Oktawianowi, •• 

hołd 

Słało się coś zgoła ~eoczek.l. 
wanego: poematem narodowym 
rzymian zostBIa nie pieśń o wcJ· 
nie, lecz opowieść o trudzie, nie 
pieśń o wojaku, lecz baśń o 
tym, któl'Y przedewszystkiem. 
był - pius - pobożny, sumien 
ny, oddany swemu obowiązk0-
wio •• Nie był to przypadek. Kair 
dy, kto zna całą spuściznę Wer
gilego, wie, że i sielanki jego ł 

"pieśni o ziemi" są uroezem o
rędziem na rzecz pokOju, na 
rzecz ciche. i pracy twórczej, 
nczciwej.,. Rzecznikiem pokoju 
był także i sam cesarz - lecz 
pokoju, opartego na ostrzu mie 
cza, na sile rzymskich legj& 
nów. 

Ale ten, kto za temat epope\ 
narodowe.i rzymian obrał wę

drówki Eneasza, kto zmusir 
tych, których bogiem plemien· 
nym, rodowitym był Mars 
bóg woJny - uchylić czoła 

pI'zed pieśnią o pokoju, poeta 
który oc1w~ł sfę obracf"r.l 
wzór dla rzymian nie lljadę. 
lecz właśnie Odysseę, - prze· 
rósł swój wiek i swe czasy ... 

Albowiem łatwo pisać uw&' 
!y paeyfistyczne, gdy pacyfizm 
słał się oznaką epoki - je! 
"modą" .... 

Idzie o to, że sławę pozyskał 
Wergili wbrew chęci tych, któ
rzy szczodrze musieli go obda
rowywać oklaskami, że zawiódł 
on w Istocie nadzieje tych, któ· 
rzy wielkich czyn6w odeń oeze 
kiwali. Ale sławnym został, bo 
zbyt wielki bYł ma.ieslat .jego du 
eha ł chociaż szlachta nie lubi 
Jednostek, przerastających swą 

epokę. musiał .iednak cesarz .1!a 
czele swego dworu składać hołd 
kapłanowi, ua którego spadła 
widoczna łaska Apollina. 

sze i na.igłębsze idee; był to nikt ni(' potrafił tak go używać, czenia zawsze tą samą drogą, 
może .iedyny człowiek, który tali kaz:1ć mu działać i blysz.. nie spoglądaJąc wtył, ta całko- Ale .iak potężny duch or~Y. 
ezuł potrzebę życia ze mną. - czc<ć. Nic było nigdy człowielm, wita bezinteresowność. ta abso-
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niezmiernie ze swego dzieła -
• tego, że kres położył wojnom 
wewnętrznym, że wzmocnił gra 
nice państwa, że sprowadził na 
ziemię jeżeli nie złoty wiek -
to wstęp ku niemu., wierne je
go odbicie. Zwolennicy "eny
pospolitej byli .tego wrogami. 
Lud .lednak chwalił go, jako 
zbawcę. Ponieważ był on zarn-.-
zem sam poetą i mecenasem 

PI'Zed niespełna dwoma lały na kMry jałt On żywił się ledy;; lutDa bezpartyjność; to istnie- wiać mniial wątłe ciało mistrza, 
pisał do mnie bardzo melancho na.jwznioślt'.\sz{!m i na.lszlachet- nie całkowicie pogrążoue w ide który grodowi :Marsa i wola-
lijny list o naszem r07.Stani~ a nlejszem, który żyłby całkowi- ach i ucznciach, oswobodzone ków, czcicielom pięści i miecza, 
rozstanie to Jest już w chwili o- cie w świecie idei, do któl'ego od wszelkieJ namiętności, od wyznawcom pl"Zcmocy, wzniósł 
be cne.. nieodwołalne. Niema go nie mogło się nigdy zbliżyć ni~ wszelkie.i zwykłe.i skłonności- pomni~ przedstawiający żegla. 
.fuz. Nie mogła go Pani zna~ ordynarnego czy zwykłego. Na- wszystko to odeszło oto wraz 
ta.kim. jakim był, nie mial, .łak I wet sława nie miała dlań nigdy z nim w mroki noey". ~a. szukającego schroniska clła 
Goethe, fantaz.~, obejmującej widocznego powabu. Było w swych penałów i rodal~ów .... 
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sztuki, marzył namiętnie o wiei 
~iem dziele, którcby uwieczniło U góry: Pokój i do~ 
w pamięcI przyszłych pokoleń w Weiroarzc, gdzle 
majestat Rzymu: marzył o wiel- zm~rł poeta. U d~łu: 
kim poemacie rzymskim, o wieI S.chiller na łożu śmler
kieJ rzymskiej narodowej epo- CI (rysun~k Jagerma
"el. Aby zaś .iednoeze§nic i pa- rta)- Grob na cmen-

tarzu w Weimarzelnięć o nim przetrwała wieM, 
pragnął August, by dzieło to Grobowiec ksiązęcy 
Za jego bezwzględnie panowa- w Wejmarze, dokąd 
nia powstało. przeniesiono szczątki 

Wielu namawiaJ cesU'z do fe. 
10 zadania. Podjął się tego -
po długich eoprawda waha
aJaeh - Werłi1i: znam.y b ~ 

poetv, 
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11 maja 1930 roku 

DODATEK SPOłECZNO-LITERA I. 

D. ROLIN 

Znany rzymski historyk Ta
eyt opowiada, że gdy pewnt'.go 
razu deklamowano na przedsta
wieniu wiersze \Vergilego, cala 
publiczność podniosła się ze 
.wych miejsc i urządziła poe
ele, który przypadkowo znajdo 
wał się w teatrze, owację nie 
mniej głośną i serdeczną, lllZ 

lamemu cesarzowi - popular
nemu wtedy Oktawianowi. 

Już za życia był więc Wergili 
Aławny. Potwierdzają to zgod
nie wsp6łcześni. M6gł jednakO 
woż być znacznie sławniejszy, 

mógł osiągną.e naJwyższe hono
l'y i największe zaszczyty. 'W 
życiu publicznem atoli wbrew 
zwycza,iowi owych wieków sta- I 
nowi!iika żadnego nic zajmował. I 
Czyżby tylko dlatego, że był 

wątłego zdrowia'? I tę okoIicz-1 
DOŚĆ zgodnie stwierdza.ią wsp61 
eześni. Zda.le się jednak, że 

Inna całkiem w tym wypadku . 
wchodziła w grę przyczyna. 
Zdaje się, że z potężnym du
chem poety łączy się dramat -
«łęboki I zagadkowy, na tle ży
~ia dworskiego Oktawjana i 
twórczości wielkiego mistrza. 

Z OKAZJI 2000 ROCZNICY NARODZIN DETY 
pnecież, jako twórcę wielkiej I nie, ktÓl'e uzna.le, które wszysey kim oczekiwaniom stworzył 
Eneidy, wieJkie.i przepięknej e- ,muszą uznaĆ za najważniejsze, Wergili poemat - przepiękny 

.popei rzymskie .• - tworu rzym l na,łchal'3lde"'Ystycznie.fSzc dla! i wzniOSły, lecz nie o wojnie, 
ski ego ducba i gen,juszu - ehlu Ilu(lu i jego historji. Dzieje Rzy- nie o mieczu - o trudach, o 
by narodowej rzymian. mu w ujęCiu współczesnem by- cierpieniach, o mozolne i pracy 

August i d, kt6rzy mu schle-
ły dziejami zwycięskich wojen. Eneasza - prarodziciela, po-

b · l' t .. t t' d . l I' To też ci, którzy przed Wergi- noć, szchlachciców rzymskich. 
la I czy ez IS o me po zle a I , . O dr ". ł 

• '1 d .. b l" b ć IJuszem próbowalI stworzyć pl'O wszem - są w ugle.1 po o-
Jego pog ą y, poWlDllI V I Y E' b" l' .' . t" E 

n61' " Ud ali " :' t . totyp neldy - o lera I za te- WIC poema u l wo.~y: nensz 
szcz~ lWI. aW,:te IS otme I . " , . W h " A " L mat wOJnę z Haumbalem. Magł mUSIał we oszec wOJOwa" 
są ~achwyc~D1.. ec~. było to ra- Wergili' poprzestać na innej z I z blbylcami. Ale każdy czy tel-
czeJ przerazenie nu zadowole- . .. ." .." 

i " . I hcznych I sławnych wOJen. - mk odczuwa, ze OpIS wOjen sta-
n e prawdZIwe raczej rOZCZal'Q.. '"" 

. .. ' " . l\Iógł9 - ~dyby poszedł w sIady nOWI łlajSlabszą częśc poematu, 
wame, ł1IZ radosc 1)l'om1ennL l . . . . t t k ktÓl' os'ał . wie u - opiewać dZIeJe cesarza ze .1es o wy up, y m l 

W epopei powinien poeta o- jako Augusta - namiestnika Wergili złożyć swe.' epoce, tak 
piewać dzieje narodu: to zdarze Jowisza na ziemi. Wbrew wszel samo, .jak musiał w epilogu i 

e 

Dnia 9 maja lS05 roku, a więc przez 125 laty, zmarł Fry' uim zawsze je(lYl1ie pragnienie 
deryk Schiller. Ponii.!ozy li st, napisany przez Wilhelma Hum- do,iścia ua.1proslszemi i najszla
bolta do pani de Stael nale iy nietylko do najpiękniejSzych chetllie.iSzemi drogami do naj
utworów, napiSanych o Sch iJler:>:e, lecz jest po dziś dzień ta!{- wznioślejszeJ sztuki, do najgłęb 
że najlepszym. W liście ty ID zawarte jest wszystko, co da się szych myśli, do najwewnętrz-

nic.1Szych uczuć. Jedynie ten powiedzieć w obronie Sc!tillcra i przeciwko niemu. (Red:j. 
płomień trawił .iego duszę. Moi-

"Piszę do Pani w chwili głQ ' jednccze~nie wszystkie gał~zie na twierdzić z cala odwagą, że 
bok jego bólu. Niech Pani pomy sztuki, któl'a wyobraża sobie nigdy nie isniał taki człowiek, 
śli, Schiller nie żyJe, właśnie o- wszechświat p(td wszf.>lkicmł jak on, mnżnaby tego dowieść 
trzymałem tę wieść. Był to .iedy zmieunemi formami malarstwa, przez wzniosłości i braki jego 
ny człowiek na ziemi, któl'ego muzyid. PI)(,zJi; jego fantazja dzieł. Ta bezustanna czynność, 
bardzo kochałem; do niego Zaw micściła się całkowicie ' w ide- która nigdy nie słabła w dąże
sze kierowały si~ me myśli, ~u~h i w~'mowie. Słowo było niu do pl'zellil{ania głębi istnie
z nim spędziłem lata słodkie.1 .icdynym śyodldem. dunYm mu nia ludzki~go myślą i ubarwle
przyjaźni, z nim l'ozpaŁrywa- przez naturę, ale istniało 0;' nia .le.' wszełłdemi kolorami u
Iłem bezustannie najwznioślej-, w nim całkowicie I napewno ro.jenia, to żarliwe dążenie krj)-

mieJ~cami w dygresjach 
składać Oktawianowi, •• 

hołd 

Słało się coś zgoła ~eoczek.l. 
wanego: poematem narodowym 
rzymian zostBIa nie pieśń o wcJ· 
nie, lecz opowieść o trudzie, nie 
pieśń o wojaku, lecz baśń o 
tym, któl'Y przedewszystkiem. 
był - pius - pobożny, sumien 
ny, oddany swemu obowiązk0-
wio •• Nie był to przypadek. Kair 
dy, kto zna całą spuściznę Wer
gilego, wie, że i sielanki jego ł 

"pieśni o ziemi" są uroezem o
rędziem na rzecz pokOju, na 
rzecz ciche. i pracy twórczej, 
nczciwej.,. Rzecznikiem pokoju 
był także i sam cesarz - lecz 
pokoju, opartego na ostrzu mie 
cza, na sile rzymskich legj& 
nów. 

Ale ten, kto za temat epope\ 
narodowe.i rzymian obrał wę

drówki Eneasza, kto zmusir 
tych, których bogiem plemien· 
nym, rodowitym był Mars 
bóg woJny - uchylić czoła 

pI'zed pieśnią o pokoju, poeta 
który oc1w~ł sfę obracf"r.l 
wzór dla rzymian nie lljadę. 
lecz właśnie Odysseę, - prze· 
rósł swój wiek i swe czasy ... 

Albowiem łatwo pisać uw&' 
!y paeyfistyczne, gdy pacyfizm 
słał się oznaką epoki - je! 
"modą" .... 

Idzie o to, że sławę pozyskał 
Wergili wbrew chęci tych, któ
rzy szczodrze musieli go obda
rowywać oklaskami, że zawiódł 
on w Istocie nadzieje tych, któ· 
rzy wielkich czyn6w odeń oeze 
kiwali. Ale sławnym został, bo 
zbyt wielki bYł ma.ieslat .jego du 
eha ł chociaż szlachta nie lubi 
Jednostek, przerastających swą 

epokę. musiał .iednak cesarz .1!a 
czele swego dworu składać hołd 
kapłanowi, ua którego spadła 
widoczna łaska Apollina. 

sze i na.igłębsze idee; był to nikt ni(' potrafił tak go używać, czenia zawsze tą samą drogą, 
może .iedyny człowiek, który tali kaz:1ć mu działać i blysz.. nie spoglądaJąc wtył, ta całko- Ale .iak potężny duch or~Y. 
ezuł potrzebę życia ze mną. - czc<ć. Nic było nigdy człowielm, wita bezinteresowność. ta abso-
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niezmiernie ze swego dzieła -
• tego, że kres położył wojnom 
wewnętrznym, że wzmocnił gra 
nice państwa, że sprowadził na 
ziemię jeżeli nie złoty wiek -
to wstęp ku niemu., wierne je
go odbicie. Zwolennicy "eny
pospolitej byli .tego wrogami. 
Lud .lednak chwalił go, jako 
zbawcę. Ponieważ był on zarn-.-
zem sam poetą i mecenasem 

PI'Zed niespełna dwoma lały na kMry jałt On żywił się ledy;; lutDa bezpartyjność; to istnie- wiać mniial wątłe ciało mistrza, 
pisał do mnie bardzo melancho na.jwznioślt'.\sz{!m i na.lszlachet- nie całkowicie pogrążoue w ide który grodowi :Marsa i wola-
lijny list o naszem r07.Stani~ a nlejszem, który żyłby całkowi- ach i ucznciach, oswobodzone ków, czcicielom pięści i miecza, 
rozstanie to Jest już w chwili o- cie w świecie idei, do któl'ego od wszelkieJ namiętności, od wyznawcom pl"Zcmocy, wzniósł 
be cne.. nieodwołalne. Niema go nie mogło się nigdy zbliżyć ni~ wszelkie.i zwykłe.i skłonności- pomni~ przedstawiający żegla. 
.fuz. Nie mogła go Pani zna~ ordynarnego czy zwykłego. Na- wszystko to odeszło oto wraz 
ta.kim. jakim był, nie mial, .łak I wet sława nie miała dlań nigdy z nim w mroki noey". ~a. szukającego schroniska clła 
Goethe, fantaz.~, obejmującej widocznego powabu. Było w swych penałów i rodal~ów .... 
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- Nazwiemy je Bruno ł Btanca 
'- powiedziała Elzbieta, która w 
tym kierunku miała wielką wyna. 
lazczość ł subtelność, jes~ze za' 
nim nauczycielowi domowemu wpa 
dlo coś pomysłowego do głowy. 

Dziet\ był pełen zachwytu Ira' 
(lości. Uśmiechało się radośnIe aloń 

ce, a morze marszczyło się pod 
podmucbami sirokka, które WIzy. 
Stkich przyprawiało o zawrót Slo' 
wy. 

Henryk i Jerzy nie rozStawali 
"ię z Brunem i Biancą, pod7:1wia
MC, Jak kochające się jagniątka 
dreptały J!o łączce, ramię przy ra
mieniu, lub czuliły się do siebie 
IV cleniu drzewa figowego, Były 

one rzeczywście godne podl\iwu. 
Wszystko byłoby Synonimem )lo 

koju i harmonji, wszystkie niepo. 
koje, pomyłki i zmartwienia, któ. 
re niebawem naStąpią nie zO'itaty. 
by wywołane, gdyby ogrodnik I 
Tranqui1lo nie nad'utył lweJ m,
:tro~cl i nie pr7:erwaf (bT!łzego eJ,. 
lU idylli. 

I 
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brycb, wielkicb zwierzęcycb śle. l no. Luigia podbiegła doń z ra
piach, podszedł na sztywnych no- dosnym blekotem. Tymczasem Bru 
gach do Henryka, swego małego no nawet nie drgnął. OtoczYł się 

właściciela, i w śmiertelnym smut- nieprzeniknionem milczeniem. Mit;l 
ku położył mu łeb na kolanie. dzy nową parą leżała przepaść nie 
Łzom i zmar~wieniu nie było tego do przebycia... Rzeczywiście, 
dnia końca... w porównaniu z anielSko czystą 

_ Nie powinniście byli dać Biancą, Luigia działała odrażająco. 
Biance tyle soli ł chleba _ ode' Była bezczelna, awan1urnicza i nie 

ł · g dn'k T anqu'U znol§nie natrętna. Miała fatalne na-zwa SIę o ro, r I o, -
Sól zrodziła pragnienie. Wypiła rowy. Głęboko rozczarowany Brtt· 

no odwrócił Się i podreptał smut. ona za dużO wody, od której na. 
P 

'ł hl b ,. b "b nie do Henryka. Wszystkich Wzru-
ęcznla c e w Jej rzu.. u. -

Tranqu 'll b I dry c 'ow'e Szył ten objaw godności osobistej. I o y mą m z, t· 

kiem i miał dla wSzyStkich zja
wisk uzasadnienie. - Musicie te' 
raz za wszelką cenę znaleić zastęp 
czynię! W przeciwnym wypadku 
może Br1ll10 też zdechnąć! 

Za"tępczynię Bianci? Czy inne 
jagnię pod słońcem może być tak 
łagodne, tak blale i niewinne? 

W ciągu następnych dni Henryk 
pocieszał swego Brunona rozmaity 
mi żarcikami, bezradllemi piosen
kami pastuSzków, które sobie sam 
uldadał, i naiwnemi pieszczotami. 
Jerzy, aby uniknąć ciągłego pla
czu, bawił się na stronie. Daremnie 
nauczyciel domowy usiłował zain
tereSować chłopców czemś poiy' 
tecznem, jak np. tabliczka mnoże. 
nia przez Siedem. 

N:astępny ra.nek zaStał mieszkań
ców naszego zamku w trosce ł 

smutku, z czego łatwo wyWniosko< 
wać że nie wszystko złoto, co się 

świeci, i że niezawsze pieniądze 

dają szczęście .. , Po za sobą mieU 
mieSzkańcy zamku noc katastrof. 
Luigia beczała i brykała w Swej 
stajence, jak ob:ąkana, i ani Bru
no, ni Elżbieta, do której sypialni 
docierał zgiełk ze stajenk~ nie mo
gli oka zmrużyć, Tak dalej b~'( 

nie mogło. 

Hrabia, przez wzgląd ua Elżbie

tę, powstrzymał się od wyrażenia 

opinii, Nawet gdyh.' miał swoJe 
zdanie, nie podzielHby się ni(,ł1.' 
z otoczeniem. 

Nauczyciel domowy mial myśh 
bardzo poetyczne, chociaż niezbyt 
oryginalne, Rzekł on: 

- A więc i tutaj ciemna, nje. 
ubłagana potęga tro3zczy się o ro, 
<1by z WSzelkiej radości rodziło de 
cierpienie ... 

Nikt Już nie myślał o niej, aal 
Henryk, ani Jerzy, całkowicie po
chłonięci zabawą ze swemi 1agnląt 
kami, a tylko w międzyczasie po
ŚWięcaJący kilka cbwil prawidłom 
(lrłografji i tabliczce mnoZenia, ani 
nauczyciel domowy, który lwi, 
część czasu poświęcał rymowaniu 
spraw smutnych i Idealnych. Tyl· 
ko Elżbieta chodziła czasami nad 
smutny grób. Mi~zy jej brwiamł 
rysowała się, niby piętno Kaiuo
,we, pionowa fałda; a gdy akurat 
SpoStrzegła Brunona, jak pokoJo
wo pasł się obok swej drugie! Bin 
ci, lub tez w cieniu drzew kładł 
swoją baranią główkę na jej grzble 
cie, wzdychała żałośniej, nii wszy' 
stkie panFe zamków we wzruszaJą
cych opowiadaniach, I szeptała 

bezdźwięcznie: 

- Tacy oni są WSZ)'lcy! 

l(ONIE~ 

,ł 
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Dziet\ był pełen zachwytu Ira' 
(lości. Uśmiechało się radośnIe aloń 

ce, a morze marszczyło się pod 
podmucbami sirokka, które WIzy. 
Stkich przyprawiało o zawrót Slo' 
wy. 

Henryk i Jerzy nie rozStawali 
"ię z Brunem i Biancą, pod7:1wia
MC, Jak kochające się jagniątka 
dreptały J!o łączce, ramię przy ra
mieniu, lub czuliły się do siebie 
IV cleniu drzewa figowego, Były 

one rzeczywście godne podl\iwu. 
Wszystko byłoby Synonimem )lo 

koju i harmonji, wszystkie niepo. 
koje, pomyłki i zmartwienia, któ. 
re niebawem naStąpią nie zO'itaty. 
by wywołane, gdyby ogrodnik I 
Tranqui1lo nie nad'utył lweJ m,
:tro~cl i nie pr7:erwaf (bT!łzego eJ,. 
lU idylli. 

I 
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brycb, wielkicb zwierzęcycb śle. l no. Luigia podbiegła doń z ra
piach, podszedł na sztywnych no- dosnym blekotem. Tymczasem Bru 
gach do Henryka, swego małego no nawet nie drgnął. OtoczYł się 

właściciela, i w śmiertelnym smut- nieprzeniknionem milczeniem. Mit;l 
ku położył mu łeb na kolanie. dzy nową parą leżała przepaść nie 
Łzom i zmar~wieniu nie było tego do przebycia... Rzeczywiście, 
dnia końca... w porównaniu z anielSko czystą 

_ Nie powinniście byli dać Biancą, Luigia działała odrażająco. 
Biance tyle soli ł chleba _ ode' Była bezczelna, awan1urnicza i nie 

ł · g dn'k T anqu'U znol§nie natrętna. Miała fatalne na-zwa SIę o ro, r I o, -
Sól zrodziła pragnienie. Wypiła rowy. Głęboko rozczarowany Brtt· 

no odwrócił Się i podreptał smut. ona za dużO wody, od której na. 
P 

'ł hl b ,. b "b nie do Henryka. Wszystkich Wzru-
ęcznla c e w Jej rzu.. u. -

Tranqu 'll b I dry c 'ow'e Szył ten objaw godności osobistej. I o y mą m z, t· 

kiem i miał dla wSzyStkich zja
wisk uzasadnienie. - Musicie te' 
raz za wszelką cenę znaleić zastęp 
czynię! W przeciwnym wypadku 
może Br1ll10 też zdechnąć! 

Za"tępczynię Bianci? Czy inne 
jagnię pod słońcem może być tak 
łagodne, tak blale i niewinne? 

W ciągu następnych dni Henryk 
pocieszał swego Brunona rozmaity 
mi żarcikami, bezradllemi piosen
kami pastuSzków, które sobie sam 
uldadał, i naiwnemi pieszczotami. 
Jerzy, aby uniknąć ciągłego pla
czu, bawił się na stronie. Daremnie 
nauczyciel domowy usiłował zain
tereSować chłopców czemś poiy' 
tecznem, jak np. tabliczka mnoże. 
nia przez Siedem. 

N:astępny ra.nek zaStał mieszkań
ców naszego zamku w trosce ł 

smutku, z czego łatwo wyWniosko< 
wać że nie wszystko złoto, co się 

świeci, i że niezawsze pieniądze 

dają szczęście .. , Po za sobą mieU 
mieSzkańcy zamku noc katastrof. 
Luigia beczała i brykała w Swej 
stajence, jak ob:ąkana, i ani Bru
no, ni Elżbieta, do której sypialni 
docierał zgiełk ze stajenk~ nie mo
gli oka zmrużyć, Tak dalej b~'( 

nie mogło. 

Hrabia, przez wzgląd ua Elżbie

tę, powstrzymał się od wyrażenia 

opinii, Nawet gdyh.' miał swoJe 
zdanie, nie podzielHby się ni(,ł1.' 
z otoczeniem. 

Nauczyciel domowy mial myśh 
bardzo poetyczne, chociaż niezbyt 
oryginalne, Rzekł on: 

- A więc i tutaj ciemna, nje. 
ubłagana potęga tro3zczy się o ro, 
<1by z WSzelkiej radości rodziło de 
cierpienie ... 

Nikt Już nie myślał o niej, aal 
Henryk, ani Jerzy, całkowicie po
chłonięci zabawą ze swemi 1agnląt 
kami, a tylko w międzyczasie po
ŚWięcaJący kilka cbwil prawidłom 
(lrłografji i tabliczce mnoZenia, ani 
nauczyciel domowy, który lwi, 
część czasu poświęcał rymowaniu 
spraw smutnych i Idealnych. Tyl· 
ko Elżbieta chodziła czasami nad 
smutny grób. Mi~zy jej brwiamł 
rysowała się, niby piętno Kaiuo
,we, pionowa fałda; a gdy akurat 
SpoStrzegła Brunona, jak pokoJo
wo pasł się obok swej drugie! Bin 
ci, lub tez w cieniu drzew kładł 
swoją baranią główkę na jej grzble 
cie, wzdychała żałośniej, nii wszy' 
stkie panFe zamków we wzruszaJą
cych opowiadaniach, I szeptała 

bezdźwięcznie: 

- Tacy oni są WSZ)'lcy! 

l(ONIE~ 
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RUDOLF MEDEK NIEDZWIEDZ MIS 
Rudolf Medek, jeden z lIajpopularniejszych dzisiaj powie

ściopisarzy czeskich, był przed wojną typowym desperatem 

literackim, znanym jedynie nieIlcznym czytelnikom arysto-

odeszła a wraz z nią i Miś, po· jest bronić się, kiedy się jest wiczego potęgowało ich warkot 
skakując wesoło obok kaprala napadniętym bez przyczyn Bitwa trwała całe dwie godziny, 
Józka. Na stacji Mysowaja kom przez nieprzyjaciela okrutnego Józek wraz zc swymi kolegamI 
panja połączyła się ze swym i złego. A jednak Miś . był dzisiaj leżał na. torze i strzelał, nie 

kra tycznego miesięcznika praskiego "Moderni Revue". Przya panja połączyła się ze swym ba daleko niespokojniejszy, niż zwracając najmiejszej uwag! 
szła wojna światowa, a z nią. bohaterskie zmagania legjoni· taljpnem, a niedźwiedź Miś w zwykle. ' na to" co działo się dokoła nie, 
stów czechosłowackich o wolność i niepodległość ojczyzny. ten sposób . stał się niedźwie· Józek obudził się. Widzi, te go. 

dziem bataljonowym. Częs~o Miś stoi koło niego i liże mu rę Wreszcie powstańcy wyparci 
Rudolf Medek - na,jpierw jako prosty żołnierz, póżniej jako przed całym bataIjonem Józel~ ce. Objął go, jak przyjaciela i zostali do lasu, a nasi rzucił! 
oficer i dowódr,a - przeżywa od początku do końca wielką i Miś popisywali się sweruI szepcze: się w pogoń za riHni, by jaknaJ 
epopt'ę legjonową., biorąc czynny udział we wszystkich ,;sz~uezkami": ~ańcz'y~i,. baro,,:a - "Co ci jest, bracie Misiu? dalej odpędzić ich od' linji ko, . .. . I II SIę, urządzah wySCIgl. ZotnIe Czemu nie śpiesz, przyjacielu? lejowej. . 
krwawych bItwach, Jakle walezącym zdala od oJczyzny le- .~7.e dzielili się z Mislelll wszyst- Chyba nie trapią cię złe prze-
gjonistom czechosłowackim wypadło staczać na pobojowlo kj{'m po bratersku. Na szyi prze czuda? Czujesz, wietrzysz nie- Świtało ,iuź, kiedy J6zek 
k h l·· k' buk" k' h . . k h I l' I' t 'kę e wono bezpI''''''zen'stwo, starv mÓJ' z·oł· wstał z ziemi, chcąc wraz z hl· s ac ga ICYJS IC , rams 1C 1 syberYJ s ie. Atmosfera w ąza l mu ws ąz cz r - "" . 

białą na znak przynależno~ci nierzyku? A może nawet i nymi puścić się w las. Ale n~głe 
wzniosłego patrJ'otyzmu i of iarnee-o bohaterstwa, IlanuJ'ą,ca w zatrzymał SI'ę przed sl'ebI'e po 

~ Misia do wojska czechosło- śmierć? Ale, dziecko! Próżne .' -
szerega('h legjonowych, wywarla olbrzymi wpływ na twór

czoŚĆ literacką. Medka, kM ry ze zwykłego dekadenta, jakim 
był przed wojną., nagle staje się głębokim myślicielem i jed' 

dnym z na.jpotężniejszych duehPw współczesnego piśmienni

ebwa czeskiego. Jego poEl mat bohaterski "Zborov", napisa
ny tui po głośnej bitwie zborowskiej, przyjęty zostaje en' 

tuzjl.lstycznie przez szerokie warstwy czytelników czeskich, 

podobnie, jak i liczne drob niejsze prace Medka, drukowan" 

podczas wojny na łamach kijowskiego "Oechoslovana", wy
dawanego przez Wigńczy&ława Svihovskiego. 

wackiego. W porze obiadowej obawy ... A może coś ci się przy patrzał, padł na kolana i gorzko 
ustawiał się Miś wraz z żolnie śniło? Widzisz, mnie się w wi- zap~akał. Przed nim w k~łuż, 
rzami w kolejce przed kUl.ilOią lję bitwy pod Zborowem śniło, krwi leżał Miś, przeszytv , nie~Ji
polową. Do strzelaniny karabi- że pI'Zyszedłem do domu, a oj- czonemi kula.mi. Przez całą bi· 
nowe,j z biegiem czasu zupelnie ciec do mnie powiada: "No, t~ę wierny 'Jlied~wiedi ciel
się przyzwyczaił; nie raził go dzięki Bogu, chłopcze, że już skIem swem ch:om,ł strzęlające. 
ani warkot karabinów maszyno wracasz z tej wojny. A na dru- go Józk~, przYJmuJąc kule, któ 
wych, ani huk ciężkich dział. ~i dzień własnego ojca wziąłem I re dla Jozka był~ ~rzeznaczone 
Został dobrym żołnierzem. Gdy do niewoli. No i ja do niego po- Ot~a.rty pysk ~I~sla, z kt~re~(j 
koło naszych wozów wał~sal \"iedziałem: "Dzięki Bogu, tato, obfIC!~ krew Ciekła, zdawał Sł. 
się ktoś obcy, nie mającv czet; że idziesz nam pomóc w te.i woj mówlc: 
wono - białej kokardy, Miś nie czechosłowackiej". Widzisz, . - Byłem ci wierny, bracie 

Po wojnie Rudolf Medek wydał cały szereg mniejszych 
warczał nerwowo. Kiedy nato- przyjacielu .. . Ale co to?.. aż do śmierci .... 

utworów, a wszystkie on~ przyjęte zostały przez czytelnikó" 
i krytykę jaknajprzycbylni ej. Kompletną sensację wywołał 

jedI!ak utalentowany pisan; w całem społeczeństwie czecho. 

miast zjawiał się w pobliżu cze Pociąg się nagle zatrzymał. 
chos'{}\vacki oficer, niedźwiedż Przeciągły, rozpa~zliwy gwizd 
śtarał się być jakna.Fgrzeczniej- przerwał ciszę nocna. A w ślad 
szym. za nim rozlegto się kilka strza

Józek nie był w stanie śeigać 
nieprzyjaciela. Pozostał 'przy 
Misiu, tuląc swą zmęczoną . gło 
wę do stygnącego ciała. : . Pewnej nocy nasz pociąg wy łów karabinowych. Józek ze-

słowackiem swą. "grą bohaterską" z życia legjonistów czecho ,jechał w kierunku na zachód. skoczył z pryczy: 
słowackich na Syberji p. t. "Piłkownik Svcc". Sztuka ta, 0 - Z.ołnierze oPo.wia?ali , że tocz~ _ Hej, bracia, wstawać. Zda 
parta na prawdziwem zdanoniu, wysiławiona została w oiągu SIę. tam .walkl mlęd~y n~szel~l je się, że zostaliśmy napadni~ -
j d k . lk P ad WOjskamI a. powstane.am.l, k.to- I ci. Karabiny, p·atrony ..... Prpd
e nago ro u w sameJ ty (j r ze prawie sto razy, wywo· rzy napadają na pOCIągi, UlSZ- I ko z wozu i padnij na tor ... 

- Tyś mnie uratował, przy' 
jacielul Tyś był tu ze mną! A 
ja., niewdzięcznik, podczas bi· 
twy ani jedną myślą cię nie 
wspomniałem. Ale tyś o mnie 
pamiętał. O, jak niewdzięczni 
jesteśmy, ludzie! Wy, zwierzęta, 
więcej od nas macie uczucia! 
My mordujemy się wzajemnie, 
a wy nas ratujecie! Misiu, opo
wiem o tobie mateczce, opo· 
wiem chłopcom ' w wiosce TO

diilmej, .' opowiem sąsiadom w 
gospodzie. Dobrym byłeś, Misili 
kamratem ... 

łuląc za katdym razem entuzjazm na widowni. Ostatnio "gra. czą linje kolejowe, burzą dwor I .., . 
bohaterska" Medeka zostala sfilmowana i po kilkotygodnio- ce, rabują i mordują. Jechałiś- P: po kIlku JUż nunutach. stra-

my więc braciom na pomoc. l szhwa ~anonad3: rozbrzmIewa-
wem wyświetlaniu w kina.i~h krajowych sprzedana została za" Noc była cicha. Pociąg jechał I la w leSIe .. Wąskl mo~tek, prz.ez 
gra.nłce (do Francji, Anglji, Ameryki i t. d.). przez głębokie lasv dziewicze l I kt6r.y pOCIą.g nasz mIał przeJ~-

Do popularnych drobniejf!zyeh szkiców Medka należy jego tajgi, dokąd światło księżyca I chac, zosta~ zerwany. ~~r';Y~l-. 
opowadanie "Niedźwiedź Mi~''' , które poniżej drukujemy. z trudnością docierało przez leś- sta na cżU ,:łOOna.k zdązyłłllll-' 

ne gęstwiny. Józek wraz z i,nny- s~ynę zahamować: ~nóst",:o 
(Redakcja) mi io1nierzami spał twardo na C1~mnY'ch postacI. migało SIę 

• ." .• . pryczach wagonu, ufając war- ml~zy .d~zewanll w mdłem 
W dalekiel, zl.~ml sy~eryłskleJ się z nim, tańczył, barował się, townikom, pehliącym słufbę na ŚWIetle kSlęzyca. 

na wielkiej hnJl kol.elow~J stab! uczył go skakać przez przeszko parowozie. Miś jednak nie spał - 0, nikczemnicy, zerwali 
lo w swych wozach l pOCIąga~ l' dy, włazić na drzewa i t. d. - I w swym kąciku. Może jego du-I mostek i napadli na nasI A jesl 
pancernych nasze WOjsko ~gJo Kiedy czas postoju w wiosce Sza niedźwiedzia przeczuwała ich, jak much ... Je;;eli nie da 
nowe. Nad Bajkałem c~ek~h na burjackiej skoti.czył się i kom- okropności, które za parę chwil my sobie z nimi rady, to zabiją 
powrót do wyzwolone] O,lCzyz: panja powrócić miała na linją już miał przeżyć. Ale był prze- nas wszystkich. 

Wraz zoozostałymi żołnłe 
rzami pochował Józek Misia 
przy torze kolejowym. A na 

ny. Okolicę,. p~kry~ą gęsty~l do pociągu, Józek nie mogąc ' ciei żołnierzem, przyzwyczajo- BUwa rot poczęła się. Nasi 
lasami, zamleszk~wah sy~e,rłYJ- rozstać się z Misiem, odkupił go I nYm do niebezpieczeństw woj- chłopcy puścili w ru~h karabi· 
sey burjaci, na,lezący. do zo~e- od starego burjata. Kompanja ny. Wiedział, że sprawiedłiwem ny maszynowe. Echo lasu dzie· 
<10 szczepu mongolskl!:~o. a: 

grobie, przybranym zielenią taj 
gi syberyjskiej, zatknęli bagnet 
ze wstążką czerwono • białą , 
z napisem: ;;Tu spoczywa niedi 
wiedź Miś, dobry przyjaciel żoł· 
nierzy czechosłow~ckich". 

'" ęd przy] 22 (au a IP, 5 S;PM , Sili' _tua u &&& 
szych żołnierzy wsz zle,. . 
mowali tubylcy z ~<:zuclam! 
prawdziwej serdecznoscl. Bo tez FRANTZ eLEMENT 
chłopcy nasi zawsze przycho-
dzili ze śpiewem i mu~yką, ~ ~
śmiechem na ustach Iradosclą 

(PARYŻ) tilJSIJl W fllllJD·fRI 
w oczach. 

Kapral Józek jest żolnierz~m W 50 rocznicę zgonu wielkiego pisarza francuskieg c 
srogim i sumiennym. Ale mIę- W dniu 8 maja 1880 roku w Cro dione w trumnę zdań bez zarzu· 
d:zy burjatami i on się rozwe- isset, w pobliżu swego rodzinnego łów I wad. 
selił. Rozweseliło go zwłaszcza 
ukRll'lnie się we wsi niedżwie- miasta Rouen, w szarej, nieprzy. Czy dzieło warte było potęZnego 
dzia Misia, którego przyprowa- jemnej wilIi, której okna wychodzi wysiłku? DziSiaj, po pięćdziesięciu 
dził z sobą Jakiś stary bur jat. ty na pelną towarowych bark Se' latach, możemy jeszcze szczerze 

"Miś jest jeszcze młody", - l,wanę, zmarł człowiek pióra. Był powiedzieć HTak". Po genjalnem 
opowiadał bur.iat łamaną rusz· wysoki, barczySty, a korsarskie oświetleniu ludzi, narodów i cza· 
c:r:yzną. - "Poszliśmy raz d- wąsiki I niepoślednia muskulatura! sów przez Stendhala, po wulkanicz 
mą na lowy do lasów ałtajskich. w niczem nie przypominaly doma- nem zdemaSkowaniu "KomedJi 
Spotkaliśmy po dro~ze mn~- tora. Raczej wyglądał jak caplta' ludzkiej" przez Balzaka, dzieło 
stwo wilków, rys!ów l szakah, ine au long cours. A jednak flam Flauberta jest, mimo . wszystko, 
choć żeśmy się zby t głęboko skazał Się na to by dniami i lIoca- trzecim stopniem i formą wielkiej 
w las nie zanuszczali. Nagle mi przęsiadywaĆ przy stole w swo- francuskiej epiki, zrealizowanej 
wprost na nas wypada z gęst~i 
ny olbrzymia potworna n~e- im cichym gabinecie, rzeźbiąc pil, po upływe pół wieku. Czego mu 
diwiedzica. Ryczała okropDle. nie zdania, budując s1ronice i roz- brabk bhyto zJ ~fttCha ,siten~hala. ~ IZ 

No, a ja - pif paf, - wystrze- działy powieści, badając je nlezmor wy ue owe antazJ tw?rczeJ a
Iiłem ze strachu, bO.iac się , że dowanie I poprawiając, at nable- 1.ak~, to z~St~pił z.wartosclą komp,o 
mogłaby mmie (ozszarpać. Po rały czyStości ton I tracił wszel- zycJi pOWIeśCIoweJ, surową prawt
chwili w gąszczu coś zafalowa- ki balaSt l odPadk~ Bowle! dla nie dłowością epickiego kształtowania 
lo i dwa niedźwiadki przybie- . l prawdziwie łacińSką czystością 
gły ku nam. Wzięliśmy je z 50- go na świecie nie było nic święte. formy. BYł on, jak twiedzłł Albert 
bą. Jeden wkrótce zginął, a ten go, prócz słowa. Syn mieszczański Thibaude~ jego ostatni i bodaj naJ-

t M'ś tł' . t i walczył z mleszczań!itwem, pisarz o o I pozos a I .Ies z nam. lepszy biograf, wśród wielkich po. 
Przyzwyczaił się i dobrze mu z meratami, twórca Madame Bova- wieściopisarzy francuskich tym, 
u n~s. O mamie. j~,ż, zdaje się, ry z kobietami; gardził filozofami i który naprawdę mial "epiCką glo
całkIem zapommał.. .. . I politykami, kapłanami l tlCZO' I wę" i nie potrzebował entuzJamo-

C~topc~ orzys,tuehlwah SIę O-I nymi; miał jeden tylko kult - wać Się wielkimi ł problematycz. 
powIadaOlu bur.rats, .s nsj~waż kult rormy epickieJ. Musi być prze. nymllolaml, ani dynamiką poStac~ 
'nieJ słuchał, Józek , Nledtwl~dek tycie' aJe stanowi ono tylko lU· bowiem w lren,faJny sposób prze. 
był miły, me zgrabny i poclesz- ' e 

dzlła go do owego pogwałcenia nie wiemy Jut, co począć z Jego lU 

rzeczywistości i kwitnącego żYcia, rową cnotą bierności. 

któ~e ?azywamy ~yp;za~ją. Być Tak wygląda dla poetów i .mi. 
mo ze, IZ stwarzame typow nie by. ł ~ ikó ji 8 tulecia , , . o~n w poez na zego s 
.0 Jego pragnieniem I tęsknot~; ale I Fla' b t te . lk' l &ta na 
r k j , I' I u er n Włe I ar y , , 
a tem eSt, ze sta o SIę ono rezu k'" '. tk wego 
, t' i T i oucu, a nIe na począ u s 
.atem jego wórczosc. ypam są w J Jed z reprezeuw.ntów 
Madame Bovary l aptekarz Ho- tOZ o u. en 

. B d • P h t, d naszego Intelektu, Andre OieJe: matS, ouvar t ecuc e ~:a t I , __ -Jedl'-em' . . pa nąc oczam n ~r.a"'l , In l, 
7flakomlłe koguty swej ŚWIadomo- b któ ch nie b łob moie 
ści i nieomal wszystkie postacie ez ry y y . po-

, Ed r Se ti t l " j stępu widział we Flaubercte "Ulł 
z "d ?ca l?n ni Śmein ahye 'b'OowgeO I'oete' mlneur". JeBt on niewątpli. 
prze zlwneJ pow e c c I ne d 
ż cia Nie Jestcśm Jut dzl1lal, en. wie czemś więcej; bowiem w ,,~ u-
y . y • cation lentlmentale" wychodZI 'on 

tuzjastarni typizacji; z pneraze· i bl I t d . i }s' . , po za s e e nawe my, ZIS e l 
mem cofamy s ę przed fanatycz- J t k J k . A 
nem zaokrąglaniem tycia, która c~u emY

I 
kam re~tnaszel rwt .. 

Flaubertowl wydawała się najwlęlt. t nad)Wóę SI~J. za
J
! n e tmOzdmla8 

mu o m wc: ze e-l on poeą ' 
SZą mądrośelą; łakniemy przepa-
Stnej rzeczywiStości nawet jeśli poetów, bezwględnym wyehowaw-

• ' cą. twórczej uczciwoki I rezygna-
groZI ona rozsadzeniem formy po- J' T d bi b l ' t 
wieści, lub de facto ją rozsadza. Ck;' rui no Bo e wyo raz c poe. ę, 
I dlatego ,.Salambo", owo chłod. óry s ęga po wawrzyny powIe· 

d i ł k' t~ t ł s śclopisarza, nie przeszedłszy szko-
ue z e o, t,re s worzy ,w uro· I b S k ł t t 
weJ formie miStrz z CroiSset, Jest ły . F au erta. z o a a uzewnę rz· 
dla nas nieomal Już nie do c7:ytanła. tliia h~ię _ ~ety61kOI ~ Jego 6 powieś, 

• c ac ......, r W1t e«o 'tV por wnanyrr 
,\O strasa nami Jedynie ta olbrzy' d k' le Je o lan listów. 
mla lawina daremnych wylłłk6w. o umenc g wym y , 
Dla nas Oo!toJewlk~ Proust, Ołde, które, nleJtety, lę ~zc~ ~:)~t .m:! 

Dy, jak szczenię. Józek później rowiec, - mul' być pilnie i upor- gwietlał przeciętność. 
eodJiennie 110 od wieduł. ba wił czywie wtłoczone \IV form .. zapo! Ale ewaqelJa fonu 

H ..... ł J Jo" e n' ' . II lo znane w urzekład,.cb ~a .. r.lmcz· 
am~un ames ~ c .e ; y 

doprowa- 'darenmie. Nie popac1aJllc .. lJr)tzm. "yeb. 

Nr. 127 n.v. - ,.GŁOS PORANNY" - 1930 3 
---------------------------------------~ , , , 

RUDOLF MEDEK NIEDZWIEDZ MIS 
Rudolf Medek, jeden z lIajpopularniejszych dzisiaj powie

ściopisarzy czeskich, był przed wojną typowym desperatem 

literackim, znanym jedynie nieIlcznym czytelnikom arysto-

odeszła a wraz z nią i Miś, po· jest bronić się, kiedy się jest wiczego potęgowało ich warkot 
skakując wesoło obok kaprala napadniętym bez przyczyn Bitwa trwała całe dwie godziny, 
Józka. Na stacji Mysowaja kom przez nieprzyjaciela okrutnego Józek wraz zc swymi kolegamI 
panja połączyła się ze swym i złego. A jednak Miś . był dzisiaj leżał na. torze i strzelał, nie 

kra tycznego miesięcznika praskiego "Moderni Revue". Przya panja połączyła się ze swym ba daleko niespokojniejszy, niż zwracając najmiejszej uwag! 
szła wojna światowa, a z nią. bohaterskie zmagania legjoni· taljpnem, a niedźwiedź Miś w zwykle. ' na to" co działo się dokoła nie, 
stów czechosłowackich o wolność i niepodległość ojczyzny. ten sposób . stał się niedźwie· Józek obudził się. Widzi, te go. 

dziem bataljonowym. Częs~o Miś stoi koło niego i liże mu rę Wreszcie powstańcy wyparci 
Rudolf Medek - na,jpierw jako prosty żołnierz, póżniej jako przed całym bataIjonem Józel~ ce. Objął go, jak przyjaciela i zostali do lasu, a nasi rzucił! 
oficer i dowódr,a - przeżywa od początku do końca wielką i Miś popisywali się sweruI szepcze: się w pogoń za riHni, by jaknaJ 
epopt'ę legjonową., biorąc czynny udział we wszystkich ,;sz~uezkami": ~ańcz'y~i,. baro,,:a - "Co ci jest, bracie Misiu? dalej odpędzić ich od' linji ko, . .. . I II SIę, urządzah wySCIgl. ZotnIe Czemu nie śpiesz, przyjacielu? lejowej. . 
krwawych bItwach, Jakle walezącym zdala od oJczyzny le- .~7.e dzielili się z Mislelll wszyst- Chyba nie trapią cię złe prze-
gjonistom czechosłowackim wypadło staczać na pobojowlo kj{'m po bratersku. Na szyi prze czuda? Czujesz, wietrzysz nie- Świtało ,iuź, kiedy J6zek 
k h l·· k' buk" k' h . . k h I l' I' t 'kę e wono bezpI''''''zen'stwo, starv mÓJ' z·oł· wstał z ziemi, chcąc wraz z hl· s ac ga ICYJS IC , rams 1C 1 syberYJ s ie. Atmosfera w ąza l mu ws ąz cz r - "" . 

białą na znak przynależno~ci nierzyku? A może nawet i nymi puścić się w las. Ale n~głe 
wzniosłego patrJ'otyzmu i of iarnee-o bohaterstwa, IlanuJ'ą,ca w zatrzymał SI'ę przed sl'ebI'e po 

~ Misia do wojska czechosło- śmierć? Ale, dziecko! Próżne .' -
szerega('h legjonowych, wywarla olbrzymi wpływ na twór

czoŚĆ literacką. Medka, kM ry ze zwykłego dekadenta, jakim 
był przed wojną., nagle staje się głębokim myślicielem i jed' 

dnym z na.jpotężniejszych duehPw współczesnego piśmienni

ebwa czeskiego. Jego poEl mat bohaterski "Zborov", napisa
ny tui po głośnej bitwie zborowskiej, przyjęty zostaje en' 

tuzjl.lstycznie przez szerokie warstwy czytelników czeskich, 

podobnie, jak i liczne drob niejsze prace Medka, drukowan" 

podczas wojny na łamach kijowskiego "Oechoslovana", wy
dawanego przez Wigńczy&ława Svihovskiego. 

wackiego. W porze obiadowej obawy ... A może coś ci się przy patrzał, padł na kolana i gorzko 
ustawiał się Miś wraz z żolnie śniło? Widzisz, mnie się w wi- zap~akał. Przed nim w k~łuż, 
rzami w kolejce przed kUl.ilOią lję bitwy pod Zborowem śniło, krwi leżał Miś, przeszytv , nie~Ji
polową. Do strzelaniny karabi- że pI'Zyszedłem do domu, a oj- czonemi kula.mi. Przez całą bi· 
nowe,j z biegiem czasu zupelnie ciec do mnie powiada: "No, t~ę wierny 'Jlied~wiedi ciel
się przyzwyczaił; nie raził go dzięki Bogu, chłopcze, że już skIem swem ch:om,ł strzęlające. 
ani warkot karabinów maszyno wracasz z tej wojny. A na dru- go Józk~, przYJmuJąc kule, któ 
wych, ani huk ciężkich dział. ~i dzień własnego ojca wziąłem I re dla Jozka był~ ~rzeznaczone 
Został dobrym żołnierzem. Gdy do niewoli. No i ja do niego po- Ot~a.rty pysk ~I~sla, z kt~re~(j 
koło naszych wozów wał~sal \"iedziałem: "Dzięki Bogu, tato, obfIC!~ krew Ciekła, zdawał Sł. 
się ktoś obcy, nie mającv czet; że idziesz nam pomóc w te.i woj mówlc: 
wono - białej kokardy, Miś nie czechosłowackiej". Widzisz, . - Byłem ci wierny, bracie 

Po wojnie Rudolf Medek wydał cały szereg mniejszych 
warczał nerwowo. Kiedy nato- przyjacielu .. . Ale co to?.. aż do śmierci .... 

utworów, a wszystkie on~ przyjęte zostały przez czytelnikó" 
i krytykę jaknajprzycbylni ej. Kompletną sensację wywołał 

jedI!ak utalentowany pisan; w całem społeczeństwie czecho. 

miast zjawiał się w pobliżu cze Pociąg się nagle zatrzymał. 
chos'{}\vacki oficer, niedźwiedż Przeciągły, rozpa~zliwy gwizd 
śtarał się być jakna.Fgrzeczniej- przerwał ciszę nocna. A w ślad 
szym. za nim rozlegto się kilka strza

Józek nie był w stanie śeigać 
nieprzyjaciela. Pozostał 'przy 
Misiu, tuląc swą zmęczoną . gło 
wę do stygnącego ciała. : . Pewnej nocy nasz pociąg wy łów karabinowych. Józek ze-

słowackiem swą. "grą bohaterską" z życia legjonistów czecho ,jechał w kierunku na zachód. skoczył z pryczy: 
słowackich na Syberji p. t. "Piłkownik Svcc". Sztuka ta, 0 - Z.ołnierze oPo.wia?ali , że tocz~ _ Hej, bracia, wstawać. Zda 
parta na prawdziwem zdanoniu, wysiławiona została w oiągu SIę. tam .walkl mlęd~y n~szel~l je się, że zostaliśmy napadni~ -
j d k . lk P ad WOjskamI a. powstane.am.l, k.to- I ci. Karabiny, p·atrony ..... Prpd
e nago ro u w sameJ ty (j r ze prawie sto razy, wywo· rzy napadają na pOCIągi, UlSZ- I ko z wozu i padnij na tor ... 

- Tyś mnie uratował, przy' 
jacielul Tyś był tu ze mną! A 
ja., niewdzięcznik, podczas bi· 
twy ani jedną myślą cię nie 
wspomniałem. Ale tyś o mnie 
pamiętał. O, jak niewdzięczni 
jesteśmy, ludzie! Wy, zwierzęta, 
więcej od nas macie uczucia! 
My mordujemy się wzajemnie, 
a wy nas ratujecie! Misiu, opo
wiem o tobie mateczce, opo· 
wiem chłopcom ' w wiosce TO

diilmej, .' opowiem sąsiadom w 
gospodzie. Dobrym byłeś, Misili 
kamratem ... 

łuląc za katdym razem entuzjazm na widowni. Ostatnio "gra. czą linje kolejowe, burzą dwor I .., . 
bohaterska" Medeka zostala sfilmowana i po kilkotygodnio- ce, rabują i mordują. Jechałiś- P: po kIlku JUż nunutach. stra-

my więc braciom na pomoc. l szhwa ~anonad3: rozbrzmIewa-
wem wyświetlaniu w kina.i~h krajowych sprzedana została za" Noc była cicha. Pociąg jechał I la w leSIe .. Wąskl mo~tek, prz.ez 
gra.nłce (do Francji, Anglji, Ameryki i t. d.). przez głębokie lasv dziewicze l I kt6r.y pOCIą.g nasz mIał przeJ~-

Do popularnych drobniejf!zyeh szkiców Medka należy jego tajgi, dokąd światło księżyca I chac, zosta~ zerwany. ~~r';Y~l-. 
opowadanie "Niedźwiedź Mi~''' , które poniżej drukujemy. z trudnością docierało przez leś- sta na cżU ,:łOOna.k zdązyłłllll-' 

ne gęstwiny. Józek wraz z i,nny- s~ynę zahamować: ~nóst",:o 
(Redakcja) mi io1nierzami spał twardo na C1~mnY'ch postacI. migało SIę 

• ." .• . pryczach wagonu, ufając war- ml~zy .d~zewanll w mdłem 
W dalekiel, zl.~ml sy~eryłskleJ się z nim, tańczył, barował się, townikom, pehliącym słufbę na ŚWIetle kSlęzyca. 

na wielkiej hnJl kol.elow~J stab! uczył go skakać przez przeszko parowozie. Miś jednak nie spał - 0, nikczemnicy, zerwali 
lo w swych wozach l pOCIąga~ l' dy, włazić na drzewa i t. d. - I w swym kąciku. Może jego du-I mostek i napadli na nasI A jesl 
pancernych nasze WOjsko ~gJo Kiedy czas postoju w wiosce Sza niedźwiedzia przeczuwała ich, jak much ... Je;;eli nie da 
nowe. Nad Bajkałem c~ek~h na burjackiej skoti.czył się i kom- okropności, które za parę chwil my sobie z nimi rady, to zabiją 
powrót do wyzwolone] O,lCzyz: panja powrócić miała na linją już miał przeżyć. Ale był prze- nas wszystkich. 

Wraz zoozostałymi żołnłe 
rzami pochował Józek Misia 
przy torze kolejowym. A na 

ny. Okolicę,. p~kry~ą gęsty~l do pociągu, Józek nie mogąc ' ciei żołnierzem, przyzwyczajo- BUwa rot poczęła się. Nasi 
lasami, zamleszk~wah sy~e,rłYJ- rozstać się z Misiem, odkupił go I nYm do niebezpieczeństw woj- chłopcy puścili w ru~h karabi· 
sey burjaci, na,lezący. do zo~e- od starego burjata. Kompanja ny. Wiedział, że sprawiedłiwem ny maszynowe. Echo lasu dzie· 
<10 szczepu mongolskl!:~o. a: 

grobie, przybranym zielenią taj 
gi syberyjskiej, zatknęli bagnet 
ze wstążką czerwono • białą , 
z napisem: ;;Tu spoczywa niedi 
wiedź Miś, dobry przyjaciel żoł· 
nierzy czechosłow~ckich". 

'" ęd przy] 22 (au a IP, 5 S;PM , Sili' _tua u &&& 
szych żołnierzy wsz zle,. . 
mowali tubylcy z ~<:zuclam! 
prawdziwej serdecznoscl. Bo tez FRANTZ eLEMENT 
chłopcy nasi zawsze przycho-
dzili ze śpiewem i mu~yką, ~ ~
śmiechem na ustach Iradosclą 

(PARYŻ) tilJSIJl W fllllJD·fRI 
w oczach. 

Kapral Józek jest żolnierz~m W 50 rocznicę zgonu wielkiego pisarza francuskieg c 
srogim i sumiennym. Ale mIę- W dniu 8 maja 1880 roku w Cro dione w trumnę zdań bez zarzu· 
d:zy burjatami i on się rozwe- isset, w pobliżu swego rodzinnego łów I wad. 
selił. Rozweseliło go zwłaszcza 
ukRll'lnie się we wsi niedżwie- miasta Rouen, w szarej, nieprzy. Czy dzieło warte było potęZnego 
dzia Misia, którego przyprowa- jemnej wilIi, której okna wychodzi wysiłku? DziSiaj, po pięćdziesięciu 
dził z sobą Jakiś stary bur jat. ty na pelną towarowych bark Se' latach, możemy jeszcze szczerze 

"Miś jest jeszcze młody", - l,wanę, zmarł człowiek pióra. Był powiedzieć HTak". Po genjalnem 
opowiadał bur.iat łamaną rusz· wysoki, barczySty, a korsarskie oświetleniu ludzi, narodów i cza· 
c:r:yzną. - "Poszliśmy raz d- wąsiki I niepoślednia muskulatura! sów przez Stendhala, po wulkanicz 
mą na lowy do lasów ałtajskich. w niczem nie przypominaly doma- nem zdemaSkowaniu "KomedJi 
Spotkaliśmy po dro~ze mn~- tora. Raczej wyglądał jak caplta' ludzkiej" przez Balzaka, dzieło 
stwo wilków, rys!ów l szakah, ine au long cours. A jednak flam Flauberta jest, mimo . wszystko, 
choć żeśmy się zby t głęboko skazał Się na to by dniami i lIoca- trzecim stopniem i formą wielkiej 
w las nie zanuszczali. Nagle mi przęsiadywaĆ przy stole w swo- francuskiej epiki, zrealizowanej 
wprost na nas wypada z gęst~i 
ny olbrzymia potworna n~e- im cichym gabinecie, rzeźbiąc pil, po upływe pół wieku. Czego mu 
diwiedzica. Ryczała okropDle. nie zdania, budując s1ronice i roz- brabk bhyto zJ ~fttCha ,siten~hala. ~ IZ 

No, a ja - pif paf, - wystrze- działy powieści, badając je nlezmor wy ue owe antazJ tw?rczeJ a
Iiłem ze strachu, bO.iac się , że dowanie I poprawiając, at nable- 1.ak~, to z~St~pił z.wartosclą komp,o 
mogłaby mmie (ozszarpać. Po rały czyStości ton I tracił wszel- zycJi pOWIeśCIoweJ, surową prawt
chwili w gąszczu coś zafalowa- ki balaSt l odPadk~ Bowle! dla nie dłowością epickiego kształtowania 
lo i dwa niedźwiadki przybie- . l prawdziwie łacińSką czystością 
gły ku nam. Wzięliśmy je z 50- go na świecie nie było nic święte. formy. BYł on, jak twiedzłł Albert 
bą. Jeden wkrótce zginął, a ten go, prócz słowa. Syn mieszczański Thibaude~ jego ostatni i bodaj naJ-

t M'ś tł' . t i walczył z mleszczań!itwem, pisarz o o I pozos a I .Ies z nam. lepszy biograf, wśród wielkich po. 
Przyzwyczaił się i dobrze mu z meratami, twórca Madame Bova- wieściopisarzy francuskich tym, 
u n~s. O mamie. j~,ż, zdaje się, ry z kobietami; gardził filozofami i który naprawdę mial "epiCką glo
całkIem zapommał.. .. . I politykami, kapłanami l tlCZO' I wę" i nie potrzebował entuzJamo-

C~topc~ orzys,tuehlwah SIę O-I nymi; miał jeden tylko kult - wać Się wielkimi ł problematycz. 
powIadaOlu bur.rats, .s nsj~waż kult rormy epickieJ. Musi być prze. nymllolaml, ani dynamiką poStac~ 
'nieJ słuchał, Józek , Nledtwl~dek tycie' aJe stanowi ono tylko lU· bowiem w lren,faJny sposób prze. 
był miły, me zgrabny i poclesz- ' e 

dzlła go do owego pogwałcenia nie wiemy Jut, co począć z Jego lU 

rzeczywistości i kwitnącego żYcia, rową cnotą bierności. 

któ~e ?azywamy ~yp;za~ją. Być Tak wygląda dla poetów i .mi. 
mo ze, IZ stwarzame typow nie by. ł ~ ikó ji 8 tulecia , , . o~n w poez na zego s 
.0 Jego pragnieniem I tęsknot~; ale I Fla' b t te . lk' l &ta na 
r k j , I' I u er n Włe I ar y , , 
a tem eSt, ze sta o SIę ono rezu k'" '. tk wego 
, t' i T i oucu, a nIe na począ u s 
.atem jego wórczosc. ypam są w J Jed z reprezeuw.ntów 
Madame Bovary l aptekarz Ho- tOZ o u. en 
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, Ed r Se ti t l " j stępu widział we Flaubercte "Ulł 
z "d ?ca l?n ni Śmein ahye 'b'OowgeO I'oete' mlneur". JeBt on niewątpli. 
prze zlwneJ pow e c c I ne d 
ż cia Nie Jestcśm Jut dzl1lal, en. wie czemś więcej; bowiem w ,,~ u-
y . y • cation lentlmentale" wychodZI 'on 

tuzjastarni typizacji; z pneraze· i bl I t d . i }s' . , po za s e e nawe my, ZIS e l 
mem cofamy s ę przed fanatycz- J t k J k . A 
nem zaokrąglaniem tycia, która c~u emY

I 
kam re~tnaszel rwt .. 

Flaubertowl wydawała się najwlęlt. t nad)Wóę SI~J. za
J
! n e tmOzdmla8 

mu o m wc: ze e-l on poeą ' 
SZą mądrośelą; łakniemy przepa-
Stnej rzeczywiStości nawet jeśli poetów, bezwględnym wyehowaw-

• ' cą. twórczej uczciwoki I rezygna-
groZI ona rozsadzeniem formy po- J' T d bi b l ' t 
wieści, lub de facto ją rozsadza. Ck;' rui no Bo e wyo raz c poe. ę, 
I dlatego ,.Salambo", owo chłod. óry s ęga po wawrzyny powIe· 

d i ł k' t~ t ł s śclopisarza, nie przeszedłszy szko-
ue z e o, t,re s worzy ,w uro· I b S k ł t t 
weJ formie miStrz z CroiSset, Jest ły . F au erta. z o a a uzewnę rz· 
dla nas nieomal Już nie do c7:ytanła. tliia h~ię _ ~ety61kOI ~ Jego 6 powieś, 

• c ac ......, r W1t e«o 'tV por wnanyrr 
,\O strasa nami Jedynie ta olbrzy' d k' le Je o lan listów. 
mla lawina daremnych wylłłk6w. o umenc g wym y , 
Dla nas Oo!toJewlk~ Proust, Ołde, które, nleJtety, lę ~zc~ ~:)~t .m:! 

Dy, jak szczenię. Józek później rowiec, - mul' być pilnie i upor- gwietlał przeciętność. 
eodJiennie 110 od wieduł. ba wił czywie wtłoczone \IV form .. zapo! Ale ewaqelJa fonu 

H ..... ł J Jo" e n' ' . II lo znane w urzekład,.cb ~a .. r.lmcz· 
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doprowa- 'darenmie. Nie popac1aJllc .. lJr)tzm. "yeb. 
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ARNOLD ZWEIG. 

Konny palroI angielski jeź
{!zi po Transjordanji, porucz
nik, sierżant, kapral, ogółem 
jedenastu żołnierzy. Jedynie po
rucznik wie, dokąd prowadzi 
droga i którędy można powró
cić. Jest on pierwszym, którego 
kula arabska rzuca do płytko 
wykopanego grobu. Sierżant o
bejmuje komendę, ale nie wie 
właściwie, .iak ma komendero· 
wać, więc prowadzi swoich lU; 
dzi w kierunku oazy, gdzie 
jeden po drugim znajdują 
§mierć od kul niewidzialnego 
wroga. Poz-ostaje wreszcie sam 
sierżant; pada on, dokonawszy 
uprzednio na oblegających 
śmiertelnej zemsty. 

Ta hhtorja Mac Donalda 
("Śmierć na ' pustyni") opowie. 
dziana jest z tą całkowitą pro
stotą i epicznym rozsądkiem, 
które stanowią w Anglji trady
cję, mogącą być wzorem dla 
setek prozaików najlepszej mia 
ry w całej Europie. W palących 
promieniach słOlica przesuwają 
się w· ostrem przeciwstawieniu 
charaktery tych 10 ludzi, żydow 
skiego boksera i pobożnego stu
denta, byłego tancerza i milczą 
ccgo marynarza. Wszyscy oni 
ożywają przejściowo z laski o
powiadania i opowiadającego. 
Całą swoją miłość i podziw kon 
centruje on na osobie sierżanta. 

Jedynie na tle tak doskonale 
bkształtowanego opowiadania, 
w którem wszystkie biorące u
dział osoby poznaje sie dokład
nie, - niezbyt głęboko, ale jed 
nak bardzo indywidualnie, 
'I110Że powstać pytanie, które 
winno być rezultatem każdej 
książki wojenne.i, a które jest 
bezskuteczne, gdy autorowi nie 
udaje się zdobyć dla swoich bo 
haterów życia i wspó1lczucia 
czytelników, owo jedyne pyta
nie: po. co? 

Tutaj walczy 10 ludzi, z któ
rych każdy obdarzony jest naj
rozmaitszemi zdolnościami. Pod 
koniec stanowią oni nawóz pu
styni. Po drugiej stronie wal
czą arabowie, którzy wpraw
dzie przez cały czas pozostają 
cieniami, ale o których jednak 
wiemy, że i oni byli mężami, u
posażonymi w różnorodne zdoI 
ności, i że pod koniec oni rów
nież stanowią nawóz piasku pu
styni. (W powierzchownych i 
afektacYJnie wrogich spostrze
łeniach na temat tych arabów 
; "'! 

, 

I eN PUSTY I 
kryje się slab a strona nOWeli)'j ma tysiącami lat w Jerozolimie się jakieś konsorcjum naftowe, 

'Weźmy, jako uzupełnienie, i Atenach, w Aleksandr.ii i waZa każdą ofenzywą, grzmiącą 
słusznie słynną w świecie książ I Jabnie, jeśli co 30 do 40 lat między Mozą i Marną, której 
kę studenta i pułkownika La- najlepszy kwiat wszystkich na rezultatem są dziesiątki tysięcy 
wrencea "Bunt arabów"; w rodów używany będzie do tego, trupów, stoi jakiś syndykat ko
książce tej ci sami arabowie ' by się wzajemnie po chamsku palniany lub obszarniczy. 

sować do opanowania dnia Pl) 
wszedniego, do ujarzmienia sił 
natury, do zbadania i wzięcia 
w posiadanie powierzchni zie
mi. Wszyscy wyznawcy wojen
nych i żołnierskich wartości nie 
chaj wiedzą, że cnoty męskie, 
podporządkowanie się całości , 
samozaprzeczenie aż do śmier· 
ci, subordynacja w obliczu lep
szej wiedzy, że wszystkie te cno 
ty są w 'równym stopniu popi'.!
rane i rozwijane przez ludzi na
uki, inżynie.rów, lekarzy, socja
listów i t. p., którzy \pracują 
dla wielkiej sprawy, p-ozosta 
jąc nieznanymi żołnierzami. 

są obserwowani bardzo dokład- I wyrzynać? Każdy rozsądny czło Wojna przez długi czas była 
nie, tylko, że są oni wrogami I wiek musi sobie zadać pytanie, najwyraźniejszą i najbardziej 
nie angielskich żołnierzy, a tu- czego anglicy szukają na pusty- upa.iającą okazją do rozbłysku 
reckkh i niemieckich. ni, należącej do arab6w? Cze- wielkich cech męskiego chara-

l oto powraca pytanie: czyż go szukają ci prusacv na błogo- kteru. Szwedzi, anglicy, hindu
warunki na ziemi nie będą mu- i sławione.m pasmie ziemi mię- si i wielu żydów Wschodu po
siały pozostać nędzne, czyż dzy Mozą i Mamą, które los trafiło zachować wielkie cnoty 
wszystkie zagadnienia współży- I przekazał francuzom? Czyż na ' męskie, nie uciekając się do ich 
cia ludzkiego nie będą m'usiały ' rody nie chcą wreszcie zrozu- pielęgnowania drogą wojny. U
spaść poniże i poziomu, osiąg- I r-f eć, że za każdym bohater- dało im się wojownicze i mę
niętego już przed przeszło dwo- I skim patrolem w pustyni kryje skie cnoty rasy ludzkiej zasto-
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Nakładem "Gosizdatu" ukazał 
się w Leningradzie wybór utwo
rów Mickiewicza, poprzedzony 
wstępem czołowego krytyka so
wieckiego A. Winogradowa. Na 
treść składają się stare i nowe 
przekłady. Najciekawsze są ostat. 
nie ilumaczenia, gdyż wySoki stall 
obecnej poetyckiej techniki rosyj 
skiej pozwala na doskonałe odda
uie artyzmu Mickiewicza. M. in. 
znajdujemy całkowity przekład 

"Dziadów", dokonany przez zna. 
nego poetę rosyjsldego: filozofa 
Sergj. Sołowjowa. 

11>: * * 
"Pamiętnik warszawski", wy_ 

chodzący dotąd jako kwartalnik 
pod redakcją Berenta, został prze. 
kształcony na miesięcznik. Numer 
za mieSiąc kwiecień, redagowany 
przez Morstin~. zawiera: A. :tółtow 

ski: "Episfolarium KraSińSkiego", 
R. Dyboski: "O literaturze amery_ 
kańskiej", st. Helsztyński: "Prze
kłady poetów amerykańskich", 
poezje IłłakOWiczówny, Hulewicza 
i Kołonieckiego, M. Walicki: "Te. 
raźniejszość i przySzłość Muzeum 
Narad. w Warszawie", M. Czapska 
"Z Prancji współczesnej" ora7: 
dział krytyki i biei~cy. 

* * • 
W~dawnictwo berlińskie Paul 

autorskiego w Kairze. 

list - Verlag wydało nową książkę 
lIji Erellburga p. t. "Wiza czasu", 
Jest to zbiór wrażeń z rozmaitych 
JTodrói.y; kill.adziesiąt stron tej 
kSiążki zajmuje opis pobytu auto
ra w Polsce. 

I '" . . 
Odkąd Józefina Backer zdobyła 

Europę wzraSta zainteresow~nie 

wszystkiem, co murzyńskie. Nakła 
dem "Modern Library" w Nowym 
Jorku nkazała Się "Antologja ame 
rykańskiej literatury murzyńskieJ" 
którą reprezentują Backer. Wa· 
shmgton, Walt White, Claude Me. 
Cay, Eric Wallroud, Conntee Cul
len i w. in. 

przyszłemi laty, "Karmazynowy I a zwłaszcza w Persji, Tybecie ł 
poemat". Afganistanie nabrała wielkiego raz 

* * • głoSu, jest również wybitnym lite-
Nakładem wydawnictwa berliń- ratem. Lawrance napisał szereg 

skiego Paul ZSolnay Verlag uka- kSiążek, omawiających żYcie w 
zała się w przekładzie niemieckim krajach poznanych. Wobec tajem
nowa powieść Szaloma Asza p. t. niczej roli płk. Lawrance'a kslą!. 
"Warszawa". Powieść ta cieszy ki przez niego napisane mają spe. 
się w niemieckich kołach czytelni rjalną wartość. Pierwsze wydanie 
czych dUZem powodzeniem. jego książki "Siedem filarów mą-

• • • drości" osiągnęło kilka dni temu 
Nr. 6 "Echa Tygodnia", redago cenę 400 funtów. Nowem dziełem, 

wanego w Warszawie przez W. któremu płk. Lawrance poświęca 
Gru~ińskiego, przynosi obszerny swój czas obecnie, będzie tloatacze 
artykuł Stefana Gołębia p. ł. "Mło nie Homera z ilustracJami Jedne. 
dy krytyk o młodYm poecie", oma go z naiznakomitszych Uustrato 
wiający poezje Mariana Piechala rów angielskich Bruce Rogers'a. 

* * • "Kr7.')'k z miasta". Czytamy: "Nie * * • 
J. Parandowski uczynił ostatnIo ma tu ani jednego utworu nieuda- Nakładem rosyjskiego towarzy~ 

sensacyjną rewelację. Przegląda- łego, nudnego czy niepotrzebnego. stwa wydawniczego w Berlinie 
jąc stare z rol<u 1840 roczniki Pll- Sądzę, że Plechal utworu takiego "Petropolis" ukazała się książka 

blikacji "Babel" będącej organem wogóle nie mógłby napisać a prze p. t. "Sowriemiennyje polskije po· 
francuskiej Societe des Gens de konanie to wzbudza we mnie pe- dyl' - współcześni poeci polscy 
Lettres, a zawierającej nazwiska wien zaSadniczy bardzo niezwykły - w przekładach M. Choromań. 
z wyjątkiem W. Hugo, Al. Duma- u młodego poety, ton jego twór- skiego i w szkicach Sergjusza Ku. 
sa j G. Sand dziś, już zapomniane ezości: ton powagi i uczciwości łakowskiego. Kiąi\ka ta daje prze 
- natrafił niespodzianie na niezns wobec siebie I innych, - dojrzałe gląd polskiej twórczości doby o
ną nowellę Szopena p. t. "Olga", poczucie ódpowiedzialności i po- statniej. Mamy doSkonałe z dużym 
którą wraz z odpowiedniemi ko. dwójnej: "artystycznej i ludzkiej smakiem poetyckim zrobione prze 
menłarzami ogłasza w kwiet. "Pa- wagi słowa". kłady z "Młodej Polski" (Kaspro-
miętniku warszawS!<im". Jednak * * * wicz, Staff, Tetmajer), ze "skaman 
L. Binental w "Kurjerze Warszaw Maksym Gorkij uko!iczył astat. drytów", z poetów niestowarzy. 
sldm" nr. 91 kwestjonuje autor. lIio nową powieść w trzech tomach Szonych (Baliń6ki, Wittlin, Woło
stwo Szopena. Powstaje debata P. t. "Czterdzieści lat", uważaną szynowski, Iłłakowicz, Leśmian, 
mer. krytyczna: czy Szopen napi- przez przyjaciół pisarza roSyjSkie. Liebert, Pawlikowska, PrzysJeckf, 

"Matka i dziecko" 
sał nowelę p. t. "Olga". go za arcydzieło. Jednocześnie zo irena Tuwim), z grupy "C"artak" 

• • • stało dokonane tłomaczenie tej "ar.tystycznej lewicy" literackieJ 
OStatnio w NiemczeCh ukazała książki na język włoski, które ma (Brucz, Ważyk, Wat, Młodożeniec, 

się ciekawa publikacja, będąca do ukazać się nakładem znanej firmy Peiper, Przybos. Stern, Czyżew. 
J.;umentem czasu. Jest to około wydawniczej we Włoszech A. ski, JasieńSki), z poetów rewo!. • 
460 str. tom, noszący tytuł: "Pod- Mondadori. społecznych (BroniewSki, Wandur. 
ręcznik al<tywnego pacyfizmu", w • • • ski) oraz znajmłodszych (Słobotf. 
kłórym znajdujemy nazwiska Ro- "Dzień Jak codzień". pod tym nik). Jedyne, co dałoby Się zarzu. 
main Rollanda, Zweiga, Gandhiego tytułem ukazał Się nakładem P. cić, to dowolność w wyborze wler. 
Wellsa, Capka, Kurta Hillera, Hoesicka w Warszawie drugi tom szy tłomaczonych, tak że niera7 
LeSSinga, Al. Adlera, Wagnera, poezji Józefa Czechowicza, jedne- dany autor jest źle reprezentowa. 
Ponsonby, H. de Mana, Schonai- go znajwybitniejszych przedsta- oy np. Tuwim. Świetne są Szkice 
cha. Pisarze ci i działacze stano- sławicieli najmłodszej Polski lite Kułakowskiego. Napoły krytycz" 
wią przeważnie mało w Polsce zna rackiej, znanego czytelnikom na- no _ informacyjne, na poły impre. 
łlą "lewicę" pacyfistyczną. szego pisma z kolumny "Meteora". syjne zapoznają roSyjskiego czy. 

'" * • Recenzje z tego tomu zamieszcza- telnika z poszczególnemi postacia. 
Jeden z najbardziej przenikU- ją "Droga" nr. 2 (!\I. P.) oraz mi poetów polSkich. Książka ta za 

wych krytyków polskich, Wiłam "Wiadomości literackie" z dn. 30 sługuje na uwagę i winna być z ra 
Horzyca, redagujący miesięcznik marca. Autor tej ostatniej recen. dością przyjęta, jako ponowne na 
"Droga", ogłQsił ostatnio drukiem zji St. NapierSki pisze: "Dawniej wiązanie tych se decznych stosttł1 
prace swoje, które były dotąd roz. juź 'przeczuć można było, że Cze- Mw, które przed wojną między 
proszone JlO czaSopismach róż- chowicz jest urodzonym poetą: an_ literaturą polską a rosy'sl,,! istnia 
nych. Zebrane noszą tytuł "Dzieje teną wydaną na drgania świata l ły a obecnie niestety zo:staly nie 
Konrada". Wydane zostały w wszechświata; obecnie slmalizo- co nadSzarpnięte. . 
"Bibl.iotece Drogi" jako tOm pierw wał swą wrażliwość, osiągnął doj '" '" • 
s"y tego nowego wydawnictwa. rzałość, wydoSkonalił ł skompliko- W Kairze otwarty zo-t :: ł 3~ 
KShżka Horzycy zawiera naS tę- wał instrument, rozpiął jego lika- Międzynarodowy Kong!'~ praW8 
pująee artyku~: Dzle.je Konrada, tę". autorskiego, Zagaili: egillSkł m!nl. 
\Vi~lłr" " .~:" ., 'O\">~ ,,,t-i (C. K. Nor- '" * * 5f(>r o~"'i.at" ara! nr "'" li ;\1ięd~'11 
1" ._:) Półbogi i sielal 1 ... 2 '-v.. ~"'Z O t;'.\" .. .. nu"- L-· -.... •·· 'I" k'ł'<~~ Tr- ".. _ \' "t. ·,I",·, l' l<> r-'. ' -. \ ....... _ . ., u-if - · • .:t i:' _l. . ..... ł . • ~~ ~ n U 
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"Dziadów", dokonany przez zna. 
nego poetę rosyjsldego: filozofa 
Sergj. Sołowjowa. 

11>: * * 
"Pamiętnik warszawski", wy_ 

chodzący dotąd jako kwartalnik 
pod redakcją Berenta, został prze. 
kształcony na miesięcznik. Numer 
za mieSiąc kwiecień, redagowany 
przez Morstin~. zawiera: A. :tółtow 

ski: "Episfolarium KraSińSkiego", 
R. Dyboski: "O literaturze amery_ 
kańskiej", st. Helsztyński: "Prze
kłady poetów amerykańskich", 
poezje IłłakOWiczówny, Hulewicza 
i Kołonieckiego, M. Walicki: "Te. 
raźniejszość i przySzłość Muzeum 
Narad. w Warszawie", M. Czapska 
"Z Prancji współczesnej" ora7: 
dział krytyki i biei~cy. 

* * • 
W~dawnictwo berlińskie Paul 

autorskiego w Kairze. 

list - Verlag wydało nową książkę 
lIji Erellburga p. t. "Wiza czasu", 
Jest to zbiór wrażeń z rozmaitych 
JTodrói.y; kill.adziesiąt stron tej 
kSiążki zajmuje opis pobytu auto
ra w Polsce. 

I '" . . 
Odkąd Józefina Backer zdobyła 

Europę wzraSta zainteresow~nie 

wszystkiem, co murzyńskie. Nakła 
dem "Modern Library" w Nowym 
Jorku nkazała Się "Antologja ame 
rykańskiej literatury murzyńskieJ" 
którą reprezentują Backer. Wa· 
shmgton, Walt White, Claude Me. 
Cay, Eric Wallroud, Conntee Cul
len i w. in. 

przyszłemi laty, "Karmazynowy I a zwłaszcza w Persji, Tybecie ł 
poemat". Afganistanie nabrała wielkiego raz 

* * • głoSu, jest również wybitnym lite-
Nakładem wydawnictwa berliń- ratem. Lawrance napisał szereg 

skiego Paul ZSolnay Verlag uka- kSiążek, omawiających żYcie w 
zała się w przekładzie niemieckim krajach poznanych. Wobec tajem
nowa powieść Szaloma Asza p. t. niczej roli płk. Lawrance'a kslą!. 
"Warszawa". Powieść ta cieszy ki przez niego napisane mają spe. 
się w niemieckich kołach czytelni rjalną wartość. Pierwsze wydanie 
czych dUZem powodzeniem. jego książki "Siedem filarów mą-

• • • drości" osiągnęło kilka dni temu 
Nr. 6 "Echa Tygodnia", redago cenę 400 funtów. Nowem dziełem, 

wanego w Warszawie przez W. któremu płk. Lawrance poświęca 
Gru~ińskiego, przynosi obszerny swój czas obecnie, będzie tloatacze 
artykuł Stefana Gołębia p. ł. "Mło nie Homera z ilustracJami Jedne. 
dy krytyk o młodYm poecie", oma go z naiznakomitszych Uustrato 
wiający poezje Mariana Piechala rów angielskich Bruce Rogers'a. 

* * • "Kr7.')'k z miasta". Czytamy: "Nie * * • 
J. Parandowski uczynił ostatnIo ma tu ani jednego utworu nieuda- Nakładem rosyjskiego towarzy~ 

sensacyjną rewelację. Przegląda- łego, nudnego czy niepotrzebnego. stwa wydawniczego w Berlinie 
jąc stare z rol<u 1840 roczniki Pll- Sądzę, że Plechal utworu takiego "Petropolis" ukazała się książka 

blikacji "Babel" będącej organem wogóle nie mógłby napisać a prze p. t. "Sowriemiennyje polskije po· 
francuskiej Societe des Gens de konanie to wzbudza we mnie pe- dyl' - współcześni poeci polscy 
Lettres, a zawierającej nazwiska wien zaSadniczy bardzo niezwykły - w przekładach M. Choromań. 
z wyjątkiem W. Hugo, Al. Duma- u młodego poety, ton jego twór- skiego i w szkicach Sergjusza Ku. 
sa j G. Sand dziś, już zapomniane ezości: ton powagi i uczciwości łakowskiego. Kiąi\ka ta daje prze 
- natrafił niespodzianie na niezns wobec siebie I innych, - dojrzałe gląd polskiej twórczości doby o
ną nowellę Szopena p. t. "Olga", poczucie ódpowiedzialności i po- statniej. Mamy doSkonałe z dużym 
którą wraz z odpowiedniemi ko. dwójnej: "artystycznej i ludzkiej smakiem poetyckim zrobione prze 
menłarzami ogłasza w kwiet. "Pa- wagi słowa". kłady z "Młodej Polski" (Kaspro-
miętniku warszawS!<im". Jednak * * * wicz, Staff, Tetmajer), ze "skaman 
L. Binental w "Kurjerze Warszaw Maksym Gorkij uko!iczył astat. drytów", z poetów niestowarzy. 
sldm" nr. 91 kwestjonuje autor. lIio nową powieść w trzech tomach Szonych (Baliń6ki, Wittlin, Woło
stwo Szopena. Powstaje debata P. t. "Czterdzieści lat", uważaną szynowski, Iłłakowicz, Leśmian, 
mer. krytyczna: czy Szopen napi- przez przyjaciół pisarza roSyjSkie. Liebert, Pawlikowska, PrzysJeckf, 

"Matka i dziecko" 
sał nowelę p. t. "Olga". go za arcydzieło. Jednocześnie zo irena Tuwim), z grupy "C"artak" 

• • • stało dokonane tłomaczenie tej "ar.tystycznej lewicy" literackieJ 
OStatnio w NiemczeCh ukazała książki na język włoski, które ma (Brucz, Ważyk, Wat, Młodożeniec, 

się ciekawa publikacja, będąca do ukazać się nakładem znanej firmy Peiper, Przybos. Stern, Czyżew. 
J.;umentem czasu. Jest to około wydawniczej we Włoszech A. ski, JasieńSki), z poetów rewo!. • 
460 str. tom, noszący tytuł: "Pod- Mondadori. społecznych (BroniewSki, Wandur. 
ręcznik al<tywnego pacyfizmu", w • • • ski) oraz znajmłodszych (Słobotf. 
kłórym znajdujemy nazwiska Ro- "Dzień Jak codzień". pod tym nik). Jedyne, co dałoby Się zarzu. 
main Rollanda, Zweiga, Gandhiego tytułem ukazał Się nakładem P. cić, to dowolność w wyborze wler. 
Wellsa, Capka, Kurta Hillera, Hoesicka w Warszawie drugi tom szy tłomaczonych, tak że niera7 
LeSSinga, Al. Adlera, Wagnera, poezji Józefa Czechowicza, jedne- dany autor jest źle reprezentowa. 
Ponsonby, H. de Mana, Schonai- go znajwybitniejszych przedsta- oy np. Tuwim. Świetne są Szkice 
cha. Pisarze ci i działacze stano- sławicieli najmłodszej Polski lite Kułakowskiego. Napoły krytycz" 
wią przeważnie mało w Polsce zna rackiej, znanego czytelnikom na- no _ informacyjne, na poły impre. 
łlą "lewicę" pacyfistyczną. szego pisma z kolumny "Meteora". syjne zapoznają roSyjskiego czy. 

'" * • Recenzje z tego tomu zamieszcza- telnika z poszczególnemi postacia. 
Jeden z najbardziej przenikU- ją "Droga" nr. 2 (!\I. P.) oraz mi poetów polSkich. Książka ta za 

wych krytyków polskich, Wiłam "Wiadomości literackie" z dn. 30 sługuje na uwagę i winna być z ra 
Horzyca, redagujący miesięcznik marca. Autor tej ostatniej recen. dością przyjęta, jako ponowne na 
"Droga", ogłQsił ostatnio drukiem zji St. NapierSki pisze: "Dawniej wiązanie tych se decznych stosttł1 
prace swoje, które były dotąd roz. juź 'przeczuć można było, że Cze- Mw, które przed wojną między 
proszone JlO czaSopismach róż- chowicz jest urodzonym poetą: an_ literaturą polską a rosy'sl,,! istnia 
nych. Zebrane noszą tytuł "Dzieje teną wydaną na drgania świata l ły a obecnie niestety zo:staly nie 
Konrada". Wydane zostały w wszechświata; obecnie slmalizo- co nadSzarpnięte. . 
"Bibl.iotece Drogi" jako tOm pierw wał swą wrażliwość, osiągnął doj '" '" • 
s"y tego nowego wydawnictwa. rzałość, wydoSkonalił ł skompliko- W Kairze otwarty zo-t :: ł 3~ 
KShżka Horzycy zawiera naS tę- wał instrument, rozpiął jego lika- Międzynarodowy Kong!'~ praW8 
pująee artyku~: Dzle.je Konrada, tę". autorskiego, Zagaili: egillSkł m!nl. 
\Vi~lłr" " .~:" ., 'O\">~ ,,,t-i (C. K. Nor- '" * * 5f(>r o~"'i.at" ara! nr "'" li ;\1ięd~'11 
1" ._:) Półbogi i sielal 1 ... 2 '-v.. ~"'Z O t;'.\" .. .. nu"- L-· -.... •·· 'I" k'ł'<~~ Tr- ".. _ \' "t. ·,I",·, l' l<> r-'. ' -. \ ....... _ . ., u-if - · • .:t i:' _l. . ..... ł . • ~~ ~ n U 
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